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BANK GOSPODARSTWA KRAJOWEGO
W myśl § 16 statutu, przeprowadzono w dn. 23 lutego

1932 r. perjodycżne losowanie niżej wymienionych emisyj:

XI LOSOWANIE 
8%-owych obligacyj komunalnych Banku Gospodar­

stwa Krajowego, opiewających na zł w zlocie w/g nowego 
parytetu.

VII LOSOWANIE 
7%-owych obligacyj komunalnych emisji II BGK., opie­

wających na zł w złocie w/g nowego parytetu.
III LOSOWANIE

7%-owych obligacyj komunalnych emisji III BGK., 
opiewających na zł w złocie w/g nowego parytetu.

IV LOSOWANIE
7%-owych obligacyj komunalnych emisji II S, BGK., 

emitowanych w zł. w złocie w/g nowego parytetu, a opie­
wających na franki francuskie.

VII LOSOWANIE 
71/ 2%-owych obligacyj bankowych emisji I BGK., opie­

wających na zł w zlocie w/g nowego parytetu.
II LOSOWANIE 

71/2%-owych obligacyj bankowych emisji II BGK, opie­
wających na zł, w złocie w/g nowego parytetu,

XI LOSOWANIE 
41/2%-owych i 4%-owych obligacyj komunalnych b. 

Banku Krajowego Królestwa Galicji i Lodomerji z W. 
Ks. Krakowskiem, później Polskiego Banku Krajowego,

przejętych i skonwertowanych przez Bank Gospodarstwa 
Krajowego.

IX LOSOWANIE
4%-owych obligacyj kolejowych b. Banku Krajowego 

Królestwa Galicji i Lodomerji wraz z W, Ks, Krakow- 
skiem, później Polskiego Banku Krajowego, przejętych
i skonwertowanych przez Bank Gospodarstwa Krajo­
wego.

Wykazy numeryczne wylosowanych odcinków zawiera 
Monitor Polski“ z dn, 2 marca Nir. 50. Tabele losowań 

mogą interesowani przejrzeć względnie podjąć w Cen­
trali Banku Gospodarstwa Krajowego i w jego Oddzia­
łach.

Wypłata należności za wylosowane obligacje emisji 
Banku Gospodarstwa Krajowego w pełnej watości nomi­
nalnej, jak również za kupony, płatne 1 kwietnia 1932 r„ 
tak od wylosowanych, jak i w obiegu będących obligacyj, 
odbywać się będzie w Centrali Banku w Warszawie
i w jego Oddziałach, począwszy od dn. 1 kwietnia 1932 r., 
na podstawie przedłożonych odcinków względnie ku­
ponów.

Wypłata zaś należności za wylosowane obligacje b. 
Banku Krajowego oraz za kupony płatne 1 kwietnia tak 
od wylosowanych, jak i będących w obiegu obligacyj, na­
stąpi dn. 1 kwietnia 1932 r,, począwszy, w Oddziale 
Banku Gospodarstwa Krajowego we Lwowie, który temi 
emisjami administruje — za przedłożeniem odnośnych 
odcinków względnie kuponów.

Oprocentowanie wylosowanych obligacyj ustaje z dn,
1 kwietnia 1932 r.

TRYBUNAŁ KARNY DEPARTAMENTU SEKWANY 12 IZBA, SESJA Z
Z  O S K A R Ż E N IA  P U B LIC ZN EG O  

Spółka Akcyjna Bariquand et Marre Izba Handlowa w  Paryżu— Izba Syndykacka Galanterji
przeciw D. i D.

2 5  LIPCA 1 9 3 1  t.

Trybunał...
Zważywszy, że zarządzeniem z 28 marca 1931 ir. (sędzia śled­

czy Matifas) D. i D. zostali postawielni przed Trybunał w stan 
oskarżenia jako oskarżeni że w czasie nieprzedawnionym łącz­
nie razem i w porozumieniu wystawiali rachunki i zaśw iadcze­
nia fałszywe, dając do zrozumienia item, że towar zagraniczny jest 
pochodzenia francuskiego.

Zważywszy, że Izba Handlowa w Paryżu bierze udział w roz­
prawie jako strona cywilna, zważywszy, że Izba Handlowa w Pa­
ryżu, ustanawia się jako strona cywilna w stosunku do tych 
dwóch tylko oskarżonych,

Zważywszy, że na mocy dochodzenia, rozpraw i zeznań cał­
kowitych D., wynika, że tenże1 (ostatni) przynajmniej od 3-ch 
lat, a w szczególności od marca do października 1930 r, przy­
wiózł do Polski za .pośrednictwem przedsiębiortswa D. i S-ka 
artykuły galanteryjne, pochodzenia niemieckiego, na które ist­
nieją zakazy przywozu do Polski, przewożąc je do Francji i re- 
ekspedjując z zaświadczeniami fałszywemi, wydanemi na imię 
zakładów francuskich (Maison Dupeyron lub Societe Generale 
de Contellerie) z przyłożoną wizą Izby Handlowej w Paryżu.

Zważywszy, że wynika z rozpraw, iż D. działał z własnego po­
pędu bez otrzymania instrukcji od D. i bez jego wiedzy i że 
ten ostatni zwolnił go z chwilą, gdy dowiedział się o jago 
uczynkach; że dobra wiara D. może być więc uważaną za stwier­
dzoną; że nie można go posądzać o jakikolwiek udział materjall- 
ny w wystawianiu fałszywych rachunków i zaświadczeń pocho­
dzenia towaru, że nie jest przedstawicielem prawnym Spółki 
D. i S-ka,

Lecz zważywszy, że D. był upoważniony do utworzenia w spół­
ce D. i S-ka pod kontrolą tejże specjalnego oddziału t. zw. 
„Messageries Franco-Polonaises'1, którego był dyrektorem. Że 
lokal był dostarczony darmo przez Spółkę D. i że wszelkie pisma 
wychodziły pod firmą tej spółki i były księgowane przez nią; że 
była utworzona spółka utajona tajna dla rozdziału zysków; że 
również Spółka D., której powierzono otrzymywać i tranzytować 
towary, je oclić i reekspedjować, nie mogła ignorować ani po­
chodzenia, ani charakteru, ani miejsca przeznaczenia, ani za­
rządzeń celnych specjalnych dotyczących tych towarów, że w y­
konywała ona rolę nadzoru nad D., który zachowywał się jako 
przełożony dyrektor oddziału, jako wspólnik.

Że z tych różnych tytułów Spółka D. winna być uznaną cywil­
nie odpowiedzialną za swoje uczynki zawinione, które mogła
i winna kontrolować; że jednak rozprawa ma związek z tym fak­
tem tylko z powodu dwóch stron cywilnych, które ją wywołały.

Z tych motywów

zwalnia D. ze skutków oskarżenia i stosując do D, postanowienia 
ustawy z 29 marca 1930 r, artykuł 1 —  2:

skazuje go na 200 franków grzywny, a postanawiając co do 
wniosków różnych stron cywilnych.

1" zważywszy, że Izba Handlowa w Paryżu była wprowadzona 
w błąd przez D. przy udzielaniu swoich wiz; że jesit jaknajbar- 
dziej zainteresowana w lojalności tranzakcyj i w poręce swoim 
autorytetem operacyj handlowych kupców francuskich z zagranicą.

Że ona doznała ujmy moralnej, która usprawiedliwia jej inter­
wencję.

Skazuje D. na zapłacenie kwoty 1 franka jakiej żąda z tytułu 
(szkód) odszkodowania.

2” zważywszy, że Izba Syndykacka Galanterji Francuskiej rów­
nież doznała pewnej ujmy moralnej i uszczerbku materjallnego, 
gdyż układy z Polską pozwalają zakładom francuskim na wwóz 
do Polski artykułów galanterji, obłożonych zakazem przywozu 
dla Niemiec i że przez swoje operacje oszukańcze D. obchodził 
owe zakazy i konkurował z  handlem francuskim., uprzywiiejowa- 
jąc przemytnictwo zagraniczne.

Zważywszy, że liczba jego popełnionych, oszukańczych tranzak­
cyj dosięgła ohrotu przekraczającego 300.000 franków. Zważyw­
szy na przedstawione oceny skazuje solidarnie D, i Spółkę D., 
tę ostatnią winną ,i uznaną, jako cywilnie odpowiedzialną za 
swojego urzędnika-wspólnika na zapłacenie Izbie Syndykackiej 
Galanterji Francuskiej kwoty 5.000 franków tytułem odszkodo­
wania.

1 z tytułu dodatkowego odskodowania upoważnia strony cywil­
ne do ogłoszenia łącznie i w porozumieniu niniejszy wyrok, w 10 
dziennikach według ich wyboru, -w -.pełnej treści z inicjałami tylko 
D. i Spółki D., na ich koszt, jednakże koszt jednego ogłoszenia 
nie może przekraczać 500 franków. Skazuje D. i Spółkę D. na 
koszty. Wyznacza na 20 dni czas aresztu przeciw D., gdyby 
miało miejsce jego zastosowania.
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S AL ET RĘ A M O N O W Ą  
S ALETRĘ P O T A S O W Ą  
S A L E T R Ę  S O D O W Ą
R A F I N O W A N Ą

S A L E T R Ę  S O D O W Ą
P R Z E M Y S I .  O W Ą

ŚALM1AK KRYSTALICZNY 
SALM1AK SUBLIMOWANY 
W Ę G L A N  A M O N U  
KWAŚNY WĘGLAN AMONU 
K W A S  A Z O T O W Y
T E C H N I C Z N  Y

K W A S  A Z O T O W Y
C H E M I C Z N I E  C Z Y S T Y

W OD Ę AMONI AKALNĄ
C H E M I C Z N I E  C Z Y S T Ą

AMONJAK SKROPLONY 
TLEN z. A Z O T

ORAZ NAWOZY AZOTOWE ZA POŚREDNICTWEM WSZYSTKICH 
WIĘKSZYCH ORGANIZACYJ ROLNICZO-HANDLOWYCH W KRAJU

W CHORZOWIE NA GÓRNYM ŚLĄSKU



N O W E  Z A P A Ł K I
dla palaczy polecamy 
zapałki impregnowane

SPECJALNE PŁASKIE LILIPUTYo m z CZERWONE

U W A G A ! ! !

Z A M Ó W I E N I A  NA ZAPAŁKI Z REKLAMĄ NABYWCÓW 
PRZYJMUJE SPÓŁKA AKCYJNA DO E K S P L O A T A C J I  
PAŃSTWOWEGO MONOPOLU ZAPAŁCZANEGO W POLSCECA

W A R S Z A W A ,  Królewska 3, tel. 610-21 i 610-59
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D Z I A Ł  L A S Ó W  I S T O L A R N I

S TALE NA S KŁ A DZ I E  P O S I A D A MY :  

Drzwi o wymiarze 2X0.80 m. w świetle futryny 

Drzwi o wymiarze 2X0.70 m. w świetle futryny 

Drzwi o wymiarze 2x0.60 m. w świetle futryny 

I n n e  w y m i a r y  n a  z a m ó w i e n i e

PRZY P R O J E K T O WA NI U I K O S Z T O ­

R Y S O W A N I U  N A L E Ż Y  P A M I Ę T A Ć :

1. że drzwi płytowe są bardziej hygieniczne, 
ze względu na brak miejsca do osadzania 
się kurzu o o o o o o o o o
2. że wykluczone jest w nich zsychanie się
i stąd powstawanie szpar oraz zalewów farby 
po malowaniu o o o ó o o o o

3. że dają lepszą izolację akustyczną ° o
4. [że 'dają  lepszą izolację' cieplną 0 0 0
5. że mają bardziej estetyczny zewnętrzny 
wygląd 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0

6. że są wytrzymalsze najwlamanie 0 0 0
7. że są najlepiej przystosowane do współ­
czesnej architektury o o o 0 0 o
8. że są najpewniejsze w użyciu 0 0 0
9. że są najtańsze 0 0 0 0 0 0 0

W K O S Z T O R Y S A C H  P R O S I M Y  
Ż Ą D A Ć  D R Z W I  P Ł Y T O W Y C H  
WY R  A.B I A N Y C H  M A S O W O  P R Z E Z

„ S T A R A C H O W I C E "



SCHNEIDER & SPÓŁKA
S I E D Z I B A  I D Y R E K C J A  G E N E R A L N A :  42, UL.  D ’A N J O U ,  P A R Y Ż  VIII .

Huty Creusot, du Breuil, i Henri Paul 
War s z t a t y  w Chalon-sur-Saóne Huta w Bordeaux

Huta w Hawrze, Harfleur et Hoc 
Huta w Londe-les Maures

M U

Stale nieoksydujące się Virgo, o wysokiej zawartości 
chromu, niklu, lub niklu i chromu, odporne na parę wodną, 
wodę morską, kwasy, na oksydowanie się przy wysokich 

temperaturach.
Stale specjalne. Stale specjalne narzędziowe. Blachy 
na dynamo. Spław lekki: Alferium. O lewy. Bandaże.

K O N S T R U K C J E  M E C H A N I C Z N E

Lokomotywy parowe i elektryczne wszelkich napiętości. 
Wagony silnikowe. Traktory przenośne. (Lokotraktory). 
Turbiny parowe. Motory gazowe. Maszyny wyciągowe. 
Akumulatory na parę, systemu Ruths. Części toczone, 
wytaczane, sztancowane. Części hutnicze. Wszelkie 

części ze stali manganowej .'. .'

R O B O T Y P U B L I C Z N E

Budowa portów morskich i rzecznych. Koleje żelazne. 
Instalacje hydroelektryczne. T a my .  Przedsiębiorstwa 
ogólne. Budowa hut. Mosty stałe i zwodzone. Ruszto­
wania metalowe. St e mpl e  kopal ni ane .  Rezerwuary. 

Przewody (rury). .'. .’.

K O N S T R U K C J E  M O R S K I E

Łodzie podwodne typu Schneider-Laubeuf. Motory Diesela 
dla instalacji stałych i okrętowych, typu Schneider 
dwucylindrowe, typu Burmeister i Wain dwu- i cztero- 
cylindrowe. Aparaty przeciw bocznemu kołysaniu się 

okrętów, typu Schneider-Fieux.

NAJWIĘKSZA FABRYKA MYDŁA W POLSCE 
P R Z E M Y S Ł  T Ł U S Z C Z O W Y

W A R S Z A W A ,  N O W Y  Z J A Z D  N r. 1

FABRYKI W ’WARSZAWIE I TRZEBINI 
SKRZYNKA POCZTOWA 149

W Y R A B IA  M A RK I Ś W IA T O W E J S Ł A W Y

M Y D Ł O  J E L E Ń  S C H I C H T  
R A D IO N  C E R E S

IDEALNY ŚRODEK SAM OPIORĄCY T Ł U S Z C Z  J A D A L N Y

I N N E  A R T Y K U Ł Y :
M YDŁA: TERPENTYNOWE, „MERKUR", „PTAK", „SO A P", SUCHE, TEKSTYLOWE, 

SZARE. —  OLEJE JADALNE, GLICERYNA CHEMICZNIE CZYSTA, TECHNICZNA 
I DYNAMITOWA



K. K. 0. terenu podstołecznego
Powiat Warszawski — o ludności zgórą 330.000 mieszkań­
ców orzy 26 gminach wiejskich oraz 5 miastach i licznych 
osiedlach letniskowych — posiadł, w myśl Dekretu 
p. Prezydenta Rzplitej z dn. 13/IV 1927 r. (,Dz. Ust. 
R. P.“ Nr. 38, poz. 339) samoistną lokalną instytucję fi­
nansową: Komunalną Kasę Oszczędności (K K. O.) t sie­
dzibą w Warszawie, przy ul. Św. Krzyskiej Nr. 13

Będąc ustawowo wyposażona w pupilamą gwarancję, 
zabezpieczoną całym majątkiem Związku Poręczającego 
(5 miast i 26 gmin) łudzisz kapitałami własn-emi. zdołała 
ta instytucia w ciągu trzech lat ubiegłych swej działalno­
ści —  mimo panującego kryzysu— rozwinąć owocną i roz­
gałęzioną akci , w dziedzinie gromadzenia oszczędności, 
a zależnie od tećo i uprzystępnienia takiego kredytu.

Ogólna suma obrotów K K. O. pow Warszawskiego do­
sięgła w trzecim roku działalności (1931( % 80.000000, 
w ł°'m obroty na r-ku wkładów i lokat stanowiły; ma 
wpłatach — SC 11.516.800, na wypłatach — źT 7.935.000.

Ilość książeczek (kont oszczędnościowych) z 5.776 na
1 r-tyczn'a r. ub. 'powiększyła sie o 172% i wynosiła na
1 stycznia roku bież. 15.719 książeczek (wkładców).

Wkłady i lokaty z kwoty Z  7.409 000 przed rokiem po­
większyły się w roku ub. niemal o 50%, dosięgły bowiem 
na 1 styozn’a roku bież. źT 10 991.500.

W zakresie przystępnej pomocy kredytowej dla miesz­
kańców osiedli podstołecznych w ciągu trzech lat ubie­
głych udzieliła K. K O. pożyczek (na hipoteki wztflednie 
na weksle poręczone osób. materialnie odpowiedzialnych) 
ogółem na sumę około 20 milin. (zgórą 14.000 pożycz­
kobiorców), pnzyczeim drobni rolnicy, letniska przemysł 
mniejszy i rzemiosła miały w tym wzgledzie skuteczną 
pomoc finansową ze strony K. K. O., która obok Dy­
rekcii w Warszawie posiada swoje trzy oddziały: 
w Pruszkowie, Piasecznie i Jeziornie tudzież zbiornicę 
w Otwocku.

K. K. O. now. Warszawskiego płaci za wkłady i loka­
ty 8% — 9% (zależnie od wypowiedzenia) Książeczki 
wkładowe (na okaziciela lub imienne) są wolne od podat­
ków przy tajemnicy wkładów i lokat, ustawowo zastrze­
żonej.

Puoilama gwarancja książeczek K  K. O. pow. War­
szawskiego nadaje im specialną moc prawną o charakte­
rze dokumentów pięnieżnych, przyjmowanych przez pań­
stwowe władze urzędy i zakłady, jako wadja przy 
wszelkich przetargach jako kaucie akcyzowe i celne 
względnie kaucje przy zawieraniu umów (vide § 20 Dekre 
tu Prezyd. Rzplitej z dn. 13/IV 1927 r,).

Kwota lokat i wkładów, sięgająca % 11 m iljn., złożo- 
nyah na 15.719 książeczkach oszczędnościowych, po trzech 
latach istnienia K. K. O. pow. Warszawskiego może słu­
żyć za sprawdzian zaufania, jakiem danzy społeczeństwo 
nowo powstały zakład pieniężno-kredytowy o cechach 
użyteczności publicznej.

CO NAS SKŁANIA DO LATANIA?  

PODRÓŻ MIŁA, SZYBKA, TANIA

komunikuje, że oprócz przymusowych ubezpieczeń bu­

dowli od ognia prowadzi następujące działy ubezpieczeń  

na zasadzie umów dobrow olnych:

1) Ubezpieczenia od ognia ziemiopłodów i inwentarzy 
ruchomości, maszyn i t. p.

2) Ubezpieczenia ziemiopłodów od gradobicia.

Ubezpieczenia ziem iopłodów i  inwentarzy od ognia

oraz ziem iopłodów  od gradobicia Powszechny Zakład  

Ubezpieczeń W zajem nych zawiera nietylko na zasadzie 

zwykłych umów jednostkowych, ale posiada, na mocy 

ustawy, prawo wprowadzania przymusu ubezpieczeń z i :.  

m iopłodów i inwentarzy od ognia na podstawie uchwał 

Sejmików Powiatowych, zaś ubezpieczeń od gradobicia —  

na podstawie uchwał Sejmików W ojew ódzkich. Szczegól­

ną uwagę zwraca Powszechny Zakład Ubezpieczeń W z a ­

jemnych na zbiorowe ubezpieczenia od gradobicia, przy 

których, oprócz dotychczasowych rabatów, stosowana  

będzie znaczna zniżka składki.

3) Ubezpieczenia żywego inwentarza od upadku w dro­

dze umów z lokalnemi kółkam i wzajemnych ubezpieczeń  

żywego inwentarza.

Centrala Powszechnego Zakładu Ubezpieczeń W zajem ­

nych mieści się w W arszaw ie przy ul. Kopernika Nr. 36/40. 

Poza tem posiada on Oddziały: w Białymstoku, Brześciu  

n/B ., Katowicach, Kielcach, Łucku, Krakowie, Lublinie, 

Lwowie, Łodzi, Słonimie, Stanisławowie, Tarnopolu, 

W arszaw ie i W ilnie.

W e  wszystkich miastach powiatowych Powszechny  

Zakład Ubezpieczeń W zajem nych posiada inspektorów

i techników, którzy przyjmują wnioski ubezpieczeniowe.

Jako instytucja prawno-publiczna, mająca na celu nie 

osiąganie zysków, lecz dobro najszerszych warstw lud- 
ności

P O W S Z E C H N Y  Z A K Ł A D  U B EZPIECZEŃ W Z A J E M ­

N Y C H  Z A P E W N IA  N A J K O R Z Y S T N IE JSZĄ  ^ K A L K U -  

L A C JĘ  K O S Z T Ó W  O R A Z  N IEZ W Ł O C Z N Ą  LIK W ID A -  

CJĘ SZKÓ D .
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ROZW ÓJ PO LSK IEJ A G E N C JI T E L E G R A F IC Z N E J
Polska'Agencja Telegraficzna, !ako aparat ogólno-informacyjny. ma wielkie znaczenie takie 

dla całokształtu stosunków gospodarczych, nietylko przez to, że daje bogcte wiadomości eko­
nomiczne, ale także przez to, że informuje życie gospodarcze o tendencjach, jakie nurtują Pań­
stwo nasze i świat caly. Stąd istnieje między P. A. T. a życiem gospodarczem organiczny 
związek.

Wychodząc z tego założenia, uznaliśmy, iż będzie dla naszych Czytelników rzeczą wielce 
interesującą i pożyteczną bliższe zapoznanie się z organizacją i rozwojem P. A. T.

W związku z tem zamieszczamy poniższy artykuł pióra P. Romana Starzyńskiego, Dyrek­
tora Naczelnego P. A. T. i jej wielce zasłużonego reorganizatora.

REDAKCJA

KAŻDE NOWOCZEŚNIE zorganizowane państwo 
musi posiadać swoją urzędową agencję telegra­
ficzną, która spełnia taką rolę w stosunku do 

organizmu państwowego, jaką system nerwowy speł­
nia w stosunku do organizmu człowieka. Agencja 
zbiera informacje z całego świata i rozpowszechnia 
je w kraju przedewszystkiem zapomocą prasy, 
a nawet informując bezpośrednio poszczególne organa 
państwowe o wypadkach, które je szczególnie inte­
resować mogą. Z drugiej strony, agencja jest głów-

nem źródłem informacyj dla zagranicy o danym 
kraju i w ten sposób, jakkolwiek sama nie jest po­
wołana do propagandy, tem niemniej jest potężnym 
środkiem propagandy państwowej, umiejętnie kiero­
wanej przez odnośne władze państwowe.

Forma organizacyjna agencji jest w gruncie rzeczy 
obojętna. Istnieją więc agencje-urzędy, wchodzące 
w skład ministerstw spraw zagranicznych (Albanja, 
Austrja, Bułgarja i Litwa), obok przedsiębiorstw pań­
stwowych, opartych na zasadach handlowych
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(Czechosłowacja, Łotwa, Polska, Z. S. R. R. i Turcja). 
Istnieją również towarzystwa akcyjne, będące bądź 
wyłączną własnością rządu (Niemcy), bądź też 
z częściowym udziałem rządu, bądź subwencjono­
wane przez rząd (Anglja, Belgia, Estonja, Finlandja, 
Francja, Grecja, Jugosławja, Rumunja i Włochy), 
bądź też spółki związków wydawców lub osób pry­
watnych, cieszące się poparciem rządu (Danja, 
Hiszpania, Norwegja, Szwajcarja, Szwecja i Węgry). 
Dwa tylko kraje w Europie nie posiadają własnych 
agencyj: Holandja, która ma filję angielskiej agencji 
Reutera, i Portugalia, kontentująca się filją francu­
skiej agencji Havasa.

Bez względu jednak na formę organizacyjną 
wszystkie agencje, gdyby dawały tylko serwis poli­
tyczny, byłyby przedsięwzięciami deficytowemi, gdyż 
prasa prawie żadnego kraju nie jest w stanie pokryć 
olbrzymich wydatków, związanych z utrzymaniem 
agencji, nie mówiąc już o informowaniu zagranicy
0 kraju, które to informowanie, będące środkiem 
propagandy państwowej, z natury swojej wymaga 
poparcia finansowego przez państwo. Aby więc 
pokryć deficyt serwisu politycznego agencji, wszyst­
kie niemal agencje, z wyjątkiem urzędów, utrzymy­
wanych przez państwo, prowadzą przedsiębiorstwa 
uboczne, które dostarczają funduszów na pokrycie 
deficytu służby informacyjnej.

Głownem źródłem dochodu większości agencyj 
jest serwis giełdowy i gospodarczy dla banków i insty- 
tucyj gospodarczych. Ten serwis dają prawie wszyst­
kie agencje, i serwis ten jest z reguły dochodowy 
w większym lub mniejszym stopniu, w zależności od 
rozwoju życia gospodarczego danego kraju. Nie- 
wszędzie jednak wystarcza on na pokrycie deficytu 
serwisu informacyinego. Niektóre agencje (Niemcy, 
Czechosłowacja, Węgry, Polska, Japonja i Stany 
Zjedn.) uzupełniają to serwisem ilustracyjnym, pro­
wadząc równolegle do agencyj informacyjnej i gieł­
dowej — prasową agencję fotograficzną. Obok ser­
wisu fotograficznego czasem dają też serwis filmowy 
(Węgry, Polska) w postaci stałej kroniki filmowej. 
Te jednak serwisy nie dają zbyt wielkich zysków
1 w małym jedynie stopniu mogą się przyczynić do 
zmniejszenia deficytu.

Drugiem poważnem źródłem dochodu jest pośred­
nictwo ogłoszeniowe, reklamowe, a czasem handlo­
we. To też b. wiele agencyj, z potężnem Biurem 
Reklamy francuskiej Agencji Havasa na czele, pro­
wadzi biura ogłoszeń (Czechosłowacja, Jugosławia, 
Estonja, Łotwa, Polska, Węgry), niekiedy połączone 
z kolportażem czasopism (Francja, Łotwa) i księgar­
niami kolejowemi.

Wreszcie największem źródłem dochodu dla agen­
cji jest serwis radiofoniczny, połączony z eksploatacją 
sieci stacyj radiowych, jaki posiadają 2 agencje: 
w Szwecji i na Węgrzech.

W  ten sposób większość agencyj — to nie są wy­
łącznie tylko prasowe agencje telegraficzne, ale 
potężne przedsiębiorstwa, których głównem zadaniem 
jest obsługa informacyjna prasy, ale obok tego pro­
wadzące szereg przedsiębiorstw pokrewnych. Im 
bardziej rozwinięta jest agencja w tych różnych 
kierunkach, tem większe ma znaczenie dla państwa, 
gdyż nie t' lko drogą informacyj, ale drogą ilustracyj, 
filmów, reklamy— może poważnie przyczynić się do 
spopularyzowania danego kraju pod względem tury­
stycznym, przemysłowym, handlowym i t. d.

To też niemal równocześnie z odzyskaniem niepo­
dległości Rzeczypospolitej powstała i nasza agencja 
urzędowa — Polska Agencja Telegraficzna, założona 
w listopadzie 1918 r. przez kilku dziennikarzy pol­
skich, z dzisiejszym redaktorem naczelnym P. A. T. 
P. Franciszkiem Orzechowskim na czele, jako insty­
tucja prywatna; już w dn. 5 grudnia 1918 r. przeszła 
na etat państwowy i podporządkowana została 
Prezydjum Rady Ministrów.

Przez 6 lat, pod kierownictwem dzisiejszego Posła 
R. P. w Berlinie P. Alfreda Wysockiego, b. współ­
pracownika Wiedeńskiego Biura Korespondencyjnego 
P. Aleksandra Grotta i wreszcie Dyr. Piotra Górec­
kiego, istniała P .A . T. jako urząd, podporządkowany 
Prezydjum Rady Ministrów. Jednakże iuż w 1921 r. 
stało się jasnem, że, aby tak żywa instytucja, jak 
agencja, mogła normalnie się rozwijać, musi być 
oparta rna zasadach autonomicznych, to też Rząd 
postawił zasadę, że w agencji nie mogą być tylko 
urzędnicy, ale winny w niej pracować fachowe siły 
dziennikarskie, agencja musi mieć korespondentów, 
musi nawiązać kontakt z agencjami zagranicznemi, 
musi więc być oparta na zasadach hand'owvch. 
Obok oddziałów prowincjonalnych, istniejących od 
1918 r., wprowadzono instytuc:ę korespondentów 
zagranicznych, zastosowano odbiór depesz radjowych, 
powiększono personel centrali do 123 osób. Obok 
serwisu politycznego zaprowadzono serwis gospodar­
czy, następnie sportowy, giełdowy, w końcu artv- 
styczno-kulturalny. Wreszcie na mocy uchwały Rady 
Ministrów z dn. 11/11 1924 r. powołano do życia 
Biuro Ogłoszeń P. A. T., a rozp. Prezydenta Rzplitej 
z dn. 26/VI 1924 r. — przekształcono P. A. T. na 
przedsiębiorstwo, oparte na zasadach handlowych. 
Odtąd rozpoczął się szybki rozwój P. A.T. W 1925 r. 
drogą zawarcia umowy z tow. „Europradio" uzys­
kano wszelkie notowania giełdowe na rynkach świa­
towych, w 1926 r. zastosowano radiofonję dla prze­
kazywania wiadomości do oddziałów prowincjonal­
nych, w 1927 r. powołano do życia Biuro Filmowe 
i stworzono podstawy do potężnego rozwoiu insty­
tucji, którym mogła się poszczycić w 1929 r. pod­
czas Powszechnej Wystawy Krajowej w Poznaniu.

Teraz instytucja wkroczyła w nowe stadjum roz­
woju. Od 1929 r. rozpoczęto rozwijać sieć korespon­
dentów P. A. T., których jest obecnie 52 w kraju, 
obok 13 oddziałów i pododdziałów krajowych (Biały­
stok, Bydgoszcz, Gdańsk, Gdvnia, Katowice. Kraków, 
Lublin, Lwów, Łódź, Łuck, Poznań, Toruń i Wilno), 
oraz 64 zagranica, rozrzuconych w najważniejszych 
ośrodkach wszystkich części świata. W  1930 r. zor­
ganizowano agencję fotograficzną, a w 1931 r. roz­
poczęto wydawnictwo „ Biuletynu Giełdowego” , któ- 
rem zapoczątkowano dział wydawniczy P. A. T., 
liczący dziś 3 wydawnictwa perjodyczne: „ Biuletyn 
Giełdowy" , podający codziennie notowania pieniężne 
i towarowe j  kraju i zagranicą, * Wiadomości Portu 
G d y ń s k i e g o oficialny organ Urzędu Morskiego 
w Gdyni, oraz „Rocznik Polityczno-Gospodarczy", 
jedyne tego rodzaju wydawnictwo w Polsce. Wresz­
cie po dwuletnich zabiegach zdołano uzyskać własny 
gmach na pomieszczenie agencji (przy ul. Królew­
skiej, który pozwolił skupić wszystkie rozrzucone 
dotąd po mieście biura P. A. T. i stworzył pod­
stawę do dalszego pomyślnego rozwoju instytucji.

Ponieważ jednak prasa polska jest naogół nie­
liczna i przeżywa ciężki kryzys, więc mimo licznych
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przedsiębiorstw P. A. T., nie może pokryć całko­
wicie deficytu serwisu informacyjnego, który w ostat­
nich latach zmniejszył się z H  831 tys. na źC 560 tys., 
ale nie mógł całkowicie być usunięty. To też chcąc 
dać podst wy do dalszego rozwoju instytucji, Rada 
Ministrów uchwaliła projekt ustawy, znajdujący się 
obecnie w Sejmie, który łączy 2 odrębne dotychczas 
przedsiębiorstwa: deficytową P. A. T. z dochodo- 
wemi Wydawnictwami Państwowemi. To połączenie 
pokrewnych przedsiębiorstw da znaczne oszczędno­
ści, które sprawią, że gdy oba te przedsiębiorstwa, 
istniejące jeszcze w r. b. oddzielnie, dają ogólny 
deficyt w kwocie H  87 tys. — to połączone razem, 
zgodnie z preliminarzem budżetowym, w przyszłym 
roku budż. winny dać zl 120 tys. zysku.

W ten sposób wyposażona, w nowej swojej sie­
dzibie, P. A. T. wkracza dziś w nowe stadjum swego 
rozwoju. W dzisiejszym swym stanie składa się ona 
z 4 odrębnych działów: a) Prasowej Agencji Infor­
macyjnej, b) Biur: Filmowego i Fotograficznego, 
c) Biura Ogłoszeń i Reklamy, d) Działu Wydawni­
czego.

P. A. T., jako agencja prasowa, jest nietylko naj­
większą agencją w Polsce, ale jedną z największych 
w Europie, obok sprzymierzonych z nią agencyj: 
Reu.era, Havasa i Wolffa. Redakcja Centrali P. A. T. 
pracuje bez przerwy w ciągu 24 godzin i dostarcza 
prasie około 60 do 80 kartek inforrracyj, zawierają­
cych do 25 tys. wyrazów dziennie. Źródłem informa- 
cyj P. A. T. są wiadomości sprzymierzonych z nią 
wszystkich agencyj urzędowych świata, infc.'.nacje 
urzędowe oraz wiadomości własnych oddziałów i ko­
respondentów. Środki, jakiemi się posługuje — to 
telegraf (około 20 tys. słów miesięcznie), radiotele­
graf (około 100 tys. słów miesięcznie), radjofonja 
(cały zagraniczny serwis giełdowy) oraz telefon, za- 
pomocą którego przekazują wszelkie informacje od­
działy i korespondenci właśni. O ile chodzi o infor­
mowanie zagranicy — to P. A. T. wysyła codziennie 
do agencyj sprzymierzonych około 700 słów drogą 
telegraficzną (czyli przes7ło 20 tys. słów miesięcznie). 
Ponadto wydaje specjalny biuletyn informacyjny 
w języku francuskim, przesyłany pocztą, a zawiera­
jący około 30 tys. słów miesięcznie. Do Redakcji na­
leży również Biuro Fotograficzne, które wydaje co­
dzienny serwis matrycowy, dostarczając prasie pe
4 do 5 ilustracyj do każdego numeru dzi nnika. 
Wobec małej ilości czasopism, które z tego serwisu 
korzystają, Biuro Fotograficzne nie jest w stanie wy­
zyskać całego materjału, który codziennie dostarczają 
agencje zagraniczne oraz oddziały i korespondenci 
krajowi i zagraniczni. To też prócz serwisu matry­
cowego Biuro Fotograficzne dostarcza różnym cza­
sopismom bądź odbitki fotograficzne, bądź też go­
towe odlewy. Gdy jednak z serwisu informacyjnego 
korzysta ok. 100 abonentów (na ogólną ilość blisko 
200 dzienników w Polsce), to z serwisu ilustracyjnego 
korzysta zaledwie ok. 40 abonentów mimo to, że cały 
szereg czasopism czerpie ilustracje ze znacznie 
droższych agencyj zagranicznych. To też w interesie 
prasy leży dalszy rozwój agencji fotograficznej 
P. A. T., która może dostarczyć taniej i więcej ilu­
stracyj niż agencje zagraniczne, dając oszczędności 
i prasie i Państwu.

Biuro Filmowe P. A. T. dostarcza kinoteatrom 
aktualną kronikę filmową. Ponieważ jednak w Pol­
sce niema obowiązku wyświetlania kroniki krajo­

w e j— takiego, jaki istnieje np. na Węgrzech lub we 
Włoszech, więc też z kroniki filmowej P.A.T. korzy­
sta tylko część kinoteatrów, płacąc tak niesłychanie 
niskie ceny, że produkcja kroniki nie może się kal­
kulować. Pomimo to Biuro Filmowe P. A- T., choć 
walczy z niesłychanemi trudnościami, nietylko usi­
łuje przetrwać ciężki okres, ale ponadto, rozwijając 
wymianę z coraz to nowemi krajami, próbuje za­
mieszczać aktualności polskie na ekranach zagra­
nicznych.

Biuro Reklamy i Ogłoszeń P. A. T., dzięki przy­
wilejowi wyłącznego pośrednictwa w przekazywaniu 
prasie ogłoszeń urzędowych, nie odczuwa kryzysu 
w tym stopniu, jak inne działy. To też rozwija się 
pomyślnie, obsługując nietylko urzędy i przedsiębior­
stwa państwowe, ale i coraz liczniejszą klientelę pry­
watną. Brak lokalu nie pozwolił na racjonalny roz­
wój tego działu, obecnie — jeśli nie będzie on mógł 
dorównać najpotężniejszemu Biuru Reklamy Agencji 
Havasa — to w każdym razie będzie mógł reklamę, 
stojącą w Polsce jeszcze na niskim poziomie, pod­
nieść i umożliwić przedsiębiorstwom państwowym
i prywatnym zastosowanie nowoczesnych i racjonal­
nych metod reklamy europejskiej.

Wreszcie najmłodszy Dział Wydawniczy po połą­
czeniu z „Wydawnictwami Państwowemi" powiększy 
się o 2 nowe wydawnictwa urzędowe: „Monitor Pol­
ski” i „Zbiór Wyroków N. T. A.'', licząc łącznie 5 
wydawnictw perjodycznych.

Jakkolwiek P. A. T. jest już dzisiaj jednem z naj­
większych przedsiębiorstw prasowych w Polsce, to 
jednak rozwój tej instytucji, zwłaszcza pod wzglę­
dem technicznym, nie osiągnął jeszcze swego szczytu. 
W  najbliższym czasie przewidywane jest zastoso­
wanie nowoczesnego środka łączności, jakim są te- 
leskryptory, czyli maszyny do pisania na odle­
głość, zapomocą których równocześnie wszystkim 
abonentom można przekazywać zarówno wiadomości 
poi tyczne, jak i giełdowe, niemal w tym samym 
momencie, w którym otrzymane one zostały przez 
agencje. Cały szereg dzienników i banków już zain­
teresował się tym nowym środkiem transmisji i praw­
dopodobnie z wiosną r. b. pierwsza sieć teleskryp- 
torów zainstalowana zostanie w Warszawie. Ze 
względu na znaczne koszty instalacyjne, a zwłaszcza 
eksploatacyjne na przewodnikach międzymiastowych, 
narazie P. A. T. nie może zainstalować teleskrypto- 
rów na prowincji, ale przy pomyślniejszej konjun- 
kturze zapewne w niedługim czasie i prowincja 
będzie mogła korzystać z tego najnowocześniejszego 
środka transmisji.
d A b y  przyśpieszyć przekazywanie informacyj zagra­
nicę, będzie P. A. T. musiała w niedługim czasie 
zainstalować własną stację radjo-nadawczą, bo tylko 
tą drogą można uniknąć konkurencji agencyj zagra­
nicznych, nieraz wrogo usposobionych dla Polski, 
które drogą radjową znacznie szybciej informują
o wypadkach w Polsce, niż może to zadanie wyko­
nać P. A. T., posługując się przestarzałym przewod­
nikiem telegraficznym.

Wreszcie, aby móc produkować dźwiękową kroni­
kę filmową, P. A. T. będzie musiała w najbliższym 
czasie zaopatrzyć się w ruchomą instalację do zdjęć 
dźwiękowych, która pozwoli nietylko udźwiękowić 
kronikę filmową, ale umożliwi wymianę filmową 
z szeregiem krajów, które na kronikę niemą już dziś 
nie reflektują.
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Te udoskonalenia techniczne przyczynią się do 
zaspokojenia wszelkich potrzeb prasy krajowej
i kinematografji polskiej, a równocześnie umożliwią 
bez porównania lepszą obsługę zagranicy w zakresie 
zarówno informacyjnym, jak i filmowym.

Większe zainteresowanie ze strony wydawnictw 
agencją fotograficzną P. A. T., a ze strony przed­
siębiorstw zarówno państwowych, jak i poważniej­
szych firm prywatnych, Biurem Reklamy P. A. T. 
nietylko przyczynić się może do racjonalnej obsługi 
tych instytucyj przez P. A. T., ale do wzmożenia 
propagandy i r.klamy naszego kraju zagranicą.

To też w rozwoju P. A. T. są zainteresowane 
nietylko prasa i organa państwowe, ale także sze­
rokie sfery społeczne, interesujące się w jakikolwiek 
sposób stosunkami z zagrani ą, gdyż P. A. T., posia­
dając własną sieć korespondentów zagranicznych, 
oraz licznemi węzłami połączona z szeregiem insty­
tucyj zagranicznych — może w wielu wypadkach nie­
słychanie ułatwić otrzymanie lub przekazanie infor- 
macyj oraz propagandę czy zareklamowanie wytwór­
czości polskiej zagranicą.

Roman Starzyński

H A N D E L  N A  TLE K R Y Z Y S U  G O S P O D A R C Z E G O

PRZY OBECNYM układzie sił gospodarczych w wy­
jątkowo niekorzystnej sytuacji wobec kryzysu 
znajduje się handel. Wpływa na to szereg czyn­

ników charakteru konjunkturalnego i strukturalnego.
Przemysł w wypadkach złej konjunktury gospo- 

darc7ej szybko dostosowuje się do zmienionych wa­
runków, ogran‘czając produkcję, zdobywając nowe 
rynki zbytu w miejsce utraconych, zmniejszając stan 
zatrudnienia i płace robotników, różniczkując wa­
runki dostaw towaru, ograniczając w konsekwencji 
liczbę odbiorców towaru i t. p. Poza tem przemysł 
szybciej i skuteczniej racjonalizuje się. A  prócz 
wymienionych możliwości przecież przemysły liczą 
na szanse rozgrywek międzypaństwowych, które mają 
zapewnić temu bądź innemu przemysłowi zwiększe­
nie zbytu na danym rynku zagranicznym, coprawda 
kosztem przeważnie innego przemysłu. Wreszcie 
jedną z najsilniejszych broni przemysłu jest możli­
wość kartelizacji. Czy jakąkolwiek z wymienionych 
możliwości obrony przed kryzysem gospodarczym 
handel posiada? Przeciwnie, pierwsza fala kryzysu, 
objawiająca się w zmniejszonem zapotrzebowaniu, 
wskutek osłabionej nabywczej siły konsumenta, ude­
rza bezpośrednio w handel. I w tym momencie, 
kiedy przemysł ma zarezerwowany czas na przesta­
wianie swej produkcji i warunków sprzedaży ze 
względu na powstałą ujemną sytuację gospodarczą, 
handel ponosi już dotkliwe straty, wynikające z róż­
nicy pierwotnej kalkulacji cen i nowopowstałej, a to 
głównie z uwagi na znajdujące się na składach zapasy 
towarów, zakupionych niegdyś przez kupca u prze­
mysłowca po cenie, nie stojącej w żadnej proporcji 
pod względem zysku do ceny nowej. Wszystkie zaś 
środki, stosowane przez przemysł dla samoobrony przed 
kryzysem, uderzają powtórną falą w handel, który 
nie ma możności dostatecznego organizacyjnego prze­
ciwstawienia się skutkom kryzysu. W  ten sposób 
skutki te coraz silniej przerzucane są przez przemysł 
na handel. Czy handlowi udaje się przerzucenie 
skutków kryzysu w takim samym stopniu na konsu­
menta — należy w to bardzo wątpić. Raczej nie, 
a to z tego chociażby względu, że ze strony konsu­
menta handel napotyka przeszkody nie do przezwy­
ciężenia w postaci osłabienia sił nabywczych.

W ysoce niekorzystna sytuacja, jaka powstała dla 
rolnictwa z racji niesłychanie niskich cen na płody 
rolne, a w konsekwencji małej opłacalności kapitałów, 
zainwestowanych w gospodarstwa rolne, zmusiła czyn­
niki rządowe do podjęcia szeregu posunięć, zapew­
niających rolnictwu złagodzenie skutków kryzysu. 
Niewątpliwie, chodziło tutaj o ratowanie sytuacji

przeszło 2 3 ludności Polski, niemniej jednak sytuacja 
rolnika jest pod pewnym względem stosunkowo lepsza 
od obecnej sytuacji kupca. Mianowicie, trudno chyba 
jest zaprzeczyć, że dzisiejszy prymitywizm rolnika 
stwarza mu dostateczne gwarancje skuteczniejszego 
przetrwania kryzysu, tymczasem gdy kupiec znajduje 
się w takim labiryncie często nawet sprzecznych 
zagadnień gospodarczych, że walka o zachowanie 
jego egzystencji staje się niepomiernie uciążliwszą. 
Że handlujący (kupcy) stanowią nieznaczny procent 
ludności — to nie może uprawniać do lekceważenia 
sytuacji, w jakiej kupiectwo dzisiaj się znalazło. 
Gdybyśmy bowiem gospodarcze życie Polski zmie­
rzyli napięciem i techniką wymiany towarowej, to 
znaczenie kupiectwa w tym układzie przedstawiałoby 
dla nas walory pierwszorzędne.

Nietylko jednak słabsze jest gospodarcze położenie 
handlu w porównaniu z przemysłem i rolnictwem 
pod względem strukturalnym; handel znajduje się 
również w gorszej od nich sytuacji pod względem 
koni unkturalnym.

Światowy spadek cen, odbywający się pod wpły­
wem nadprodukcji, a podsycany polityką dumpin­
gową, stał się momentem, umożliwiającym utrzymanie 
popytu na pewnym poziomie mimo słabej nabywcze i 
siły konsumenta. Zdaniem przemysłu jednak, ten 
spadek cen okazał się nie wystarczającym w zesta­
wieniu 7.e zniżką siły nabywczej. Należy tutaj dodać, 
że żywiołowy spadek cen został częściowo zahamo­
wany dzięki polityce reglamentacyjno-celnej, zmie­
rzającej do zapewnienia poszczególnym gałęziom 
wytwórczości dostatecznego zbytu na rynku we­
wnętrznym, co miało na celu: 1) niedopuszczenie do 
dalszego spadku produkcji oraz 2) zmniejszenie bez­
robocia. Wysunęła się bowiem konieczność przeciw­
działania w drodze polityki reglamentacyjno-celnej 
napływowi surowców, półfabrykatów i fabrykatów, 
pochodzących z miejsc niewspółmiernie tańszej eks­
ploatacji, bądź też z miejsc, gdzie uprawiana jest 
specjalna polityka eksportowa, mająca np. na celu 
zdobycie dewiz, bądź też inne często ukryte cele.

Niemniej jednak tendencja dostosowania cen na 
poszczególne artykuły wytwórczości krajowej do siły 
nabywczej konsumenta odbywa się w dalszym ciągu
i metodami, które niestety również dla handlu nie 
są pomyślne. Chodzi tutaj o tendencje przemysłów, 
głównie niemieckich i amerykańskich, a ostatnio
i polskich do obniżenia cen na poszczególne arty­
kuły w drodze wyeliminowania dotychczasowej formy 
sprzedaży poprzez handel i zastąpienia jej własną 
(fabryczną) organizacją sprzedaży albo też syste-
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mem sklepów filialnych1). Powyższa tendencia ma 
na celu wyeliminowanie pośrednictwa handlowego 
z uwagi na t. zw. koszty pośrednictwa. Próbv te 
maią mieisce i w Polsce, głównie w przemyśle obu- 
wianym, który potworzył własne punkty sprzedaży.

Poza ta formą sprzedaży przemvsl polski szuka 
bezpośredniego kontaktu z detalistami, unikaiąc 
w ten sposób hurtu, co również boleśnie odczuwają 
sfery kupieckie. Eliminowanie kupiectwa przez prze­
mysł odbywa się wszędzie w coraz większym za­
kresie2).

W ten sposób handel znalazł się dzisiaj na od­
cinku, zaatakowanym ze wszystkich stron i coraz 
trudnieiszym do obrony. W  takim wypadku, już na­
wet nie w imię solidaryzmu gospodarczego, a w imię 
zagrożonej egzvstencii poważnej części handlujących 
należałoby przvstąpić do obrony kupiectwa przed 
dzisiejszemi skutkami spychania kryzysu na handel. 
Trzeba się zgodzić z tem, że radykalnego wyiścia 
z niepomyślnej dla handlu sytuacji niema. Są iednak 
pewne środki, które w pewnym stopniu zapobiec 
moga dalszemu pogorszeniu się warunków pracy 
handlu, a nawet może przyczynią się do pewnego 
polepszenia się tych warunków.

Do tych środków w pierwszej mierze należy za- 
liczvć wydatniejsze bezpośrednie kredvtowanie han­
dlu3), t. zn. udzielanie handlowi kredytów przez 
banki (a nie via przemysł). Zwiększenie bezpośre­
dniego kredytowania handlu umożliwi kupiectwu 
skuteczne rozszerzenie poiemności rynku wewnętrz­
nego przez doprowadzenie produktów przemysło­
wych do konsumenta w sposób najbardziej ekono­
miczny, a nawet przez tworzenie popytu na posz­
czególne artykuły w tych okręgach, w których po­
pyt ten obecnie nie ma nre’ sca, bądź to ze wzrfledu 
na brak odnośnych artykułów w danem mieiscu, 
bądź też z racji pokrywania potrzeb przez konsu­
mentów we własnym zakresie, co marnuje niewąt­
pliwie ich siły produkcyine (np. na wsi).

Również duże znaczenie ma finansowanie kupiec­
twa na odcinku handlu zagranicznego, kupiectwo 
bowiem na’bardziei powołane jest do wyszukiwania 
i zdobywania nowych rynków zbytu przy dostoso­
w a n i się do tamtejszych potrzeb. Brak należytego 
poparcia eksportera wytwarza t. zw. eksport bierny, 
t. j, przez obcego pośrednika. Pośrednikiem, finan- 
suiącym dalszy zbyt towarów polskich, jest a'bo 
obywatel państwa, sprowadzaiacego te towary, albo 
też oby,,ratel państwa, pośredniczącego w wymianie. 
W tym drugim wyoadku towary, importowane z Pol­
ski, są często uważane za towary, wyprodukowane 
w państwie pośredniczącem. Sytuacja powyższa nie- 
tylko eliminuie kupca polskiego z handlu zagranicz­
nego, lecz również uniemożliwia należyte kształto­
wanie się opinii o marce eksportu polskiego. Należy 
poza tem nadmienić, że brak zaopatrzenia kunca 
polskiego w środki kredytowe przyczynia się do ko­
rzystania z pośrednictwa krajów trzecich i przy 
imporcie, co w dużym stooniu uiermie oddziaływa 
na cenę towarów, powodując jednocześnie kurczenie 
się konsumpcji.

’ ) P. H. Ehrlicher: „Das Massenfilialsystem".
ł) P. H. Abbati: nThe unclaimed wealth".
3) P. M. Szyszkowski; „O  kredyty dla handlu" ( „ Tygodnik 

Handlowy" Nr. 1/1932).

Finansowanie handlu przez Bank Polski i Bank 
Gospodarstwa Kraiowego w latach 1924— 1930 było 
b. małe i nierównomierne. Naipo^yS’ nieiszvrn pod 
tym względem był rok 1928, w którym kredytowa­
nie handlu przez Bank Polski wyrażało się 12%, 
a przez Bank Gospodarstwa Kraiowećo 20% ogółu 
udzielonych kredytów. Na początku 1931 r. procent 
finansowania handlu w obu wspomnianych bankach 
obniżył się do 9%.

Na szczególną uwagę zasługują możliwości wy- 
korzvstania kredytu warrantowetfo w myśl rozporzą­
dzenia Prezydenta Rzplitei z dn. 28/XTI 1924 r. o do­
mach składowych. Zwiekszenie obiegu w?rrantów 
w Polsce, analogicznie do stosunków zagranicą, po­
stawiłoby warrant narówni z wekslem co do roli 
w obrocie handlowym.

Drugim zkolei czynnikiem, który może w pewnym 
stopniu zapewnić poprawę stosunków handlowych, 
jest sprawa należytego usnrawnienia i uzdrowienia 
organizacyi handlowych. Powyższe ma duże zna­
czenie zwłaszcza w odniesieniu do organizacyj eks­
portowych. Stwierdzone bowiem zostało, że cały 
szereg przedsiębiorstw eksportujących, należących 
do poszczególnych branż, źle wykonywa zamówienia, 
dostarczając gorszych, niż były zamówione, gatunków 
towarów, niedostateczne sortując niektóre surowce 
(do tego stopnia, że dostawy muszą być ponownie 
sortowane na fabrykach, co związane iest z wiel- 
kiemi kosztami, a materiał traci na wartości) i t. o. Poza 
tem zdarzają się dostawy towaru z niep^awid^owem 
oznaczeniem prowenjencii, co wprowadza w handlu 
nieporządek i niepewność. W niektórych wypadkach 
polskie towary eksportowane sa opakowane źle albo 
niejednolicie, co zniechęca odbiorcę. Importerzy 
zagraniczni wskazują, że wśród eksporterów polskich 
jest mało fachowców.

W  rezultacie przeprowadzonej ostatnio ankiety 
wśród odbiorców zagranicznych pewnego towaru 
otrzymano m. in. następujaca odpowiedź: ...„zaw ia­
damiamy Panów, że zaprzestaliśmy importu z powodu 
złych dostaw i z powodu minimalnego zaufania, iakie 
można mieć, w ogólności, do eksporterów polskich. 
Żałujemy, że nasze doświadczenie nie pozwala nam 
na powtórne podięcie stosunków handlowych przy 
nadarzającei się sposobności..." Odpowiedź ta za­
wiera w sobie dużo przesady, ale prawdopodobnie 
zawiera również troche prawdy. Stan ten powinien 
być jak najszybciej poddany rewiz’i, chociażby z tego 
względu, że opinia taka, nawet odosobniona, wypo­
wiedziana pod adresem nawet jednego eksportera, 
psuje markę eksportu polskiego wogóle i naraża na 
niezasłużone straty solidnych eksporterów. W związ­
ku z powyższem wskazane byłoby tworzenie orga­
nizacyi branżowych, maiących na celu podniesienie 
etyki kupieckiej. Organizacje branżowe w stosunku 
do niesolidnych eksporterów mogłyby przewidzieć 
pewne sankcie karne, wynikaiące z postanowień 
statutowych. Odnośne próby organizacyjne są w toku. 
Niemniej jednak na tem polu jest jeszcze dużo do 
zrobienia.

Obecną strukturę handlu cechują dwa ujemne 
zjawiska: 1) zanik hurtu w organizacji pionowej han­
dlu oraz 2) nadmierna rozbudowa drobnych pla­
cówek sprzedaży w organizacji poziomej handlu.

Zapobieżenie pierwszemu ziawisku, o którem 
uprzednio już bvła mowa, może częściowo nastąpić 
w drodze ściślejszych porozumień kupiectwa ze sfe­
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rami przemysłowemi w sensie wynalezienia sposobu 
współpracy gospodarczej, który w rezultacie mógłby 
dać taki efekt gospodarczy, jaki jest osiągany w dro­
dze tworzenia sklepów fabrycznych, względnie skle­
pów filjalnych. Sklepy te, jak wiadomo, umożliwiają 
przemysłowcowi obniżenie cen sprzedażnych, gwa­
rantujących jednocześnie dostateczny zysk. Rzecz 
cała zatem sprowadza się do odpowiedniej kalkulacji 
cen pomiędzy przemysłowcem a kupcem.

Drugie zjawisko — nadmiernej rozbudowy drob­
nych placówek jest szczególnie niekorzystne dla po­
ważniejszych przedsiębiorstw handlowych, których 
egzystencja podważana jest przez niewspółmierne 
w stosunku do norm tych przedsiębiorstw normy kal­
kulacji drobnych placówek. Jest to zagadnienie t. zw. 
rozproszkowanego handlu, i walka z nim własnemi 
środkami kupiectwa, reprezentującego poważniejsze 
jednostki gospodarcze, jest prawie niemożliwa, po­
nieważ chodzi tutaj o sprawę wolnej konkurencji, 
z której z powodzeniem wychodzą drobne placówki. 
Pewną obroną większych przedsiębiorstw handlo­
wych przed drobnem kupiectwem, a zwłaszcza przed 
owocarniami i jadłodajniami, handlującemi poza go­
dzinami, dozwolonemi dla handlu, oraz przed han­
dlem domokrążnym, wędrownym i ulicznym — może 
być jedynie wspólna organizacja tych przedsię­
biorstw, która weszłaby w bezpośredni kontakt 
z przemysłem i ustaliła warunki i wyłączność do­
staw. W  takim wypadku należałoby utworzyć odpo­
wiednie organizacje branżowe.

Dla przetrwania obecnego kryzysu gospodarczego 
wydaje się rzeczą wskazaną zalecić handlowi formę 
organizacyjną, odpowiadającą komisowi. Forma ta 
pozwala na niską kalkulację cen sprzedażnych oraz

Ż Y C I E  G O S
K R YZY S G O SPO D AR C ZY A  Z A SA D Y  B IL A N SO W A ­
N IA.— Coraz bardziej komplikujące się w okresie powojennym 
stosunki gospodarcze powodują w wielu wypadkach zachwianie 
się ustalonych tradycją pojęć ekonomicznych. Przykładem po­
wyższego mogą być zarzuty, jakie są podnoszone ostatnio prze­
ciwko dotychczas przyjętemu powszechnie kryterjum ceny 
papierów wartościowych, a mianowicie kursom giełdowym. Nie 
bez słuszności poddaje się w wątpliwość, w jaki sposób można 
uważać notowania giełdowe za realny sprawdzian rzeczywistej 
wartości danego papieru, jeżeli akcje najbardziej pewnych in­
stytucyj i przedsiębiorstw, z powodu ogólnych trudności go­
spodarczych, a przedewszystkiem ciasnoty na rynku pienięż­
nym, nie znajdują bądź wogóle nabywców, poza instytucjami 
bezpośrednio zainteresowanemi w kursie danego papieru, wzgl. 
powołanemi do jego obrony, bądź mogą być sprzedane po 
kursie, zupełnie niewspółmiernym z wartością reprezentowanych 
przez nie objektów gospodarczych. Zjawisko to jest niemal 
powszechne, daje się ono zaobserwować nie tylko na naszej 
giełdzie, ale również na takich giełdach, jak: praska, wiedeń­
ska, berlińska i t. d.

Trwający od szeregu miesięcy stały spadek kursów papierów 
wartościowych przedsiębiorstw przemysłowych, nie pozostający 
zresztą, jak to już wyżej zaznaczyliśmy, w żadnym często sto­
sunku z faktycznym stanem gospodarczym reprezentowanych 
przedsiębiorstw, stwarza niezmiernie wielkie trudności dla 
spółek akcyjnych, a w szczególności dla wszelkiego rodzaju

nie naraża na zbyt duże ryzyko sprzedającego. 
Sklep komisowy poza tem zaopatruje się w towary 
u dostawcy w zależności od natężenia popytu na 
nie — tak, że nie grożą mu zbyt duże zapasy nie- 
sprzedanego towaru, względnie straty, ponoszone 
naskutek spadku cen. Ewentualne bowiem straty 
poniesie przemysł, sprzedający natomiast zawsze ma 
swoją prowizję, która naturalnie w zależności od 
ilości obrotu wzrasta lub maleje. W ten sposób sklep 
komisowy jest typową formą organizacyjną sprze­
daży, wiążącą w silnym i bezpośrednim stopniu in­
teresy kupca i przemysłowca. Jest to następnie je­
den z najbardziej trwałych obecnie pomostów współ­
pracy gospodarczej pomiędzy przemysłem a han­
dlem.

Wymienione środki naprawy sytuacji w handlu 
wchodzą w zakres własnej obrony kupiectwa. Środki 
te wyraźnie wskazują na to, że polepszenie się sy­
tuacji handlu zależy dzisiaj od nawiązania ściślej­
szej współpracy z przemysłem i rolnictwem w sen­
sie dostosowania się do form organizacyjnych sprze­
daży, zainicjowanych przez produkcję, jak również 
w sensie wyszukania przez handel odpowiednich form 
organizacyjnych sprzedaży, które dogadzałyby dzi­
siejszemu interesowi przemysłu.

Następnie stwierdzona została potrzeba uspraw­
nienia organizacyj handlowych, głównie w zakresie 
eksportu, co pozwoli w pewnym stopniu zatrzymać 
spadek eksportu. Przy wszystkich tych koncepcjach 
należy pamiętać, że istotę zagadnienia stanowi dzi­
siaj cena, od której kształtowania się zależy zwięk­
szenie, bądź też zmniejszenie obrotu handlowego.

M. Szyszkowski

P O D A R C Z E
instytucyj bankowych oraz zakładów ubezpieczeń przy sporzą­
dzaniu ich bilansów. Ma to tem większe znaczenie, że w okresie 
pomyślnej konjunktury, poprzedzającej obecny kryzys, pozycje 
papierów wartościowych i udziałów konsorcjalnych były uży­
wane do tworzenia cichych rezerw instytucyj bankowych 
1 ubezpieczeniowych. Nie mniejsze trudności dla tych instytucyj 
powoduje w chwili obecnej również spadek waluty angielskiej 
i walut tych krajów, których systemy finansowe są ściśle zwią­
zane z angielskim rynkiem pieniężnym. Pomijamy tu już takie 
ogólne trudności dnia dzisiejszego, jak ustalenie roszczeń wątpli­
wych i ich oszacowanie, dla przedsiębiorstw zaś przemysło­
wych — oszacowanie wartości zapasów artykułów gotowych 
w momencie, kiedy możliwości zbytu, a tem samem i cena, 
są czynnikami zupełnie niemal nieobliczalnemi.

W tych warunkach powstaje pytanie, czy np. jakiś wielki 
bank, sporządzając obecnie swój bilans, powinien dokonać od­
pisów z wartości swoich aktywów, dlatego, że wielki pakiet 
posiadanych akcyj przedsiębiorstw, które wchodzą do koncernu, 
ściśle związanego z daną instytucją bankową, ma znacznie 
zmniejszoną wartość niż przed rokiem, ponieważ papiery te 
posiadają w momencie sporządzania bilansu riskie kursy na 
giełdzie, niezdolnej do ich wchłonięcia w danym momencie, 
pomimo że rokują one, niewątpliwie, w miarę poprawy ogól­
nych gospodarczych stosunków odzyskanie swojego dawnego 
poziomu. Wyżej powiedziane ma jeszcze większe znaczenie 
przy papierach o stałem oprocentowaniu, zwłaszcza dla takich



1932 R. POLSKA GOSPODARCZA 275

mstytucyj, jak zakłady ubezpieczeń, które nabywają papiery na 
długotrwałe posiadanie i gdzie skutkiem tego rolę decydującą 
odgrywa wysokość oprocentowania, a nie taki lub inny chwi­
lowy kurs.

Podnosi się również, że sporządzanie bilansów według do­
tychczas obowiązujących przepisów jest niekorzystne i nie­
słuszne ze względów podatkowych, gdyż niejednokrotnie pro­
wadzić może do opodatkowania zupełnie fikcyjnych zysków, 
które powstały jedynie dzięki chwilowej różnicy kursów i które 
znikną w momencie płatności danego zobowiązania bądź wie­
rzytelności.

W konsekwencji przy obecnie obowiązującem ustawodaw­
stwie może zajść niejednokrotnie wypadek, że przedsiębiorstwa, 
posiadające najbardziej zdrowe podstawy, prowadzące ostrożną 
i przewidującą politykę, mogą się znaleźć pod bilansem i ewen­
tualnie ulec likwidacji, pomimo że trudności, z jakiemi się 
nieoczekiwanie i zupełnie niezawinienie spotkały, posiadają 
charakter zupełnie przejściowy. Jest oczywiste, że w ogólnym 
interesie gospodarczym kraju, a również w interesie zwalcze­
nia istniejącego kryzysu, wypadki tego rodzaju załamań są ze 
wszech miar niepożądane i szkodliwe pod każdym 
względem.

Nic też dziwnego, że sprawa sporządzenia przez spółki 
akcyjne oraz wszelkiego rodzaju banki i zakłady ubezpieczeń 
ich bilansów na dz. 1 stycznia r. b. stała się jednem z bardziej 
aktualnych zagadnień polityki finansowej i znalazła takie lub 
inne uzewnętrznienie. Tak np. w Niemczech „IV Notverordnung" 
zawiera upoważnienie dla Rządu do wydania tymczasowych 
specjalnych postanowień w sprawie sporządzenia bilansów za 
rok ubiegły. Zagadnienie to stanowi przedmiot rozważań 
w Czechosłowacji. Gorąco jest zalecane przez sfery gospodar­
cze w Austrji. Również i u nas, w Polsce, stało się przedmio­
tem projektu specjalnej ustawy o tymczasowem stosowaniu wy­
jątkowych zasad bilansowania, który, zgłoszony przez Koło Go­
spodarcze Klubu B. B. W. R., został już przez Sejm uchwalony.

Ustawa powyższa upoważnia osoby prawne, obowiązane do 
prowadzenia ksiąg handlowych, wszelkiego rodzaju instytucje 
kredytowe oraz domy bankowe do stosowania przy sporządza­
niu bilansów specjalnych zasad wyjątkowych. Podstawą tych 
ulg jest przepis, w myśl którego papiery wartościowe, nabyte 
w latach, poprzedzających dany rok operacyjny, mogą być 
przyjęte do bilansu po cenie, przyjętej do bilansu roku po­
przedniego, papiery zaś wartościowe, nabyte w ciągu danego 
roku operacyjnego — po cenie ich nabycia. Gdy chodzi o pa­
piery, notowane na giełdzie, to mogą być one przyjęte również 
i po cenie niższej, jednak nie niższej od przeciętnego kursu 
giełdowego z ostatniego miesiąca przed dniem zamknięcia 
bilansu. Różnice kursowe, powstałe z przerachowania — według 
zasad dotychczas stosowanych — należności i zobowiązań 
w walutach obcych, niespłaconych w ciągu danego roku ope­
racyjnego, mogą być przeniesione w całości lub części na utwo­
rzony specjalnie na ten cel rachunek przejściowy różnic kurso­
wych. Ponadto ustawa postanawia, że ewentualny zysk lub 
strata na rachunku przejściowym nie będzie przyjmowana do 
podstawy wymiaru podatku dochodowego do czasu i w miarę 
rzeczywistej spłaty lub wygaśnięcia w inny sposób tych należ­
ności i zobowiązań.

Ulgi, przewidziane w ustawie, polegają więc przedewszyst- 
kiem na umożliwieniu przedsiębiorstwom wyższego szacowania 
posiadanych papierów wartościowych, nabytych w latach, po­
przedzających dany rok operacyjny, oraz tworzenia specjalnego 
rachunku przejściowego różnic kursowych, powstałych z przera­
chowania należności i zobowiązań w walutach obcych, niespła­
conych w ciągu danego roku operacyjnego. Przez wprowadzenie 
tego rodzaju postanowień projekt fiksuje stan notowań i kurs 
walut, przyjęty w bilansach na dz. 1 stycznia 1931 r. Przyjęcie 
7a podstawę do oszacowania pozycyj bilansowych kursów gieł­

dowych z powyższego terminu oparte jest, niewątpliwie, na 
pewnej fikcji co do rzeczywistej ceny papierów wartościowych, 
jak również kursów walut, na które opiewają należności lub 
zobowiązania danego przedsiębiorstwa. Czy jednak w warun­
kach obecnych mniejszą fikcją jest przyjmowanie jako miernika 
ceny papierów wartościowych według notowań giełdowych, 
opartych na jakichś pojedyńczych, gospodarczo mało istotnych 
tranzakcjach ? W obu wypadkach pozycje bilansów nie będą 
ściśle odzwierciadlać rzeczywistego stanu majątkowego przed­
siębiorstwa, trzeba zatem wybierać, który z dwóch stanów 
pewnej fikcyjności jest bardziej zbliżony do rzeczywistości
i bardziej korzystny dla życia gospodarczego.

W zakończeniu należy jeszcze zaznaczyć, że szczęśliwem 
wydaje się przyjęcie w ustawie terminu 1 stycznia 1931 r., 
jako podstawy dla maksymalnego — ponad kurs giełdowy dnia 
sporządzenia bilansu — szacowania wartości papierów wartościo­
wych, wzgl. zobowiązań i należności w walutach obcych, gdyż 
z jednej strony kursy papierów wartościowych były w tym 
terminie naogół niskie, co pozwala twierdzić, że przyjęcie ich 
za podstawę bilansowania nie stwarza większego ryzyka co do 
realności bilansów, z drugiej zaś strony były znacznie wyższe 
od obecnych, a tem samem bardziej korzystne dla przedsię­
biorstwa.

Dr. Sz.

RYNEK PR AC Y W  STYCZNIU 1932 R. -  Liczba bezro­
botnych, zarejestrowanych w P. U. P. P.. wzrosła z 289.057 
w początku stycznia do 332.512 w początku lutego. Rów­
nocześnie liczba częściowo zatrudnionych zwiększyła się 
z 144.489 do 155.282. Z powyższych liczb wynika, że sty­
czeń przyniósł poważne pogorszenie położenia na rynku pracy. 
Zauważyć jednak należy, że styczeń z reguły daje najwyższy 
sezonowy przyrost bezrobocia, a przytem, że liczba zarejestro­
wanych bezrobotnych utrzymuje się nadal na poziomie niż­
szym niż w odpowiednim miesiącu r. ub.

Poniższe zestawienie podaje liczby bezrobotnych w począt­
kach poszczególnych miesięcy 4 ostatnich lat:

1929 1930 1931 1932

Styczeń . . . . 126.429 186.427 303.148 289.057
160.843 249.462 345.295 332.512

Marzec . . . 177.462 282.568 365,648
Kwiecień . . . 170.494 295.612 379.021
M a j ................ 149.093 273.717 355.102
Czerwiec . . . 122.771 228.321 320.109

106.622 207.258 276.378
Sierpień . . . 97.191 194.279 261.059
Wrzesień . . 91.512 176.810 251.608
Październik . 83.063 167.454 251.378
Listopad . . . 93.800 167.349 253.355
Grudzień . . . 126.644 211.918 261.964

Liczby częściowo zatrudnionych w ciągu tegoż okresu po­
daje następujące zestawienie (w początkach miesięcy):

1929 1930 1931 1932

21.726 36.663 103,707 144.489
15.847 88.712 194.434 155.282

Marzec . . . . 16.554 117.973 94.148
Kwiecień . . . 16.967 109.519 118.753

142.647 109.442
Czerwiec . . . 26.343 127.511 153.991

94.065 151.077
Sierpień . . . . 36.044 78.117 119.518
Wrzesień . . . 38.837 89.811 128.491
Październik . . 35.067 63.183 125.225
Listopad . . . . 34.572 119.498 122.853
Grudzień . . . 36.111 97.127 134.362

Z całkowitej liczby częściowo zatrudnionych w początku lu­
tego r. b. 5.076 osób pracowało 1 dzień w tygodniu, 22.634 —
2 dni, 46,990 3 dni, 43.158 — 4 dni i 37.424 — 5 dni w ty' 
godniu, średnio zatem każdy z częściowo zatrudnionych pra 
cował 3’5 dni w tygodniu.
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Poniższe zestawienie podaje liczby bezrobotnych według głów­
nych grup zawodów (w początkacn miesięcy):

Styczeń Luty
G ó r n ic y ................ 13.876 14.959 + 1.083
H u tn icy ................. 3.766 4.071 + 905
Metalowcy . . . . 30.184 32.348 + 2.1o4
Włókiennicy . . . 30.212 37.177 b.9b5
Budowlani . . . . 34.525 38.229 4" 3.704
Umysłowi '. . . . 36.903 39-/49 + 2.846
Pozostali................ 139.391 165.379 + 23.788

Ogółem: 289.U57 332.312 + 43.4a5
Zatrudnienie górnictwa węglowego w związku z silnym spad­

kiem zbytu krajowego 1 zagranicznego, zwykłego zresztą w tym 
okresie ro»u, wykazało dalszy spadek.

W hutnictwie Żelaznem zmniejszony napływ zamówień spo­
wodował wybitne ograniczenie wytwórczości w stosunku do 
grudnia r. ud.; w zwi4zku z  tem ujawnia tendencię zmzkową 
hczDa zatrudnionych robotników. Kównocześn.e ceny metali 
półszlachetnych utrzymują się nadal na niskim poziomie, nie 
zabezpieczając dla hutnictwa cynkowo-ołowlanego dostatecznej 
rentowności. W związKu z tem jedna z hut cynkowych zo­
stała unieruchomiona.

W przemyśle metaiowem w ciągu stycznia nastąpiło dalsze 
ograniczenie wytwórczości. Wiąże się ono ze stopniowym za­
mkiem inwestycyj.

SPRAWY GOSPODARCZE W
PROJEKTY U ST A W  GO SPO D ARCZYCH  W  SEJMIE.—
Rząd wniósł 3 nowe projekty ustaw gospodarczych (razem 206).

Wniesiono projekt ustawy o zatwierdzeniu zmiany art. 53 
iita,tut u banku Polskiego, dotyczący zatwierdzenia uchwały 
Walnego Zebrania akcjonarjuszów Banku Polskiego z dn. 23/11 
r. b,, zmieniającej punkt e art. 531).

Rząd wniósł projekt ustawy w sprawie ratyfikacji konwencji 
handlowej i nawigacyjnej między Polską a Turcją, podpisanej 
w Ankarze dn. 29/VIlI 1931 r, wraz z protokółem podpisania, li­
stami A  i B oraz załącznikiem C. Umowa zostaia zawarta na rok. 
Opiera się ona na KNU. W załączonej do konwencji liście B — 
uzyskała Polska szereg zniżek camych na szereg artykułów na­
szego eksportu, a więc dykty, parkiety, forniery, meble gięte, 
wyroby bursztynowe, kołdry wełniane, wyroby żelazne i emaljo- 
wane. W liście zaś A  znajdują się zniżki celne, które Polska 
przyznała lurcji na produkty eksportu tureckiego, jak: rodzynki, 
figi, orzeszki, skóry surowe, sezam, valonee, mohair, oliwa. Poza 
tem po raz pierwszy Polska zawarła traktat, w którym jest za- 
warowany warunek, że w irazie podniesienia stawki celnej na je­
den z artykułów, wymienionych w nim, stawka, zawarowana trak­
tatem, obowiązywać będzie jeszcze przez 6 miesięcy. Wyjątki od 
KNU przewidziane są przy ohrocie granicznym, przy unji celnej, 
w ustroju celnym na G. Śląsku oraz w stosunkach Turcji z kra~ 
jami, od niej oderwanemi. Konwencja przewiduje zawarcie spe­
cjalnego układu kolejowego między Polską i Turcją, poza tem 
omawia stosunek W. M. Gdańska do konwencji. Dotychczasowe 
obroty handlowe między Polską a Turcją nie są wielkie, wyra­
żają się kwotą kilku miljonów 3. z saldem zmiennem.

SP R A W Y  GO SPODARCZE NA PLENUM SENATU. -
Na posiedzeniu Senatu w dn. 25/11 r. b. uchwalono 4 projekty 
ustaw w sprawie konwencyj międzynarodowych: konwenoji
o wystawach międzynarodowych z dn, 22/XI 1928 r., porozu­
mienia między Polską a Czechosiowacją o cleniu chodników 
dywanowych z dn, 12/1 1931 r., porozumienia między Polską 
a Czechosłowacją z dn. 12/1 1931 r. o cleniu piwa w beczkach, 
oraz ustawę w sprawie ratyfikacji 4 umów z Rumunją z dn. 
23/VI 1930 r. Na temże posiedzeniu przyjęto ustawy: 1) o ulgach

V Szczegóły — p. zesz. 7/1931, słr. 201.

W przemyśle włókienniczym łódzki przemysł bawełniany 
podjął przygotowania do produkcji na sezon letni. Produkcja 
ta jednak podejmowana jest bardzo ostrożnie, gdyż przemysł 
liczy Się ze zmniejszoną zdolnością nabywczą ludności. Zatrud­
nienie taoryk, które w ostatnich dniach grudnia silnie spadło, 
polepszyło się nieco dzięki zamówieniom rządowym. Przemysł 
welmauy todzki ogranicza swą wytwórczość. W związku 
z trudnościami zbytu na rynkach zagranicznych uległo redukcji 
zatruunleme w przemyśle włókienniczym okręgu bielskiego 
i białostockiego.

W budownictwie nastąpiło dalsze ograniczenie zatrudnienia; 
jest to zjawisko zwykłe zimą. leni me mniej perspektywy dla 
przemysiu budowlanego na sezon najbliższy nie układa|ą się 
dobrze.

W grupie pracowników umysłowych nadal daje się zauważyć 
silny stosunkowo wzrost bezrooocia; najgwałtowniej jednak 
wzrasta grupa pozostałych, obejmująca robomikow melachowych.

Kuch zmzkowy płac utrzymał się nadal, obejmując liczne 
przedsiębiorstwa szeregu uziedzin przemysłu. W drouze orze­
czenia arbitrażowego obniżono płace roootmków w górnictwie 
węglowem ua Górnym Siąsku o 8;fo. Związki zawodowe górni­
cze zagięoia dąorowskiego i krakowsmego orzeczenia, obniża­
jącego place o 8fo, nie przyjęły, w związku z czem w dn. 18 lu­
tego rozpoczął się strajk.

t'lace w przemyśle włókienniczym i hutnictwie, mimo zamie­
rzonych obniżek, zostały utrzymane na dotychczasowym poziomie.

IZBACH USTAWODAWCZYCH
kredytowych dla instytucyj rolniczych, 2) 3 ustawy o sprzedaży 
lub zamianie gruntów państwowych, 3) o zmianie rozporządze­
nia Prezydenta Rzplitej z dn. 7/X 1927 r. o sztucznych środkach 
słodzących, 4) w sprawie zwalniania od podatku dochodowego 
nadwyżek, powstałych z przeszacowania nieruchomości w za­
kładach ubezpieczeń, 5) o przenoszeniu portteli ubezpieczenio­
wych, 6) w sprawie zmiany ustawy z dn. 3/VIII 1922 r. o Naj­
wyższym Trybunale Administracyjnym, 7) w sprawie przepisów, 
dotyczących najniższej ceny licytacyjnej, 8) o ulgach w egze­
kucji sądowej przeciwko gospodarstwom rooiym (z pewnemi 
zmianami), 9) o spłacie uciążliwych zobowiązań w rolnictwie 
(ze zmianami), 10) o zwalczaniu zaraźliwych chorób zwierzę­
cych, 11) o ochronie zwierząt, 12) w sprawie wykonywania pla­
nów parcelacyjnych, 13) o rejestrowym zastawie drzewnym (ze 
zmianami), 14) o sprzedaży nawozów sztucznych (ze zmianami), 
15) o uchyleniu mocy obowiązującej ustawy z dn, 2/iii 1920 r.
o organizacji odbudowy technicznej iwsi, miast i miasteczek 
oraz rozporządzenia Gen.-Gub. Warsz. z dn. 1/X 1 1916 r. 
w przedmiocie komasacji gruntów dla m. Kalisza, 16) o uchy­
leniu mocy obowiązującej ustawy o zaopatrzeniu ludności 
w drzewo budulcowe i opałowe z dn, 28/11 1919 r,, 17) o wła­
ściwości Ministra Reform Rolnych w zakresie wykonywania 
meljorac>j (ze zmianami) oraz 18) o Funduszu Obrotowym Re­
formy Rolnej (ze zmianami).

Na posiedzeniu Senatu w dn. 29/11 r. b., sprawozdanie Ko­
misji Skarbowo-Budżetowej o preliminarzu budżetowym na 
okres 1932/33 przedstawił referent generalny Sen. M. Szaraki, 
poczem odbyła się generalna dyskusja.

Zgodnie z uchwałą Komisji Skarbowo-Budżetowej Senatu 
art. 1 ustawy skarbowej na okres od 1/1V 1932 r. do 31/111 1933 r. 
upoważnia Rząd do czynienia wydatków zwyczajnych do kwo­
ty 3. 2„392,617.514, wydatków nadzwyczajnych do 3  51,949.797, 
zatem łącznie do 2  2„444,567.311. Łącznie z dopłatą do nie­
których przedsiębiorstw państwowych, wynoszącą 3  7,350.000—■ 
wydatki stanowią 3  2,451,917.311. Art. 3 ustawy przewiduje 
dochody administracji w kwocie 3  1„528,235.300, wpłatę przed­
siębiorstw państwowych — 3  153,264.800 (bez zmian) i wpłatę 
monopolów państwowych — £  695,857.000 (bez zmian). Łącznie 
dochody preliminowane są w kwocie 3  2„377,357.100, a niedo­
bór budżetowy stanowi 3  74,560.211. Ustawa .karbowa
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w brzmieniu, uchwalonem przez Komisję Skarbowo-Budżetową 
Senatu, otrzymała nowy art. 8 : „Upoważnia się Ministra Skar­
bu do zwiększenia kredytów w dziale 2 § 13 budżetu zwyczaj­
nego Ministerstwa Skarbu „Koszty egzekucji administracyjnej ‘ 
do wysokości rzeczywistych dochodów, osiągniętych z tytułu na- 
leżytości egzekucyjnych (dział 2 § 13 dochodów budżetu Mini­
sterstwa Skarbu)", Wobec tego artykuły, poczynając od 8, zmie­
niły swą numerację, a ogólna ilość artykułów ustawy skarbowej 
wynosi 13,

POSELSKIE W NIOSKI W  SPR AW AC H  G O SP O D A R ­
CZYCH. — Klub Furlamentarny B. B. W. K. wniósł projekt 
ustawy w sprawie wykupu gruntów, podlegających ustawia
0 ochronie drobnych dzierżawców rolnych, Stan obecny, w jakim 
znajdują się drohne dzierżawy rolne do 5 ha, chronione ustawo­
wo, jest tego rodzaju, że dzierżawy te są przymusowo przedłu­
żaj! e z roku na rok — tak, iż od szeregu lait dzierżawcy nie są 
pewni, na jak długo jeszcze będzie dla nich dostępny warsztat 
pracy, a właściciele dzierżawionych gruntów nie wiedzą, czy
1 kiedy wrócą do rozporządzenia siwoją własnością. Ostatnio roz­
porządzenie Prezydenta Rzplitej z dn. 12/IX 1930 r, przedłużyło 
dzierżawy, dotychczas chronione ustawowo, na 3 lata. Frojekt 
ustawy głosi zasadę uwłaszczenia drobnych dzierżawców na 
dzierżawionych przez nich gruntach w tym sensie, że daje usta­
wową możność dzierżawcy nabycia na własność dzierżawionego 
gruntu z tem, że iten, kto nie korzysta z tego prawa, utraci dzier­
żawę w terminie, przewidzianym ustawowo, t. j. w dn, 12/IX 
1933 r. Najważniejsze zagadnienie, t. j. cena wykupu gruntów —  
określona jest na '■'U ceny rynkowej, pnzyczem za tę cenę należy 
brać ceny, uzyskiwane przy sprzedaży gruntów w ciągu 3 lat: 
1929, 1930 i 1931. Ustawa przewiduje, że właściciel gruntu może 
uwolnić się od obowiązku sprzedania ziemi dzierżawcy w wy­
padku, gdy wypłaci mu odprawę w wysokości ceny rynko­
wej gruntu. Ustawa przewiduje możność uzyskania przez drob­
nych dzierżawców pomocy kredytowej na zasadach, stosowa­
nych przy udzielaniu kredytu nabywcom gruntów z parcelacji, 
W drodze wyjątku należności za kupiony grunt może być na­
bywcy rozłożona na raty do lat 10 przy pobieraniu 5% itytułem 
odsetek. Na podkreślenie zasługuje, że w trosce o przebudowę 
ustroju rolnego ustawa przewiduje odmowę wymaganego za­
twierdzenia przez właściwą władzę umowy o wykup gruntów 
w wypadkach, gdy ta umowa powoduje szachownicę gruntów. 
Ustawa przewiduje szereg ulg i ułatwień przy likwidowaniu 
stosunków dzierżawnych.

Klub B. B. W. R, wniósł projekt ustawy o zapobieganiu roz­
powszechniania się szczura piżmowego — ze względu na szkody, 
które on powoduje w gospodarstwach stawowych, nasypach kole­
jowych, drogowych, mostowych urządzeniach meljoracyjnych, 
przy regulacji rzeki i t. p.

Wniesiony został do Sejmu przez Klub B. B. W. R. projekt 
ustawy w sprawie uregulowania prawa własności gruntów, odda­
nych w drodze parcelacji w posiadanie nabywców na obszarze 
województw centralnych i wschodnich. W dobie obecnej liczne są 
wypadki niezakończenia parcelacyj, podczas gdy nabywcy parcel 
zostali wprowadzeni w ich posiadanie albo po zawarciu umów

przyrzeczenia kupna — sprzedaży, albo po wpłaceniu zadatków. 
Nieukończenie parcelacji powstawało bądź z winy nabywców, 
którzy liczyli na kredyt i nie otrzymywali go, bądź z winy wła­
ścicieli parcelujących, którzy w toku parcelacji nie zużywali 
wpłaconych sum na spłatę wierzycieli, a nawet jeszcze obciąż, li 
swe nieruchomości — tak, że nabywcy parcel nie mogą dojść do 
prawa własności wobec niemożności zwolnienia swych działek od 
nadmiernych obciążeń.

Projektowana ustawa ma na celu wprowadzenie specjalnego 
postępowania sądowego w podobnych wypadkach, zmierzającego 
do przepisania na nabywców tytułów własności oraz uregulowa­
nia obciążeń na nabytych działkach, jakoteż wszelkich zobowią­
zań między właścicielami parcelującemi a nabywcami działek.

Posłowie1 z Klubu B. B. W. R. wnieśli do Sejmu projekt usta­
wy o dobrach, skonfiskowanych przez b, rządy zaborcze uczestni­
kom walk o niepodległość. Projekt ten uprawnia do otrzymania 
dóbr skonfiskowanych uczestnikom walk o niepodległość w okre­
sie 1830 —  1864 pozostałego przy życiu małżonka oraz krew­
nych w ilinji prostej zstępnej pod warunkami, przewidzianemi 
ustawą — z tem jednak, że dobra skonfiskowane znajdować się 
muszą w posiadaniu Skarbu Państwa, oraz że zgłoszenie roszcze­
nia do dóbr skonfiskowanych trybem powództwa sądowego doko­
nane być musiało przed 15 stycznia 1931 r. Od dóbr wartości po­
wyżej zł. 10.000 wymierzony zostaje podatek, zależnie od ich war­
tości od 4% do 30%, przyczem małżonkowi i dzieciom uczestni­
ków walk o niepodległość stawki podatkowe' obniża się do poło­
wy. Zaznaczyć należy, że z pośród przeszło 800 objektów, skonfi­
skowanych przez b. rządy zahorcze — zaledwie 1/30 znajduje się 
w rękach Skarbu Państwa.

PRACE KOMISYJ SEJMU. — Na posiedzeniu Seimowej 
Komisji Rolnej w dn. 25/11 r. b. uchwalono w III czytaniu pro­
jekt ustawy, o zapobieganiu rozprzestrzenienia się szczura piż­
mowego (wniosek B. B. W. R,),

W dn. 25/11 r. b. Komisja Budżetowa przyjęła w III czytaniu 
rządowe projekty ustaw: 1) o połączeniu przedsiębiorstw pań­
stwowych „Polska Agencja Telegraficzna" i „Wydawnictwa Pań­
stwowe", 2) o pomocy finansowej Skarbu Państwa dla m. Wilna 
na pokrycie zobowiązań z tytułu 5% obligacji konwersyjnych 
m. Wilna w funtach szterlingach, 3) o dodatkowych kredytach 
na rok 1931/32.

W dn. 27/11 r. b. Komisja Prawnicza uchwaliła w III czytaniu 
projekty ustaw: 1) o dobrach, skonfiskowanych przez b. rządy 
zaborcze uczestnikom walk o niepodległość (wniosek B. B. W. 
R.), 2) o postępowaniu uproszczonem przy regulowaniu stanu 
hipotecznego gruntów w związku ze scaleniem w okręgach sądów 
apelacyjnych w Krakowie i Lwowie (projekt rządowy). Oprócz 
tego Komisja przyjęła zmiany Senatu do przyjętego przez Sejm 
projektu ustawy o ullgach w egzekucji sądowej przeciwko gospo­
darstwom rolnym,

Dn. 1/111 r. b, na posiedzeniu Komisji Administracyjnej odrzu­
cony został wniosek Klubu Posłów Chłopskich w sprawie łącze­
nia gmin wiejskich w województwach południowych.

Dn. 2/III r, b. odbyło się posiedzenie Podkomisji Sejmowej 
Opieki Społecznej i Inwalidzkiej, na którem w II czytaniu przy­
jęto wraz z poprawkami, zgłoszonemi przez posłów z Klubu B. B. 
W. R., wniosek posłów Związku Parlamentarnego Polskich So­
cjalistów w sprawie ustawy inwalidzkiej.

N O W A  SIEDZIBA PAT. — W dn. 28/11 odbyło się uroczyste 
poświęcenie nowej siedziby Polskiej Agencji Telegraficznej 
przy ul. Królewskiej 5. Na uroczystość przybyli PP.: Minister 
Poczt i Teł. Boerner, Wiceminister Stamirowski, Wicemarszałek 
Sejmu Polakiewicz, b. Minister Matuszewski, inni przedstawi­
ciele władz, sfer gospodarczych, korespondenci pism zagranicz­
nych, przedstawiciele prasy krajowej i t. d.

Aktu poświęcenia dokonał Ks. Prałat H. Hilchen, korespon­
dent warszawski „Osseruałore Romano". Uroczystość zagaił 
P. W. Przesmycki, Prezes Rady Nadzorczej P. A . T.f Nacz. 
Wydz, Prasowego Min. Spr. Zagr., który omówił znaczenie

agencyj prasowych i stwierdził, że P. A. T. doszła jur do tego 
stopnia rozwoju, że śmiało może być postawiona w jednym 
rzędzie z agencjami urzędowemi innych krajów. Po przemó­
wieniu Dyr, P. A. T. P. Romana Starzyńskiego P. Wicemini­
ster Stamirowski udekorował Krzyżem Zasługi kilku współpra­
cowników Agencji.

Potem nastąpiło zwiedzanie siedziby i urządzeń P. A. T. Na 
zakończenie uroczystości wyświetlono dwa filmy, z których je ­
den — wykonany w Gdyni, drugi — wymienny film naukowy 
z Ameryki,
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GÓRNICTWO I PRZEMYSŁ
G Ó R N I C T W O  W Ę G L O W E

STAN PRZEMYSŁU W Ę G L O W E G O  W  STYCZNIU  
1932 R. — Sytuacja przemysłu węglowego w styczniu w porów­
naniu z grudniem uległa dalszemu pogorszeniu, co zostało 
uwidocznione znacznym spadkiem zbytu węgla zarówno we­
wnątrz kraju, jak i na rynkach zagranicznych, w związku z ła­
godnym przebiegiem zimy oraz dalszem ograniczeniem importu 
polskiego węgla, stosowanem przez inne państwa.

Liczbowo stan przemysłu węglowego w styczniu — według 
d a n y c h  t y m c z a s o w y c h  — ilustruje następujące zesta­
wienie (w tys. tonn):

Rejony węglowe
Śląski . . . .’ 
Dąbrowski. . 
Krakowski. .

Wydobycie
. 1.989 

540 
184

Zbyt 
w kraju 

913 
294 
139

Eksport
780
172

1

Zapasy na 
zwałach ‘ ) 

1.856 
733 
140

Eksport do krajów, objętych nową konwencją eksportową, 
t. j. do państw skandynawskich i zachodnio-europejskich, spadł 
o 132 tvs. t i wynosił 626 tys. t, przyczem najsilniej zmniejszył 
się wywóz na rynki skandynawskie, a głównie do Szwecji. Ten 
poważny spadek tłumaczy się, poza przyczynami, już przyto- 
czonemi, trudnościami transportowemi w związku z zamarznię­
ciem niektórych portów i burzami na Bałtyku.

Z a p a s y  węgla na zwałach kopalnianych w styczniu wzro­
sły o 93 tys. t i wynosiły w końcu miesiąca 2.729 tys. t. Po­
ważny wzrost zapasów w okresie zimowych zakupów tłumaczy 
się tem, iż kopalnie, chcąc pokryć zapotrzebowanie na sorty­
menty opałowe, zmuszone są utrzymać wydobycie na stosunkowo 
wysokim poziomie, z drugiej strony, mając ograniczony zbyt na 
gatunki drobne, t. zn. przemysłowe, musiały je zrzucać na zwały.

Liczba r o b o t n i k ó w ,  zapisanych z końcem miesiąca w ko­
palniach węgla kamiennego, wynosiła;

Razem: 2.713 1.346 953 2.729
Grudzień 1931 *) 3.184 1.569 1.158 2.636 

Zmiany w stosun­
ku do grudnia — 471 — 223 — 205 + 9 3
Z danych tego zestawienia wynika, że w y d o b y c i e  węgla 

kamiennego w styczniu wynosiło 2.713 tys. t, czyli w stosunku 
do grudnia r. ub. spadło o 471 tys. t, a w stosunku do stycznia 
r. ub. o 747 tys. t. Przeciętne dzienne wydobycie (przy 24 dniach 
roboczych) zmniejszyło się w stosunku do grudnia r. ub. 
o ok. 25 tys. t i wynosiło ok. 113 tys. t.

Ogólny z b y t  węgla kamiennego w styczniu zmniejszył się 
o 428 tys. t w porównaniu z grudniem i wynosił 2.299 tys. t. 
Ponieważ zbyt węgla w kraju zmalał procentowo w mniejszym 
stopniu niż eksport, przeto nastąpiło w ustosunkowaniu się 
zbytu krajowego do eksportu pewne przesunięcie w stronę 
zbytu krajowego. Zjawiska tego nie należy jednak w danym wy­
padku traktować dodatnio, zaszło ono bowiem jednocześnie 
z dalszem kurczeniem się rynku wewnętrznego. Podczas gdy 
w grudniu zbyt krajowy stanowił 57"54% zbytu ogólnego, a eks­
port 42'46%—to w styczniu odpowiednie liczby wynoszą 58 55^ 
oraz 41‘45%.

Zbyt węgla w kraju wyniósł ogółem 1.346 tys. t, wobec 
1.569 tys. t w grudniu, a zatem spadł o 223 tys. t. Spadek ten 
wywołany został głównie znacznem zmniejszeniem się zapotrze­
bowania na sortymenty opałowe, do czego przyczynił się wy­
jątkowo łagodny przebieg zimy. Również zapotrzebowanie na 
węgiel dla celów przemysłowych, wobec dalszego ograniczenia 
produkcji, względnie sezonowego wstrzymania ruchu w niektó­
rych zakładach, uległo znacznemu zmniejszeniu. Spadek zapo­
trzebowania najsilniej uwidocznił się w przemyśle hu nicznym, 
a to wskutek zaniechania eksportu na rynki deficytowe, 
a w mniejszym stopniu w przemyśle rolniczym, cementowym, 
ceramicznym, koksowym oraz włókienniczym. Również dostawy 
węgla dla kolei zmalały dość znacznie, głównie pod wpływem 
zmniejszonego ruchu przewozowego na kolejach oraz wskutek 
nagromadzenia dużych rezerw węglowych w poprzednich mie­
siącach. Dalsze pogorszenie się stanu rynku pieniężnego i kre­
dytowego wpływało nadal hamująco na dokonywanie trakzakcyj 
na krajowym rynku węglowym.

Eksport węgla kamiennego w styczniu w porównaniu z grud­
niem spadł o 205 tys. t i wynosił 953 tys. t. Spadek wywozu 
węgla tłumaczy się stopniowem wyczerpywaniem dostaw, zakon­
traktowanych przed spadkiem waluty angielskiej, przy jednoczes- 
nem wstrzymywaniu się zarówno eksporterów jak i importerów 
od zawierania poważniejszych tranzakcyj, a w szczególności 
tranzakcyj z bardziej odległemi terminami dostawy. Do zmniej­
szenia się eksportu przyczyniło się bardziej rygorystyczne sto­
sowanie i obostrzenie przez szereg państw przepisów dewizo­
wych, względnie restrykcyj, niejednokrotnie o charakterze 
prohibicyjnym w stosunku do obcego węgla. Do takich ogra­
niczeń należą np. zmniejszenie kontyngentu wwozowego do 
Francji z 72°tf do 64% ustalonej początkowo ilości, skontyngen- 
towanie importu węgla przez Łotwę z udzieleniem Polsce za­
ledwie 2H% ogólnej ilości kontyngentu, co wobec dotychczaso­
wego prawie całkowitego zaopatrywania Łotwy przez węgiel 
polski jest szczególnie dla Polski krzywdzące.

Rejony Grudzień Styczeń

Śląski . . . 73.658 72.918
Dąbrowski . 26.218 26.268
Krakowski . 8.647 8.643

Zmiany w stos. 
do grudnia 1931

— 740 
+  50
—  4

Razem: 108.523 107.829 694
W związku ze zmniejszeniem się załogi robotniczej w kopal­

niach węgla kamiennego, liczba zarejestrowanych bezrobotnych 
zwiększyła się o 850 i wynosiła na dz. 30/1 14.534 osób.

W y d a j n o ś ć  p r a c y ,  a więc przeciętne wydobycie na 
robotniko-dniówkę, w kopalniach węgla kamiennego wynosiła 
1.444 kg, a zatem spadła o 46 kg w porównaniu z grudniem. 
Przeciętne wydobycie na robotniko-dniówkę w poszczególnych 
rejonach węglowych w styczniu w porównaniu z grudniem 
ilustrują następujące dane (w kg):

Rejony
Śląski . .
Dąbrowski
Krakowski

Grudzień
1.610
1.215
1.333

Styczeń
1.576
1.158
1.244

Przeciętne z a r o b k i  r o b o t n i c z e  na dniówkę opła­
coną całej załogi w poszczególnych rejonach węglowych 
za grudzień w porównaniu z 2 poprzedniemi miesiącami wyka­
zuje następujące zestawienie (w £ ) :

Rejony
Śląski . . . . 
Dąbrowski . . 
Krakowski . .

Październik Listopad Grudzień
10-31
8-79
825

10-42
8-89
8-32

10-64 
8 91 
8-34

') Obliczono przy uwzględnieniu węgla, zużytego na cele 
własne kopalń, na deputaty robotnicze, oraz węgla, skreślonego 
przy sprawdzaniu zapasów.

*) Liczby poprawione.

P ł a c e  r o b o t n i c z e  zostały obniżone. W dn. 30/1 r. b. 
Minister Pracy i Op. Społ. zatwierdził orzeczenie specjalnej 
komisji rozjemczej, mocą którego obniża się o 8?ó dotychczasowe 
stawki, obowiązujące od dn. 26/IX 1929 r. dla robotników, za­
trudnionych w kopalni .ch węgla kamiennego, koksowniach kopal­
nianych i brykieciarniach na G. Śląsku. Przytem dla kopalń po­
łudniowego rewiru, w których płace były dotychczas niższe 
od płac kopalń centralnego rewiru, zostały ustalone nadal niższe 
stawki (od 2 do 10 )̂ zależnie od sytuacji kopalń. Nowe stawki 
obowiązują od l/Il r. b. na czas nieokreślony — z tem, że mogą 
być po raz pierwszy wymówione na dz. 1/VI 1932 r.

W rejonach dąbrowskim i krakowskim odbywały się bezpo­
średnio pertraktacje między Radą Zjazdu Przemysłowców Gór­
niczych a związkami robotniczemi, przyczem przemysłowcy 
zaproponowali obniżkę płac w wysokości 8 %.

C e n y  w ę g l a  w kraju loco kopalnia pozostały w styczniu 
niezmienione, również nie uległy zmianie ceny węgla eksporto­
wego do krajów konwencyjnych. Ceny węgla f.o.b. Gdańsk- 
Gdynia pod wpływem wzmożonej konkurencji węgla brytyj­
skiego kształtowały się zniżkowo i wynosiły dla grubych ga­
tunków węgla górnośląskiego średnio sh 13/3 za tonnę, przyczem 
zarówno odbiorcy, jak i koncerny węglowe, wstrzymują się od 
zawierania nowych tranzakcyj w związku z niewyjaśnioną sy­
tuacją na rynku walutowym.

Stawki f r a c h t o w e  na rynku bałtyckim utrzymały sie na- 
ogół na poziomie poprzedniego miesiąca. Pewne ożywienie 
notowano jedynie w frachtowaniu węgla do Francji i Włoch.
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Za statek ok. 3.000 t płacono za tonnę z Gdańska/Gdyni do 
Sztokholmu, Oxelosund, Norrkóping Kor. 4‘30 do 4'50, Goteborg 
Kor. 4'10, Oslo sh 4/8, Drammen ~h 5/7, do Kopenhagi Kor 4'25, 
do Amsterdamu sh 5 (w walucie papierowej), do Rouen sh 4/10 
do 5 4 (w złocie), do Bordeaux/Bayonne sh 6/6 do 6/9 (w złocie), 
do Włoch, rejon G. S. S. L., sh 7 (w walucie papierowej).

Produkcja k o k s u  w styczniu w porównaniu z grudniem 
spadła o 12.530 t, wynosząc 90.388 t; w jeszcze większym stop­
niu zmalał ogólny zbyt koksu, bo o 24.639 t, wynosząc 78.217 t, 
z czego na zbyt krajowy przypada 67.289 t, a na eksport 13.928 t. 
Zapasy koksu wzrosły i wynosiły na dz. 30/1 188.205 t. Zało­
ga robotnicza w koksiarniach wynosiła 2.288 osób.

Produkcja b r y k i e t ó w  w styczniu wynosiła 21.588 t, t. j.
o 8.883 t mniej niż w grudniu. Również spadł ogólny zbyt bry­
kietów i wynosił 20.795 t, z czego na zbyt krajowy przypada 
19.895 t, a na eksport 900 t. W brykieciarniach zatrudnionych 
było 270 robotników.

Wę g l a  br unat ne go  wydobyto w styczniu 2.912 t, t. j. o 628 t 
mniej w porównaniu z miesiącem poprzednim. Również zmalał 
odpowiednio zbyt krajowy. Załoga robotnicza wynosiła 249 osób.

P R Z E MY S Ł  SOLNY
PRZEMYSŁ SOLNY W  1931 R . ') .  — Dla zobrazowania 
wyników pracy polskiego przemysłu solnego w ciągu ostatnich 
3 lat podajemy poniżej szczegółowe zestawienie produkcji za­
kładów salinarnych w Polsce w latach 1929, 1930 i 1931, wraz 
z danemi z 1913 r. (w tonnach):
1-— S a l i n y  p a ń s t w o -

we  p o d  z a r z ą d e m
Mi n.  P r z e m .  i Han- 1913 1929 1930 1931
d 1 u :

Kopalnia w Wieliczce . 85.740 133.396 140.993 152.402
Warzelnia w Wieliczce . — 36.791 39.409 46.168
Kopalnia w Bochni . . . 16.780 33.709 21.293 46.078
Warzelnia w Lacku . . 7.116 8.961 5.552 4.880

„ „ Drohobyczu 3.696 5.939 5.174 6.845
„ „ Bolechowie 4.596 7.587 4.928 4.659
„ „ Dolinie . . 5.144 8.285 6.869 4.467
„ „ Łanczynie . 4.460 5.921 4.847 2.6922)
„ „ Kosowie . . 5.804 5.241 4.165 4.378

Razem saliny małopol­
skie: ............................ 133.336 245.830 233 230 272.569

Warzelnia w Inowrocła­
wiu ................................ 29.680') 43.918 54.375 53.267

Razem grupa I: 163.016 289.748 287.605 325.836
(90-5%) (509%) (539%) (58-1%)

%produk. w stos. do 1913 r. 100 178 1764 1999
II.—S a l i n y  p a ń s t w o ­

w e  p o d  i n n y m  z a ­
r z ą d e m :

Warzelnia w Kałuszu . . 3.624 6.461 3.275 - J)
„ „ Łanczynie 5) — — — 1.5605)
„ „ Stebniku. 8.860 7.270 5 316 6.115
„ „ Ciechocinku 4.612 5.476 2.655 5 539

Razem grupa 11: 17.096 19.207 11.246 13.214
(9-5%) (3 4%) (21%) (2-4%)

% produk. w stos. do 1913 r. 100 110 66 777
III. — S a l i n y  p r y ­

w a t n e : -

Kopalnia w Wapnie . . -  6) 97.757 80.978 100.896
Eksploatacja solanki w

Solnie pod Inowrocła
w i e m ............................ -  6) 96.751’ ) 86.8970 63.3637)

Eksploatacja solanki w
Baryczu pod Wieliczką - ° ) 66.1107) 67.2487) 57.653*)

Razem grupa III: — 260.618 235.123 221.912
(44-7%) (44%) (39-5*)

Ogółem w Polsce: 180.112 569.573 533.974 560.962
(100%) (100%) (100%) (100%)

') Dane za III kwartał 1931 r. — p■ *yg- „Polska Cospodar
czo" zesz. 3/1932, str. 79.

Produkcję warzelni w Łanczynie w 1931 r. wykazano do dn. 
271IX. t. j. do dn. wydzierżawienia tej warzelni Sp. Akc. „R eal".

3) Dane z 1911 r. (maksymalna z czasów niemieckich).
') Warzelnię w Kałuszu unieruchomiono z końcem paździer­

nika 1930 r.
:’) W II grupie wykazano produkcję warzelni w Łanczynie 

od dn. 27/IX do końca grudnia 1931 r.
'') Nie istniała.
7) Po przeliczeniu na sól stałą, licząc okrągło 30 kg soli 

w 1 hl solanki.

% produk. w stos. do 1913r. 100 3162 296-2 3115
W t e m:

soli kam iennej................ 105.520 264.862 243.264 299.376
(57%) (46-5%) (45-6%) (53-4%)

„ warzonej.................... 77 592 141.850 136.565 140.570
(43%) (24-5%) (25 6%) (25%)

„ w postaci solanki — 162.861 154.145 121.016
(29%) (28-8%) (2 V6%)

W t e m:
soli jadalnej ................ 109.328 343.571 322.927 376.647

(607%) (603%) (60-5$) (67-2%)
„ przemysłowej. . . 44.936 204.246 194.243 164.018

(25%) (35-9%) (36-4%) (29'2%\
„ bydlęcej ................ 25.264 21.510 16.202 19.820

(14%) (3S%) (3%) (3-5%)
„ innych .................... 584 246 602 477

(0-3%) (0%) (01%) (0-1%)

Powyższe zestawienie wykazuje wzrost produkcji soli w Pol­
sce w 1931 r., w porównaniu z 1930 r., o 26.988 t, czyli o 5%.

Saliny państwowe I grupy, podległe Min. Przem. i Handlu, 
w ogólnej ilości wyprodukowanej soli wykazują wzrost produk­
cji, w porównaniu z 1930 r., o 38.231 t, t. j. o 13'3%.

Z poszczególnych zakładów salinarnych tej grupy znaczne 
zwiększenie produkcji, w porównaniu z 1930 r., wykazały: 
kopalnia w Bochni o 24.785 t, czyli o 116'4%, kopalnia w W ie­
liczce o 11.409 t, t. j. o 8 1%, i warzelnia w Wieliczce o 6.759 t, 
czyli o 17‘8%. Zwiększenie produkcji soli w kopalni bocheńskiej 
należy tłumaczyć jedynie osiągnięciem normalnej produkcji po 
odbudowie zniszczonych pożarem w lipcu 1929 r. objektów 
w kopalni. Wzrost produkcji soli w kopalni i warzelni w W ie­
liczce należy przypisać wzmożonemu eksportowi soli jadalnej 
kamiennej do Jugosławji oraz większemu nadal zapotrzebowa­
niu na sól jadalną warzoną, która znajduje coraz większy zbyt 
w kraju.

Z pozostałych zakładów salinarnych I grupy prawie wszyst­
kie nie wykazują większych zmian w produkcji soli w porów­
naniu z 1930 r.

Co się tyczy salin państwowych II grupy, to wykazują one 
zwiększenie produkcji soli, w porównaniu z 1930 r., o 1.968 t, 
czyli o 17’5%. Z poszczególnych zakładów salinarnych II grupy 
znaczne zwiększenie produkcji wykazała warzelnia w Ciecho­
cinku, a mianowicie o 2.884 t, t. j. o 108%.

Do II grupy zakładów salinarnych zaliczono od dn. 27/IX 
1931 r. warzelnię w Łanczynie z powodu wydzierżawienia tej 
warzelni S. A. „Real'1, która, w/g zawartej umowy dzierżawnej 
ze Skarbem Państwa, ma produkować w tym zakładzie salinar­
nym sole: kąpielowe, lecznicze i specjalne (konserwowe i in.).

Zakłady salinarne III grupy wykazują, w porównaniu z 1930 r., 
spadek produkcji o 13.211 t, czyli o 5 6%. Z poszczególnych 
zakładów tej grupy zmniejszenie produkcji wykazały: eksploa­
tacja solanki w Solnie o 23.534 t, t. j. o 27'1%, i eksplotacja 
solanki w Baryczu o 9.595 t, czyli o 14"3%, natomiast kopalnia 
w Wapnie wykazała zwiększenie o 19.918 t, czyli o 24'6%. 
Zmniejszenie produkcji solanki w zakładach w Solnie i Baryczu 
należy tłumaczyć jedynie ograniczeniem produkcji w fabrykach 
sody w Mątwach i Borku Fałęckim. Wzrost produkcji w kopalni 
soli w Wapnie należy przypisać zwiększonemu eksportowi soli 
jadalnej kamiennej, której wywieziono, w porównaniu z 1930 r.,
o 5.533 t więcej oraz większemu zapotrzebowaniu wewnątrz 
kraju na sól jadalną kamienną.

Tak poszczególne rodzaje, jak i gatunki soli z wyjątkiem soli 
w postaci solanki, względnie soli przemysłowej, wykazują zwięk­
szenie produkcji, w porównaniu z 1930 r., a mianowicie: sól 
kamienna o 56.112 t, czyli o 23'2%, i sól warzona o 4.005 t, t. j.
o 3%, sól jadalna o 53.720 t, czyli o 16’3%, i sól bydlęca
o 3.618 t, t. j. o 22’3%. Zmniejszenie produkcji wykazały sole: 
w postaci solanki o 33.129 t, czyli o 21*5%, i przemysłowa
o 30.225 t, t. j o 15'6%. Spadek produkcji soii przemysłowej 
należy tłumaczyć jedynie słabym popytem na tę sól, a tem 
samem zmniejszeniem przydziału zamówień ze strony Biura 
Sprzedaży Soli.

Sprzedaż soli w Polsce przedstawia się. jak to widzimy z po­
niższego zestawienia, następująco (w tonnach):

1929 1930 1931 
Sprzedaż w kraju 524.105 498.701 494.860 
Eksport . ■ ■ 42.108 37.080 70.185

Razem: 566.213 535.781 565.045

W porównaniu z 1930 r. sprzedaż soli zwiększyła się
o 29.264 t, czyli o 5'5%, wykazując jednak zmniejszenie sprze­
daży w kraju o 3.841 t, t. j. o 0-8%, natomiast zwiększenie eks­
portu o 33.105 t, czyli o 89%.
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Jak zaznaczono wyżej, przyczyną tak wielkiego zwiększenia 
eksportu soli stanowi wywóz soli do Jugosławji, dokąd sprze­
dano w 1931 r. większą partję soli kamiennej jadalnej. Zakła­
dami eksportującemi były: z salin państwowych—saliny wielic­
kie i warzelnia w Inowrocławiu, które wywiozły odpowiednio — 
34.704 t i 8.900 t, a z salin prywatnych — kopalnia w Wapnie, 
która wywiozła 26.581 t. W 1931 r. udział salin państwowych 
w eksporcie soli wynosił 62?(jt kopalni w Wapnie 38.

Co się tyczy gatunków soli, to przedmiotem eksportu była 
przeważnie sól jadalna, której wywieziono w 1931 r. — 62.781 t, 
resztę — 7.404 t — stanowiły: sól przemysłowa w ilości 6.470 t 
i sól bydlęca w ilaści 934 t. Eksport soli polskiej odbywał się 
do krajów nadbałtyckich (Łotwy, Estonji, Litwy, Prus Wschod­
nich i Gdańska) i skandynawskich (Szwecji i Norwegji), poza 
tem do Czechosłowacji i Jugostawji.

M. G.

PRZ E MY S Ł  M E T A L O W Y
PIĘĆSETNA L O K O M O T Y W A  FABRYKI L O K O M O ­
T Y W  W  CHRZANOWIE. — Fabryka chrzanowska ukoń­
czyła budowę 5j0-nej lokomotywy. Lokomotywa ta jest zarazem 
10-tą z 12 lokomotyw, zamówionych przez Compagnie des 
Chemins de Fer du Maroc.

Próby lokomotyw marokańskich zostały dokonane na P. K. P. 
i dały dobre wyniki zarówno pod względem cieplnym, jak 
i dynamometrycznym.

W chwili obecnej lokomotywy, przeznaczone dla Marokka, 
są już ekspedjowane do Gdyni, gdzie w 1 połowie b. m. zostaną 
załadowane na okręt i wysłane do Oranu, a następnie prze­
transportowane do stacji przeznaczenia Oudjda we wschodniem 
Marokku.

Z okazji ukończenia 500-ncj lokomotywy odbyła się dn. 27/11 
w Chrzanowie uroczystość, którą zaszczycili swą obecnością: 
Pan Minister Komunikacji Kiihn, jako przedstawiciel Pana Pre­
zydenta Rzplitej, PP.: Wiceminister Doleżal, Wojewoda krakow­
ski Dr. Kwaśniewski, dowódca O. K. 5 Gen. Łuczyński, Starosta 
Dr. Łęcki, Prezes Dyr. Kolei Krak. Babski, oraz inni przedsta­
wiciele władz, związków, organizacyj przemysłowych, technicz­
nych i innych. Halę fabryczną wypełniły tłumy zaproszonych 
gości i robotników.

Pana Ministra powitała orkiestra fabryczna hymnem narodo­
wym, poczem prezes Rady Nadzorczej powitał zebranych 
w imieniu zarządu fabryki. Następnie Dyr. fabryki, P. Morawski, 
skreślił rozwój fabryki i pracę, podnosząc, że fabryka ta zbu­
dowała już 6 lokomotyw dla Łotwy, 10 dla Bułgarji, a obecnie 
wykańcza ostatnie maszyny, przeznaczone dla Marokka.

Zkolei przemawiał P. Minister Komunikacji Kiihn, który 
wskazał na dwa ważne fakty, jakie w ciągu ostatnich paru lat 
zaszły. Pierwszym z nich było wypuszczenie przed kilku laty 
na krajowy rynek pierwszych czystopolskich lokomotyw, dru­
gim—to zdobycie przez fabrykę rynku zagranicznego. P. Mini­
ster podkreślił z naciskiem zainteresowanie się tą pracą Pana 
Prezydenta Rzplitej.

Następnie P. Minister Kiihn w imieniu Pana Prezydenta 
Rzplitej udekorował kilkudziesięciu pracowników fabryki Krzy­
żami Zasługi. Po dekoracji nastąpiło uroczyste puszczenie w ruch 
500-nej maszyny.

Po zwiedzeniu odbył się uroczysty bankiet, na którym wy­
głoszono szereg toastów. Ostatni przemawiał P. Minister Kiihn, 
który podkreślił jeszcze raz wielkie znaczenie tej uroczystości, 
jako faktu wyjścia naszego żelaznego eksportu na zachodni 
rynek i wzniósł toast na cześć wytrwałej pracy polskiego inży­
niera i robotnika.

Na uroczystość w dn. 27 ub. m. nadesłali depesze m. in. Pan 
Prezes Rady Ministrów Prystor, P. Minister Zarzycki, P. Mini­
ster Norwid-Neugebauer, Ambasador Francji Laroche i inni.

PRZEMYSŁ G O R Z E L N I C Z Y
S P R A W A  REWIZJI GOSPODARKI SPIRYTUSOWEJ.—
Powołana uchwalą Komitetu Ekonomiczne go Ministrów z dn. 
5 lutego r. b. Komisja do Spraw Spirytusowych zakończyła 
w ciągu 2 tygodni swe prace i uchwaliła tezy, które przedło­
żone zostały czynnikom rządowym. Jak już donosiliśmy1), 
głównem zadaniem Komisji, powołanej do życia z pośród orga­
nizacyj przemysłowych, zainteresowanych gospodarką spirytu­
sową, oraz przedstawicieli Rządu, było wypowiedzenie się 
w sprawie wytycznych do nowelizacji rozporządzenia Prezy­
denta Rzplitej z dn. 26/111 1927 r. w zakresie zakupu spirytusu.

W sprawie tej, ściśle wiążącej się z całokształtem zagadnień 
produKcji i zbytu spirytusu w Polsce, zostało osiągnięte poro­
zumienie między przedstawicielami Rządu i przemysłu, zarowno 
w dziedzinie gospodarki spirytusem konsumpcyjnym (wyrobami 
Polskiego Monopolu Spirytusowego), jak i niekonsumpcyjnym, 
względnie eksportowym.

Tezy, zaproponowane przez Komisję, zreferowane zostały przez 
P. Wiceministra Stamirowskiego na Radzie Ministrów w dn. 
29/11 r, b. Otwierają one niewątpliwie nowy okres w gospo­
darce spirytusowej. Obszernieisze informacje na ten temat po­
damy w następnym zeszycie tygodnika.

P RZ E MY S Ł  W Ł Ó K I E N N I C Z Y
Z W I Ę K S Z E N I E  URUCHOMIENIA PRZĘDZALŃ. -
Zwiększenie potrzeb produkcyjnych przemysłu bawełnianego 
w związku z sezonem wiosenno-letnim oraz systematyczny 
spadek zapasów przędzy bawełnianej na rynku łódzkim, uja­
wniający się w okresie od 11 połowy lutego, spowodował 
zarząd kartelu przędzalników bawełnianych do powzięcia 
uchwały w sprawie zwiększenia uruchomienia w przędzalniach. 
Na podstawie tej uchwały uruchomienie przędzalń bawełnia­
nych vr okresie od 21 111 do 17/1V wynosić będzie 36 godzin 
tygodniowo. Ilość godzin pracy dla całego tego okresu, uwzględ­
niając dzień świąteczny w dn. 28/111, wyniesie 136 godzin. Jak 
powyżej zaznaczono, na decyzję tę wpłynął m. in. spadek za­
pasów przędzy bawełnianej, które w ostatnim tygodniu lutego 
przedstawiały się następująco : zapasy na sprzedaż— 1,018.275 kg, 
dla potrzeb własnych—310.836 kg. W porównaniu z tygodniem 
poprzednim zapasy na sprzedaż spadły o 61.762 kg, zapasy dla 
potrzeb własnych — o 28.036 kg. W porównaniu z początkiem 
r. b. spadek zapasów waha się w granicach ok. 35%.

K.

R O L N I C T W O
P O D  R E D A K C J Ą  M I N I S T E R S T W A  R O L N I C T W A

W  SPRAWIE ORGANIZACJI ZBYTU JAJ. — W dyskusji 
na tematy, związane ze sprawą podniesienia dochodowości 
gospodarstw rolnych, względnie złagodzenia skutków kryzysu, 
na iedno z pierwszych miejsc wysuwana jest sprawa organizacji 
zbytu artykułów rolnych.

W szeregu artykułów, których zbyt jest w mniejszym lub 
większym stopniu opanowany przez zorganizowanych produ­
centów, jedno z ostatnich miejsc zajmują jaja, które jednocześnie 
stanowią obecnie jeden z ważniejszych artykułów handlu rol­
niczego. Ministerstwo Rolnictwa podjęło inicjatywę ustalenia 
opinji organizacyj rolniczych w sprawach, związanych z obec-

nemi stosunkami w dziedzinie obrotu jajami wewnątrz kraju 
i z zagranicą.

W tym celu do zainteresowanych organizacyj rolniczych 
i spółdzielczych została wystosowana ankieta, zawierająca na­
stępujące pytania:

1) czy organizację skupu jaj rozwiązać należy w drodze or­
ganizowania zbiornic jaj przy istniejących placówkach spół­
dzielczych, czy w drodze tworzenia specjalnych samodzielnych 
spółdzielń jajczarskich?

’ ) P- tyg' „Polska Gospodarcza" zesz. 7/1932, słr. 189.
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2) czy na terenie organizacji prowadzona jest praca z za­
kresu spółdzielczego zbytu jaj i w jakich rozmiarach?

3) czy i jaki program pracy w omawianej dziedzinie jest już 
opracowany i w jakim stad;um znajduje się jego realizacja?

4) jaki jest pogląd na obecnie obowiązujące przepisy w dzie­
dzinie standaryzacji jaj, jakie zmiany z punktu widzenia inte­
resów produkcji i zbytu należałoby w nich wprowadzić.

Po nadejściu odpowiedzi na ankietę i ich opracowaniu, zosta­
nie przez Ministerstwo Rolnictwa zwołana konferencja, która 
ostatecznie skrystalizuje pogiąd zorganizowanego rolnictwa na 
całokształt zagadnień, związanych z jajczarstwem oraz ustali 
wytyczne akc|i wszystkich zainteresowanych organizacyj w tej 
dziedzinie.

E. W.

EKSPORT ZW IERZYNY Z POLSKI. — W eksporcie pol­
skim pozycja wywozu zwierzyny bitej i żywej wartości ogólnej 
ok. A  2 miljn. rocznie zajmuje niepoślednie miejsce, Do 1931 r. 
eksport kierowany był niemal w całości do Niemiec przez 
punkt zdawczy Leszno, i towar wychodził z kraju najczęściej 
w t pakowaniu niemieckiem. W ten sposób zagraniczny rynek, 
konsumuiąc zwierzynę pochodzenia polskiego, nie znał faktycznie 
Polski jako eksportera zwierzyny. Taka gospodarka eksportowa

H A N
H A N D E L  Z A G R A N I C Z N Y

NIEMIECKIE CŁA MAKSYMALNE.—Dn. 29 II r. b. uchwalił
gabinet Rzeszy uzupełnienie obowiązującej obecnie w Niemczech 
taryfy celnej drugą kolumną, wyższą — o ile się zdaje —
o 100% od normalnego poziomu cel autonomicznych, a mającą 
stosować się — zgodnie z półurzędowym komunikatem Biura 
Wolffa —  do „towarów, pochodzących z tych krajów, z któremi 
Rzesza nie stoi w żadnym stosunku handlowo-traktatowym , albo 
nawet do krajów traktatowych, które „ w stosunkach poilityczno- 
cctlnych stawiają itowary niemieckie w położeniu mniej ko- 
rzysitnem niż produkty jakiegokolwiek trzeciego kraju". Zgodnie 
z komunikatem powyższym „będzie jeszcze ustalone w osobncm 
rozporządzeniu, do jakich krajów należy stosować górną taryfę 
(Obentarif)".

W chwili obecnej nie posiadamy oprócz wspomnianego komu­
nikatu żadnych dokładniejszych urzędowych wyjaśnień ze strony 
niemieckiej — tak, że w poniższych uwagach z natury 'rzeczy 
musimy zachowywać możliwie wielką powściągliwość. Nie ulega 
wątpliwości, iż ostatnia uchwala gabinetu Rzeszy stanowi dalsze 
wykonywanie celnego „Notverordnung" z dn. 18/1 ,r. b., w któ- 
rem Prezydent Rzeszy upoważnił Rząd do stosowania podwyż­
szonych ceł do krajów nietraktatowych i do krajów, dyskryminu­
jących wywóz niemiecki pod względem celnym. Natychmiast po 
wydaniu tego „Notvsrordnung" nastąpiło, jak wiadomo, podwyż­
szenie cła na masło, pirzyczem dla krajów nietraktatowych, a więc 
Polski, Kanady i Au-tralji, ustalone zostało specjalne cło prohi- 
bicyjne o  70% wyższe od normalnego cła autonomicznego Obec­
nie rząd Rzeszy, jak wynika z komunikatu, zamierza takież lub 
wyższe nawet stawki rozciągnąć na całość swej taryfy celnej.

Jaki może być cel tego nowego polityczno-handlowego kroku 
Nien iec? Komentarze prasy niemieckiej oraz dyskusja, jaka 
ostatnio toczyła się w oprawach polityki handlowej Rzeszy .na 
posiedzeniach Rtichsvcrband der deutschen Industrie, pozwalają 
nam domyślać się pewnych motywów, Wydaje się nam, mianowi­
cie, iż zupełnym absurdem byłoby stosowanie przez Niemcy ceł 
maksymalnych do wspomnianych 3 krajów beztraktatowych, o ile 
chodziłoby o czysto gospodarcze względy, a mianowicie poprawę 
bilansu handlowego. Nawet gdyby naskutek zastosowania do tych 
krajów ceł prohibicyjnych wywóz ich do Niemiec (3% ogólnego 
importu Niemiec w 1931 r.) miał ustać całkowicie, poprawa bi­
lansu handlowego byłaby nader wątpli-wa, gdyż kraje te (dokąd

pozwalała na wyzyskiwanie rynku polskiego agentom firm nie­
mieckich, którzy też ciągnęli korzyści z tego pośrednictwa.

W celu uregulowania powyzszego stanu rzeczy Ministerstwo 
Rolnictwa oraz Państwowy Instytut Eksportowy zaintereso­
wały eksportem zwierzyny organizacje łowieckie. Grganizac|e te 
powołały do życia w 1931 r. przedsiębiorstwa: „Drobex" we 
Lwowie i „Frigibier” w Warszawie, które zajęły się eksportem 
bitej zwierzy, i firmę „Diana" w Warszawie, która organizuje 
wywóz żywej zwierzyny.

Prace tych firm noszą charakter ruchu pionierskiego. Obroty 
ich były stosunkowo nieduże, jednak zasługuje na uwagę fakt 
wprowadzenia na rynki zagraniczne po raz pierwszy oficjalnie 
polskiej zwierzyny.

Eksport obejmował Anglję i Francję jako konsumentów bitej 
zwierzyny, natomiast żywa zwierzyna wywożona była na rynki 
włoski i angielski.

Umiejętne opakowanie i staranna selekcja towaru, wysyłanego 
przez wymienione firmy, wywarły dobre wrażenie na zagra­
nicznych importerach. Niższe koszty hodowli zwierzyny łownej 
w Polsce, w stosunku do zagranicy, pozwalają spodziewać się 
pomyślnego rozwoju eksportu zwierzyny, przedewszystkiem ży­
wej, a przy dobrej organizacji i bitej.

M. C.

D E L
kieruje się ostatnio również ok. 3% wywozu nimieckiego), mu­
siałyby, rzecz prosta, zastosować do wywozu tego równie ostre 
zarządzenia retorsyjne,

Dziś wiadomo już np., że w stosunku do Polski nowe zarzą­
dzenie nie będzie stosowane bezwzględnie i natychmiastowo. 
Naskutek rozmów, przeprowadzonych pomiędzy decydującemi 
czynnikami obu krajów, zgodzono się, iż przeprowadzone będą 
w dniach najbliższych w Warszawie konferencje, mające na celu 
spróbowanie, czy nie udałoby się uniknąć tak poważnego za­
drażnienia wzajemnych stosunków politycznych i gospodar­
czych oraz wogóle zaognienia położenia polityczno-gospodarcze- 
go w Europie, jakie musiałoby ni-odwoialnie nastąpić po zasto­
sowaniu do Polski niemieckiej „Obertarit" i nieuniknionej 
w tym wypadku retorsji z naszej strony. Wiadomo również, 
czego rozmowy te nie będą się tyczyły. Zarówno z polskiej jak 
i z niemieckiej strony, mianowicie, wyraźnie zaznacza się, że 
umowa gospodarcza, podpisana pomiędzy Polską a Niemcami 
dn. 17/111 1930 r., nie będzie prz.dmiotem pertraktacyj. Jeśli 
chodzi o polski punkt widzenia, to zresztą nie mogłoby być ina­
czej, gdyż stanowisko nasze w tej sprawie wyklucza wszelką 
możliwość rozmów na temat rewizji czy zmian wspomnianej umo­
wy, ratyfikowanej, jak wiadomo, przez nas, a nieprzyjętej (mimo 
możliwości ratyfikowania jej w drodze dekretu Prezydenta Rze­
szy) przez Niomcy.

Widać z tego, że przedmiotem rozmow będzie próba zawarcia 
jakiegoś prowizorycznego „Krisenabkommen” na czas przejściom 
wy, kiedy oba kraje walczyć muszą z poważnemi trudnościami 
gospodarczemi, O ile sądzić można iz głosów prasy niemieckie) 
(artykuł p. E. Topfa w „Berliner Tageblatt“ ) .  Niemcy będą kładły 
w rozmowach główny nacisk na względniejsze stosowanie do nich 
naszej ostaniej listy zakazów przywozu, ogłoszonej, jak wiado­
mo, dn. 29/XII r. ub:. Z naszej strony mamy do czynienia znów 
z całą listą protekcyjnych zarządzeń niemieckich — od podpisa^ 
nia umowy gospodarczej w marcu 1930 r. do ostatniego zarzą­
dzenia ze stycznia r._ b., tyczącego się ceł na masło. Wynika 
z powyższego, iż przedewszystkiem spór toczyć się będzie 
strony niemieckiej o kontyngenty przywozowe w ramach na­
szych zakazów przywozu, ze strony polskiej zaś — zarówno
o specjalnie antypolskie zarządzenie zakazowe jak i o prohibi- 
cyjne cła. Nad całością będzie ciążyć ponadto widmo nowej 
niemieckiej „Obertarif", co niewątpliwie atmosfery rokowań nie 
ułatwi.
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Jakżeż w tokiem położeniu przedstawiać się będzie nasze sto' 
nowisko? Zanim w następnym numerze zajmiemy się problemem 
całym dokładnie, powiedzieć należy, co następuje:

Należy kategorycznie stwierdzić, iż wszystkie zarządzania po­
lityczno-handlowe, jakie Polska wprowadziła w życie przeciwko 
Niemcom po podpisaniu umowy gospodarczej polsko-niemieckiej 
z dn. 17/III 1930 r., były bez wyjątku odpowiedziami na zarzą­
dzenia niemieckie. Że były one niedostateczne — stwierdiają 
liczby obrotu pomiędzy obu krajami, wykazujące w 1930 r. saldo 
dodatnie na korzyść Polski w wys. niemal H 21 miljn., w 1931 r. 
zaś — saldo ujemne n.a naszą niekorzyść w wysokości 

44 miljn. Poprostu nie udało się nam nadążyć z retorsjami za 
protekcjonizmem naszego sąsiada. Nawet wprowadzenie przev. 
nas z dniem 1/1 r. b. zakazów przywozu, co wyrównałoby nieco 
D.lans wzajemnych ,,niekorzyści”, otrzymało odrazu niemiecką 
nową „inicjatywę" w postaci zamknięcia nam wywozu masła, 
a więc ok. 10% wairtości naszego wywozu w 1931 r. W krępo­
waniu wzajemnem obrotów z Niemcami jesteśmy więc zawsze 
„spóźnieni' i zmuszeni do wyrównywania uszczerbków dopie­
ro — post factum.

Jeśli więc obecnie strona niemiecka, konsekwentnie przemil­
czając (bo nie odrzucając jawnie) zawarty przed 2 łaty układ 
polsko-niemiecki, pragnęłaby groźbą ceł maksymalnych zmusić 
nas do stworzenia wyłomu w naszych dotychczasowych środkach 
ochronnych, to — nie wchodząc, oczywiście, w meritum zagadnie­
nia wobec braku jakichkolwiek elementów sądu —  zauważyć na­
leżałoby już zgóry, że porozumienie musiałoby być wysoce trud­
ne. Niewątpliwie, w wypadku niemieckiej inicjatywy w zakresie 
rokowań ustosunkujemy się do niej jak najbardziej przychylnie, 
świadomi, iż w obecnym kryzysie europejskim jeszcze silniejsze 
zaostrzanie tarć gospodarczych pomiędzy państwami jest jak naj­
mniej wskazane. Musimy jednak zgóry zaznaczyć, iż w tej chwili 
i baz ceł maksymalnych ze strony Niemiec znajdujemy się na te­
renie wyścigu wzajemnych ograniczeń importowych ,,w kredycie". 
Płacenie więc za niestosowanie do nas ceł maksymalnych 
wyłomem w naszej reglamentacji przywozowej byłoby co naj­
mniej nie na miejscu, gdyż w takim razie bilans wzajemnych 
obrotów pomiędzy Polską i Rzeszą uległby .natychmiast gwałtow­
nemu zachwianiu się na naszą niekorzyść.

H A N D E L  W E W N Ę T R Z N Y
RUCH CEN W  STYCZNIU 1932 R. -  W styczniu nastę­
puje zazwyczaj osłabienie obrotów handlowych — jako pewna 
reakcja po ożywieniu okresu świątecznego, jako skutek wyczer­
pania finansowego na ultimo roku i przypadających zwykle na 
styczeń terminów większych płatności i t. p. W styczniu r. b. 
spadek obrotów był jednak silniejszy niż normalnie naskutek 
dalszego wyczerpywania się siły nabywczej ludności oraz utrzy­
mującej się wciąż ostrej ciasnoty gotówkowej. Spadek zbytu 
szczególnie zaznaczył się w branżach: galanteryjno-konfekcyj- 
nej, tekstylnej (prócz może ciepłych materjałów wełnianych), 
perfumeryjno - kosmetycznej i papierniczej oraz w handlu arty­
kułami kolonjalnemi i monopolowemi.

Skomplikowana i ciężka sytuacja na międzynarodowym rynku 
pieniężnym wpływała ujemnie i na stan rynku polskiego. Od­
pływ wk adów, aczkolwiek znacznie słabszy niż w poprzednich 
miesiącach, powodował kurczenie kredytów przez banki i stąd 
wzrost ciasnoty. Szczególnie silne było zapotrzebowanie go­
tówki ze strony rolnictwa; regulacja zobowiązań z jego strony 
szła niezwykle opornie. Brak gotówki zaostrzały też fałszywe 
pogłoski o moratorium dla zobowiązań rolniczych. Większe za­
potrzebowanie gotówki było spowodowane również coraz częst- 
szem stosowaniem tranzakcyj gotówkowych lub w dużym stop­
niu gotówkowych, zwłaszcza w hurcie, co bezpośrednio oddzia­
ływało hamująco na spadek obrotów. Ujemnie też oddziaływała 
na rynek towarowy utrzymująca się, a może nawet wzmożona, 
zła wypłacalność — nietylko zresztą ze strony rolnictwa.

Zdolność nabywcza ludności wiejskiej uległa w styczniu ogra­
niczeniu wobec spadku cen, zwłaszcza silnego w zakresie arty­
kułów hodowli. Liczne terminy płatności, zwłaszcza z tytułu 
zobowiązań krótkoterminowych, pogarszały jeszcze niezwykle 
ciężką sytuację finansową rolnictwa.

Siła nabywcza ludności miejskiej również kurczyła się — za­
równo ze względu na spadek obrotów, jak i daleko idące ogra­
niczenia zatrudnienia, tudzież coraz bardziej rozszerzające się 
zniżki płac. Zniżka zarobków była częściowo łagodzona spad­
kiem kosztów utrzymania.
p Możliwości zbytu zagranicę kurczyły się z dnia na dzień nie­
tylko z powodu analogicznego jak u nas zmniejszenia się chłon­
ności rynków zagranicznych, ale przedewszystkiem przez coraz 
ostrzejszą politykę prohibicyjną w stosunku do importu— czyto 
w dziedzinie celnej, czyto reglamentacyji dewizowej. Konku­
rencję utrudniał wpływ spadku szeregu walut.

Ceny, które w grudniu — po przerwie listopadowej — po­
wróciły do swej uprzedniej tendencji spadkowej, w styczniu 
obniżyły się znowu poważnie, o 3 5% — jeśli chodzi o ceny 
hurtowe, i o 2'8% — jeśli chodzi o ceny detaliczne. Poziom 
i jednych i drugich był w styczniu rekordowo niski.

Ruch wskaźników cen h u r t o w y c h  — ogólnego, jak i posz­
czególnych grup towarowych — ilustruje następujące zestawienie:

Wskaźnik Artykuły 
ogólny rolne

w tem :  
prod, spożywcze: 

roślinne zwierzęce
Artykuły
przemysł. drzewo

rr
artykuły
włókien.

i e 
węgiel

m .

metale różne Artykuły
kolonjalne

W s k a ź n i k 1927 =  100
I 1930 88-2 74-8 64-8 91-8 99 1 111-5 86-3 1210 97-5 102-9 1011
I 1931 71-6 569 51-5 66-2 84-1 81-8 65-5 121-0 845 96-6 90-6
VII „ 70-3 58 8 56 0 63-6 801 74-1 61-0 1210 82-7 91-9 81-4
VIII „ 690 58-3 54-8 642 778 69'9 58-0 121-2 82-1 89-2 81-4
IX „ 67-0 56-2 533 61-3 760 68’0 560 121-2 80-4 87-5 76-3
X 66 3 53-6 56 6 553 75-3 659 54'9 121-2 79 9 880 736
XI 68'2 60-3 642 564 745 68-8 531 121-2 79-8 86-1 736
XII „ 66 4 57-2 62-4 518 740 66'7 52-4 121-2 80-1 859 73'5
I 1932 64-1 51-8 57-8 45-4 74'7 71-2 53-4 1212 80-5 845 76-4

Ceny a r t y k u ł ó w  r o l n y c h  wykazały w styczniu bardzo 
poważny spadek — o (w grudniu o 5’1%).

Spadek ten pochodził przedewszystkiem od grupy s p o ­
ż y w c z y c h  p r o d u k t ó w  z w i e r z ę c y c h ,  która wyka - 
zała zniżkę cen aż o 12 4%. Szczególnie silnie obniżyły się 
ceny bydła i trzody — wobec kurczenia się eksportu, przy 
dużej podaży. Najpoważniej potaniały cielęta i wieprze. Jedno­
cześnie zniżkowały silnie ceny nabiału — zgodnie zresztą z ten­
dencją rynków zagranicznych. Główną przyczyną są tu rów­
nież poważne trudności eksportowe (ostatnio prohibicyjną 
zwyżka cła w Niemczech). Poza tem na spadek cen wpływał 
łagodny przebieg zimy w styczniu, powodując stosunkowo 
znaczną podaż towaru.

Zniżkowały w styczniu również ceny roślinnych p r o d u k ­
t ó w  s p o ż y w c z y c h ,  mianowicie o 7'3%, mimo że na ryn­
kach światowych ceny mniej więcej utrzymały się. Zniżka do­
tknęła wszystkie 4 gatunki zbóż, a została spowodowana nad­
mierną podażą, wywołaną z jednej strony silnym brakiem go­

tówki i jej gwałtownem zapotrzebowaniem przez rolników, 
z drugiej strony — zarzucaniem spasania zbóż.

Ceny a r t y k u ł ó w  p r z e m y s ł o w y c h ,  które przez cały
1931 r. nieprzerwanie zniżkowały, w styczniu wykazały lekki 
wzrost (+- i '0%), podnosząc się do poziomu nieco wyższego od 
listopadowego.

Zwyżkowały wskaźniki prawie wszystkich grup. W grupie 
d r z e w n e j  ceny podniosły się o 6-8%, na co wpłynęła zwyżka 
cen niektórych gatunków tarcicy; naogół jednak panował na 
rynku drzewnym nastrój niepewności i zastoju.

W grupie w ł ó k i e n n i c z e j  wskaźnik cen podniósł się
o 2'0%. Zwyżkowały mianowicie ceny bawełny i przędzy ba­
wełnianej — przy nieco ożywionym pod koniec miesiąca 
zbycie, z branży zaś wełnianej — niektóre gatunki tkanin, któ­
rych zbyt nieco poprawił się. Natomiast tendencję zniż­
kową wykazywały ceny surowca i przędzy wełnianej.

Ceny w ę g l a  pozostały w styczniu w dalszym ciągu nie­
zmienione.
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W grupie m e t a l i  nastąpiła zwyżka cen o 0’6?i, która—przy dal­
szej sztywności cen żelaza i przy utrzymanych cenach ołowiu
1 cyny— została osiągnięta dzięki (zgodnej z ruchem cen świa­
towych) dość poważnej zwyżce cen cynku.

W jednej tylko grupie „r ó ż n y c h" artykułów przemysło­
wych nastąpił spadek cen, wynoszący l'6%. Odbywał się tu, 
mianowicie, dalszy gwałtowny spadek cen skór—zarówno suro­
wych, jak i (tym razem) również wyprawionych; zniżkowały 
również ceny szkła, podczas gdy ceny niektórych chemikalii, 
a przedewszystkiem kwasu siarkowego (ponownie) nieco pod­
niosły się.

Ceny k o l o n i a l n y c h  p r o d u k t ó w  s p o ż y w c z y c h  
zwyżkowały — po raz pierwszy od dłuższego czasu — o 3'9%. 
Zwyżkę wywołał siłny wzrost cen kawy.

R u c h c e n w c i ą g - u  r o k u ,  t. j. od stycznia 1931 r. do 
stycznia 1932 r., wykazał obniżenie się ogólnego poziomu cen 
o 10'59j> przyczem ceny artykułów rolnych spadły o 9%. a ceny 
artykułów przemysłowych — nieco silnej —bo o H'1%. Nastąpiła 
więc—minimalna copra wda — poprawa w rozwartości „nożyc". 
Biorąc na uwagę poszczególne grupy towarowe, widzimy ol­
brzymią dysproporcję w ruchu cen, którego ogólna silna ten­
dencja zniżkowa rozkłada się nierównomiernie, nietylko nie 
dopomagaiąc w ten soosób do poprawy, ale pogłebiaiac kryzys. 
Mianowicie, ceny roślinnych produktów spożywczych wzrosły 
w okresie- rocznym o \2'2%, natomiast ceny zwierzęcych pro­
duktów spożywczych obniżyły się aż o 31’4%: ostrze wiec kry­
zysu rolnego przesunęło się na dział hodowlany. Wśród arty­
kułów przemysłowych ceny węgla podniosły się o 0'2% ceny 
metali obniżyły się tylko o (dzięki spadkowi cen metali
nieżelaznych), natomiast ceny materiałów drzewnych spadły 
o 13"',, cenv materiałów włókienniczych—o 18’5 ,̂ i ceny „róż­
nych” —o 12’5?(j. Grupa artykułów kolonialnych wykazuje zniżkę 
cen o 15‘6%.

Ceny d e t a l i c z n e  po przejściowej zwyżce w listopadzie
2 gp, £rudnia ponownie zniżkują; w styczniu spadek wyniósł

Ruch wskaźników cen detalicznych (w Warszawie) przedsta­
wia się następująco:

WsKaźniK ogólny
Artykuły rolne . .

„ przemysł. 
Żywność . . . .

Ż y t o

W s h a ż n i k 
(1927 =--- 100)

c e n

X II I I
1931 1932 1931
81*6 79’3 91-3
'0  9 67’1 79-4
91*7 91*0 102-8
73*0 69-6 81-4

Jak widzimy, zniżka cen detalicznych była — przeciwnie iak 
w grudniu — głównie wynikiem zniżkowego ruchu cen arty­
kułów żywnościowych (—5’4°fi), a w znar-zn;e mnieiszvm stop­
niu cen artykułów przemysłowych (—0'8?r). W gruoie artvk"łów 
żywnościowych zniżkowały ceny: chleba, mąki, kaszy, mleka, 
masła, iai, mię«a. słoniny i t. p.

Ruch cen detalicznych w ciągu roku, t. i. od stycznia 1911 r. 
do stycznia 1932 r., wykazuie spadek o 13'1^, a wiec większy 
niż spadek cen hurtowvch (porównanie — ze względu na zu­
pełnie odmienne podstawy wskaźników — jest tvlko bardzo 
przybliżone). Silniej spadły ceny artykułów rolnych (o 15'5°f) 
niż ceny artykułów przemysłowych (o 11'5 )̂, czyli stosunek 
jest odwrotny iak orzy cenach hurtowych.

K o s z t y  u t r z y m a n i a  (w Warsziwie), obliczone na 
podstawie zmienionych norm budżetowych, obniżyły sie w stycz­
niu aż o 7’ l°fi — dzięki gwałtownemu spadkowi kosztów żyw­
ności (o 13%) i lekkiej zniżce kosztów odzieży i obuwia 
(o 0-4°t;).

K R A J O W E  RYNKI  T O W A R O W E 1)
Z B O Ż A  I P R Z E T W O R Y
RUCH CEN ZBÓ Ż w okresie od 16 do 29 lutego r. b. kształ­
tował się następująco (ceny za 100 kg):

23-29/II

Warszawa 
Poznań 
Lwów . .
Przeciętna

16-
Z

26-75
23-83
2500

• 22/11 
ft

3 00% 
2-67 
2-8 )

-f- u:zrost 
— zmniej­

szenie

P s z e n i c a
26-75 
23‘87% 
25 00

t

3-00^
268
281

o - i

25 19 283 25 20’-; 2-83

Warszawa . 24-75 2-78 24-68 2-77 -  0-2
Poznań , 23’16% 260 23-25 2-61 +  0-3
Lwów . . 24-12% 2-71 2412% 2-71 —
Przeciętna 2401 2-69!.; 2401% 2-69V, —

O w i e s
Warszawa 23-25 2-61 23-40 2-63 +  0-6
Poznań . . 20-08 2-25% 20-50 2-30 +  2-0Lwów . . 24’93% 2-80 25-50 2-86% +  2-2
Przeciętna . 22’75 2-55% 23 13 2 60 +  1-6

J ę c z m i e ń  b r o w a r o w y
Warszawa 23-50 2-64 2350 2-64
Poznań , . 23-75 267 23-75 267 _
Lwów . . . — — 21-25 2-38% —
Przeciętna . — — 2283 256 —

J ę c z m i e ń  z w y k ł V
Warszawa 21’75 2-44 21-75 2-44
Poznań . . 20-75 2-33 20-75 233 .
Lwów . . 18-25 2-05 18-50 2-08 +  1-3
Przeciętna . 2025 227 20-33 228 +  0-4

‘ ) No podstawie danych Min. Przemysłu i Handlu i Min. 
Rolnictwa, sprawozdań organizacyj gospodarczych, własnych 
bnresoondentów, depesz P. A. T. i t. d.

— Na rynku zbóż chlebowych panowała w okresie sprawo­
zdawczym (o d 22 d o 27 1 u t e g o) tendenna zniżkowa. Ceny 
ulegały przeważnie bardzo niewielkim wahaniom, w nielicznych 
wypadkach wykazując różnice w porównaniu z notowaniami 
końcowemi okresu poprzedniego. Na giełdzie warszawskiej je­
dynie ceny otrąb pszennych i żytnich nieznacznie zwyżkowały, 
podczas gdv ceny zbóż oraz maki pozostały bez zmiany; po­
dobnie kształtowały się ceny na giełdzie poznańskiej i gdańskiej — 
z wyjątkiem minimalnei poprawy jęczmienia pastewnego i owsa. 
Na pozostałych giełdach prowincjonalnych ceny bez poważniej­
szych zmian.
Warszawa. — Ceny orientacyjne — w S  za 100 kg parytet 
watfon Warszawa /w nawiasach podane sa notowania końcowe 
z okresu, poprzedzaiącetfo sprawozdawczy^: pszenna dworska 
27 00 — 27-50 (27’00 — 27'50V — zbierana 26 00 — 26'50 (26‘00 — 
2650), źvto 24-50 — 25-00 (24-50—25-0(1). ieczmień hmw. 2 ’ 0<) — 
24"00 (23 00 — 24-00', — przemiałowy 21 "'’ O—22-00 (21 "50 — ?2’00), 
owies ieHrmlitv 24 O0 — 25-00 (24-00 — 25-00), — zbierani’ 22‘00 —’ 
22-50 (21-50 — 22-50). maka oszen«a Itilrcęnwa 45*00 —- 50’00
(45-00 — 50-00). — nszenna 4/0 40-00 — 4V00 (40-00 — 45 00'. _
żvtn«a pvtl^wa ’41-00 — 42 00 (41’00 — 42 00). — si'kowa 31’00 — 
32’00 (31 00 — 3200). — razowa 31’00 — 32’00 (71-00 — 32’00),
otręby pszenne szale 16 0° — 17 00 (16-50 — 17-00), — nszen^
średnie 15'00 -  16’00 (15*00 -  16’50\ — żytnie 13’0 0 — 14’00 
(14-00— 14’50).
Poznań. — Ceny orjentacvine — w iT za 100 k<s narvtet Poznań 
(iak wyżej)- pszenica 23"50 — 24 00 (23"50 — 24"00V żvto 23 00 — 
23"50 (23"00 -  23 50), ieczmień hmw. 23"25 — 24'25 (23’25 — 
24"25\ — przemiałowy 64 do 66 19"50 — 20"5O ( I9’50 — 2A’50) — 
68 Wtf 21 00 — 22-00 (21-00 — 22 00), owies 2025 — 20‘75 (20 00 — 
20 50). maka pszenna 651;-owa wraz z workiem — 3S’50
(36*50— 38"50), — żytnia 65%-owa z workiem 35"50 — Sć-^O
(35'50— 36"50), otręby pszenno grube 14"75 — 1575 ( '5 -0n __
16-00). — pszenne średnie 1375 — 14 75 (14’00 — 15 00),—żytnie 
14-50 — 15’00 (14-50 — 15'00).
GdańsK. Notowano — w guld. gd. za 100 kg (iak wyżej); 
pszenica 14'75 (14-75 — 15-00), żvto 14’6 0 — 14 75 (14-75), jęcz­
mień n->i">rzednieiszy 15 00 — 15-75 (15’00 — 15’75). ’ — średni 
14"00 — 14"75 (1400 — 14"75K — oastewnv 13"50 — 14'00 (13-00 — 
13'75). owies 12 00 1 3"00 (12"00 — 13"00), otręby pszenne 9 00 — 
9-25 (9-00),—żytnie 9’00 — 9 25 (9 00).
P A S Z A

Na rynku paszy słabiej nieco kształtowały się ostatnio 
ceny siana; dla makuchów oraz słomy tendencja naogół utrzy­
mana.
Warszawa. — Ceny orientacyjne — w 3  za 100 kg przy dosta­
wie wozowej (w nawiasach podane są ostatnie notowania): 
siano zwykłe średnie 13 50— 14 50 (14’00) siano koniczynowe 
15’00 — 1600 (16"00 — 17'00). słoma prosta 10"00— ll'OO (10"00 — 
11’00); franco warfon stacja załadowania: siano 9"50 (8"00 — 8'50), 
słoma 5'50 — 6‘00 (5*50 — 6*00); franco skład Warszawa (detal.): 
mączka arachidowa (z orzecha ziemnego) 50°fi białka i tłuszczu 
w workach brutto za netto 35’C0 — 36 00 (15 00 — 36"00), kuch 
soiowy śrutowy 46% w workach brnt'o 33 00 — 34’00 (33"00 — 
34’00), kuchy słonecznikowe w taflach 22 00 — 23 00 (23'00 — 
24-00), — mielone 23 00 — 24'00 (24 00 — 25’00), — lniane 26 00 —
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27 00 (27-00 — 28 00), — mielone 27 00 — 28 00 (28 00 — 29'00). — 
rzepakowe w tafhch 21*0 0 — 22'00 (21 00 — 22 00), — mielone 
22'00 — 23*00 (22 00 — 23 00 , mączka mięsokostna krajowa 
3500 — 40'00 (35’00 — 40'00), — zagraniczna 55'00 — 6000 
(55'00—60'00); parytet wagon Warszawa: makuchy lniane ?2'50 — 
23 50 (23 00 — 24 00), — rzepakowe 18 00 — 19 00 (19 00 — 20‘00),

R Y N E K  A K C Y J N Y
za okres od 22 do 27 lu tego  1932 r.

— Po pewnym wzroście zainteresowania w tygodniu poprzed­
nim. w okresie sprawozdawczyn powrócił rynek akcyjny na 
g i e ł d z i e  w a r s z a w s k i e j  do dawnego stanu — zanied­
bania i minimalnych obrotów; ilość notowanych akcyj spadła 
do trzech.

W grupie akcyj bankowych obracano jedynie akcjami Banku 
Polskiego, które z dniem 24 lutego r. b. notowane są bez kupo­
nów za 1931 r., wartości 12%; przy słabej tendencji kurs tych 
akcyi — uwzględniając odpadnięcie kuponów — obniżył się
o 2  3'00. Poza tem notowane były tylko akcje przedsiębiorstw 
metalurgicznych: Lilpopa — po kursie dotychczasowym, oraz 
Ostrowca, które wykazują poprawę o 2  \ w porównaniu z no­
towaniami okresu poprzedniego.

Na g i e ł d a c h  p r o w i n c j o n a l n y c h  minął okres spra­
wozdawczy przy tendencji słabszej i ograniczonych obrotach; 
w rezultacie tygodniowym szereg notowanych akcyj zniżkował.

GIEŁDA W A R S Z A W S K A

Wartość
nominal­

Kurs
naj­
wyż­

Kurs
naj­

Kurs 
w dn. 27111

na szy
w

niższy

2
Bank Polski 2  100 9700 80 00 ') 82-50—8300 •)
Lilpop 2  25 1500 1500 —
Ostrowiec — serja B

I-III em. cn O 3050 30 50 30-50

GIEŁDA K R A K O W S K A
A k c j e  (maksymum i minimum — w 2\ w nawiasach podane 

są notowania okresu poprzedniego): Bank Polski — 79'00'), 
Siersza Górnicza — 5'00 (5 00).

GIEŁDA L W O W S K A
A k c j e  (jak wyżej): Gazv Wschodnie — 800 — 7*25 (8'00— 

7'75), Tesp — 85-00 (85*00). Chodorów — 89-50—89-00 i93'00 — 
9250).

GIEŁDA PO ZN AŃ SKA
A k c j e  (jak wyżej): Bank Polski — 97 00 — 8000 *) (lOO'OO — 

9900).

KOMUNIKACJA I TRANSPORT
P O D  R E D A K C J A  M I N I S T E R S T W A  K O M U N I K A C J I

K O SZT Y  W ŁASNE PR ZEW OZU NA P. K . P. — Za­
sadnicza a tak skomplikowana sprawa obrachunku kosztów 
własnych przewozów kolcow ych  doczekała się u nas poważ­
nego zbadania i oświetlenia tak pod względem teoretycz­
nym, jak i praktycznym w nowej pracy Inż. A. Krzyżanowskie­
go1). Po skrzętnem zgromadzeniu i zanalizo a aniu wszystkiego, 
co w tei sprawie było zrobione i naoisane w kraiu i zagranicą, 
P. Krzyżanowski zajął s ę ułożeń em systemu obliczeń kosztów 
własnych dla kolei polskich.

Przy rozwiązywaniu tego zadmia Autor miał stale na oku 
dwojakie zadanie obrachunku kosztów wtasnvch w przedsię­
biorstwie kolejowem: pierwsze polega na dostarczeniu pod­
staw dla prowadzenia racjonalnej gospodarki tarvfowej, dru­
gie — na '-mnżliwieniu krytycznego badania wyników gospo­
darki eksrl 'atacyjnej. Dla ctlów gospodarki taryfowej powin­
niśmy wiedzieć, jaka jest zależność pomiędzy kosztami własnemi 
eksploatacji a temi wielkoś iami, za które kolej pobiera opłaty 
taryfowe, a więc ilością przewiezionych osób i ładunków oraz 
ich przebiegami. Również trzeba zbadać zależność kosztów 
przewozowych od warunków przewozu i od rodzaju przewożo­
nych przedmiotów, o ile rod'aj ten wpływa na koszty przewo­
zu. Wreszcie, przy ustalaniu taryf wyjątkowych, należy okreś­
lać cześcow e koszty przewozu, powstające wskutek przewo­
zów dodatkowych (nowych ładunków czy podróżnych).

Obliczenie kosztów własnych dla celów gospodarki eksploa­
tacyjnej może mieć na widoku fclbo badanie wyników eksploa­
tacji za okresy ubiegłe celt-m należytego ich kontrolowania 
i ujawnienia odnośnych braków, albo też obliczenie spodziewa­
nych wyników ekonomicznych w razie wprowadzenia pewnych 
zmian w urządzeniach technicznych lub w dotychczasowych spo­
sobach eksploatacji.

Aby uczynić zadość tym wymaganiom, stawianym w stosunku

do obrachunku kosztów własnych, Autor poddał szczegółowemu 
zbadaniu materjał rachunkowy i statystyczny, posiadany na ko­
lejach polskich, dokm ał analizy wydatków eksploatacyjnych, 
będących podstawą dalszych obliczeń, ustalił kategorje prze­
wozów, dla których mogą być obliczone koszty własne prze­
wozu. przeprowadził podział wydatków na zależne i niezależne 
od ruchu, wreszcie określił tymczasowy — do czasu ukończenia 
oszacowania majątku P. K. P. — sposób obliczenia kosztów opro­
centowania i amortyzacji kapitału, przedstawiającego wartość 
kolei.

Na podstawie tak przygotowanego materjału Inż. Krzyżanowski 
ustalił metodę obliczania kosztów poszczególnvi h pociągów 
oraz poszczególnych przesyłek w zależności bądź od znajdo­
wania się tych przesyłek w pewnym pociągu, bądź od przyna­
leżności ich do określonej kitegorji prz<-wozów i wyraził to 
w postaci wzorów matematycznych, służących do określenia 
wielkości ostatecznej.

Ustalona metoda dała przytem możność uwzględnienia sze­
regu momentów, wpływających na zmniejszenie lub zwiększenie 
kosztów przewozu w postaci np. grupowania przesyłek w wię <sze 
partje. należytego wyzyskania ładowności wagonów, wyzyska­
nia siły pociągowej parowozu, zwiększenia szybkości jazdy, 
jak również określenia kosztów częściowych, spowodowanych 
przewozami doda'kowemi.

Zastosowanie tej metody — której tu bliżej nie formułujemy 
zę względu na niemożność zajęcia jej w krótkim artykule spra­
wozdawczym — do faktycznych przewozów na P. K. P. w ciągu 
okresu pięcioletniego, od 1924 do 1928/29 r., dało następujące 
wyniki, które dla porównania zestawiamy z wynikami oblicze­
nia kosztów włas ych, dotąd stosowanego na P. K. P.

Zestawienie ogólne dochodów i kosztów dla rozmaitych k*»- 
tegoryj przewozów przedstawia się następująco (w miljn. 2 ) :

1 9  2 4 1 9  2 5 1 9  2 6 1 9  2 7 / 2  8 1 9  2 8 / 2  9
Do- „z Zysk Do- TT . Zysk Do- . Zysk Do- „  Zysk Do- „  , Zysk
chód lub strata chód s lub strata chód 0SZ lub strata chód 1 lub strata chód 0SZ tub strata

Przewozy: O b l i c z e n i a  n o w e
osób ................  242-7 234 8 +  7*9 281*4 298 7 — 17*3 286 8 269-7 +  17 1 340*7 317 0 +  23*7 391*1 376 6 - f  14*5
ba«ażu. . . .  194 22*3 — 29 14 5 285 — 140 15’0 27 4 - -  124 196 31'9 — 123 21 9 38'5 — 166
poczty . . . .  — 11 3 — 11*3 72 14*6 — 74 140 127 +  1*3 11 5 150 -  35  130 18 7 — 57
towarów . . . 494-1 3884 +  105 7 542~4 494 5 +  479 7353  538 7 - f  1°66 957-5 712-9 + 2 4 4 6  1.007 2 847'3-j-189-9

Razem: 756*2 6568 +  99*4 845’5 836*4 +  9'1 1.051*2 848 6 + 2 0 2 6  1.329*5 1.076*9 + 2 5 2  6 1.433 2 1.251*1 +  182 1

') „ Obrachunek kosztów własnych przewozów na kolejach 
żelaznych". Warszawa 1931. ') Bez kuponu za 1931 r.
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Przewozy: 
osób, bagażu i 

poczty . . . 
towarów . . .

O b 1

252-2 264-5 — 12*3 299'7 314 4 — 14 7 
475 3 301-6 +  83-7 536'4 519 9 +  16 5

t y

316 7 298'4 +  8 3 
713 9 546-3 +  167 6

382 6 347 4 +  35'2 436'8 4109 +  25'9 
985-1 725 6 4- 259 5 1.033 0 836 9 +  1961

Razem: 727'5 656 1 +  71 4 836'1 834’3 +  1‘8 1.020 6 814-7 +  175’9 1.367 7 1.0730 +  294’7 1.469 8 1.2478 +  222'0

Z porównania obu zestawień widać, że obrachunek dotych­
czasowy daje pewne różnice w porównaniu do wyników, otrzy­
manych z zastosowania nowej matody. Różnice te wynikły 
głównie z odmiennego nieco i bardziej szczegółowego podziału 
wydatków na zależne i niezależne od ruchu oraz od dalszego 
podziału ich pomiędzy ruch osobowy a towarowy. W okresie 
pierwszych 3 lat obliczenia Inż. Krzyżanowskiego określają wy­
sokość kosztów eksploatacyjnych na poziomie niższym niż 
obliczenia Inż. Sztolcmana, w ostatnich 2 latach — na poziomie 
wyższym.

W końcowym wyniku stwierdzamy, że eksploatacja P. K. P.

w ciągu pięcioletniego okresu sprawozdawczego dawała zawsze 
przewyżkę dochodu nad rozchodami, aczkolwiek saldo dodatnie 
wahało się w granica h bardzo dużvch, bo od X  9 1 milin. 
w 1925 r. do Z  252"6 milin. w 1928/29 r. Ten wynik pomyślny 
zawdzięczać należy wyłącznie przewozowi towarów, gdyż w ru­
chu osobowym tylko przewóz osób bilansuje się w okresie 
pięcioletnim nieznaczną nadwyżką dochodów, natomiast prze­
wóz bagażu, przesvtek eksoresowych i poczty daje stale straty 
od Z  13 7 miljn. do Z  22 3 milin. rocznie.

Zestawienie _ kosztów i dochodów na jednostkę przewozową 
przedstawia się następująco (w gn)\

1
Do-

chód

9 2 
Koszt

4
Zysk

1
Do-

9
Koszt

2 5 1 9  2 6 1 9  2 7 / 2 8
Zysk Do- n, , Zysk Do- ry- . Zysk u* i— v  .

Koszt lub strata chód Aos2f lub strata chód Aosz'  lub stratalub strata chód /u& strata chód

O b l i c z e n i a  n o w e  

3-52 3-40 + 0 -12  4'48 4'76 — 0'28 484 4’52 +  029 5 09 4'73 

98-8 — 12 8 62-5 1233 — 608 54'6 1182 — 63'6 53 9 87'6

1 9  2 8 / 2 9  
Dn- v __ A Zysk

Osobo-kilometr .
Tonno kilometr 

bagażu . . . .  86'0 
Tonno - kilometr

towaru. . . . 4-81 3‘78 - f  1'03 4'75 4'33 +  0'42 4'90 3'59 +  131 537 400 +  1 37

0-36 549 5-28 +  0'12 

33-7 544 95-7 — 41‘3 

5-08 4-12 +  096
O b

Osobo-kilometr . 3’54 3’71 -  
Tonno - kilometr

towaru . . . 4"63 3'82 +  0"81

l i c z e n i a  d o t y c h c z a s o w e  

0-17 4-55 4-76 — 021 4'80 4’67 +  0 13 5 44 4 94 +  0 50 582 548 - f  0‘38 

4-88 4 73 +  0-15 4'68 358 +  1 10 553 4'07 +  146 5'36 4 34 +  1‘02

Z zestawień tych widać, że w tym wypadku nowe obliczenie 
daje koszty jednostkowe własne nieco niższe niż przy dotych­
czasowym sposobie obrachunku. Koszt przewozu tonnok’lome- 
tra bagażu i przesyłek ekspresowych nie hył dotąd obliczany 
osobno, a łączony z przewozem osób z obrachunkn: 1 tonno- 
kilometr bagażu i przesyłek nadzwyczajnych =  10 osobokilo- 
metrów. Zestawienie powyższe wskazu'e również, że każda 
tonna towaru daje kolei średnio 5 razy większy zysk niż każdy 
podróżny.

Koszt osobokilometra, określony w uwzględnieniu faktycznej 
liczby płatnych podróżnych w każdej klasie, wynosił (w g r ) :

O b l i c z e n i a  n o w e
Klasa 1924 1925 1926 1927/28 1928129

I 53-04 80 57 12906 138-55 116-73
II 7-49 927 984 9-76 10-73

III 2 59 3 55 335 355 391

O b l i c z e n i a d o t y c h c z a s ó w e
1 — 1095 1085 11-25 13-15

II — 6-57 6-51 675 789
III — 4-38 434 4-50 5-26

Porównanie wykazoie bardzo znaczne różnice w kosztach 
własnych, obliczonych według nowego systemu. Daje on w po­
równaniu z dotychczasowym sposobem obrachunku znacznie 
wyższe koszty przewozu podróżnych klasy 1 i U, a niższe — 
podróżnych klasy III. Jest to wynikiem przyjmowaria w no­
wym systemie do obrachunku nie ogólnei lic?bv przewiezionych 
osób, a stosunku liczby płatnych podróżnych do ilości miejsc 
w wagonie. Dzięki temu jednak dotychczasowy stosunek kosz­
tów przewozu w różnych klasach, wyrażaiący się iak 1:1*5'2*5— 
odpowiadający także i układowi tarvfy osobowej, w której 
opłata za przejazd w klasie II równała się 1 5 biletom kla­
sy III, a w kl. 1 — 2 5 biletom klasy III — zmienia się obecnie 
znacznie, stanowiąc 1 : 2'7 : 301 nawet w uwzględnieniu zajęcia 
wszystkich miejsc w wagonie.

Poza temi zasadniczemi obliczeniami kosztów własnych prze­
wozu osób i towarów Inż. Krzyżanowski dokonał na podsta­
wie tegoż systemu obrachunków — obliczenie kosztów przewozu 
w zależności od czynników dodatkowych, jak np. przewozu 
w pociagach o rozmaitej szybkości, przewozu w wagonach
o rozmaitej ładowności i t. p.

Otóż koszt przewozu osób w pociągach osobowych zwykłych 
i w pociągach pośpiesznych daje za okres 5 lat różnice nastę­
pujące (w groszach za osobo-kilometr):

1924 1925
Poc. pośpieszny (I) . . . 4'83 5'87

„ osobowy (II) . . . 3' 12 4"33
Stosunek I i I I ................1 '55 1 *36

1926 1927128 1928129 
6M1 659 646 
4-15 436 4 76 
1-47 1-51 136

Biorąc średnie liczhy za 5 lat, widzimy, że osobo-kilometr 
w pociągu pośpiesznym kosztuje 1‘45 razy drożej niż w pociągu 
Osobowym zwykłym.

Zależność kosztów przewozu od rozmaitej ładowności wagonu 
wykazuie poniżej przytoczone zestawienie, obliczone dla 
transportów węgla via Herby — Skierniewire —Toruń w uwzględ­
nieniu kosztu próżnego przebiegu wagonów zwrotnych w sto­
sunku. odpowiadającym przeciętnemu dla całej sieci (w groszach 
za tonno-kilometr):

1924 1925 1926 1927128 1928/29Poj. wa ortu 
tonn

15
20
30

2 15 
1-75 
1-85

2 45 
1-99 
2*12

2*21
1-79
1-90

2-48 2-67 
201 2-18 
2'12 2-30

Widzimy z tego zestawienia, że naitańszym dla kolei jest prze­
wóz w wagonach 20 tonnowycb, co posiada duże znaczenie 
jako wskazówka przy wvborze tvpu nowych wagonów.

Takież same obliczenie, dokonane w stosunku do przesyłek 
drobnicowych, wykazuje, jak znacznie wzrastają kos7tv własne 
kolei przy małych partjach takich przesyłek (w groszach za 
tonno-kilometr):

1924 1925 1926 1927/28 1928/29Waga przesyłka 
ke 
250 
750

1.500

12-34 1375 
9-80 10-94 
849 9-44

11-39 1269 12-75 
8-90 9 84 9-92 
7 59 8 31 8-47

W takiż sam sposób zostały przez Inż. Krzyżanowskiego opra­
cowane koszty własne przewozu na linjach wąskotorowych P. K .P. 
Nie przytaczamy tu otrzvmanvch wyników, gdyż chodziło nam 
tylko o zwrócenie uwagi na ukazanie się tej nowej cennej pracy,

J. G.
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Ż E G L U G A  I S P R A W Y  M O R S K I E
RYNEK F R A C H T O W Y . — W ub. tygodniu notowano dalsze 
zapotrzebowanie tonnażu pod ładunki zbożowe, wobec czego 
stawki zwyżkowały i osiągnęły poziom najwyższy w ciągu roku.

Na rynku La Platy zakontraktowano 53 statki o łącznym ton­
nażu 362.650 t. Frachtowano głównie pod ładunki w marcu 
i płacono z San Lorenzo do sh 20 za średniego typu statki, 
sh 19 za większe statki, a z Bahia Blanca sh 17/9 do sh 18 do 
portów Anglji i Kontynentu.

Na północno-amerykańskim rynku notowano również pewne 
ożywienie; zawarto szereg kontraktów na zboże z Monreal do 
morze Śródzi emnego po zasadniczej stawce 103 cent. na kwie­
cień i m j. Za cukier z Kuby i Santo Domingo płacono od 
sh 14 do 15 do portów Anglji i Kontynentu zależnie od portu 
wyładowania i typu statku.

Australijski rynek zbożowy wykazywał zwyżkę stawek na 
załadunki do portów europejskich w przyszłych 3 miesiącach. 
Płacono z portów zachodnich do sh 29/6 przy załadowaniu 
w marcu, sh 28 6 w kwietniu i maju, z portów zaś południowych 
sh 29 do 30 za tonnę Ruch do portów Dalekiego Wschodu 
był bardzo słaby. Jednakże wzmożona akcja bojowa w Chinach 
pozwala przypuszczać, że zwiększą się transporty do Japonji. 
Z Burmy zakontraktowano kilka statków po sh 25/6 do Holan-

dji, a sh 26/3 do rejonu Antwerpja/Hamburg przy załadunku 
w marcu.

Pewne zainteresowanie tonnażem notowano na rynku czar­
nomorskim, skąd zakontraktowano 1 statek pod zboże po sh 11 
oraz kilka statków pod węgiel z Marjupola do Stanów Zjedn. Am. 
po sh 12 9 do 13/6 za tonnę. Rynek dunajski mało ożywiony 
z powodu silnych mrozów, które uniemożliwiają tam nawigację. 
Stawki frachtowe bez zmian.

W eksporcie rudy i fosf.itów z portów m. Śródziemnego no­
towano pewne ożywienie, wobec jednak nadmiernej podaży 
tonnażu stawki nie uległy zmianie.

Eksport węgla angielskiego był ograniczony. Poprawę sta­
wek notowano na załadunki do portów morza Śródziemnego.

Na rynku Gdynia/Gdańsk notowano pewne ożywienie w w y­
wozie drzewa do Anglji, Holandji i Francji, stawki orjentacyjne 
wynosiły za ładunki 600 — 900 stds drzewa D. B. B. sh 29 do 
31 w walucie papierowej do Londynu, sh 38 do 39 do Bristol 
Channel, sh 40 do 44 do Mersey. Eksport węgla był słaby. 
Cukier szedł w partjach od 300 do 3.000 t do Rygi i Windawy 
po stawkach sh 4/9 w złocie. Notowano kilka umów frachto­
wych na cynk do Anglji; za statki ok. 2.000 t płacono sh 9 
w złocie.

KRONI KA
P R Z E G L Ą D  U S T A W  I R O Z P O R Z Ą D Z E Ń

USTAW Y:
Zm iana niektórych przepisów  ustaw y p ostęp o w a ­
nia sądow ego cyw ilnego z 1864 r. i ustaw y o prze­
targu przym usow ym  i zarządzie przym usow ym  —
ust. z dn. 25/11 1932 r. („Dz. Ust. R. P.” Nr. 15, poz. 87). 
Skup kolei lok aln ych : Borki W ielk ie-G rzym ałów i  
D roh obycz-T rusk aw iec, L w ów -P odhajce, M uszyna- 
Krynica — ustawy z dn. 28 1 1932 r. {„Dz. Ust. R. P." Nr. 16, 
poz. 90 — 93).
P a ty fik a cja  um ow y pom iędzy P olską a Niem cam i
0 ubezpieczeniu  sp ołeczn em , podpisanej wraz  
z protokułem  końcow ym  w Berlinie dn 11/V I1931 r. —
ust. z dn. 28̂ 1 1932 r. („Dz. Ust. R. P." Nr. 16, poz. 94). 
U jaw nianie hipoteczne zezw oleń  na parcelację  
gruntów  — ust. z dn. 13/11 1932 r. („Oz. Ust. R. P." Nr. 16, 
poz. 95).

ROZPORZĄDZENIA MINISTRÓW:
Zm iana rozp, z dn. 17/XII 1925 r. w spraw ie w yk o­
nania ustaw y z dn. 22 VII 1925 r. o uregulow aniu  
obrotu cukrem  — rozp. Ministrów: Skarbu, Przem. i Handlu 
oraz Rolnictwa z dn. 2/XII 1932 r. („Dz. Ust. R. P." Nr. 14, 
poz. 85).
Zryczałtow anie podatku  p rzem ysłow ego od obrotu  
dla drobnych przedsiębiorstw  — rozp. Ministra Skarbu, 
wvdane w porozumieniu z Ministrem Przem. i Handlu, z dn. 
4/11 1932 r. („Dz. Ust. R. P." Nr. 14, poz. 86 — szczegóły 
p. zesz. 8 /1932. str. 231).
W yk o n an ie  ustaw y o państw ow ym  podatku  od 
energji e lek tryczn ej — rozp. Ministra Skarbu w porozu­
mieniu z Ministrami: Spr. Wewn., Rob. Publ. oraz Przem.
1 Handlu, z dn. 3/II 1932 r. („Dz. Ust. R. P." Nr. 15, poz. 88).

TERMINY OGÓLNYCH ZEBRAŃ W  S P Ó Ł ­
KACH AKCYJNYCH

10 m a r c a :
— Fabr. Produktów Chemicznych „Liban", S. A. —

o g. 12 w lok. S-ki w Krakowie, Szpitalna 15.
11 m a r c a :

— „Katomasz", KatowicKa FabryKa Maszyn, S. A. —
o g. 15 w Winiarni Kessla w Katowicach, Marjacka.

15 m a r c a :
— „Tow. Fundamentowe Raymond, Inż. Edward 

RomańsKi", S. A. — o g. 18 w lok. S-ki w Warsz., Zjoda 9.

B I E Ż Ą C A
— „Radziwiłł. Wimmer i Żeleńscy". S. A. dla W yro­

bów z Gliny i PiasKu we Lwowie — o g. 17 w B-ku Dy­
skontów. Warsz., Oddz. we Lwowie, 3 Maja 14.

16 m a r c a :
— „Tomaszowska FabryKa Sztucznego Jedwabiu",

S. A. — o g. 13 w lok. S-ki w Warsz., Wilcza 9a.
17 m a r c a :

— „Tow. EKsploatacji Terenów", S. A. — o g. 18
w lok. S-ki w Warsz., Świętokrzyska 25.

— Warsz. Fabr. Masowych Wyrobów Blaszanych
„T łocznia” , S. A. — o g. 17 w lok. S-ki w Warsz., Prze­
mysłowa 19.

18 m a r c a :
„Krajowa Hurtownia Herbaty, dawniej T-wo 

M. Szumilin", S. A. — o g. 18 w lok. S-ki w Warsz., Mio­
dowa 25.

— „Przemysł Futrzany Tytus KowalsKi” , S. A. — o g. 18
w lok. S-ki w Warsz., Nowy Świat 55.

— .Powszechny BanK Depozytowy", S. A. — o g. 12
w lok. B-ku w Warsz., Długa 48.

19 m a r c a :
— „Kolej LoHałna PrzeworsK-Dynów", S. A. — o g. 12

w lok. Kierownictwa Eksploatacji Kolei w Przeworsku.
— „GórnośiąsKi BanK ZwiązKowy", S. A. w Królewskiej 

Hucie — o g. ll!g w firmie „Robur" w Katowicach, Powstań­
ców 49.

20 m a r c a :
— „SKładnica Straży Pożarnych", S. A. — o g. 13

w lok. S-ki w Warsz., Senatorska 29.
— „Tow. Browarów i FabryKi Drożdży Spirytusowych 

„Bergszlos", S. A. — o g. 17 w lok. S-ki w Równem, 3 Maja 
213/215.

21 m a r c a :
— Fabr. Mydeł i Perfum „WarszawsKie Laboratorjum 

Chemiczne , S. A. — o g. 17 w lok. S-ki w Warsz., Złota 61.
— „WileńsKi Prywatny BanK Handlowy” , S. A. o g. 18

w lok. B-ku w Wilnie, Mickiewicza 8.
22 m a r c a :

ti— „Jasło", ZaKł. Przem.-Naftowe „Gartenberg i Schre-
yer , S. A. — o g. 15 w lok. S-ki w Niegłowicach k. Jasła.

— „GórnośląsKa Fabr. Kabli i Rur Izolacyjnych", 
S A. o g. 18 w lok. S-ki w Katowicach, Krakowska 4.

— „Warsz. Tow. Budowy i EKsploatacji Rzeźni Miej- 
sKich” , S. A. — o g. 17 w lok. S-ki w Warsz., Nowy-Świat 41, 
m. 28.
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S K A R B O W O Ś Ć  I F I N A N S E
P O D A T K I  I O P Ł A T Y

ROZPORZĄDZENIE W Y K O N A W C Z E  DO U S T A W Y
0  OBROCIE CUKREM— W „D z . Ust. R. P." Nr. 14, poz. 85, 
ogłoszone zostało rozporządzenie Ministrów: Skarbu, Przem,
1 Handlu oraz Rolnictwa o częściowej zmianie rozporządzenia 
wykonawczego do ustawy o uregulowaniu obrotu cukrem. Roz­
porządzenie powyższe wprowadza do rozporządzenia wyko­
nawczego z dn. 17/XII 1925 r. następujące ważniejsze zmiany:

1. — § 5  rozporządzenia, który nosił charakter przejściowy, 
otrzymał nowe brzmienie, ustalające, że w razie zawarcia mię­
dzynarodowego porozumienia cukrowniczego w celu uregulo­
wania eksportu cukru i udziału w tem porozumieniu, za zgodą 
Ministrów: Skarbu, Rolnictwa oraz Przem. i Handlu, polskiego 
przemysłu cukrowniczego, wyznacza się corocznie na czas od 
1/X do 30/IX następnego roku kontyngent eksportowy w wy­
sokości, nie wyższej od przypadającego polskiemu przemysłowi 
cukrowniczemu według porozumienia międzynarodowego kon­
tyngentu. Kontyngent ten rozdziela się pomiędzy czynne cu­
krownie, należące do porozumienia międzynarodowego, propor­
cjonalnie do ich produkcji przed rozpoczęciem okresu prowi­
zorycznie, a po ukończeniu przez cukrownie produkcji cukru 
w danej kampanji — ostatecznie. Na pokrycie kontyngentu 
eksportowego może służyć cukier zarówno biały, jak surowy 
I i II rzutu.

2. — § 17 rozporządzenia otrzymał brzmienie, które wyraźnie 
zaznacza, że cukier, nieobjęty kontyngentem zasadniczym, ani 
zapasowym może być wypuszczony na rynek wewnętrzny do­
piero po wyczerpaniu ogólnego kontyngentu zasadniczego 
wszystkich cukrowni.

3. — Wreszcie wprowadzono nowy wzór księgi kontyngentów 
i zmiany w poszczególnych paragrafach, uwarunkowane wpro­
wadzeniem kontyngentu eksportowego.

ULGI P O D A T K O W E  DLA R O LN IK Ó W . — W związku 
z wniesionym do Sejmu projektem ustawy o spłacie zaległości 
Dodatkowych Min. Skarbu okólnikiem z dn. 24'II 1932 r.
I.. D. V 8266/1/32 zarządziło wstrzymanie egzekucji, dokonanej 
u rolników celem przymusowego ściagnięcia od nich powsta­
łych przed dn. 1/X  1931 r. zaległości w następujących pań­
stwowych podatkach wraz z dodatkami państwowemi i samo­
rządowemu gruntowym, dochodowym, majątkowym oraz spad­
kowym.

Za zaległości rolników uważane są przytem należności po­
datkowe, przypadające od nieruchomości gruntowej. O ile 
płatnik prócz nieruchomości gruntowej posiada inne obiekty 
majątkowe, wówczas za należności podatkowe, przypadające 
od nieruchomości gruntowej, uważać należy proporcjonalną 
część tych należności, które wymierzone zostały z nierucho­
mości gruntowej (dotyczy to w szczególności podatku docho­
dowego, majątkowego i spadkowego).

Wstrzymanie egzekucii nie dotyczy zaległości podatkowych, 
powstałych po dn. 30/IX 1931 r. Przy prowadzeniu egzekucji 
w stosunku do tych zaległości w miarę możności będzie się 
unikało kroków, któreby utrudniały prowadzenie gospodarstwa 
rolnego, w szczególności kierowania tej egzekucji na przed­
mioty, które z samą gospodarką nie są wcale albo tylko luźnie 
związane; nie będzie obejmowało się sekwestrem inwentarza 
żywego oraz ściśle będzie się przestrzegało postanowienia § 23 
lit. b instrukcji egzekucyjnej z dn. 17/IV 1926 r. co do pozo­
stawienia zboża i ziemiopłodów w ilości niezbędnej do prowa­
dzenia normalnego gospodarstwa.
DALSZE UŁATW IENIA PRZY W Y W O ZIE  W Y R O B Ó W  
CUKIERNICZYCH- — W jednym z ostatnich numerów 
„D z . Ust. R. P." ogłoszone zostało rozporządzenie Ministra 
Skarbu z dn. 9/11 1932 r. o częściowej zmianie rozporządzenia 
Ministra Skarbu z dn. 17/IV 1928 r. w sprawie wykonania 
rozporządzenia Prezydenta Rzolitej o opodatkowaniu cukru. 
Rozporządzenie to posiada wielką wagę dla naszego przemysłu, 
produkującego wyroby cukrowe, ponieważ daje dalsze ułatwie­
nia przy zwrocie podatku od wywiezionych z kraju wyrobów 
cukrowych. Zasadniczą zmianą, wprowadzoną przez rozporzą­
dzenie, jest nadanie przedsiębiorcy, który wywiózł z kraju wy­
roby cukrowe z zachowaniem odnośnych przepisów, prawa 
do nabycia w cukrowni lub w wolnym składzie — cukru bez 
opłaty podatku spożywczego, w ilości, odpowiadającej wadze 
cukru, od którego przysługuje mu zwrot podatku. W tym celu

powinien przedsiębiorca wnieść podanie do właściwej izby 
skarbowej, podając ilość i rodzaj wywiezionych wyrobów oraz 
zawartość w nich cukru, z dołączeniem dowodu wywozu wyro­
bów zagranicę lub na obszar W. M. Gdańska. W ten sposób 
formalności, związane ze zwrotem podatku od wywożonych 
z !<raju wyrobów cukrowych, zostały sprowadzone do minimum, 
a mianowicie: przedsiębiorca, który wywozi stale te same gatunki 
wyrobów cukrowych składa w myśl § 15 rozporządzenia wyko­
nawczego z dn. 17/1V 1928 r. („Dz. Ust. R. P". Nr. 61, poz 564) 
władzy skarbowej wzory wyrobów z pisemnem zobowiązaniem 
się do wywożenia wyrobów, odpowiadających złożonym wzorom. 
Odważanie i pakowanie wywożonych wyrobów powinno się od­
bywać w obecności kontroli skarbowej, przyczem władza skar­
bowa będzie pobierać od czasu do czasu próbki wyrobów; koszty 
analizy w razie, jeżeli wynik badania będzie się różnił nie wię­
cej niż o l?f) od zawartości, ustalonej w złożonych wzorach, po­
nosi Skarb. Wreszcie po złożeniu dowodu, stwierdzającego 
wywóz zagranicę, przedsiębiorca o'rzymuje z izby skarbowej 
prawo nabycia odpowiedniej ilości cukru z kontyngentu ekspor­
towego.

O B O W IĄZE K  O P ŁACAN IA PO D ATK U  OD ENERGJI 
ELEKTRYCZNEJ PRZEZ IZBY PR ZEM YSŁO W O - 
H A N D LO W E. — Ministerstwo Skarbu okólnikiem z dn. 24/11
1932 r. wyjaśniło, że na podstawie art. 30 rozporządzenia Pre­
zydenta Rzplitej z dn. 15/VII 1927 r. o izbath przemysłowo- 
handlowych oraz art. 52 rozporządzenia Prezydenta Rzplitej 
z dn. 22/111 1928 r. o izbach rolniczych zużycie energji elek­
trycznej dla celów własnych przez izby przemysłowo-handlowe 
oraz izby rolnicze wolne jest od podatku w tym samym zakre­
sie i w tych samych wypadkach, jak zużycie energji elektrycznej 
przez samorząd terytorialny, zgodnie z lit. b art. 2 ustawy z dn. 
17/XII 1931 r. o państwowym podatku od energji elektrycznej.

K A LE N D A R ZYK  P O D A T K O W Y  NA MARZEC 1932 R.—
W marcu r. b. płatne są następujące podatki:

1) d o  d n. 15 m a r c a  — zaliczka miesięczna na poczet pań­
stwowego podatku przemysłowego od obrotu, osiągniętego 
w lutym r. b. przez przedsiębiorstwa handlowe I i II kate- 
goryj i przemysłowe I — V kategoryj, prowadzące prawidłowe 
księgi handlowe, oraz przez przedsiębiorstwa sprawozdawcze;

2) d o  dn. 7 m a r c a  — podatek dochodowy od uposażeń 
służbowych, emerytur i wynagrodzeń za najemną pracę wraz 
z dodatkiem kryzysowym, potrącony w ciągu lutego r. b.;

3) d o d n. 15 m a r c a  — wpłata ’ /j części różnicy w podatku 
dochodowym od uposażeń służbowych, wynikającej z kumu­
lacji uposażeń, otrzymanych w ciągu 1931 r. od różnych służbo- 
dawców;

4) d o d n. 15 m a r c a  — wplata zaliczki miesięcznej na 
poczet nadzwyczajnego podatku od dochodu, osiągniętego przez 
notariuszy (rejentów), pisarzy hipotecznych i komorników 
w lutym r. b.

Nadto płatne są zaległości odroczone i rozłożone na raty 
z terminem płatności w marcu, tudzież podatki, na które płatnicy 
otrzymali nakazy płatnicze, również z terminem płatności w tym 
miesiącu.

M O N O P O L E
SP R A W A  REWIZJI GO SPO D ARKI SPIR YTUSO­
W EJ — p, str. 282.

R Y N E K  D E W I Z  I P A P I E R Ó W  
P R O C E N T O W Y C H

GIEŁDA W A R SZ A W SK A  
za okres od 22 do 27 lu tego  1932 r.

— Okres sprawozdawczy minął przy tendencji niejednolitej, 
naogół słabszej dla walut, przyczem wahania kursowe były 
nieco większe. W porównaniu z notowaniani końcowemi okresu 
poprzedniego wyżej cenione były dolary, funty szterlingi, 
(-f- gn 32 na £ 1), korony czeskosłowackie oraz leje rumuńskie, 
pozostałe natomiast wykazują zniżki, a mianowicie: franki fran­
cuskie, franki szwajcarskie (— £  1'36), belgi, liry włoskie, flo­
reny holenderskie (— 3  1 *30) oraz guldeny gdańskie.
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Zapotrzebowanie na dolary gotówkowe nie było w okresie 
sprawozdawczym zbyt wieltie ; kurs ich ulegał niewielkim wa­
haniom, w rezultacie tygodniowym utrzymując się na dotych­
czasowym poziomie Z  8'88 za 8 1. W obrotach prywatnych 
nastąpiła nieznaczna zniżka — do Z  8'881 za S 1.

Wysokość dziennego zapotrzebowania walut pozostawała 
mniej więcej na dotychczasowym poziomie.

Dolary St. Zjedn. . .
.. .. .. telegr. 

Funty szterlingi . . . 
Franki francuskie . . 
Franki szwajcarskie . .
B e l g i ............................
Korony czeskosłowackie 
Liry włoskie . . . .  
Floreny holenderskie 
Guldeny gdańskie 
Leje rumuńskie . . .

Kurs Kurs Kurs
najwyż­ najniż­ w dn.

szy szy 
w Z

27,11

9 1 8-914 891 —

9 1 8-92 8 914 8 918
{  1 3110 30 70 3110

100 fr. 3515 35 10 35 10
100 fr. 17415 172 80 172-80
100 big. 124 30 124 25 —

IDO kor. 2641 26 38 26-41
100 lir. 46 50 46 45 —
100 fl. 36120 395-80 359 80
100 guld. 173 85 173 80 17380
100 lir. 536^ 5-36^ 5 36%

r a mi  l o k a c y j n e m i pa ń s tw o -

3% Pożyczka Budowlana 
„ Dolarowa 
„ Inwestycyjna

4%
4%
4%

5%
6%

Konwersyjna Z
Dolarowa 9

A  „ Stabilizacyjna1)

„ Kolejowa 
L. Z. Państ. Banku Roln.

5675 54-75

10%
A
8%
a
s%
A

fr. w zł.
Z  w zł. 1927

....................................  Z  w zł. 1927
L. Z, Banku Gosp. Kraj. Z  w zł. 1927 

.  „ „ Z  w zł. 1924 
Z  w zł. 1927 
Z  w zł. 1924 

8% Obi. Bud. „ „ Z  w zł. 1927
4%% L. Z. T-wa Kred. Ziems. Z  
5% „ „ „ „ m. Warsz. Z  
8% „ n ,, tt „ Z!

Obl. Kom.,,

104 50 
8325 
94 00 
83-25 
9400 
8325 
94 00 
93 no 
4150 
4900 
64 75

10400 
83-25 
9400 
83-25 
94 00 
83-25 
9400 
93 00 
4000 
4900 
61-50

4000 
57 00 

-58-00 
-57 75 
55-75 

-55-40 
104 00 
8325 
94-00 
83-25 
94-00 
83 25 
94-00

4000 
49-00 
62-50 

-61-62 
-62 00

Częstoch. Z  50"50 53"50 —

8% L. Z. T-wa Kred. m. Kielc
8-fj ,, ,1 ,, „ „ Lodzi
8% ,i „ „ „ „ Piotrkowa

*0% „ ,, „ „ „ Radomia
10% „ „ „ „ „ Siedlec

VI 6% Obl. Pożyczki Konwersyjnej 
m. Warszawy 1926 r.

VIII i IX 6% Obl. Pożyczki Konwers. 
m. Warszawy 1926 r.

ZŁO TY  ZAGR ANICĄ

Z 50 50 5050Z 6150 59-50z 54-50 53-75z 59-75 5900
z 60-00 56 00

z 39 00 3S-50

z 35-75 35 75

54-00

w e m i było w okresie sprawozdawczym nieco mniejsze, tem 
niemniej miały miejsce dość znaczne wahania kursowe, które 
w rezultacie tygodniowym dały szereg zniżek kursów. Z poży­
czek premjowych, cieszących się w okresie poprzednim tak du- 
żem zainteresowaniem, jedynie 4% Pożyczka Dolarowa poprą- 
wiła się o Z  05.0,• poza tem zwyżki kursowe uzyskały: 6% Po­
życzka Dolarowa -f- 1%, A  Pożyczka Stabilizacyjna oraz 10% 
Pożyczka Kolejowa -|- 3%. Bez zmiany pozostał kurs 3% Po­
życzki Budowlanej, 5% Pożyczki Konwersyjnej oraz listów za­
stawnych i obligacyj banków państwowych, niżej zaś w porów­
naniu z notowaniami końcowemi okresu poprzedniego ceniona 
była 4% Pożyczka Inwestycyjna: sztuki o Z  1 "25, serje o Z  100 .

Dla l i s t ó w  z a s t a w n y c h  panowała w okresie spra­
wozdawczym tendencja bardzo słaba, pociągając za sobą silne 
obniżenie kursów. Dotyczy to szczególniej listów prowincjonal­
nych, z pośród których najsilniej zniżkowały 10% L. Z. T-wa 
Kredytowego m. Siedlec (— 4^%), pozostałe zaś w granicach 
2 — 2\% W mnieiszym stopniu obniżyły się listy miejskie i ziem­
skie (1— 1'̂ %). Listy zastawne w walucie obcej nadał nie były 
notowane.

W dziale o b l i g a c y j  nieliczne tranzakcje zawierano VI 6% 
Obligacjami Pożyczki Konwersyjnej m. Warszawy 1926 r, po 
kursie dotychczasowym, VIII i IX 6 % Obligacjami tejże pożyczki 
po kursie zniżonym o

Wartość Kurs Kurs Kurs 
nominalna naj- naj- w dn. 

(waluta) wyższy niższy 27III
w Z

Z  w zł. 50 35 75 34 50 35 25
$ 4850 4700 4850

Z  w zł. 100 90 50 87'90 88’00
serje Z  w zł. 100 95 00 95 00 —

w % % n o m i n a ł u
4000 4000 
58-00 5650

1932 Gdańsk *) Berlin ') Wiedeń') Paryż ‘ ) Zurych
22/11 5752—57-64 47'15—47-35 79 56—80-04 284 50 57-45
23/,, 57 52—57 63 79-51-79-99 285-50 —
24 „ 57-52—57-64 H •• 79-56—8004 — —

25/ „ 57-53—57-64 II II II II — —

26',, 57 55—57-66 79-51—79 99 — —
27/ „ 57 52—57-63 II II — 284 00 57-50
1932 Londyn2) Praga1) New-York*) Amsterdam
22 II 30 75 377 20 —379-20 — ___

23 „ u 377-375—379-375 —
24 „ 30-87 377-20 —379-20 —
25/,, n •i 1 —

26' „ 31-00 377 375—379-375 —
27/ „ tl 377-20 —379-20 — —

P O Ż Y C Z K I  P O L S K I E  
N A  G I E Ł D A C H  Z A G R A N I C Z N Y C H 8)

8—13/11 15— 20 II 22—27/11
(maksymum—minimum—ultimo; w nawiasach obroty)

N e w - Y o r k
6% dolarowa 

1920 5 5 -5 5 —55 5 3 ^ -5 5 -5 9 5 8 -5 4 -5 5
(3.000) (6.000) (4.000)

8% Dillon. 
1925 5 7 -5 4 —57 59%—57—57 57— 56—56\

(79.000) (67.000) (30.000)
7% stabilizac. 

1927 56—52^—56 54T/S—53%—54V8 54%—54 —54Vg
(147.000) (82.000) (61.000)

A  Warszawy 
1928 45-38^—45 4 3 -4 2 —42 445/«—43—43

(56.000) (28.000) ( 10.000)
A  śląska 

1928 41%—38V,—41% 44^— 43—44 46% —43—43
(77.000) (24.000) (26 000)

L o n d y n  
7% stabilizac. 

1927 71 8 0 -6 8 8 0 74-15—70-65 — 74-22-72-22—
—70-80 —73-15 -73-22

Z u r i c h  
A  stabilizac. 

1927 53-25-51-75 54 00-53-75
S z t o k h o l.m 
A  stabilizac. grudzień styczeń

1927 — 50—44^ (17.500) 52— 19 (15.000)
P a r y ż  
A  stabilizac. 

1927 6571 -64-60 62-62—61-89 65-21—63-24
M e d i o l a n  
A  włoska 

1924 94-50—9400 95 00—94 50
—94'30 —95-00 (235)

(400)

Z B A N K U  P O L S K I E G O
STAN R ACH U N K Ó W  BANKU POLSKIEGO W  DN. 
20 L UTEGO 1932 R. — Druga dekada lutego przyniosła od­
pływ wa'ut z Banku Polskiego. Rezerwy walutowe wykazały 
spadek tylko z Z  186"0 miljn. do Z  184'8 miljn., przyczem re­
zerwy, wchodzące w skład pokrycia obiegu i natychmiast płat­
nych zobowiązań, obniżyły się o źL 8"2 m Ijn. do Z  61"3 miljn.,

J) Z wyłączeniem transzy francuskiej.

>) Za Z  100.
*) Za £ 1.
3) Kursy — w %%-ach nominału; obroty - 

towych danego kraju.
■ w jednostkach walu-
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żyrowych, głównie zaś wiąże się z odpływem walut i skurcze­
niem się kredytów Banku.

Co do tych ostatnich — to suma kredytów dyskontowych 
wykorzystanych ( urna weksli w portfelu) obniżyła się w de­
kadzie sorawozdawczej tylko o Z  5'9 miljn., osiągając poziom
o Z  129 miljn. wyższy niż przed miesiącem (dn. 20/1), suma 
zaś pożyczek zastawowych skurczyła się o Z  3'2 miljn., osią­
gając — naodwrót — poziom o Z  6'0 miljn. niższy niż przed 
miesiącem. Suma weksli zagranicznych (z eksportu) obniżyła 
się w II dekadzie lutego o Z  1*3 miljn.

Z innych pnzycyj bankowego pokrycia obiegu—zapas monet 
srebrnych i bilonu, przejętych przez Bank na własność, obni­
żył się w dekadzie sprawozdawczej o Z  0'3 miljn., zapas zaś 
papierów procentowych własnych — o Z  01 miljn.i dług 
Skarbu Państwa (kredyt bezprocentowy, którego granica maksy­
malna uchwała Walnego Zebrania Banku podniesiona została 
do Z  100 milin.) pozostał w dalszym ciągu niezmieniony w wy­
sokości tylko Z  2d miljn.

Całe bankowe pokrycie obiegu przedstawiało się następująco 
(w tys. Z ) :  ’ “ -------------------------------------------------------------

_Weksle zagraniczne . . . 
Polskie monety srebrne i bi-

fon- . . . ................
Pożyczki, zabezpieczone za-

stawami ............................
Papiery-OJOC. własne . . . 
Dług Skarbu Państwa . . .

3VI 10 II 20/11
667.272 641.851 635.934
103.470 102.235 100.930

( j r m ) 37.493 37.144

121 513 120.483 117.306
12.432> 12 509 12 396

. 20.000 20.000 20 000
Razem: 961.816 934.572 923.711

natomiast rezerwy, niezaliczone do tego pokrycia  (do  do łącze ­
niu zapasu funtów szterlingów) podniosły  się do  Z  123 5 miljn.

Zapas złota wzrastał w dekadzie sprawozdawczej jedynie 
dzięki drobnemu skupowi złota, dokonywanemu przez oddziały 
Banku, w związku z czem zapas złota zagranicą pozostał nie­
zmieniony w wys. Z  115 6 milin., a tylko zapas złota w skarbcu 
wzrósł z Z  4S6 64 miljn. do Z  486 68 miljn.

Zmiany w stanie rezerw złoto-walutowyzh, stanowiących po­
krycie obiegu biletów i natychmiast płatnych zobowiązań 
Banku, w pierwszych 2 dekadach lutego ilustruje następujące 
zestawienie (w tys. Z ) :

31H 10/11 20! II
Z ł o t o ..................................... 600 487 602.293 602 334
Waluty i dewizy netto . . . 69.086 69.479 61.278

Razem: 669.573 671.772 663.612

W stosunku do sumy obiegu banknotów i natychmiast płat­
nych zobowiązań powyższe pokrycie złoto-walutowe wynosiło 
w dn. 20/11 50'55%, gdy w dn. 10 II 49*89% i w dn. 31/1 48’35% 
(statutowe minimum 40%). Pokrycie samem złotem stanowiło: 
w dn. 20/11 45‘88°j<. w dn. 10 II 44'73%, w dn. 31/1 43 37% (sta­
tutowe minimum 30'!).

Wzrost procentu pokrycia w II dekadzie lutego mimo spadku 
sumy pokrycia (rezerw) tłumaczy się jednoczesnem zmniejsze­
niem się sumy obiegu biletów i natychmiast płatnych zobowią­
zań Bmku, mianowicie z Z  1.346'6 miljn. do Z  1.312 8 miljn. 
Właściwie obniżył się tylko — jak zwykle w środku miesiąca 
obieg biletów bankowych (z Z  1.111*5 miljn. do Z  1.0689 
miljn.), podczas gdy drugi składnik — natychmiast płatne zobo­
wiązania — wykazał wzrost z Z  235*0 miljn. do Z  243'9 milin.

Zwyżka zobowiązań powstała naskutek zwiększenia się lokat 
na rachunkach żyrowych— z Z  212 6 miljn. do Z  2216 miljn., 
przvezem zwyżkowały tylko lokaty na rachunkach prywatnych 
(z Z  180*2 miljn. do Z  1931 miljn.), podczas gdy lokaty kas 
państwowych obniżyły się l^kko (z Z  32’5 miljn. do Z  28’5 
milin.).

Spadek obiegu w II dekadzie lutego o Z  33 8 miljn. do po­
ziomu o Z  10'4 milin. niższego niż w dn. 20/1 stanowi w nie­
znacznym stopniu odpowiednik wzrostu lokat na rachunkach

Emisja skarbowa wykazała w dekadzie sprawozdawczej spa­
dek stosunkowo dość zn-aczny, bo z Z  235'3 miljn. do 
Z  230 8 miljn. Na sumę tę składa się: 1) obieg biletów pań­
stwowych (5 zlotowych — podlegających już tylko wymianie) 
w wys. Z  1*3 milin. (w dn. 10/(1 Z  1*3 milin ), 2) obieg monet 
srebrnych (5-. 2- i 1 zlotowych) w wys. Z  159'7 miljn. (w dn. 
10/11 Z  162 5 miljn.), 3) obieg bilonu niklowego i bronzowego 
w wys. Z  69'8 miljn. (w dn. 10/11 Z  71*5 miljn.).

P R Z E G L Ą D  Z A G R A N I C Z N Y
P O R Z Ą D K O W A N I E  W I E L K I C H  B A N K Ó W  

I P R Ó B Y  R U S Z E N I A  K O N J U N K T U R Y  W  N I E M C Z E C H
AJDONIOŚLEJSZYM wypadkiem ostatnich ty­

godni w dziedzinie gospodarczej w Niemczech 
było og’oszenie w dn. 22/11 rozporz ądzania do­

raźnego (ta forma ustawodawcza stała się już nor­
malną od blisko roku), dotyczącego t. zw. „reformy 
bankowej". Spodziewano się jej oddawna, wiadome 
było, że trzech wysokich urzędników (Ernst, Norden, 
Friedrich) pracują nad nią od kilku tygodni, ale 
praca ta toczyła się w takiej ścisłej tajemnicy, że 
nic konkretnego nazewnątrz się nie przedostawało, 
Najlepiej informowani twierdzili, że reforma będzie 
dotyczyć całego systemu bankowego i że zaczerpnie 
się dużo z wniosków, zawartych w projekcie Wa- 
gemanna. Tymczasem nowe rozporządzenie doraźne 
zajmuje się wyłącznie rekonstrukcją i sanacją bilan­
sów 6 wielkich banków i dokonywa 2 fuzyj, nato­
miast poza temi, zresztą doniosłemi, pociągnięciami, 
niema żadnych przymusowych regulacyj systemu, 
czego się jedni obawiali, a drudzy spodziewali.

Rozpatrując motywy gospodarcze, jakie mogły 
skłonić Rząd R/eszy do zajęcia się dzisiaj zagadnie­
niem wielkich banków, musimy powiedzieć, że na­
stąpiło to albo zapóźno albo zawcześnie. Jedynie 
tylko względy polityki wewnętrznej mogły wymagać

zrobienia tego kroku dzisiaj właśnie i tylko z uwagi 
na nie można przyznać, że zrobiony on został we 
właściwym czasie. Inaczej mówiąc, decydowały tu 
znowu momenty wewnętrzno-polityczne, podobnie 
jak przy wydawaniu rozporządzenia doraźnego z dn. 
8 /XII r. ub. Mamy więc znowu do czynienia z aktem 
politycznym, posługującym się tylko materją gospo­
darczą.

Jeżeli zważymy, że od dn. 13/VII r. ub. banki nie­
mieckie, słusznie czy niesłusznie, stoją pod obstrza­
łem zarzutów niewłaściwej gospodarki, a co gorsze, 
błędnej polityki, że pewne koła obarczają je nawet 
winą za załamanie się niemieckiego rynku kredyto­
wego w owym pamiętnym dniu, to zrozumiemy, że 
podtrzymanie zaufania do nich przez jakąś gruntowną, 
a przynajmniej efektowną, reformę było sprawą 
pilną. Brak tego zaufania wyrażał się przecież wy­
cofywaniem wkładów bankowych, na tle ogólnej nie­
pewności oraz obaw o pewne poszczególne insty­
tucje. Rezultatem tego była niemożność udzielania 
kredytów przez banki, zmuszone do trzymania naj­
większych możliwie rezerw płynności, a stąd wzmo­
cnienie deflacji i ograniczenie produkcji społecznej. 
Z tego względu reforma z dn. 22 II przychodzi za-
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późno. Z drugiej strony jednak można żywić po­
ważne wątpliwości, czy dzisiejsza sytuacja konjun- 
kturalna jest dla sanacji odpowiednia. Przedsiębierze 
się znaczne skreślenia kapitału i rezerw, t. zn. uznaje 
się cały szereg pozycyj kredytowych za straty. Kie­
rownik największego instytutu bankowego Deutsche- 
Disconto, Dyr. Wassermann, wyraża następujący po­
gląd: „o ile nie nastąpią wstrząsy o znaczeniu trzę­
sienia ziemi, można przypuszczać, że D.-D. Bank 
w walce między zniżką kosztów i spadkiem wkła­
dów nie ulegnie. Jeżeli nie nastąpi ożywienie, a mia­
nowicie w efektach, może mimo to rezultat interesów 
być nienajgorszy” . Min. Skarbu Rzeszy oświadczył 
zaś, że odpisane zostało wszystko, co musiało być 
uważane za stracone, istnieją zaś odpowiednie re­
zerwy na zabezpieczenie i przed dalszemi stratami, 
które mogą jeszcze wyniknąć.

Tu jednak nasuwa się pytanie, czy właśnie ze 
względu na rozwijającą się nadal depresję aktywa 
banków nie zostały przecież za wysoko oszacowane. 
Trzeba się liczyć także i z tem, że dłużnicy sano- 
wanych banków, wiedząc o znacznych skreśleniach, 
nie będa bardzo pochopni do wyrównywania swych 
zobowiązań. Jest jednak możliwa i poprawa kon- 
junktury. Kto wie, czy pewne nadzieje w tym kie­
runku nie wiążą się z przypływem nowych środków 
kredytowych z kas Rzeszy i Reichsbanku. W takim 
razie pytanie brzmiałoby odwrotnie: czy aktywa nie 
są szacowane za nisko? Jedno jest pewne, że ze 
względu na zupełnie niewyjaśnioną sytuację kon- 
junkturalną reforma bankowa przyszła zaw- 
cześnie.

Nie bardzo jasna pozostaje kwestja wzrostu wpły­
wów Państwa w dziedzinie bankowości. Nie da się 
zaprzeczyć, że udział RM 252 milin. w ogólnym 
kapitale samowanych banków RM 554 miljn. jest 
bardzo znaczny. Minister Skarbu Rzeszy i Prezydent 
Banku Rzeszy oświadczyli, że jest to tylko przejścio­
wa, pomocnicza konstrukcja, najśpieszniejszy powrót 
akcyj w ręce prywatne uważają oni za konieczny, 
ile że tylko przedsiębiorca prywatny może zdobyć 
się na dostateczną dozę energii i pomysłowości, by 
uzdrowić gospodarstwo niemieckie. Nie da się jednak 
zaprzeczyć, że od pamiętnych dni lipcowych udział 
Państwa w bankowości niemieckiej znacznie wzrósł, 
oraz że w pewnych pociągnięciach w lipcu i sierp­
niu, do tej dziedziny się odnoszących, Rząd Rzeszy 
najwyraźniej kokietował z socjalistami, stwarzając 
przynajmniej pozory dążenia do upaństwowienia 
banków. Nie da się przewidzieć dzisiaj, czy ten 
udział Państwa istotnie zostanie lak rychło i chętnie 
zlikwidowany, jak to się dzisiaj zapowiada — nikt 
przecież nie przypuszcza, żeby obietnice Rządu Brii- 
ninga były w całości honorowane przez następne 
rządy. Jedno można stwierdzić, że to wzmożenie 
bezpośrednich wpływów państwowych w bankowo­
ści niemieckiej jest jednym ze skutków polityki za­
granicznej Niemiec (głównie protokół wiedeński 
i podkopywanie reparacyj) i stanowi jedną z pozycyj 
rachunku, którą bankowość niemiecka musi za tę 
politykę płacić.

Ważnym momentem obecnej sanacji jest fakt no­
wych fuzyj. Dwa olbrzymy bankowe Dresdner Bank 
i Darmstadter-National zostają zespolone, ostatni zaś 
wielki bank prowincjonalny na zachodzie Niemiec, 
Barmer Bank Verein, zostaje wchłonięty przez ber­
liński Commerz u. Privatbank. Ze strony Rządu Rze­

szy zastrzeżono się, że fuzje te nie były przez Rząd 
narzucone, owszem, inicjatywa wyszła z kół zainte­
resowanych. Fakt połączenia się Danat - Banku 
z Dresdner-Bankiem tłumaczy się niezawodnie tem, 
że Rząd Rzeszy, będąc zainteresowany w obu tych 
przedsiębiorstwach, owszem, nawet zmuszony do 
zajęcia się ich losami, nie chciał stwarzać dwóch 
instytucyj, konkurujących z sobą, i to bezpośrednio, 
na tym samym terenie. Wchodziła tutaj także w grę 
oszczędność na kosztach własn\ch przez połączenie 
filij. Długi czas nad tem debatowano, gdyż przez to 
posunięcie wyrzuca się kilka tysięcy urzędników na 
bruk — w rezultacie jednak zdecydowano się na to, 
stwarzając osobny fundusz odszkodowawczy RM 20 
miljn. z pieniędzy rządowych. Nowy bank „mamuto­
wy" wysunie się na pierwsze miejsce co do wielkości, 
zajmowane dotychczas przez Deutsch-Disconto; czy 
obawy o ociężałość ruchów i zbiurokratyzowanie 
kierownictwa w tak olbrzymim instytucie są uspra­
wiedliwione — to okaże przyszłość. Druga fuzja — 
Barmer Bank Verein i Commerz und Privat Bank — 
stanowi wręcz odwrotny krok od spodziewanego. 
W czasie obrad komisji 3 geheimratów nad reformą 
bankową utrzymywała się bowiem pogłoska, jakoby 
zamiarem Rządu było zdecentralizowanie systemu 
bankowego przez podział filij berlińskich banków 
między największe instytucje prowincjonalne. Tej kon­
cepcji jednak zupełnie zaniechano, owszem, wzmoc­
niono jeden z berlińskich grosbanków kosztem Bar­
mer Bank Vereinu, który się cieszył dobrą opinją, 
ale stracił zupełnie aktywność kredytową dzięki 
temu, że w drodze interwencji wykupił 65% swoich 
akcyj.

Przyjrzyjmy się jeszcze jakie skutki ta sanacja 
bankowa wywołuje obecnie w gospodarstwie nie- 
mieckiem, i jakie mogą być przypuszczenia co do 
wpływu jej na dalszy rozwój stosunków. Z kapitału 
RM 840 miljn. i RM 294 miljn. rezerw, posiadanych 
przez 4 berlińskie grosbanki, pozostało RM 444 miljn. 
plus RM 85 miljn. rezerw. Jest to właśnie sankcjo­
nowanie stanu faktycznego przez odpisanie od kapi­
tału i rezerw tych strat, które należy uważać za 
poniesione. Wielką część z tego, bo Misko 40%, po­
niosą banki same, posiadające ogromne portfele 
swoich akcyj, dalej Skarb Państwa, a najmniejszą — 
prywatni akcjonarjusze. Ta dzis:ejsza strata jest 
czysto rachunkowa, owszem, może się nawet przy­
czynić do wzrostu kursu prywatnego akcyj, wobec 
wyjaśnienia sytuacji. Natomiast zaprzeczyć się nie 
da, że spisanie kapitałów zakładowych stanowić bę­
dzie znaczną ulgę dla rachunku rentowności odnoś­
nych banków. Strat, istotnie poniesionych, to nie 
zmniejszy, ale zwolni banki od obowiązku wypłaca­
nia dywidend — czasem, dla utrzymania prestiżu, 
zbyt wysokich, jak w latach 1929— 1930 — a rów­
nocześnie przywróci rezerwy do ich właściwej roli 
(chyba, że przy dalszej niepomyślnej konjunkturze 
one znowu stopnieją), l o  zwiększenie rentowności 
kapitału bankowego, dokonane drogą operacyjną, 
może stanowić punkt wyjścia do dalszych posunięć 
w dziedzinach, równie silnie obciążonych dzięki 
przeinwestowaniu, jak żegluga lub ciężki przemysł. 
Byłoby to odważnem zamknięciem jednego rozdziału 
dziejów gospodarczych, a otworzeniem drugiego — 
może zbyt odważnem, by zdecydował się na nie 
ten czy inny Rząd Rzeszy przed załatwieniem spra­
wy reparacyjnej.
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Nowe rozporządzenie doraźne upoważnia Rząd do 
udzielenia kredytów aż do RM 650 miljn., z czego 
RM 250 miljn. a fonds perdu. Może to Rząd zro­
bić tylko w formie emisji bonów skarbowych, dys­
kontowanych przez Bank Rzeszy, gotówki bowiem 
nie posiada (chyba z emisji bilonu). Bank Rzeszy 
ze swojej strony przyczynia się kwotą do RM 200 miljn. 
Technicznie da się to przeprowadzić bez zmiany 
ustawy bankowej, tylko przez zakupno akcyj Gold- 
discontbanku, który na ten cel już podniósł swój 
kapitał zakładowy. Częściowo pójdzie na ten cel 
zysk Banku Rzeszy za 1931 r. Jakie środki pieniężne 
przypłyną z tego tytułu do banków — tego na pod­
stawie do dzisiaj ogłoszonych liczb jeszcze ściśle 
oznaczyć się nie da. Jednakowoż stwierdzić musi­
my, że nastąpi pewne rozszerzenie kredytu. Już . 
z obserwacji bilansów Banku Rzeszy od połowy 
stycznia widać było, że w wewnętrznych stosunkach 
kredytowych następuję odprężenie, silniejsze od se­
zonowego. Tłumaczy się ono w znacznej części 
likwidowaniem przez banki wierzytelności z rachun­
ków bieżących, redyskontowanych za żyrem Akzept 
u. Garantiebanku w instytucji emisyjnej. Można 
było się domyślać, że ten luz wyzyskany zostanie 
dla celów reformy bankowej. Rzeczywistość po­
twierdziła, ale i przewyższyła te domysły. Dzisiej­
sze rozszerzenie kredytów, spozierające jednem okiem 
na projekty Wagemanna, a drugiem kokietujące 
z przykładem amerykańskim, jest tak blisko od in­
flacji (czy może, używając modnego wyrażenia: re- 
deflacji), że istotnie trudno jest dostrzec granicę.

Mamy więc znowu objaw sztucznego rozszerzania 
kredytów, zwiększania papierowej siły kupna w kraju, 
i to na niekorzyść realnej, już istniejącej, a znajdu­
jącej sw j wyraz w stosunku obrotu towarów do 
obiegu. I to się dzieje na marginesie akcji zniżania 
cen, akcji, Której odnośnie do cen związanych i płac 
zarobkowych trzeba przyznać, ż i przygotowuje teren 
do poprawy konjunktury. Rozwadnianie siły kupna 
przez nowe kredyty staje wpoprzek tej akcji, cho­
ciaż niezawodnie łagodzi przebieg procesu deflacyj- 
nego i stąd, ze względów społecznych, może być 
n'.wet uznane za konieczne. Nie wątpimy, że za­
równo Rząd Rzeszy, jak i kierownictwo Reichsbanku, 
obawiające się złych skutków inflacji, wystrzegać się 
będą wszelkiej przesady. Rzecz to bynajmniej nie 
łatwa, jeżeli cały ciężar tak doniosłych i trudnych 
spraw, jak finansowanie pomocy dla Wschodu, finan­
sowanie eksportu, zwłaszcza sowieckiego, a wreszcie 
sanacja bankowa, spada prawie wyłącznie na barki 
instytucji emisyjnej. A  do sanowania jest jeszcze 
w Niemczech dużo, choćby wspomnieć tylko o że­
gludze lub o ciężkim przemyśle, którego największy 
filar — związek stalowni —  ogłosił właśnie bilans 
deficytowy. Cała nadzieja, że kiedyś roztaje wreszcie 
rezerwa w postaci stezauryzowanych pieniędzy w wy­
sokości jakiegoś miljarda marek.

O ile więc, z wszelkiemi zastrzeżeniami, możemy 
przyznać rację wyższej konieczności takim manipula­
cjom pieniądza, których celem jest załagodzenie po­
łożenia społecznego, o tyle jednak nie możemy zgo­
dzić się z takiemi pomysłami, które, dążąc do takiej 
samej manipulacji, uzasadniają ją argumentami czysto 
ekonomicznemi. A mamy znowu do zanotowania 
inicjatywę w tym zakresie, i to nie byle jaką, bo 
podpisaną przez ogólnoniemieckie zrzeszenie związ­
ków zawodowych. Plan, opracowany przez znanych

3 działaczów (Tarnów, Baade, Woytinsky) ma na 
celu „sfinansowanie udzielenia pracy", żąda przy­
ciągnięcia do procesu produkcyjnego całego szeregu 
bezrobotnych, oczywiście z pomocą rozszerzenia 
kredytów, i uzasadnia to żądanie temi mn. w. argu­
mentami: ostatnia zniżka cen nie wyrównała zniżki 
płac zarobkowych, owszem, z tej racji urosły dla 
przemysłu oszczędności w wysokości jakichś 
RM 200 miljn. miesięcznie. Jeżeli te oszczędności 
mają służyć tylko do wzmożenia zysku od kapitału, 
to nie pójdą ani na rozszerzenie konsumpcji przed­
siębiorców, ani na inwestycje, ale raczej na spłatę 
długów bankowych. Z tego, twierdzą projektodawcy, 
gospodarstwo nie będzie miało żadnej korzyści. 
Nawet płynność banków na tem nie skorzysta, bo 
ścieśnienie siły kupna, koncentrujące się na pewne 
przemysły, wywoła tam dalsze zaburzenia, bankruc­
twa i t. d., pociągające za sobą straty banków. 
Irzeba więc te pieniądze skierować w takie miejsce, 
gdzie będą one mogły popchnąć naprzód konjunkturę. 
Nie można ich poproś tu odebrać przedsiębiorcom, bo 
zniweczy się przez to spadek kosztów produkcji, ale 
można je skompensować przez rozszerzenie kredytów 
w równych rozmiarach. Te nowe kredyty możnaby 
wprawdzie użyć na wzmożenie konsumpcji robotniczej, 
ale z różnych względów lepiej jest za nie przepro­
wadzić pewne inwestycje np. wzmocnienie sieci ko­
lejowej, drogowej i t. p. Nie chodzi tu tak bardzo
o rentowność takich budowli, ile o to „żeby robot­
nicy otrzymywali płacę i za nią robili zakupy. 
Wówczas działanie zniżki płac, prowadzące obecnie 
do ścieśnienia siły kupna, będzie sparaliżowane przez 
rozszerzenie kredytu. Niebezpieczeństwo dla waluty 
nie zaistnieje, gdyż do towarów, wyprodukowanych 
z dodatkowych kredytów, będzie stosować się prawo 
degresji kosztów. Dzięki lepszemu wyzyskaniu wy­
dajności warsztatów produkcji spadną koszty własne, 
zaczem co najmniej ten sam poziom cen jest zapew­
niony. Co do techniki finansowania tych dodatko­
wych kredytów niema jeszcze porozumienia między 
zwolennikami tego rozwiązania, którzy wahają się 
między dyskontem weksli skarbowych a redyskon­
tem weksli prywatnych — oczywiście jedno i dru­
gie w Banku Rzeszy. Jednakowoż zgadzają się oni 
w tem, że z całej sumy kapitału nowoinwestowanego 
trzeba będzie tylko jakich RM 150 miljn. nowych 
not, a to z powodu szybkiego powrotu pieniądza do 
banku. Oczywiście (to się przecież povvtarza we 
wszystkich absolutnie projektach tego rodzaju) im­
puls początkowy, dany jednej gałęzi produkcji, udzieli 
się sąsiednim, ożywi się konsumpcja, rynek walorów, 
zwiększą się oszczędności, no i wkońcu polepszenie 
konjunktury ruszy na całej linji. Chodzi tylko o to, 
żeby ten pierwszy impuls, ten start, był dokonany 
we właściwem miejscu, stąd też absolutnie pierwszeń­
stwo we wszystkich planach ożywienia konjunktury 
mają przemysły budowlane, wiążące się przecież 
z tylu dziesiątkami innych gałęzi.

Inicjatorom planu nie daje to spać, że jakieś nad­
wyżki, osiągnięte podobno przez produkcję, mogą 
pozostać niewyzyskane dla robotników. Trzeba im 
przyznać rację, że nadwyżki takie — co do których 
wysokości nie możemy się wdawać w dyskusję — 
mogą być, jako siła kupna, zupełnie stracone dla 
kraju, o ile są zużyte na zapłacenie długów zagra­
nicznych wzgl. wyeksportowane, bez kompensaty 
w formie dopływu obcego pieniądza wzgl. towaru,
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co na jedno wychodzi. Mniej już jest słuszności 
w argumencie, że spłata długów w bankach zostanie 
zrównoważona stratami tychże, skutkiem ogranicze­
nia produkcji. Ze sita nabywcza ludności się skur­
czyła — to pewne. Drugi pewnik to ten, że kry­
zys robotniczy, i jego zaostrzenie się w ostatniej 
faż e, jest wynikiem rozwinięcia się kryzysu kredy­
towego, a także wynikiem prób zaradzenia temuż 
przez zniżkę stopy procentowej. Z faktu jednak, że 
właśnie kryzys kredytowy trwa w całej pełni, nie 
można wysnuwać wniosku, że konjunktura da się 
poprawić przez posunięcia na rynku pracy i mani­
pulacje kredytowe. Gromadzenie się pieniądza w ban­
kach, stanowiące jedno z elementarnych znamion 
okresu depresji, stanie się punktem wyjścia do po­
prawy wtedy dopiero, gdy pieniądz ten zacznie być 
płynny w znaczeniu gospodarczem, a nie technicz­
no-bankowem, t. j. kiedy będzie chętny do angażo­
wania się i kiedy zacznie wywierać wpływ na ry­
nek kapitałowy. Do tego jejnak brakuje zasadni­
czego warunku, t. j. zaufania w pewność lokat 
przyczem niewyjaśnione stosunki wewnętrzno- i ze- 
wnętrzno - polityczne odgrywają w Niemczech rolę 
decydującą. Jakże może być mowa o jakiemś star­
cie, kiedy iskra, z trudem wytworzona, nie znajduje 
materiału palnego! Impuls, dany w takich okolicz­
nościach, choćby się rozszedł i po kilkudziesięciu 
gałęziach przemysłu, skończy się rychło na niczem. 
A  gdyby, w czasie stosowania planu takiego rodza­
ju, istotnie rozpoczęła się, z samoistnych, organicz­
nych powodów, poprawa konjunktury, to miałaby, 
obok innych trudności, do zwalczenia skutki inflacji, 
z urzeczywistnieniem takiego planu połączone.

I właśnie dlatego, że impuls do ożywienia kon­
junktury może wyjść z zagranicy i przenieść się na 
Niemcy w formie dodatkowej siły kupna, nie mogą 
sobie Niemcy pozwalać na żadne takie ekstrawa­
gancje, które najlepiej nawet uzasadnione djalektycz- 
nie, wywrą jednak zagranicą nieuchronnie to wra­
żenie, że się walutę psuje i powrót do poprawy 
utrudnia.

Partja socjal - demokratyczna, która dotychczas 
sprzeciwiała się wszelkim formom inflacji, i tym ra­
zem nie przychyla się do wyżej omówionego planu, 
ale przygotowuje do Parlamentu inne wnioski. Mają 
one na celu wzrost zatrudnienia; wszelako bez eks­
perymentowania z walutą, albo w drodze wielkiej 
pożyczki wewnętrznej, albo też przez zużytkowanie 
funduszów, płynących z podatku domowo-czynszo- 
wego. Zmobilizowanie pochowanych po domach bank­
notów dla celu tak mało atrakcyjnego, jak roboty 
publiczne (tyle było słusznej krytyki w ostatnich 
czasach za rozrzutne szafowanie pieniędzmi podat- 
kowemi na ten cel!) jest czystą utopją. Ujęcie zaś 
gminom paruset miljonów z podatku domowo-czyn- 
szowego i wydanie ich na płace robotnicze to jest, 
biorąc z punktu widzenia gospodarstwa narodowego, 
tylko przełożenie z kieszeni do kieszeni. Jak zatkać 
wówczas dziurę w budżetach samorządów, które 
w ogromnej c 2 ęści są deficytowe? Chyba, że się 
liczy na to, iż ubytek stąd powstały zapłacą podat­
nicy, któremi jednak nie będą klienci i wyborcy so­
cjalnej demokracji.

Żadnemu z tych projektów nie można rokować 
urzeczywistnienia. W obec ostrożności Rządu Rzeszy 
pójdą one z pewnością wszystkie do archiwów, jak 
poszedł w jesieni projekt Min, Gospodarki Rzeszy, 
również usiłujący podnieść zatrudnienie przez ro­
boty publiczne i również z pomocą „inflacyjki” . 
Zbyt wiele ekwilibrystyki wymagało utrzymanie wa­
luty na poziomie, żeby ją teraz narażano lekkomyśl­
nie i tylko dla korzyści partji, która i tak musi 
Rząd popierać, ze strachu przed prawicą. Faktem 
jest jednak, że siła kupna w Niemczech topnieje, 
a z nią razem dochody związków prawno-publicz- 
nych. Jak zostaną zrównoważone budżety Rzeszy 
i samorządów po dn. 1 kwietnia — tego nikt sobie 
wyobrazić nie może. Z , tej strony zarysowuje się 
nowe widmo inflacji.

Berlin, dn. 29 lutego 1932 r.

W .  H. H.

K R O N I K A  Z A G R A N I C Z N A
M. IN .  N A  P O D S T A W I E  R A P O R T Ó W  I D O N I E S I E Ń  P O L S K I C H  P L A C Ó W E K  Z A G R A N I C Z N Y C H

O G Ó L N E
s p a d e k  d z i a ł a l n o ś c i  e m is y j ­
n e j  W 1931 R. — W r. ub. ze szcze­
gólną silą objawiło się zmniejszenie emisji 
walorów, stanowiąc jeden z najbardziej 
typowych objawów osłabienia działalności 
gospodarczej i braku zaufania. Zjawisko 
to wystąpiło z największą siłą w Anglji, 
gdzie emisje wyniosły w 19i9 r. £ 362 miljn., 
w 1930 r. spadły do £ 236 miljn., a w r. ub. 
do £ 88 miljn. Przedsiębiorstwa przemy­
słowe i finansowe zaabsorbowały w r. ub. 
£ 43 miljn. wobec £ 100 miljn. w 1930 r, 
i powyżej £ 200 miljn. w 1929 r. ; emisja 
walorów zagranicznych wyniosła w 1929 r. 
£ 40 miljn., w 1930 r. £ 39 miljn. i w r 
ub. już tylko £ 9 milin., podczas gdy 
w bezpośrednio powojennym roku, 1918, 
emisje te stanowiły równowartość £ 57 
miljn. W Stanach Zjedn. Am. emisje wy­
niosły w 1929 r. 8 10 miljd., w 1930 r.
S 7 mil|d. i w r. ub. $ 3 miljd. We Fran­
cji w tych samych latach—fr. fr. 15 milid., 
22 mil|d. i 16 miljd.; w Niemczech — RM

3'25 miljd., 2’5 miljd. i 2 miljd.; w Szwaj­
carii — fr. szw. 800 miljn., 600 miljn. 
i 400 miljn.

F RA NC J A
ZAOSTRZENIE K R YZY SU . — Osta­
tnie miesiące przynoszą ze sobą gwał­
towne pogłębianie się objawów kryzyso­
wych we Francji. Ewolucja ta jednak nie 
osiągnęła jeszcze swojego punktu szczy­
towego. O spadku obrotów gospodar­
czych świadczy obniżanie się wskaźnika 
produkcji, które poniżej podajemy:

S/y- Gru- 
1929/30 1927 czeń dzień 

1931 1931
Ogólny

wskaźnik 110 144 133 111
Przemysł ma­

szynowy 114 162 144 118
Przemysł bu­

dowlany- . 80 142 130 122

Przemysł 
włókien­
niczy . . 89 97 83 59

Produkcja 
węgla . . 120 130 122 105

Spożycie 
węgla . . 103 125 111 102

Produkcja 
siali . . . 112 133 117 82

Spożycie 
stali . . . 106 159 132 105
Jak widzimy, poziom produkcji prze­

mysłowej z końcem r. ub. powrócił mniej 
więcej do poziomu z 1927 r., t. j. okresu 
kryzysu stabilizacyjnego, przyczem wskaź­
nik wytwórczości włókienniczej i stalo­
wej spadł w jeszcze znacznieiszym sto­
pniu. O ciągłem pogłębianiu się przesi­
lenia świadczy również wskaźnik ruchu 
kolejowego. Wpływy towarzystw kolejo­
wych wynosiły w styczniu r. b. o 17'34% 
mniej, niż w styczniu r. ub., a ilość za­
trudnionych wagonów o 16'65% mniej.

Drugim momentem, świadczącym o trud- 
; nościach gospodarczych Francji, jest po­
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garszanie się jej sytuacji w dziedzinie 
międzynarodowych obrotów handlowych. 
Zarowno wywóz wyrobów wykończonych, 
jak i przywóz surowców spadt met^lko 
znacznie poniżej poziomu z 1927 r., ale 
nawet poniże| poziomu z 1913 r. Przyj­
mując mianowicie wskaźnik 100 jako równy 
poziomowi z 1913 r., uzyskujemy nastę­
pujące liczby: Wywóz wyrobów fabrycz­
nych wyniósł 167 w 1927 r., 181 
w 1929,30 r., 129 w styczniu 1931 r. oraz 
100 w styczniu 1932 r. Przywóz surowców 
wyniósł: 122 w 1927 r., 144 w 1929/3j r„ 
124 w styczniu 1931 r., a 99 w styczniu 
r. b. Wywoź towarów gotowych spadł 
przeto do połowy poziomu z 1929 r.

W dziedzinie tej właściwie tylko zano­
tować można jeden jedyny objaw dodatni, 
t. j. zmuiejszanie się deficytu bilansu han­
dlowego. Odbywa się ono jednak kosz­
tem zacieśniania się obrotów handlowych 
Francji. Deficyt ten wyniósł, mianowicie, 
w styczniu r. b. 534 miljn. fr. wobec 
709 milin. fr. w grudniu r. ub., a 1.401 n.il|n,fr 
w czerwcu r. ub. Oczekują, iż ostatnie 
posuń,ęcia, ograniczające przywóz, wywrą 
skutek w najblizszym czasie, i że deficyt 
bilansu handlowego Francji będzie się 
znacznie zmniejszał w przyszłości.

Podobnie, jak i w innych krajach, tak
i we Francji ceny hurtowe wzrosły znacz­
nie silniej niż ceny detaliczne. Obecnie 
jednak spadek cen detalicznych i kosz­
tów utrzymania odbywa się w nieznacz­
nym stopniu: znacznie wolniej niż zda­
wałoby się wynikać z wskaźników cen. 
Wskaźniki te przedstawiają się następu­
jąco:

1929/30
Sty­
czeń

Listo­
pad Luty

1931 1931 1932
Ceny hur­

towe . . 653 493 417 414
Ceny deta­

liczne . . 649 649 555 561
Koszty utrzy­

mania . . 624 620 566 —

Zarówno stabą zniżkę cen jak i sto­
sunkowo późne obniżanie się płac przy­
pisywać należy w pierwszym rzędzie nad­
miernie protekcjonistycznej polityce w sto­
sunku do rolnictwa.

Liczba oficjalnie notowanych całkowi­
tych bezrobotnych przekroczyła 260 tys. 
osób; rzeczywista liczba betrobotnych 
wynosi obecnie co najmniej 800 tys., mimo 
iż 100 tys. cudzoziemskich robotników 
opuściło Francję. Poziom plac obniża się 
powoli. Podczas gdy w okresie 1929 30 r. 
wynosił on 726, a z końcem r. ub. 700, 
obecnie wynosi 687, czyli obniżył się 
w ogolności zaledwie o około 5!„.

Na rynkach pieniężnych daie się zau­
ważyć wzrastaiące. nagromadzenie kapi­
tałów, a to pod wpływem masowego do­
pływu wkładów zagranicznych oraz re- 
patrjacji krótkoterminowych kredytów 
francuskich. Paradoksalnie przedstawia 
się sytuacja na rynkach kapitału długo­
terminowego. Mimo zaniku akcji emisyj­
nej stopa procentowa od lokat długoter­
minowych wzrasta. Przeciętne oprocento­
wanie obi gacyj przemysłowych wzrosło 
z 4'60% w Ucie r, ub. do 5‘45°(i w gru­
dniu r. ub. Ostatnia pożyczka państwowa 
była emitowana na 4 ^  zamiast 4%, jak 
dotychczas. Ten stan rzeczy jest następ­
stwem wzmożonego kryzysu zaufania 
oraz zaniechania konwersji rent państwo­
wych na niżej oprocentowane.

Hynny kapitał jest jednakże bądć to 
tezauryzowany, czem tłumaczy się wzrost

obiegu pieniężnego do 85 miljd. fr., bądź 
też kieruje się ku giełdzie, na której od
2 miesięcy panuje tendencja zwyżkowa. 
Wskaźnik giełdowy, który osiągnął naj- 
wyzszy poziom 548 w 1929 r„ spadł na­
stępnie do 366 z początkiem, a 224 z koń­
cem 1931 r., ponownie podniósł się w po­
łowie lutego do 269. Objaw ten ma jednak 
charakter sztuczny i nie może świadczyć 
bynajmniej o poprawie stanu finansowego 
kraju. Przesilenie pod względem finanso­
wym bowiem coraz bardziej zaostrza się,
o czem świadczy wzrastająca liczba upa­
dłości. Liczba upadłości wynosiła miano­
wicie w 1929/30 r. 87, z początkiem r. ub. 
109, w grudniu r. ub. 136, a w lutym 
r. b. 138.

S T A N Y  ZJEDN.  AM.
Z N IŻ K A  S T O P Y  D Y S K O N T O ­
W E J .— W dn. 26 ub. m. Federal Re­
serve Bank of N ew -York obniżył swą 
stupę dyskontową z 3ij% na 3%. L)ecyz|a 
ta jest dalszym konsekwentnym krokiem 
w polityce redeflacyjnej, zainicjowanej 
przez bill Glass Steagall, i komentowana 
jest jako dowód, że amerykańska poli­
tyka finansowa iść będzie po obranej 
drodze niezależnie od wszelkich czynni­
ków zewnętrznych; zwraca się uwagę na 
to, że znizka dyskonta dokonana została 
w okresie, gdy odpływ złota bynajmniej 
nie ustał. Niewątpliwie, znacznem uła­
twieniem dla nowojorskiego Banku Fede­
ralnego było uprzednie obniżenie dyskonta 
w Auglji i krajach skandynawskich. Je­
dną z bezpośrednich podniet do redukcji 
stopy dyskontowej była chęć szybkiego 
ożywienia rynku dla wzmocnienia walki 
z tezauryzacją i przedewszystkiem dla stwo­
rzenia dobrych warunków lokaty dla no- 
wycn papierów wartościowych, emitowa­
nych przez Rząd. Zamierzenia te zostały —
o ile można obecnie sądzić — osiągnięte. 
W chwili opublikowania decyzji Federal 
Reserve Banku czynne były ze względu 
na różnicę czasu giełdy kalifornijskie, 
które zareagowały natychmiastową zwyżkę 
kursów. Przewiduje się, że wślad za Fe­
deral Reserve Bank of New-York pójdą 
w najbliższym czasie inne banki fede­
ralne.

D A N J A
REGLAM ENTACJA D E W IZ. -  Obie
izby Parlamentu uchwaliły ustawę, mają­
cą obowiązywać do końca marca r. b., 
a wprowadzającą obowiązek odstępowa­
nia Bankowi Narodowemu w Kopenhadze 
wszelkich walut i dewiz zagranicznych, 
niezaleznie od ich rodza|u. Utworzona 
też zostaje centrala dewiz, która przy­
dzielać ma dewizy zagraniczne prze­
dewszystkiem dla importu surowców i u- 
rządzeń, niezbędnych dla produkcji eks­
portowej, a w drugim dopiero rzędzie dla 
importu na potrzeby konsumpcyjne rynku 
wewnętrznego.

H O L A N D J A
P R O J E K T  O G R A N I C Z E N I A  IM- 
POR 1 U W ĘGLA. — W związku z trud­
nościami finansowemi holenderskiego prze­
mysłu górniczego przed kilku tygodniami 
Związek Właścicieli Kopalń, a ostatnio 
Niderlandzki Związek Górników— złożyły 
Kządowi memoriał, dotyczący potrzeby 
szybkiego wydania zarządzeń, ochraniają­
cych przemysł górniczy holenderski przed 
zagraniczną konkurencją.

W memorjale swym Związek Górników 
domaga się ograniczenia importu do Ho­
landii zagranicznych produktów kopalnia­
nych, ustanowienia cła wwozowego na 
węgiel obcego pochodzenia oraz ulg tary­
fowych dla węgla i innych produktów 
kopalnianych holenderskich.
UTW ORZENIE BANKU IMPORTO- 
W E G O . — W związku z wprowadze­
niem reglamentacji przywozu w Holandji 
utworzony został w Amsterdamie z inicja­
tywy szeregu organizacyj gospodarczych 
i koncernów włókienniczych specialny 
bank dla handlu towarowego, p. n. "Garan- 
tiebank voor den Goederenhandel". Za­
daniem tej instytucji będzie załatwianie 
wszystkich formalności, związanych z kon­
tyngentowaniem importu, oraz finansowa­
nie przywozu włókienniczego. Jedno­
cześnie utworzony został przez Minister­
stwo Handlu specjalny urząd pod nazwą 
„Crisis-ln-en Uitvoerbureau” , który załat­
wiać będzie w porozumieniu i współdzia­
łaniu z wyżej wymienionym bankiem ca­
łokształt spraw, związanych z reglamen­
tacją.

S P R A W Y  CELNE  
ORAZ  REGLAMENTA­
CJA HA ND L U ZEWN.  
W P A Ń S T W .  Z A G R .
A N G L J A .  — N o w e  c ł a .  — Od 
dn. l 'l l l  r. b. weszły w życie nowe cła 
angielskie, uięte w ogólną formę ustawy 
p. n. Impi rt Duties Act. Treść ustawy 
tej jest następująca:

W części I zawarty jest przepis o usta­
nowieniu od dn. 1/I1I 1932 r. dla „Wszy t- 
ki h towarów, przywożonych do Zjedno­
czonego Królestwa, poza towarami wyłą- 
czontmi, zgodnie z dalszemi p zepis mi 
tej części" cło w wys. 10% ad valorem. 
Wyłączone od tego cła są towury, które 
już poolegjją clu przy przywozie do 
A g-ji (a więc bądź cłom Mac Kenna'y, 
bądź c.om „safeguarding", bądź wreszcie 
ostatniei „antydumpingowej" taryfie Run- 
cim;na), oraz towary, wymienione w spe­
cjalnym załączniku do tej części ustawy.

Do nich należą: złoto i srebro, pszenica 
(w ziarnie), mięso, a więc: wołowina, cie­
lęcina, baranina, wieprzowina, bekony, 
szynki i t. d., ale bez ekstraktów mięs­
nych i konserw, zwięrzęta żywe, ryby 
z mórz brytyjskich, herbata, bawełna (su­
rowa), len i konopie, wełna surowa, 
skóry surowe, pisma, gazety, książki 
i nuty, kauczuk surowy, ruda żelazna, 
stare żelastwo, ruda cynkowa, minerały 
radjoaktywne i t. d.

Niemniej jednak, o i'e specjalny ko­
mitet taryfowy, który ma zostać urucho­
miony na podstawie właśnie tej ustawy, 
wypowie się za zwolnieniem od cła
i innych jeszcze produktow, będą one 
dodane do wspomnianej pow\żej listy, 
ale nie wcześniej niż w pół roku po roz­
poczęciu obowiązywania ustawy. Do za­
dań tego komitetu, nazwanego „dorad­
czym" (Import Duties Advisory Com­
mittee), będzie należało m. in. wydawanie 
opinji, czy poszczególne towary, obłożone 
10%-owem cłem, nie są „artykułami luksu- 
sowemi, albo artykułami, już produko- 
wanemi względnie mogącemi być prodj- 
kowanemi w Zjednoczonem Królestwie 
w niezbyt dalekim okresie czasu i w iloś­
ciach, odpowiadających spożyciu Zjedno­
czonego Królestwa", gdyż w takim razie
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komitet postawić może wniosek obłożenia 
ich wyższem ciem od obecnego.

W dalszym Ciągu z ważniejszych po­
stanowień ustawy wymienić należy cza­
sową preferencję dla brytyjskich do- 
minjów (w znaczeniu statutu westmin- 
sterskiego z 1931 r.). Indyj i Południowej 
Rodezji, jak również krajów mandato­
wych dominjów. Niezależnie od tego stałą 
wolność celną pozostawia się dla przy­
wozu z koloni), protektoratów i krajów 
mandatowych W. Brytanji (Palestyna).

W części II ustawy mamy do czynienia 
z przepisami, tyczącemi się specjalnie 
polityki handlowej W. Brytanji. Miano­
wicie Board of Trade ma prawo wespół 
z Min. Skarbu obłożyć dodatkowem cłem 
towary, pochodzące z tych krajów, które 
dyskryminują (różniczkują niekorzystnie) 
przywóz brytyjski. Cła te mogą wynosić 
do 100% ad valorem. Specjalne jednak 
znaczenie posiada ustęp 1 rozdz. 7 części 1 
ustawy, mówiący o „preferencji w wy­
padku pewnych towarów zagranicznych". 
Mianowicie, Board of Trade, który cał­
kowicie, jak widać, ujął ster polityki 
handlowej W. Brytanji, może zalecić, aby 
pewne towary, pochodzące z pewnych, 
określonych krajów, były zwalniane od 
cła bądź zwykłego bądź dodatkowego 
(o ile jest), bądź od obu razem. Oczy­
wiście — przepis ten umożliwia polityce 
handlowej W. Brytanji dowolne ma­
newrowanie w stosunku do wszystkich 
państw obcych, a przedewszystkiem do 
państw, stanowiących dla W. Brytanji 
doskonałe rynki zbytu.

FINLANDJA. — P o d w y ż s z e n i e  
s t a w e k  c e l n y c h  na  n a p o j e  a l ­
k o h o l o w e .  — Równocześnie z nową 
ustawą alkoholową, znoszącą dotychcza­
sową prohibicję i mającą według przewi­
dywań wejść w życie w dn. 1/1V r. b.,

• Parlament uchwal ł podwyższenie stawek 
celnych na napoje alkoholowe. Poniżej 
podajemy głównie interesujące nas zmia­
ny:

Poz.
tar.

celnej

C ł o :
Nazwa towaru nnuie dotuch- nowe czasoWe

w  m arkach  fin l.
Napoje, zawierające 

więcej niż 22% alkoho­
lu, również spirytus 
wszelkiego rodzaju:

152 Arak, koniak, rum 
oraz whisky:

a) w naczyniach o 
pojemności powyżej
2 1 — od 1 kg . . . 20 5

b) w innych naczy­
niach — od 1 1 . . . 25 5 (za

i k?)
153 Inne:

a) w naczyniach o 
poj. powyżej 2 1 — od
1 k g ............................  5 5

b) w innych naczy­
niach — od 1 1 . . . 10 5 (za

i ksr)
U w a g a :  N ie  n a d a ją ce  się 

do  sp o ż y c ia  ro z tw o r y  a lk o h o ­
lo w e , w k tó r y c h  za w a rto ś ć  
a lk o h o lu  7. u w a g i na o b e cn o ś ć  
ro z p u s z c z o n y c h  c ia ł n ie m o ­
że  b y c  b e /p o ś r e d n io  u s ta lo ­
na, ró w n ie ż  a lk o h o l w  stanie 
sta łym  —  tra k to w a n e  bqdą 
jak  w ern ik sy  sp iry tu so w e .

154 Wino i inne napoje, 
które zawierają powy­
żej 3?,j do 22% alkoholu 
i które nie podpadają 
podpoz.l54il61,m .in.:

160 Soki jagodowe i o- 
wocowe o zawartości 
alkoholu najwyżej 3% 
również z dodatkiem 
cukru —  od 1 kg . . 4 4 ( p o d -

U w a g a :  S o k i ja g o d o w e  w y ż s z o -
i o w o c o w e  o  z a w a rto ś c i a l- n o  d o  16)
k o h o lu  p o w y ż e j 3 %  c lą  s ię , 
jak  w in o .

Wszystkie stawki wymienionych wyżej 
pozycyj jak dotychczas mogą być pod­
wyższane dzięki zawartym w ustawie 
uprawnieniom do 4-krotnej ich wysokości 
w drodze rozporządzenia. Z uprawnień 
tych Rząd skorzystał dotychczas tylko 
w stosunku do poz. 160.

Dla napojów, przywożonych w drob­
nych opakowaniach, ustawa wprowadza 
nową podstawę wymiaru cła, a miano­
wicie miarę objętości.

Z R Y N K Ó W  
Z A G R A N I C Z N Y C H
ARTYKUŁY SPOŻYWCZE  

I KOLONJALNE
ZE Ś W IA T O W Y C H  R YN K Ó W  ZB O ­
Ż O W Y C H . — Ceny w okresie od dn. 16 
do 29 lutego r. b. kształtowały się nastę­
pująco (w S za kwintal):

16—22/11 23—29/11
-f -  wzrost 
—  zmniej­

P s z e n i c a:
szenie

%
Berlin . . . 5-89 . 5-88 —  0-2
Praga . . . 4-30 4'37!j +  1-7
Chicago . . 2-21 218 ' — 1-3
Buenos Aires 276 2-87 +  3-9
Liverpool . 2'19 2-35 +  7-3
Wiedeń . . 451 4-56 +  i-o
Hamburg. . 2 85 2 94 +  32

Berlin . . .
Ż y t

4-71
o :

462 — 2-3
Praga . . . 4'15 425!ź +  25
Chicago . . 191 1-93 +  10
Wiedeń . . 4'46 4-45 — o-i
Hamburg . . 2 00 2-06 +  3-2

Berlin . . .
O w i 
359

e s :
3-61JŹ +  0-6

Praga . . . 317 3-26^ +  2'8
Chicago . . 1-77 1-72 — 2-8
Buenos Aires 219 2-35 +  7-3
Liverpool . 2-65 290 +  9 4
Wiedeń . . 3'82l>; 3 91 +  2-1
Hamburg. . 1-77 1 85 +  4-3

J ę c z m i e ń  b r o w a r o w y :
Berlin . . . 3-95 4-12 +  4-2
Praga . . . 327 327
Chicago . . 2'31'ś 2-315-i
Wiedeń . . 511 5-11 —

Hamburg . . 1‘ 17 2 25 +  3-5
J ę c z m i e ń z w y k ł y :

Berlin . . . 375 3’92!ś +  4-7

B I B L J O G R A F J A
„EKSPORT W ĘG LA W O BEC SPAD  
KU W A L U T Y  W  ANGLJI”. INŻ. JÓ ­
ZEF PRZEDPEŁSKI. Warszawa 1931, 
str. 45 z 3 tablicami. — Praca ta ukazała 
się na schyłku r. ub., w chwili, gdy do­
tychczasowa zwycięska ekspansja węgla

polskiego na rynkach zagranicznych, a prze­
dewszystkiem północnych, weszła w sta- 
djum znacznie zaostrzonej walki konkuren­
cyjnej z węglem angielskim, uprzywilejo­
wanym przez spadek funta. Na kilkudzie- 
siębiu stronach daje Autor zwięzły obraz 
sytuacji przemysłu węglowego, trudności 
w eksporcie, powstałych naskutek spadku

waluty brytyjskiej, oraz znaczenie, jakie 
eksport węgla ma dla naszego życia gos­
podarczego. Autor dochodzi do wniosku, 
że należy dążyć do utrzymania raz zdo­
bytych rynków zbytu, gdyż „ponowne 
zdobycie raz utraconego stanu posiadania 
byłoby niezmiernie trudne...”

R E D A K C J A  I A D M I N I S T R A C J A *
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W P I S Y  DO R E J E S T R U  H A N D L O W E G O
S Ą D U  O K R Ę G O W E G O  W  W A R S Z A W I E

A. — FIRMY JEDNOOSOBOWE, SPÓŁKI FIRMOWE 
I KOMANDYTOWE

R. H. A  XXXI 334: „Bernard Stark“ w Warszawie, Ś-lo 
Jerska 16. Dostawa siana, słomy i innych produktów dla woj­
ska. Istnieje od 1930 r. Właściciel Bernard Stark z War­
szawy.

R. H. A XXXI 342: „Warszawskie Zakłady Wyrobów Izo­
lacyjnych „Izolator" inż. W. Schworm, A. Libiszowski i S-ka, 
Spółka Firmowa" w Warszawie, Czerniakowska 166. W y­
twórnia wyrobów izolacyjnych. Wspólnicy: Włodzimierz 
Schworm, Celina Schworm, i Antoni Libiszowski, wszyscy 
z Warszawy. Bolesławowi Krajewskiemu z Warszawy udzie­
lono łącznej prokury z prawem podpisywania łączn e z jed­
nym ze wspólników upoważnionych do reprezentowania 
spółki. Spółka firmowa rozpoczęła czynności dnia 31 lipca 
1931 r, Do reprezentowania spółki upoważnieni są: Włodzi­
mierz Schworm i Antoni Libiszowski. Weksle, żyra, czeki, 
umowy, akty notarjalne i hipoteczne oraz wszelkie zobowią­
zania podpisują obaj wspólnicy upoważnieni do reprezento­
wania spółki. Korespondencję niezawierającą zobowiązań 
pokwitowania z odbioru sum pieniężnych, korespondencji, 
przesyłek, i towarów podpisuje każdy ze wspólników, upo­
ważnionych do reprezentowan a spółki. Podpisy winny być 
kładzione pod stemplem firmy.

R. IL A  XXX 6 : „Jan Gołaszewski i S-ka“ w Warszawie,
Smocza 21. Firma obecnie brzmi: „Stanisława Tarnachewi- 
czowa i S-ka". Wspólniczka Stanisława Tarnachewiczowa 
z Warszawy. Na mocy aktu zeznanego przed notarjuszem 
Miszewskim w Warszawie dnia 3 lipca 1931 r. za nr. 3707, 
Jan Gołaszewski ze spółki wystąpił cedując iswój udział na 
rzecz Stanisławy Tarnachewiczowej.

R. H. A XXIX 52: „Periumerja „Favorit" Ber Lamet"
w Warszawie, Mokotowska 26. Pomiędzy właścicielem firmy 
a małżonką jego Marjem z domu futerał nastąpił układ na 
mocy intercyzy z dnia 6 listopada 1930 r. ustalający wyłącz­
ność majątku i wspólność dorobku.

R. H. A XXIX 138: „Jankiel Najman“ w Warszawie1 Bo­
nifraterska 4. Firma obecnie brzmi: „Santos" Jankiel Najman.

R, H, A XXIX 188: „Krajowa Wytwórnia Trykotaży Calel 
Goldman" w Warszawie, Bielańska 18. Wyrokiem Sądu 
Okręgowego w Warszawie z dnia 6 lipca 1931 r. Calelowi 
Goldmanowi handlującemu pod firmą: „Krajowa Wytwórnia 
Trykotaży Calel Goldman" ogłoszona została upadłość, Sę­
dzią komisarzem masy upadłości mianowany został sędzia 
handlowy Samuel Fels, kuratorem zaś adwokat Stanisław 
Arnsztejn z Warszawy, który decyzją tegoż Sądu z dnia
20 lipca 1931 r. mianowany został syndykiem tymczasowym.

R. H. A XXIX 226: „Skład Wyrobów Żelaznych, Gwoździ 
i Drutu oraz Wag B. Korenbaiser i P. Elbaum" w Warsza­
wie, pl. Grzybowski 16. Przedsiębiorstwo zostało zlikwido­
wane.

zentowania spółki upoważnieni są obaj wspólnicy. Wszelkie 
umowy, cesje, żyra, przekazy, prokury, pełnomocnictwa, we­
ksle, zooowaąza-ma po^yczivo we, jan.o tez ponwitowania 
z odbioru pieniędzy podpisują obaj wspólnicy łącznie.

R. H. A  XXVIII 49: „Jakób-Ludwik Dudziński i S-ka, 
Spółka Firmowa" w Warszawie, Rozbrat 48. Wspólniczka 
broni-ława Staniszewska z Warszawy, Nowy-Świat 40. Na 
mocy aktu zeznanego przed notarjuszem Miszewskim 
w Warszawie dnia 15 lutego 1930 r. za nr. 1237 Jakób-Lud­
wik Dudziński i Stanisław llugues wystąpili ze spółki ce­
dując swoje udziały na rzecz Bronisławy Staniszewskiej.

R. H. A  XXVIII 142: „Uniwersalna Agencja Reklamowa 
Gcldwasser i Berkowicz" w Warszawie, Orla 7. Siedziba 
spółki mieści się obecnie przy ul. Senatorskiej 17.

R. H. A XXVIII 183: „L. Judowicz i B. Krasnosielski" 
w Warszawie, Pańska 3. Przedsiębiorstwo zostało zlikwi­
dowane.

R. H. A  XXVIII 292: „Franciszek Szymański" w Warsza­
wie, pl. Napoleona 3 Marji-Magdaienie Szymańskiej z Brwi­
nowa i Stetanji Dąbrowskiej z Warszawy udzielono łącznej 
prokury.

R. H. A  XXVII 218: „Bazar Amerykański", Paulina Mit-
minger-' w Warszawie, Nowy-Świat 7U. Pomięuzy wspólnicz­
ką tirmy a małżonkiem jej Lejbą Mitminger nastąpi! układ 
na mocy intercyzy z dnia 11 lipca 1930 r. ustalający wyłącz­
ność majątku i wspólność dorobku.

R. H. A XXVI 101: „Lewek Werchajzer" w Warszawie,
Nowolipie Uhai Wercnajzer z Warszawy udzielono pro­
kury. Prokura Adeli Werchajzer ustała.

R, H. A  XXVI 219: „Fabryka Wyrobów Skórzano-Galan- 
teryjnych M. Zolberg" w Warszawie, Dzika 22, Siedziba 
przedsiębiorstwa mieści się obecnie przy ul, Nowolipie 38.

R. H. A XXV 223: „Autopęd" Itla Jagłom" w Warszawie,
Marszałkowska 151. Siedziba firmy mieści się obecnie przy 
ul. Dzielnej 54 m. 5. Właścicielka przedsiębiorstwa zamiesz­
kuje przy ul. Dzielnej 54 m. 5, Frokurent Eweńczyk figuru­
jący w rubryce 4 wpisu 1 ma na imię Kopel.

R. H. A XXIV 6 : „Stanisław Poleński" w Warszawie,
Bracka 4. Przedsiębiorstwo zostało zlikwidowane.

R. H, A  XXIV 61: „Bracia Rosenblum" w Warszawie, Gę­
sia 7. Pomiędzy Fajwlem Majerem Rozenblumem a małżon­
ką jego Esterą z domu Zylberklang nastąpił układ na mocy 
intercyzy z dnia 27 stycznia 1931 roku, ustalający wyłącz­
ność majątku i wspólność dorobku.

R. II. A XXIX 350: „Fabryka Siatek Drucianych „Siatko- 
met“ Nadelman, Chajt i Zygielszyper" w Warszawie, Ba­
gno 1, Firma obecnie brzmi, „Fabryka Siatek Drucianych 
„Siatkomet" Nadelman i Zygielszyper". Na mocy umowy 
z dnia 24 września 1931 r Chaskiel Chajt ze spółki wystą­
pił cedując swój udział pozostałym wspólnikom. Do repre­

R. H. A XXIV 75: „Metalimpex" Biuro Agcnturowo-Han- 
dlowe inż. Józef Grynbaum i Karol Oldak" w Warszawie,
Złota 65. Siedziba spółki mieści się obecnie przy ul. Mar­
szałkowskiej 66. Józef Grynbaum mieszka przy ul. Mar­
szałkowskiej 66. Żyra i czeki podpisuje każdy ze wspólni­
ków samodzielnie.



R. H. A  XXIV 202: „Huta Szklana Inż. Władysław Skrzy- 
piński w N.eborowie“ , wieś Bełchów, powiat łowicki. Marji- 
Magdalenie Chcroniowej z Warszawy udzielono prokury. 
Wpis powyżrzy w dniu 29 wrześn a 1931 r. uzupełniony zo­
stał dopełnieniem, Lokal firmy znajduje się obecnie przy ul. 
Marszałkowskiej 74 m. 2. Inż. Władysław Skrzypiński miesz­
ka w Nieborowie. Prokura Marji-Magdaieny Choroniowej 
ustała. Henryce-Walentynie Skrzypińkiej z Nieborowa udzie­
lono prokury.

R. H. A XXIV 211: „Colombo" St. Cetnarowicz i J. 
Braeunig" w Warszawie, Krucza 49. Wyrokiem Sądu Okrę­
gowego w Warszawie z dnia 25 sierpnia 1931 r. Stanisławie 
Cetnarowiczowej handlującej pod firmą: „Colombo" ogło­
szona zostaia upadłość. Sęazią komisarzem masy upadłości 
mianowany został sędzia handlowy Józef Pawłowski, kura­
torem zaś adwokat Stefan Skalski z Warszawy.

R. H. A XXIV 255: „Skład Materjałów Budowlanych Zy­
gmunt Gorzkiewicz“ w Pruszkowie, Przejazdowa 12. Przed­
siębiorstwo zostało zlikwidowane.

R. H. A XXIV 351: „Centralny Magazyn Moszek Lerer“ 
w Warszawie, Brzeska 18, Przedsiębiorstwo zostało zlikwi­
dowane.

R. H. A XXIII 99: „Przedsiębiorstwo Przewozowe L. Żół­
tek" w Warszawie, Konopacka 3/5, Bocznica kolejowa przy 
ul. Brzeskiej 6-a.

R. H. A XXIII 187: „Wacław Niziołomski i S-ka“ w War­
szawie, Mazowiecka 5. Firma obecnie brzmi: „Michał Ga- 
larda i S-ka". Wspólniczka Stanisława Mazaraki z Warsza­
wy. Na mocy aktu zeznanego przed notarjuszem Nowickim 
w Warszawie dnia 16 października 1930 r, za nr. 16644 W a­
cław Nizioiomski ze spółki wystąpił cedując swój uaział na 
rzecz Stan sławy Mazaraki. Do reprezentowania spółki i pod­
pisywania firmy pod jej stemplem na wszelkich zobowiąza­
niach i dokumentach upoważniony jest Michał Galarda.

R. H. A XXIII 199 (A XXXI 365): „Mechaniczna Fabryka 
Obuwia „Licn“ Pogorieły i Nirenberg" w Warszawie, Chłod­
na 43. Wyrokiem Sądu Okręgowego w Warszawie z dnia 
28 s erpnia 1931 r. firmie: „Mechaniczna Fabryka Obuwia 
„Lion" Pogorieły i Nirenberg" udzielone zostało odroczenie 
wypłat na przeciąg trzech miesięcy. Sędz ą komisarzem mia­
nowany został sęcizia handlowy Henryk Neuman a nadzorcą 
sądowym adwokat Zofja Szulcowa z Warszawy. Nadzór są­
dowy upoważnił Srma Pogorieły do prowadzenia przedsię­
biorstwa z tem, że dla ważności umów, zobowiązań i wszel­
kich dokumentów za wyjątkiem zwykłej korespondencji han­
dlowej wymagany jest podpis nadzorcy sądowego.

R. H. A XXIII 219: „Eugenjusz Kutzleb" w Warszawie,
Nowy Świat 17. Eugenjusz-Oskar Kutzleb zmarł. Spadko­
bierczynią jego jest bron sława Kutzleb z Warszawy. Przed­
siębiorstwo prowadzi i firmę pod jej stemplem podpisuje 
osobiście Bronisława Kutzleb.

R. H. A XXIII 281: „Fabryka Mydła i Wyrobów Kosme­
tycznych „Lotos" Szymon Rundo" w Warszawie, Chłodna 29. 
Siedziba firmy mieści się przy ul. Grzybów;k'ej 30. Właści­
ciel przedsiębiorstwa zamieszkuje przy ul. Ceglanej 3 m. 7.

R. H. A XXII 490: „Biuro Przemysłowo-Budowlane S. Pro­
naszko i R Sobieszek" w Warszawie, Górnoślą ka 22. W y­
rokiem Sądu Okręgowego w Warszawie z dn a 28 sierpnia 
1931 r. udzielone zostało Stanisławowi Pronaszko i Roma­
nowi Sobie zkowi handlującym pod f rmą: „Biuro Przamy- 
słowo:Budowlane“ „S. Pronaszko i R. Sobieszek" odrocze­
nie wypłat na przeciąg trzech miesięcy. Sędzią komisarzem 
mianowany został sęd^a handlowy Maksym.jan Wizel nad­

zorcą sądowym adw. Kazimierz Pohl. Nadzór sądowy upo­
ważnił wspólników Stanisława Pronaszkę i Romana Sobiesz- 
ka do zarządu przedsiębiorstwa z tem, że wszelkie zobowią­
zania firmy podpisują wspólnicy łącznie z nadzorcą są­
dowym.

' R. H. A  XXI 447: „Józef Kestenberg Centrala Węglowa" 
w Warszaw.e, Złota 77-a . Na m o c y  autu z e z n a n e g o  przed 
n o t a r ju s z e m  Miszewskim w  Warszawie dnia 9 s t y c z n ia  1931 
r o k u  z a  nr. 173 c a l e  p r z e d s ię D io r s t w o  s p r z e d a n e  z o s t a ło  
Jakóbowi Kestenbergowi k t ó r y  n a d a l  prowadzi takowe jed- 
n o o s o D o w e  p o d  Iirmą: „J a k O D  K .e s te n o e r g , „Ceniraia W ę -  
giowa".

R. H. A XX 11: „Edmund Szylit i S-ka“ w Warszawie,
Długa 50. Oddział w Zamościu przestał istnieć, JNa mocy 
aktu zeznanego przed notarjuszem Siennickim w Warszawie 
z dnia 29 gruania 1930 r. za nr, 5899 przedsiębiorstwo wraz 
ze wszystkiemi aktywami i pasywami oraz z prawem uży­
wania aotychczasowej tirmy przeszło na wyłączną Wiasność 
Eamunda Szyi-ta, który nadal prowadzi takowe jednoosobo­
wo pod firmą: „Edmund Szylit i S-ka, właściciel Edmund 
Szylit".

R. H. A XX 19: „Wiktor Cyruliński" w Warszawie, Wierz­
bowa 9. Siedziba firmy mieści się obecnie przy ul. Chłod­
nej 20.

R. H. A XX 128: „Warszawiak i Gurman, właściciel Szmuł- 
Pejsach Guiman" w Warszawce, Zimna 3. Abrahamowi Gur- 
manowi z \V arszawy udzielono samodzielnej prokury.

R. H. A XX 408: „Dom Agenturowy „Remedia" Warszaw­
ski, Fulde i S-ka“ w Warszawie, Hipoteczna 5. Wspólnik 
Wilhelm Georgi z Łodzi. Na mocy aktu zeznanego przed no­
tarjuszem Stanisławem Jurkiewiczem w dn. 8 września 1931 
roku za nr. 1^30 do spółki przyjęty został Wilhelm Georgi.

R. H. A XIX 43: „J. L. Dudziński i Wł. Pilaciński" w War­
szawie, Nowy Świat 40 m. 12. Decyzją Sądu Okręgowego 
w Warszawie z dnia 10 sierpnia 1927 r. zabezpieczone zo­
stało powództwo Jakóba-Ludw.ka Dudzińskiego przeciwko 
W* ładysławowi-Adamowi Pilacińskiemu o rozwiązanie umo­
wy spółki i l_kwidację maiątku spółki, przez sekwe^tr ma­
jątku spółki. Sekwestratorem mianowany został adwokat 
Mieczysław Biskupski z Warszawy.

R. H. A XIX 268: „Polwin" H. Sokołowicz i J. Warszawer" 
w Warszawie, Franciszkańska 6. Przedsiębiorstwo zostało 
zlikwidowane.

R. H. A XIX 331: „Dawid Zylberman, Chaskiel Moszko- 
wicz i Stefan-Saturnin Jaźwiński „Korona" w Warszawie,
Karmelicka 5-a. Wyrokiem Sądu Okręgowego w Warszaw.e 
z dnia 11 sierpnia 1931 r, Dawidowi Zylbermanowi, Siefa- 
nowi-Saturn nowi Jaźwińskiemu i zmarłemu Chaskielowi 
Mo^zkowiczowi handlującym pod firmą: „Drukarnia Korona 
St. Jaźwiński i S-ka“ ogłoszona została upadłość. Sędzią ko­
misarzem masy upadłości mianowany został sędzia handlo­
wy Władysław bocquet, kuratorem zaś adwokat Samuel 
Adler z Warszawy.

R. H. A XVIII 337: „Dom Handlowo-Przemyslowy Feliks 
Pawłowski i S-ka“ w Warszawie, Długa 42. Siedziba spółki 
mieści się obecnie przy ul. Długej 21.

R. H. A XVIII 498: „Biuro Ekspedycyjno-Handlowe „Om- 
nifer" R. Cymerman i J. Po’.irsztok" w Warszawie, Długa 31 
m. 15. Siedziba ispółki mieści się obecnie przy ul. Tło- 
mackie 9.

II



R. H. A XVI 246: „Przedsiębiorstwo Włókiennicze „Pol- 
kort" właściciele J. Rozenholc i A. Uortensztajn" w War­
szawie, Senatorska 29 (Gaierja LukseniburgaJ, Wyrokiem 
Sądu Okręgowego w Warszawie z dnia 12 stycznia 19J1 r. 
U k o ń c z o n e  zostało postępowanie zapobiegawcze upadiości 
iirmy: „ r r z e d s i ę D io r s t w o  włóK.ennicze „ b o l k o r t  ' właścicie­
le A. Bortensztajn i J. Rozenho.c', układem pojednawczym 
zawartym przez wyżej wymienioną tirmę z jej wierzycielami.

R. H. A XV 29: „Biuro Techniczne Edward Gołęb kier“ 
w Warszawie, Śto-Krzyska 34. Firma obecnie Grzmi: , biuro 
Tecnniczne' „ l echno-tndustria" Eaward Uołęb.kier", Lo- 
kai lirmy znajduje się przy ul. Jasnej 18/20.

R. H. A XV 65: „Aron vel Arnold Bregman" w Warsza­
wie, bielańska 9. Wyrokiem Sądu Ukręgowego w Warsza­
wie z ania 31 l.pca 1931 r. Aronowi vei Arnoldowi bregnia- 
nowi handlującemu pod wia^ną lirmą ogłoszona została 
upaaiosc. Sęazią koiui.arzem masy upauiosci mianowany 
został sęozia handlowy INatan Woni kuratorem zaś adwokat 
Nataija fomperowa z Warszawy, która jest obecn.e syndy­
kiem tymczasowym.

R. H. A  XIV 126 (A XXXII 17):. „Dom Handlowy S. Bra- 
łasky w Paryżu. Udaział w Warszawce, L»luga 21. Wyrokiem 
Sąau Okręgowego w Warszawie z cm. 11 września 1931 r. 
Salomonowi vel Simonowi £>raiasky handlującemu pod lirmą: 
„Soieues i^yonnarss Salomon L .ra .asK y  o r o s z o n a  zosiaia 
upaaiosc. Sęazią Komisarzem ma.y upadłości m.anowany zo­
stał sędzia handlowy JNaian Woni, Kuiatoiem zas adwokat 
W laaysiaw-Krzysztot łlecht z Warszawy,

R. H. A  XIII 7 (A XXXI 259): „Ajencja Wschodnia wł. 
Adam Szczepanik"’ w Waiszawie, Nowy Świat 16. Prokura 
Jerzego ivonar; Kiego ustała. Gawłowi Przyklęk-rrannow- 
skieiuu z Warszawy udzie.ono proKury z prawem poupisy- 
wania łącznie z arugim ktarym K O lw ieK  prokurentem.

R. H. A  XIII 178: „Holcman, B-cia Sauberman i S-ka“ 
w Warszawie, Gęsia 4. rrze^miotem przedsięoiorstwa jest 
również K o i i i i .o w a  sprzeaaż wyrooów iirmy: „towarzystwo 
Zakiaoow Zyrardowsk-ch Spoina Akcyjna'.

R. H. A  XIII 396: „Kornel Ćwikliński" w Warszawie, Kre­
dytowa 16. Przedsiębiorstwo zostało zlikwidowane.

R. H, A  XII 480: „Kupść i Różańska „Hedda“ w Warsza- 
w-e, Szpitalna 5. IN a tnocy aktu zeznanego przed notarju.zem 
KostecKim w Warszawie dnia 1/ listo^aa 1930 r. za nr. 
4M l, spółka została rozwiązana, przeasięoiorstwo zaś prze­
szło na wyiączną własność Jadwigi Kupsć, która nadal ta­
kowe prowadzi j e d n 0 0 s 0 D0 W 0 pod lirmą; „Zakład Kosme­
tyczny „ttedda" J a d w ig a  Kupść.

R, H. A  IX 55: „Biuro Agenturowo-Handlowe Józef Eisen- 
bett“ w Warszawie, Śniadeckich 12. Na mocy aktu zezna­
nego przed notarjuszem Szymańskim w Warszawie ania
6 maja 1931 r. za nr. 1216, przedsiębiorstwo zostało zlikwi­
dowane.

R. H. A  VII 667 (A XXXI 288): „G. A. Muller" w War­
szawie, Al. Jerozolimskie 80. Na mocy aktu zeznanego 
przed notariuszem Zaborowskim w Warszawie dnia 3 lipca
1931 r. za nr. 1074 Stanisław Muller całą przypadającą na 
niego niepodzielną część spadkową przedsiębior = twa sce­
dował na rzecz współspadkobierczyni Zofji Miillerówny.

R. H. A VII 788: „W . Skiba i A. Wyporek" w Warszawie,
Marszałkowska 71. Otwarto Oddział w Warszawie, Cho- 
cimska 15.

R. H. A VI 421: „Szlama Flinkier11 w Warszawie, Nalew­
ki 39. Wyrokiem Sąau Okręgowego w Warszawie z dnia 
9 maja 1931 r. Szlamie Flink.erowi, handlującemu pod wła­
sną lirmą ogłoszona została upadłość. Sę_zią komisarzem 
n.asy upadłości mianowany został sędzia hanaowy Jan 
Raue, kuratorem zas adwoKat boleslaw Frydman z War­
szawy, który jest oDecnie syndykem tymczasowym.

R. H. A B 214: „Inż. Józef Boye, dawniej F. A. Kopka 
i J. Boye" w Warszawie, Chłodna 19. Wyrokiem Sądu Okrę­
gowego w W arzawie z dnia 8 stycznia 1930 r. Juzeiowi 
l-oye wlaścic elowi iirmy „Zakłady bleKtrotechniczuo-insta- 
lacyjne" inż, józet boye ogłoszona została upad,ośc. Sęazią 
komisarzem masy upadłości mianowany został sę_zia han­
dlowy Furski, kuratorem zaś adwokat Majorowicz z War­
szawy, który jest ooecn e synaykiem tymczasowym. Wpis 
powyższy w dniu 21 września 1931 r. uzupełniony został 
dopełnieniem: Wyrokiem Sądu Okręgowego w Warszawie 
z ania 13 marca 1931 r., U K i a d  zawarty między J^zelem 
boye właścicielem iirmy: „Zakłady Elektrotechniczne i Biu­
ro Instaiacyjue inż. Józel b o y e ' a jego wierzycielami został 
zatwierdzony i przeasięoiorstwo z.ikw.dowane.

R. H. A K 111: „Antoni Kosiorkiewicz" Mokotów, Pu­
ławska 9. Na mocy aktu zeznanego przed notarju;zem Szy­
mańskim w Warszawie dnia 9 lutego 1931 r. za nr. 404 
przeasięoiorstwo ptzeszio na wyłączną własność Juljana 
bujał kiego który nadal prowadzi takowe pod firmą: „Juljan 
Bujaiski". .

R. H. A K 197: „A, Kahan“ w Warszawie, Nalewki 23. 
Firma obecnie brzmu „Fabryka Bielizny A. Kahan „Akas".

R. H. A  IV (P. 100): „M. Puszet" w Warszawie, Nalew­
ki 21, Wyrokiem Sądu Okręgowego w Warszawie z dn:a 
18 września 1931 r. udzielono odroczenie wypłat Mordce 
Puszetowi handlującemu pod firmą: „M. Puszet" na okres 
trzech miesięcy. Sędzią komisarzem mianowany został sę­
ozia handlowy Samuel Fels, a nadzorcą sądowym Mieczy­
sław Dźbikowski z Warszawy. Do wyprzedaży towaru za go- 
towkę i weksle najdalej trzymiesięczne upoważniony zoslał 
Mordka Puszet. Inne czynności a zwłaszcza wypłaty gotów­
kowe, podp sywanie weks.i i wsze.kich innych zobowiązań 
wymagają zezwolenia nadzorcy Mieczysława Dżbikowskiego.

R. H. A  R 15 (A XXXI 289): „G. Radke" w Warszawie,
Wierzbowa 3. Czesław-Stanisław Paszkowski zmarł. Spad­
kobiercami jego są: wdowa Helena Paszkowska, nieletni 
Mirosław Paszkowski z Warszawy, Współwłasność niepo­
dzielna z tytułu spadku po zmarłym Czesławie-Stanisławie 
Paszkowskim. Pełnomocnikiem do prowadzenia przedsięb.or- 
stwa w imieniu nieletniego Mirosława Paszkowskiego mia­
nowany został Kaz mierz Górski z Warszawy. Firmę pod 
jej stemplem na wszelkich dokumentach, zawierających zo­
bowiązania oraz wekslach podpisuje Kazimierz Górski łącz­
nie z Heleną Paszkowską.

R. H. A  S 14: „R. Sterling" w Warszawie, Elektoralna 8. 
Na mocy aktu zeznanego przed notarjuszem Dobrowol kim 
w Warszawie dnia 6 marca 1931 r. za nr. 566 całe przedsię­
biorstwo wraz z aktywami wniesione zostało do spółki: „R. 
Sterling, Spółka Firmowa".

R. H. A XXXI 367: „Sztnul Szejwac" w Warszawie, W ol­
ska 105. Drobna sprzedaż obuwia. Istnieje od 1915 r. Wła- 
ścicel Szmul Szejwac z Warszawy. Pomiędzy właścicielem 
f:rmy a małżonką iego Łają z domu Rozenberg, nastąpił 
układ na mocy intercyzy z dnia 28 grudnia 1916 r. ustala­
jący wyłączność majątku i wspólność dorobku.

R. H. A XXXI 368: „Moszek Szmulewicz" w Warszawie,
Czerniakowska 121. Skład desek i  materjałów budowlanych.
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Istnieje od 1931 r. Właściciel Moszek Szmulewicz z Warsza­
wy. Pomiędzy właścicielem firmy a małżonką jego Dobą 
z domu Zeldman nastąpił układ na mocy intercyzy z dnia
21 stycznia 1930 r. ustalający wyłączność majątku i wspól­
ność dorobku.

R. H. A  XXXI 370: „Łajn Polus“ w Warszawie, Ordona 5. 
Drobna sprzedaż artykułów spożywczych i wyrobów tytu- 
niowych. Istnieje od 1929 r. Właścicielka Łaja Polus z War­
szawy. _ i ■

R. H, A  XXXI 371: „Marcin Trzaskała11 w Warszawie,
Opaczewska 4. Drobna sprzedaż artykułów .spożywczych. 
Istnieje od 1918 r. Właściciel Marcin Trzaskała z Warszawy.

R. H. A  XXXI 372: „Fajwel Glikman“ w Warszawie, Obo­
zowa 29. Drobna sprzedaż artykułów spożywczych i tytu- 
niowych. Istnieje od 1919 r. Właściciel Fajwel Glikman 
z Warszawy.

R. H A XXXI 373: „Jankiel Gdański" w Warszawie, W ol­
ska 91. Detaliczna sprzedaż win i wódek. Istnieje od 1930 r. 
Właściciel Jankiel Gdański z Warszawy. Pomiędzy właści­
cielem firmy a małżonką jego Idesą z domu Krauze nastąpił 
układ na mocy intercyzy z dnia 29 października 1912 r. 
ustalający wyłączność majątku i wspólność dorobku.

R. H. A XXXI 374: „Bronisława Pietura" w Warszawie,
Wolska 203. Drobna sprzedaż artykułów spożywczych, wę­
dlin i wyrobów tytuniowych. Istnieje od 1907 r. Właściciel­
ka Bronisława Pietura z Warszawy.

R H. A  XXXI 375: „Przedsiębiorstwo Budowlane Inż. 
Dyonizy Cieślak" w Warszawie, Złota 64 m. 17. Wykonywa­
nie robót budowlanych. Istnieje od 1931 r. Właściciel inż. 
Dyonizy Cieślak z Warszawy.

R. H. A XXXI 376: „Gustaw Schneider" Warszawie, Sos­
nowa 8. Przedsiębiorstwo agenturowo-komisowe i przedsta­
wicielstwa. Istnieje od 1931 r. Właściciel Gustaw Schneider 
z Warszawy. Pomiędzy właścicielem firmy a małżonką jego 
Cyrlą vel Ćecylją z demu Rażbaum vel Raszbaum nastąpił 
układ na mocy intercyzy z dnia 22 listopada 1929 r. usta­
lający wyłączność majątku i wspólność dorobku.

R. H. A XXXI 377: „S. Kahan i S. Wolkenheim" w War­
szawie, Gęsia 2. Sprzedaż towarów włóknistych i chustek. 
Wspólnicy: Szyja Kahan. Szlama-Dawid Wolkenheim, obaj 
z Warszawy. Spółka firmowa rozpoczęła czynności dnia
8 czerwca 1931 r. Do reprezentowania spółki upoważnieni 
są obaj wspólnicy. Wszelkie zobowiązania, umowy, weksle, 
czeki żyra, przekazy, prokury i pokwitowania z odbioru pie­
niędzy podpisują obaj wspólnicy łącznie. Korespondencję 
niezawierającą zobowiązań pokwitowania z odbioru prze­
syłek, towarów i korespondencji podpisuje każdy ze wspól­
ników samodzielnie. Podpisy winny być kładzione pod stem­
plem firmy.

R. II. A  XXXI 378: „Chapeau Elegant Kelman Frandszte- 
ter“ w Warszawie, Żabia 7. Pracownia kapeluszy damskich. 
Istnieje od 1931 r. Właściciel Kelman-Hersz Frandszteter 
z Warszawy.

R. H. A XXXI 379: „Stanisław Leoszewski" w Grodzisku. 
Rynek. Drobna sprzedaż mięsa i wędl n. Istnieje od 1930 r. 
Właściciel Stanisław Leoszewski z Grodziska.

R. H. A XXXI 380: „Henryk Kruciński" w Błoniu. Drobna
sprzedaż mięsa i wędlin. Istnieje od 1930 r. Właściciel Hen-

| ryk Kruciński z Błonia,

R. H. A  XXXI 381: „Eugenja Taborowicz" w Warszawie, 
Wolska 127. Drobna sprzedaż wędlin i mięsa. Istnieje od
i930 r. Właścicielka Eugenja Taborowicz z Warszawy.

R. H. A XXXI 382: „Piotr Sądecki" w Warszawie, W ol­
ska 93. Drobna sprzedaż artykułów spożywczych i tytunio­
wych. Istnieje od 1909 r. Właściciel Piotr Sądecki z War­
szawy.

R. H. A XXXI 383: „Abram Hotfenberg" w Warszawie,
Górczewska 57. Drobna sprzedaż towarów łokciowych, ga­
lanteryjnych i materjałów piśmiennych. Istnieje od 1924 r. 
Właściciel Abram-Hersz Hoffenberg z Warszawy. Pomiędzy 
właścicielem firmy a małżonką jego Etą z domu Goldstejn 
nastąpił układ na mocy intercyzy z dnia 29 sierpnia 1916 r. 
ustalający wyłączność majątku i iwispólność dorobku.

R. H. A  XXXII 1: „Marja Mentzel" w Warszawie, W ol­
ska 100. Restauracja. Istnieje od 1913 r. Właścicielka Marja 
Mentzel z Warszawy.

R. H. A  XXXII 2: „Michał Stnolikowski" w Warszawie, 
Leszno 114. Zakłady mechanicznej obróbki drzewa, istnieje 
od 1931 r. Właściciel Michał Smolikowski z Warszawy.

R. H. A  XXXII 3: „Jakób Kagan i Zygmunt Klc-incrman" 
w Warszawie, Jasna 6. Prowadzenie biura agenturowego 
Wspólnicy: Jakób Kagan, Zygmunt Kleinerman, obaj z War­
szawy. Spółka firmowa rozpoczęła czynności dnia 1 wrze­
śnia 1931 r. Do reprezentowania spółki upoważnieni są obaj 
wspólnicy. Weksle własne, czeki, akty notarjalne i hipo­
teczne, prokury, pełnomocnictwa, umowy, podpisują obaj 
wspólnicy łącznie lub jeden wspólnik łącznie z prokuren­
tem. Korespondencję, pokwitowania z odbioru koresponden­
cji nie wyłączając pieniężnej, przekazów, przesyłek, żyra 
weksli i czeków podpisuje każdy ze wspólników lub proku­
rent samodzielnie. Podpisy winny być kładzione pod stem­
plem firmy. Pomiędzy wspólnikiem Zygmuntem Kleinerma- 
nem a żoną jego Bertą z domu Kablikowską nastąpił układ 
na mocy intercyzy z dnia 7 lutego 1909 r. ustalający wy­
łączność majątku i wspólność dorobku.

R. H. A XXXII 4: „Józe! R e d e l "  w Grodzisku, Sienkiewi­
cza 22. Drobna sprzedaż wędlin oraz artykułów spożyw­
czych. Istnieje od 1930 r. Właściciel Józef Redel z Gro­
dziska.

R. H, A XXXII 5: „Emilja Głaz" w Żyrardowie, Al. H 1-
lego 18. Drobna sprzedaż mięsa i wędlin. Istnieje od 1927 r. 
Właścicielka Emilja Głaz z Żyrardowa.

R. H. A XXXII 6 : „Iskra" Bluma-Cyrla Szpigielsztajn" 
w Warszawie, Krak.-Przedm. 70. Drobna sprzedaż materja­
łów piśmiennych. Istnieje od 1931 r. Właścicielka Bluma- 
Cyrla Szpigielsztajn z Warszawy.

R. H. A XXXII 7: „L. C. D.“ Berko (Bronisław) Poborca"
w Warszawie, Nalewki 2-a. Skład linoleum, ceraty i derma- 
toidów. Istnieje od 1931 r. Właściciel Berko (Bronisław) 
Poborca z Warszawy.

R. H. A XXXII 8 : „Władysław Dytrych" w Warszawie, 
Wolska 105. Drobna sprzedaż wędlin. Istnieje od 1916 r. 
Właściciel Wladysław-Jan Dytrych z Warszawy.

R. 11. A XXXII 9: „Henryk Markert" w Warszawie, W ol­
ska 152. Drobna sprzedaż artykułów spożywczych i tytunio­
wych. Istnieje od 1919 r. Właściciel Henryk-August Markert 
z Warszawy.
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R. H. A  XXXII 10: „Joanna Pietura" w Warszawie, Gro­
dziska 1/3. Drobna sprzedaż produktów spożywczych, wę­
dlin i wyrobów tytuniowych. Istnieje od 1929 r. Właścicielka 
Joanna Pietura z Warszawy.

R. H. A XXXII 11: „Szajndla Wróbel" w Warszawie, Gró­
jecka 45-a. Drobna sprzedaż artykułów spożywczych. Ist­
nieje od 1923 r. Właścicielka Szajndla Wróbel z Warszawy.

R. H. A XXXII 13: „Władysław Świątkowski" w Warsza­
wie, Bema 78. Restauracja. Istnieje od 1885 r. Właściciel 
Władysław Świątkowski z Warszawy.

R. H. A XXXII 14: ..Wolnv Dom Składowy, Bracia Wer- 
tans“ w Warszawie, Marszałkowska 63. Składy towarowe. 
Wspólnicy: Arnold Wertans, Jakób Wertans, Władysław 
Wertans, wszyscy z Warszawy. Spółka firmowa rozpoczęła 
czynności dnia 1 istycznia 1932 r. Do reprezentowania spółki 
upoważniony został każdy ze wspólników. Wszelkie zobo­
wiązani, weksle, umowy, czeki, pełnomocnictwa, prokury 
oraz akty notarjalne i hipoteczne podpisuje dwóch wspólni­
ków łącznie. Pokwitowania z odbioru korespondencji, prze­
syłek. towarów, pieniedzy oraz wszelkich należności podpi­
suje jeden ze wspólników.

R. H. A XXXII 15: „Wolf Hendler" w Warszawie, Lesz­
no 37. Eksploatacja leśna. I tnieje od 1923 r. Właściciel 
Wolf Hendler z Warszawy.

R. H. A XXXTI 16: ,R Sterling Spółka Firmowa" w War­
szawie, Elektoralna 8. Prowadzenie wytwórni wyrobów pa­
pierowych jak: kopert, papeterji i t. p. Wspólnicy: Regina 
Sterling i Władysław Sterling, oboje z Warszawy. Spółka 
firmowa rozpoczęła czynności dnia 29 kwietnia 1930 r. Do 
reprezentowania spółki upoważnieni są obaj wspólnicy. 
Wszelkie zobowiązania i dokumenty podpisuie samodzieln e 
którykolwiek ze wspólników pod stemplem firmy. Pomiędzy 
wspólniczką Reginą Sterling z domu Wilner a mężem jej 
Samuelem Sterl;ngem nastąpił układ na mocy intercyzy 
z dnia 19 stycznia 1886 r. ustalający wyłączność majątku 
i wspólność dorobku.

R. H. A XXXII 18: ,.Biuro Techniczne ..Protos" Tadeusz 
Dz'erżek" w Warszawie. Foksal 18. Pośrednictwo handlowe 
odkurzaczy i froterek ..Protos" na rachunk finny: ..Po’ -kie 
Zakłady Siemens. Soółka Akcvina" oraz snrzpda* na własny 
rachunek aparatów radjowych „Telefunken". Istnieje od
1930 r. Właściciel Tadeusz Dzierżek z Warszawy.

R. H. A XVXI 19: ..Inż. Władysław Szczuk" w Warszawie,
Wol ka 42. Przedsiębiorstwo r o ^ t  inżynieryjno-archite^to- 
nicznvch. Ltnieie od 1931 r. Właściciel inż. Władysław 
Szczęk z Warszawy.

R. H. A XXXII 20: „Raizla Faiman" w Warszawie, Gę­
sia 3. Drobna sprzedaż towarów bawełnianych. Istnieje od
1931 r. Właścicielka Rajzla-Sura Fajman z Warszawy.

R. H. A XXXII 21: ,.Po1w:n" Henoch Szain" w Warszawie,
Franciszkańska 6. Fabryka win i miodu. Istnieje od 1931 r. 
Właściciel Henoch Szain z Warszawy. Pomiędzy właśc:cie 
Jem firmy a małżonką jego Łatą z domu Rozenfr^d nastąpił 
układ na mocy intercyzy z dnia 4 kwietnia 1924 r. ustala­
jący wyłączność majątku i wspólność dorobku.

R. H. A XXXII 22: „Andrzej Cies'elski" w Warszawie,
Pomnikowa 8. Drobna sprzedaż mięsa. Istnieje od 1926 r.

I Właściciel Andrzej Ciesielski z Warszawy.

R. H. A XXXII 23: „Majer Wyszyński i S-ka" w Warsza­
wie. Gęsia 18 Drobna sprzedaż bawełnianej manufaktury. 
Wspólnicy: Majer Wyszyński, Abram Krzypow, Jankiel Du­
kat, wszyscy z Warszawy. Spółka firmowa rozpoczęła czyn­
ności dnia 8 września 1930 r. Do reprezentowania spółki 
upoważnieni są wszyscy wspólnicy. Firmę spółki pod jej 
stemplem na wszelkich zobowiązaniach i dokumentach pod­
pisuje Jankiel Dukat łącznie z jednym z pozostałych wspól­
ników. Pomiędzy Jankiem Dukatem a małżonką jego Blimą 
z domu Zylberman, nastąpił układ na mocy intercyzy 
z dnia 28 września 1928 r. ustalający wyłączność majątku 1 
i wspólność dorobku.

R. H. A XXXII 24: „Gecel Edelsztajn i S-ka“ w Warsza­
wie, Wolska 75. Piekarnia. Wspólnicy: Gecel Edelsztajn, 
Dawid-Nusyn Kliger, obaj z Warszawy. Spółka firmowa roz­
poczęła czynności dnia 1 października 1931 r. Do zastępo­
wania spółki wobec władz i osób upoważnieni śą obaj wspól­
nicy Wszelkie zobowiązania, oraz pełnomocnictwa do pro­
wadzenia spraw spółki podpisują obaj wspólnicy łącznie. 
Czeki, pokwitowania z odbioru wszelkiego rodzaju korespon­
dencji, przesyłek, towarów i ładunków podpisuje jeden ze | 
wspólników.

R. H. A XXXII 25: „Eluzer Reif" w Warszawie, Nalew­
ki 39, sklep 60. Drobna sprzedaż kaloszy, pantofli i galan- ! 
terji. Istnieje od 1931 r. Właściciel Eluzor Reif z Warszawy.

R. H A  XXXII 26: „Bolesław Dębski" w osadzie Wygoda,
gminy Włochów. Sprzedaż wędlin i piwa. Istnieje od 1919 r. 
Właściciel Bolesław Dębski z osady Wygoda.

R. H. A XXXII 27: „Sprzęt Techniczny, Eljasz Dąbrowski" 
w Warszawie, pl. Grzybowski 2. Drobna sprzedaż towarów 
żelaznych. Istnieje od 1931 r. Właściciel Eljasz Dąbrowski 
z Warszawy.

R. H A XXXII 28: „Nuchim Goldsztejn" w Warszawie,
Ząbkowska 5. Drobna sprzedaż artykułów spożywczych i ko­
lonialnych. Istnieje od 1929 r. Właśc;ciel Nuchim-Josek vel 
Natan Go'dsztejn z Warszawy. Pomiędzy właścicielem fir­
my a małżonką jego Frajdą Cłuwą vel Celiną Furcajg na­
stąpił układ na mocy intercyzy z dnia 22 sierpn:a 1.928 r., 
ustalający wyłączność majątku i wspólność dorobku.

R. H. A  XXXII 29: „Sura W ola" w Warszawie, Nalew­
ki 36. Drobna sprzedaż papieru i materjałów pism’ennvch. 
Istnieje od 1931 r. Właścicielka Chaja-Sura Wola z War­
szawy.

R. H. A XXXII 30: „Henryk Traczyk" w Warszawie, Fa­
bryczna 16. Biuro techniczno-’nstalacyjne. Istnieje od 1931 
r. Właściciel Henryk Traczyk z Warszawy.

R. H. A XXXII 31: „Warszawska Wytwórnia Meb’ i Gię­
tych. J. Wachtel i W. Kasiczak" w Warszawie, Lubelska 26. 
Produkcja i sprzedaż mebli giętych. Wspólnicy: Izaak Wach­
tel z Warszawy, Władysław Kasiczak z Rembertowa. Spół­
ka firmowa rozpoczęła czynności dnia 1 października (931 
r. Do zastępowania spółki wobec władz i osób i podpisywa­
nia firmy pod jej stemplem na wszelkich zobowiązania i do­
kumentach upoważn:eni są obaj wspólnicy łącznie.

R. H. A XXXII 32: „Niseł Bachner" w Warszawie, Fran­
ciszkańska 24. Drobna sprzedaż skór wyrobów częstochow­
skich. Istnieje od 1931 r. Właścicielka Nisel-Cyrla Banner 
z Warszawy. Mojżeszowi Bachnerowi z Warszawy udz elona 
została prokura. Pomiędzy właścicielką firmy a małżonkiem 
jej Mojżeszem Bachnerem nastąpił układ na mocy intercyzy 
z dnia 7 czerwca 1911 r. ustalający wyłączność majątku 
i wspólność dorobku.

R. H. A XXXII 33: „Jakób Zolberg" w Warszawie, Za­
menhoffa 22. Pracownia wyrobów skórzano-galanteryjnych.
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Istnieje od 1931 r. Właściciel Jakób-Józef Zolberg z War­
szawy.

R. H. A XXXII 35: „Benjamin Estrajch" w Warszaw;e,
Dzielna 23 m. 1. Drobna sprzedaż towarów łokciowych i go­
towych ubrań. Istn'eje od 1927 r. Właściciel Benjamin 
E trajch z Warszawy. Pomierzy właścicielem firmy a mał­
żonką jego Michlą z domu Nakdyman nastąpił układ na mo­
cy intercyzy z dnia 28 maja 1923 r. ustalający wyłączność 
majątku i wspólność dorobku.

R. H. A XXXII 38: „Rabor“ J Rab!nowicz i J. Borensztajn" 
w Warszawie. Leszno 75. Handel melasą oraz paszą dla by­
dła. Wspo’nicy: Judka Rabinowicz i Josek Boren ztajn obaj 
z War zawy. Spółka firmowa rozooczęła czynności dnia
1 września 1931 r. Do zastępowania spółki wobec władz 
i osób upoważnieni są obaj wspólnicy. Weksle, czeki, indo­
sy na wekslach i wogóle wszelkie zobowiązania, jak rów­
nież akty urzędowe podpiuią pod stemplem firmy obaj 
wspólnicy łącznie. Korespondencję, rachunki, pokwitowa­
nia z odbioru wszelkiego rodzaju korespondencji przesyłek 
i towarów podpisuje jeden ze wspólników.

R. H. A XXXII 39: ..Edward Jagodziński, Jubi’ er z Kiio- 
wa“ w Warszaw:e, Nowy Świat 31. Magazyn jubilerski. 
Spadkobiercy zmarłego Edwarda Jagodzińskiego: Anna Ja­
godzińska, nieletnia Antonina Jagodzińska z Warszawy. Do 
prowadzenia przedsięborstwa i podpisywania firmy upo­
ważniona jest Anna Jagodzińska.

R. H. A XXXII 56: . Gabinet Elektro-Teranji . Oswo“  dr. 
Oskar Womow-ki i S-ka“ w Warszawie, Foksal 16-a. Za­
kład fizykalnej terapj; oraz leczenie prądem wysokiego na­
pięcia. Wspólnicy: dr. Oskar Wojnowski. Paweł Abakszyn, 
dr. Szymon Essigman. Stefan Ołoiński. wszyscy z Warszawy. 
Soćłka firmowa rozoorzęła czynności dn:a 1 czerwca 1931 r. 
Do zastępowania spółki wobec władz i o 'ób  upoważnieni 
sa: dr. Oskar Wojnowski, dr. Szymon E'sigman i Paweł 
Ahakszvn. Czek’, weksle, żyra. umowv i _ pe’ nomocnictwa 
podpi uią pod stemp'em f'rmy wszvscy trzej wspólnicy upo­
ważnieni do reprezentowania spółki łącznie Pokwitowania 
z odb:oru przekazów pocztowych, listów pieniężnych i ko­
rę -pondencji podpisuje ieden ze wspólników upoważnionych 
do reprezentowania spółki.

R. H. A XXVII 99: ..Maria Baczut“ w Brwinowie, ul.
Pszeze1ińska. Drobna sprzedaż artykułów spożywczych. Ist­
nieie od 1930 r. Włn<c:cie1ka Marja Rarz"l z Prwinowa.

R H. A XXXII 100: ..Genowefa Maciejewska" w Błnniu. 
Drobna snrzedaż artykułów spożywczych Istnieje od 1930 r. 
Właścicielka Genowefa Maciejewska z Błonia.

R. H. A XXXII 101: ..Szaind'a Frvdm»n" w Grodzisku Ma­
zowieckim. Mar zf>łka Piłsudskiego 9 SkleD 'pożywczv. Ist­
nieje od 1930 r. Właścicie'ka Szajndla Frydman z Grodzi­
ska. Pomiędzy właścicielka firmv a małżonkiem iej Ch l»m- 
Fiszlem Frydmanem nastąpił układ na mocy intercyzy z dnia 
18 marca 1919 r. ustalający wyłączność majątku i wspól­
ność dorobku.

R. H A XXXTT 10?: „Leokadia Pawłowska" w ^vrardow’e,
Sienkiewicza 1 Kawiarn’ a. Is+nieje od 1930 r. Właścicielka 
Leokadja Pawłowska z Żyrardowa.

R. H. A XYXII 103: . Bronisław Libner" w Grodz:sku, Ko­
lejowa 39. Drobna sprzedaż artykułów spożywczych. Istnieje 
od 1930 r. Właściciel Bronisław Libner z Grodziska.

R. H. A XXXII 104: „Handel Win i Wódek, Ludw:k Szaw- 
łowski“ w Milanówku, ul. Dworska dom Piekarskiego. Ist­

nieje od 1930 r. Właściciel Ludwik Szawłowski z Mila­
nówka.

R. H. A XXXII 107: „Franc;szek Kiljańczyk" we wsi Mro­
ków, gm. Młochów, pow. błoński. Drobna sprzedaż artyku­
łów spożywczych. Istnieje od 1930 r. Właściciel Franciszek 
Kiljańczyk we wsi Mroków, gm. Młochów, pow. błoński.

R. H. A XXXII 108: „Fe'iks Szafrański" w Żyrardowie,
1-go Maja 16. Cukiernia. Istnieje od 1930 r. Właściciel Fe­
liks Szafrański z Żyrardowa.

R. H. A XXXII 109: Nachman Zvlberman" w Grodzisku,
11 Listopada 34. Drobna sprzedaż mięsa. Istnieje od 1930 r. 
Właściciel Nachman Zylberman z Grodziska.

R. H. A XXXII 113: „Czesław Katarzyński" w Nadarzynie,
gm Młochów. Drobna sprzedaż pieczywa Istnieje od 1930 r. 
Właściciel Czesław Katarzyński z Nadarzyna.

R. H. A XXXII 113: ,.P:nkus Zylberberg" we wsi Nada­
rzyn, gm. Młochów. Drobna sprzedaż mięsa. Istnieje od 
1914 r. Właściciel Pinkus Zy’berberg ze wsi Młochów Wła­
ściciel przedsiębiorstwa niepiśmienny.

R. H. A XXXII 172: „Zjednoczenie Fryzjerów Damskich, 
Antoni Dziubiński. Hućo Setfer, Kaz;m'erz Siennick5 i Ed­
mund Szer“ w Warszawie, Marszałkowska 62. Zakład fry- 
zierski. Wspólnicy: Antoni Dziubiński, Kazimierz Siennicki, 
Edmund Szer, wszyscy z Warszawy i Hugo Seger z Żyrar­
dowa. Spółka firmowa lozpoczęła czynności dnia 23 czerw­
ca 1931 r. Do rer>rezentowan:a spółki upoważnieni są wszy­
scy wspólnicy. Umowy, weks'e. wszelkie zobowiązania, ży­
ra na wekslach, przekazy, czeki i pełnomocnictwa podpisu­
ją wszyscy wspólnicy łącznie. KoresDondencję n:ezawiara- 
jącą zobowiązań pokwitowania z odbioru wszelkiej kores­
pondencji nie wyłączając pien:ężnej, przesyłek, towarów 
i pieniędzy podpisuie każdy ze wsoó'ników =amodzielnie 
Podpisy winny być kładzione pod stemplem firmy.

R: H. A XXXII 17S- „Gołda Sega!" w Warszawie, W ol­
ska 129 Drobna sprzedaż artykułów spożvwczvch i tytnnio- 
wych. Istnieie od 1897 r. Właścicielka G ołJa Segał z War­
szawy. Właścicielka przedsiębiorstwa n:epiśmienna.

R. H. A XXXII 191: „Stanisława Taborowicz" w War­
szawie, Wolska 179, Drohna sorzedaż wędlin i mięsa. Ist­
nieje od 1926 r. Właścicielka Stanisława Taborowicz z War­
szawy

R. H. A XXXI 309: ,-G’tla-Raizla Linsztat" w Warszawie,
Twarda 61. Przedsiębiorstwo zostało zl’kwidowane.

R. H. A XXIX 212: „Kino Pola Ne^ri Pa'ace. M;kolaj 
Kossakowski11 w Warszawie Wierzbowa 7. Siedzjba f’rmy 
mieśc: się obecnie przy ul. Trębackiej 5 m. 9. Przedsiębior­
stwo znajduje się w stanie likwidacji.

R. H. A XXVII 101: „H Horowicz'* w Łowiczu, Zduńska 44. 
Handel bławatny i galanteryjny. Istnieie od 1916 r. Właści­
ciel Henoch Horowicz z łowicza. Pomiędzy właścicielem 
firmy a małżonką jego Taubą Klaiman z domu Ferber na- 
stao ł układ na mocy intercyzy z dnia 14 marca 1920 r. usta­
lający wyłączność majątku i wspólność dorobku.

R. H. A XVII 151: „Jan Waśn!ewski‘‘ w Warszawie, Nowy 
Świat 69. Przedsiębiorstwo zostało zlikwidowane.

VI



R. H. A D 43 (A XXXI 253): „Drukarnia i Litografia, Jan 
Cotty, właściciele Józef Roszkowski i S-ka“ w Warszawie,
Kapucyńska 7. Wspólnik Bolesław Nieciengiew:cz z War­
szawy. Na mocy aktu zeznanego przed notarjuszem Bor­
kowskim w Warszawie dnia 27 sierpnia 1931 r. za nr. 882, 
Karol Szteinbok ze spółki wystąpił cedując swój udział Bo­
lesławowi Nieciengiewiczowi. Pomiędzy Boleławem - Ada­
mem Niecieng ewiczem a małżonką jego Jadwigą Lucyną 
z domu Lipczyriską nastąpił układ na mocy intercyzy z dnia 
15 lrtego 1919 r. ustalający wyłączność majątku i wspólność 
dorobku.

R. H. A VI 286: ..S. Dawidowski — Spadkobie'C"11 w War­
szawie, Gęsia 1 Pomiędzy Icchokiem vel Izaakiem Dawi­
dowskim a małżonką jego Perlą z domu Bregman nastąpił 
układ na mocy intercyzy z dnia 2 lioca 1928 r. ustalający 
wyłączność majątku i wspólność dorobku.

B, —  SPÓŁKI AKCYJNE I Z OGRANICZONĄ ODPOWIE- 
DUALNOŚCIĄ

WPISY GŁÓWNE

R. H. B LIII 7530: „Restauracia „Bar" Nowa Gospoda", 
Spółka z ograniczoną odnow^edziałn^ścią". Siedziba spółki 
w Warszawie, Jasna 4. Celem spółki jest prowadzenie za­
kładu restauracyjnego. Kapitał zakładowy 55.000 zł., podzie­
lony na 55 udziałów całkowicie gotowizną wpłacony. Za­
rządcami są: Feliks Ku'ikowski, Marjan Wanicki, Marjan Dę- 
bowski, wszyscy z Warszawy. Zarządcy zastępuią spółkę 
wobec władz i osAb i prowadzą jej interesy. Wsze'kie akty, 
umowy, zobowiązania, wek'le, indosy, czeki, prokury i peł­
nomocnictwa podpisują dwaj zarządcv łącznie. Koresponden­
cję niezawierającą zobowiązań, pokwitowania z odbioru 
wszelkiego rodzaju korespondencji nie wyłączając pienrężnej, 
przekazów, przesyłek i towarów podpisuje każdy z zarząd­
ców samodzielnie Podpisy winny być kładzone pod stem­
plem firmy. Spółka z ograniczoną odpowiedzialnością za­
warta na mocy aktu zeznanego przed notarjuszem Miszew- 
■sk:m w Warszawie dnia 12 września 1931 r. za nr. 4913 na 
czas nieograniczony.

Wciągnięto w dn. 21 września 1931 r.

R. H. B LIII 7531: . Laboratorium Chemiczne . Oriza" in­
żynier Stan!?ław Bo^rmił i Wacław Urba"cki, Spółka z o<*ra- 
n:cznna odpowiedzialnością1’. Siedziba smółki w Warszawie, 
Pańska 20 Ce'em spółki jest prowadzen'e laboratorjum che­
micznego i handlu wyprodukowanemi artykułami. Kapitał 
zakładowy 3.500 zł. podzielony na 100 udziałów całkowicie 
gotow:zną wpłacony. Zarządcami są: Stanisław Bogumił, 
Wacław Urbański, obaj z Warszawy. Zarządcy zastępują 
spółkę wobec władz i osób i prowadzą jej intere'y. Wpk'le, 
czeki, indosy, umowy, pełnomocnictwa, akty notana'ne 
i wszelkie wogóle zobowiązania podpisują obaj zarządcy 
łącznie. Korespondencję niezawierającą zobowiązań pokwi­
towania z odbioru wszelk:ej korespondencji pieniędzy, prze­
syłek pocztowych, towarów i t. p. podpisuje każdy z za­
rządców samodzielnie Podpisy winnv bvć kładzione pod 
stemplem firmy. Spółka z ogran:czoną odpowiedzia’ nością 
zawarta na mocy aktu zeznanego przed notarjuszem Zabo­
rowskim w Warszawie dnia 12 września 1931 r. za nr. 1481 
na czas nieokreślony.

Wciągnięto w dn. 21 września 1931 r.

R. H. B LIII 7534: „Akier", Spćłka z ograniczona odpo- 
wiedzia'nośc"ą“ . Siedziba spółki w Warszawie, Młynar­
ska 26. Celem spółki jest prowadzenie fabryki cukrów i cze­
kolady. Kapitał zakładowy złotych 4.000, podzielony na 40 
udziałów, całkowic e gotowizną wpłacony. Zarządcami są: 
Zofja Blank i Edward Kikol ki oboje z Warszawy. Zarządcy 
zatępują spółkę wobec władz i osób i prowadzą jej inłe- 
resy. Weksle, czeki, pełnomocnictwa, prokury, umowy, akty
i wsze'kie zobwiązania podpisują obaj zarządcy łącznie. Ko­
respondencję niezawierającą zobowiązań, pokwitowania 
z odbioru wszelkiej korespondencji, przesylłek, towarów, 
sum pieniężnych podpisuje każdy z zarządców samodzielnie.

Podpisy winny być kładzione pod stemplem firmy. Spółka 
z ograniczoną odpowiedzialnością zawarta na mocy aktu 
zeznanego przed notarjuszem Pomykalsk’m w Warszawie 
dnia 8 września 1931 r. za nr, 987, na czas nieokreślony.

Wciągnięto w dn. 24 września 1931 r.

R. H. B LIII 7535: „Dom Handlowo-Komisowy ,,Chemart“ , 
Spółka z ograniczoną odoowiedzia'nością“ . Siedziba spółki 
w Warszawie, ol. Że'aznei Brairv 2. Celem spółki jest pro­
wadzenie handlu wszelkiego rodzaju surowcami i towara­
mi krajowymi i pochodzenia zagranicznego zarówno na ra­
chunek wła ny jak i komisowo, tudzież w charakterze ajen­
tów lub pośredn ków. Kanitał zakładowy 30.000 zł., podzie­
lony na 300 udziałów całkowicie gotowizną wpłacony. Za­
rządcami są: Lejba Abramowicz. Idei Ilutowicz i Abram 
Epsztein. wszvscv z Warszawy. Zarządcy zastępują spółkę 
wob”c władz i osób i prowadzą iej interesy. Weksle rw*ki, 
indosy na nich i wszelkie zobowiązania podpisują dwaj któ- 
rzykowik zarządcy łącznie. Pokwitowania z odbioru wszel 
kiej korespondencji nie wyłączając pieniężnej, pieniędzy za 
przekazani', przesyłek i towarów podpisuje każdy z zarząd­
ców samodzielnie. Podpisy winny być kładzione pod stem­
plem firmy. Spółka z ograniczoną odpowiedzialnością za­
warta na mocy aktu zeznanego przed notarjuszem S ennic- 
kim w Warszawie dnia 4 września 1931 r. za nr. 3919 na 
czas do dnia 31 grudnia 1932 r. z automatycznem przedłuża­
niem na na tępne okresy roczne o ile na dwa mie'iące przed 
upływem ternrnu żaden ze wspólników nie zażąda listem 
poleconym skierfowanym pod adresem spółki zwołania wal­
nego zgromadzenia w celu powzięcia decyzji w przedmiocie 
likwidacji spółki.

Wciągnięto w dn. 24 września 1931 r.

F. H. B I.TIT 7536: ..Pracownia Ra-n i Tisłew, R. R'-ce~hel 
i S-ka, Spółka z ograniczoną odpowiedzialnością11. S'edziba 
spółki w Warszawie. Lerzno 108. Celem smółki je t prowa­
dzenie pracown: ram i listew. Kaoitał zakładowy 3 0H0 zł., 
podzielony na 30 udziałów całkowicie gotowizną wpłacony. 
Zarządcami są: Bolesław Rycembel, Jan Wiśniewski : Alek­
sander Kur'andzki, wszyscy z Darszawv. Zarządcy zateou- 
ja spółkę wobec władz i o _ób i prowadza iei 'nte-e^y. W e­
ksle, czeki, żyra na wekslach i innych dowodach pieniężnych, 
umowy, pełnomocnictwa, prokury i wszelkie zobowiązania 
podpisują dwaj którzykolwiek zarządcy łącznie. Korespon­
dencie n:ezawieraiacą zobowiązań, pokwitowania z odbioru 
pieniędzy, przeyłek. przekazów, ładunków i kore«ponJon-ji 
podpisuie każdy z zarządców sarrodzie'nie. Podpisy winny 
bvć kładzione rod stemplem f'rmy. Snółka z ograniczoną 
odpowiedzialnością zawarła na mocy aktu zeznanego •'rzed 
notarjuszem Jasińskim w Warszawie dnia 28 sierpnia 1931 r. 
za nr. 1709 na czas nieograniczony.

Wciągnięto w dn. 24 wrześnio 193' r.

R. II. B T.I1I 7537; „Zakłady Elektro’ ecHniczne inż. J. 
Rove i Sp~łka. Spółka z ograniczona odoowiedz'alnoscia11.
Siedź ba srółki w Warsz»wie Chłodna 19. Celem s"ółki 
jest wykonywanie insta'acji elektrycznych, budowa tablic 
rozdzielczych, naprawa maszvn elektrycznych, oraz sprze­
daż maszvn. aparatów i materjałów elekt'ołecl'niczn''ch, 
kanitał zakładowy 12 000 zł., po-’ zie'onv na 24 udz'ały.
9 Ono zł. wpłacono gotowizną a /łotvch 3 000 wkładem rze­
czowym. Zarza'dcami sa: Józef Pove, Gustaw-Jerzy Do- 
brucki, Stan'sław Ski^niew ki, wszyscy z Warszawy. Za­
rządcy zastęprią spółkę wobec władz i osób : prowadzą jej 
intere'V Wszelkie zobowiązania, weksle czeki. inJosy. peł­
nomocnictwa, prokury, aktv i t. p podpisuje Józef Boye 
łączne z iednvm z pozostałych zarządców. Koresoondencję 
niezawierającą zobow:azań, pokwitowania z odbioru wszel­
kiej korespondencji nie wyłączając pieniężnej przesyłek, 
towarów, pieniedzy i przekazów podpisuje każdy z zarząd­
ców samodzielnie Podp sy winny być kłaJzio,ie pod stem­
plem firmy. Spółka z ograniczoną odpowiedz alnością za­
warta na mocy aktu zeznanego przed notarjuszm Jamonttem 
w Warszawie dnia 11 września 1931 roku za nr. 3419 na 
czas n eograniczony.

Wciągnięto w dn. 25 wrześnio 1931 r.
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R. H. B LIII 7538: „Sklep Kołonjalno-Spożywczy „Filtry11 
Spółka z ograniczoną odpowiedzialnością11. Siedziba spółki 
w Warszawie, Filtrowa 63. Celem spółki jest prowadzenie 
handlu artykułami kolonjalno-spożywczemi. Kapitał zakła­
dowy 3.000 zł. podzielony na 100 udziałów całkowicie go­
towizną wpłacony Zarządczyniami są: Klara Holfejerowa 
i Janina Nowakowa obie z Warszawy. Zarządczynie zastę­
pują spółkę wobec władz i osób i prowadzą jej interesy. 
Weksle, żyra, umowy, czeki, akty notarjalne, pełnomoc­
nictwa, prokury i wszelkie zobowiązania podpisują obie za­
rządczynie łącznie. Korespondencję niezawierającą zobo­
wiązań pełnomocnictwa pocztowe i kolejowe i pokwitowa­
nia z odbioru wszelkiej korespondencji nie wyłączając pie­
niężnej, pieniędzy, towarów i wszelkich dokumentów pod- 
psuje każda z zarządczyń samodzielnie. Podpisy winny być 
kładzione pod stemplem firmy. Spółka z ograniczoną odpo­
wiedzialnością zawarta na mocy aktu zeznanego przed no­
tarjuszem Tyborowskim w Warszawie dnia 19 marca 1931 r. 
za nr. 1216 na czas nieograniczony.

Wciągnięto w dn. 26 września 1931 r.

R. H B LIII 7540: „Cerament11, Spółka z ograniczoną od­
powiedzialnością". Siedziba spółki w Warszawie, Koperni­
ka 30. Celem spółki jest wyłączna sprzedaż wyrobów ce­
gielni „Wojciechowice" pod Ostrołęką. Kapitał zakładowy
5.000 zł. podzielony na 50 udziałów, pokryty gotowizną zł.
3.500 i aportem rzeczowym zł. 1.500. Jedynym zarządcą spół­
ki jest Józef Cieszewski z majątku Wojciechowice pod 
Ostrołęką. Zarządca zastępuje spółkę wobec władz i osób 
i prowadzi jej interesy podpisując firmę pod jej stemplem 
na wszelkich zobowiązaniach i dokumentach. Spółka z ogra­
niczoną odpowiedzialnością zawarta na mocy aktu zezna­
nego przed notarjuszem Nowickim w Warszawie dnia 11 lu­
tego 1931 r. za nr. 257 na czas do dnia 10 lutego 1932 r. 
z aułomatycznem przedłużaniem na następne okresy roczne
o ile na trzy miesiące przed upływem terminu żaden ze 
wspóln'ków nie zawiadomi pozostałych o chęci wystąpienia 
ze spółki.

Wciągnięto w dn. 28 września 1931 r.

R. H. B LIII 2541: „Eugenjusz Getter, Spółka z ograniczo­
ną odpowiedzialnością11. Siedziba spółki w Warszawie, Fil­
trowa 70, Celem spółki jest prowadzenie wytwórni wędlin 
sklepów sprzedaży wędlin i mięsa oraz jadłodajni. Kapitał 
zakładowy 10.000 zł. podzielony na 10 udziałów całkowicie 
wpłacony gotowizną. Zarządcami są: Eugenjusz-Sylwester 
Getter, Roman-Jakób Getter obaj z Warszawy. Zarządcy 
zastępują spółkę wobec władz i osób i prowadzą jej inte­
resy. Wszelkie zobowiązania, weksle, czeki, żyra, pełnomoc­
nictwa i prokury podpisują dwaj zarządcy łącznie lub jeden 
zarządca łącznie z prokurentem. Korespondencję niezawie­
rającą zobowiązań, pokwitowania z odbioru wszelkiej ko­
respondencji nie wyłączając pieniężnej, przesyłek i towa­
rów oraz pełnomocnictwa pocztowe podpisuje każdy z za­
rządców lub prokurent samodzielnie. Podpisy winny być 
kładzione pod stemplem firmy. Józefowi Fenigsztejnowi 
z Warszawy udzielono łącznej prokury. Spółka z ograni­
czoną odpowiedzialnością zawarta na mocy aktu zeznanego 
przed notarjuszem Tyborowskim w Warszawie dnia 5 wrze­
śnia 1931 r. za nr. 3415 na czas nieograniczony.

Wciągnięto w dn. 29 września 1931 r.

R. H. B LIII 7542: „Syndykat Odlewni i Emaljerni Żeliwa, 
Spółka z ograniczoną odpowiedzialnością11. Siedziba spółki 
w Warszawie, Mazowiecka 7. Celem spółki jest sprzedaż wy­
robów fabryk odlewniczych, rejestracja odbiorców i ich 
stanu zadłużeń, organizacja produkcji w celu normalizacji 
i standaryzacji oraz przedsiębranie wszelkich środków ce­
lem zmniejszenia kosztów pośrednictwa między producen­
tem i konsumentem. Kapitał zakładowy 30.000 zł., podzie­
lony na 1.000 udziałów całkowicie gotowizną wpłacony. Za­
rządca Jerzy Lipowski z Warszawy zastępuje spółkę wobec 
władz i osób i prowadzi jej interesy podpisując firmę pod 
jej stemplem na wszelkich zobowiązaniach i dokumentach. 
Kupno i sprzedaż nieruchomości i praw hipotekowanych 
należy do kompetencji Rady Nadzorczej. Spółka z ograni­
czoną odpowiedzialnością zawarta na mocy aktu zeznanego

przed notarjuszem Hettlingerem w Warszawie dnia 24 sierp­
nia 1931 r. za nr. 3041 na czas do dn:a 31 grudnia 1932 r 
z warunkiem automatycznego przedłużania na dalsze trzy­
letnie okresy o ile na sześć miesięcy przed upływem termi­
nu jeden ze wspólników listem poleconym pod adresem za­
rządu n'e zażąda rozwiązania spółki.

Wciągnięio w dn. 29 września 1931 r.

R. H. B LIII 7544: „Krajowy Przemysł Żelazny, Spółka 
z ograniczoną odpowiedzialnością11. Siedziba spółki w War­
szawie, pl. Grzybowski 15. Celem spółki jest prowadzenie 
przedsiębiorstwa sprzedaży wyrobów żelaznych. Kapitał za­
kładowy 3 000 zł., podzielony na 100 udziałów całkowicie 
gotowizną wpłacony. Jedyną zarządczynią jest Karolina 
Żbikowska z Warszawy która zastępuje spółkę wobec władz 
i osób i prowadzi jej interesy i podpisuje samodzielnie fir­
mę spółki pod jei stemplem na wszelkich zobowiązaniach 
i dokumentach. Spółka z ograniczoną odpowiedzialnością 
zawarta na mocy aktu zeznanego przed notarjuszem Nowic­
kim w Warszawie dnia 12 września 1931 r, za nr. 1487 na 
czas do dn'a 1 października 1932 r. z automatycznem prze­
dłużaniem na następne okresy roczne o ile na trzy mie­
siące przed upływem terminu żaden ze wspólników nie za­
wiadomi notarjalnie pozostałych o chęci wystąpienia ze 
spółki.

Wciągnięto w dn. 30 września 1931 r.

R H. B LIII 7545: „Agfa-Foto, Spółka z ograniczona od­
powiedzialnością11. Siedziba spółki w Warszawie, Żóra- 
wia 23. Celem spółki jest prowadzenie przedstawicielstw, 
handel komisowy i we własnem imieniu wszelkiego rodzaju 
artykułami fotograficznemi, kinematograficznemi i chemicz- 
nemi oraz produkcja tychże artykułów. Kapitał zakładowy
20.000 zł. podzielony na 20 udziałów całkowicie gotowizną 
wpłacony. Zarządcami są: Wilhelm Roth i Norbert Roth obaj 
z Warszawy. Zarządcy zastępują spółkę wobec władz i osób 
i prowadzą jej interesy. Firmę spółki pod jej stemplem na 
wszelkich zobowiązaniach i dokumentach podpisuje każdy 
z zarządców samodzielnie Spółka z ograniczoną odpowie­
dzialnością zawarta na mocy aktu zeznanego przed notarju­
szem Siennickim w Warszawie dnia 25 września 1931 r. za 
nr. 4236 na czas nieokreślony.

Wciągnięto w dn. 1 października 1931 r.

R. H. B LIII 7546: „Karoserie Samochodowe Flinikowski 
i S-ka, Smółka z ogran!czoną odpowiedzialnością11. Siedziba 
spółki w Warszawie, pl. Trzech Krzyży 8. Celem spółki jest 
prowadzenie przedsiębiorstwa budowy i remontu karoserji 
samochodowych. Kapitał zakładowy 5.000 zł. podzielony na
10 udziałów całkowicie gotowizną wpłacony. Jedvnvm za­
rządcą spółki jest Marcin Flinikowski z Warszawy który za­
stępuje spółkę wobec władz i osób i prowadzi jej interesy 
podpisując firmę spółki pod jej stemplem na wszelkich zo­
bowiązaniach i dokumentach. Spółka z ograniczoną odpo­
wiedzialnością zawarta na mocy aktu zeznanego przed no­
tarjuszem Miszewskim w Warszawie dnia 3 września 1931 
roku za nr. 4734 na czas nieograniczony.

Wciągnięto w dn. 1 października 1931 r.

R. H. B LIII 7547: „Polska Fabryka Chemiczna „Heyden11, 
Spółka z ogran'czona odoowiedzialnościa". Siedziba spółki 
w Warszawie, Kilińskiego 3. Celem spółki jest produkcja 
farmaceutycznych i chemicznych preparatów oraz pokrew­
nych artykułów, jak również handel tymi artykułami, za­
równo na rachunek własny jak i komisowo lub w charakte 
rze ajenta. Kapitał zakładowy 30 000 zł. podzielony na 1.500 
udziałów całkowicie gotowizną wpłacony. Jedynym zarząd­
cą spółki jest inż. Michał Hertz z Warszawy, który zastę­
puje spółkę wobec władz i osób i prowadzi jej interesy oraz 
t/odpi'uje firmę spółki pod jei stemplem na wszelkich zo­
bowiązaniach ł dokumentach. Nabycie lub zbycie nierucho­
mości, zawarcie umów dzierżawy i najmu, ustanowienie pro­
kurentów, zawieranie umów najmu pracy z osobami, któ­
rych wynagrodzenie przekraczać ma 6.000 zł. rocznie Wy­
magają uchwały walnego zgromadzenia. Spółka z ograniczo- »
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ńą odpowiedzialnością zawarta na mocy aktu zeznanego 
przed notarjuszem Siennickim w Warszawie dnia 16 czerw­
ca 1931 r. za nr. 2783 na czas nieograniczony,

Wciągnięto w dn. 1 października 1931 r.

R. H. B LIII 7550: „Przedsiębiorstwo Futrzane „Karakuł11 
Iz. Herman i Spółka, Spółka z ograniczoną odpowiedzialno­
ścią". Siedziba spółki w Warszawie, Długa 42. Celem spółki 
jest prowadzenie handlu futrami i innymi artykułami na ra­
chunek własny i komisowo. Kapitał zakładowy 5.000 z ł . 
podzielony na 100 udziałów całkowicie gotowizną wpłacony. 
Zarządcami są: Abram Iser vel Izydor Herman, Izrael-Iser 
Herman obaj z Warszawy. Zarządcy zastępują spółkę wo­
bec władz i osób i prowadzą jej interesy. Weksle własne, 
umowy i inne zobowiązania podpisują pod stemplem firmy 
obaj zarządcy łącznie. Żyra, czeki, pełnomocnictwa, po­
kwitowania, rachunki, korespondencję, pokwitowania z od­
bioru wszelkiego rodzaju korespondencji, przesyłek, ładun­
ków, towarów i pieniędzy podpisuje jeden z zarządców. 
Spółka z ograniczoną odpowiedzialnością zawarta na mocy 
aktu zeznanego przed notarjuszem Baranieckim w Warsza­
wie dnia 18 września 1931 r. za nr. 1393 na czas do dnia 
31- grudnia 1932 r. z warunkiem automatycznego przedłuża­
nia na dalsze jednoroczne okresy o ile na trzy miesiące 
przed upływem terminu jeden ze wspólników nie zawiadomi 
drugiego notarjalnie o chęci wystąpienia ze spółki.

Wciągnięto w dn. 3 października 1931 r.

R. H. B LIII 7551: „L‘Art“ . Spółka z ograniczoną odpo­
wiedzialnością". Siedziba spółki w Warszawie, Okopowa 22, 
Celem spółki jest prowadzenie pracowni wyrobów rzeźbiar- 
sko-artystycznych. Kapitał zakładowy 3.600 zł. podzielony 
na 100 udziałów całkowicie gotowizną wpłacony. Zarządca­
mi są: Naum Ginzburg z Białegostoku i Hersz-Lejb Nickin 
z Warszawy. Zarządcy zastępują spółkę wobec władz i osób 
i prowadzą jej 'nteresy. Wszelkie umowy, akty notarjalne 
i hipoteczne, zobowiązania, pełnomocnictwa, prokury, we­
ksle, czeki, żyra, przekazy i t. p, podpisują obaj zarządcy 
łącznie. Wszelkie inne dokumenty nie zawierające zobowią­
zań podpisuje każdy z zarządców samodzie'nie Podpisy win­
ny być kładzione pod stemplem firmy. Spółka z ograniczona 
odpowiedzialnością zawarta na mocy aktu zeznanego przed 
notarjuszem Dąbrowskim w Warszawie dnia 20 sierpnia 1931 
r. za nr. 284 na czas do dnia 20 sierpnia 1934 r. z warun­
kiem automatycznego przedłużania na następne okresy trzy­
letnie o ile na trzy miesiące przed upływem terminu żaden 
ze wspólników nie zawiadomi listem poleconym drugiego 
wspólnika o chęci rozwiązania spółki.

Wciągnięto w dn. 3 października 1931 r.

R. H. B LIII 7552: „Towarzystwo Przemysłowo-Handlowe 
..Te-Pe-Ha“ w Warszawie, Spółka z ograniczoną odpowie­
dzialnością". Siedziba spółki w Warszawie, Marszałkowska 
149. Celem spółki jest wykonywanie wszelkich dostaw dla 
instytucji państwowych i samorządowych, pośrednictwo han­
dlowe, przedstawicielstwa krajowe i zagranliczne, kontis, 
eksport i impoit. Kapitał zakładowy 5.000 zł., podzielony 
na 50 udziałów całkowicie gotowizną wpłacony. Jedynym 
zarządcą spółki fest Karol Kruk-Dz'ekanowski z Warszawy, 
który zastępuje spółkę wobec władz i osób i prowadzi jej 
interesy podpisując firmę spółki pod jej stemplem na wszel­
kich zobowiązaniach i dokumentach. Adolfowi Kleinbergo- 
wi z Warszawy udzielono samodzielnej prokury. Spółka 
z ograniczoną odpowiedzalnością zawarta na mocy aktu ze­
znanego przed notarjuszem Siennickim w ^OĈ arszawe dnia 
18 września 3931 r. za nr. 4149 na czas nieograniczony, 

Wciągnięto W dn. 3 października 1931 r.

R. H. B LIII 7553: „Młyn Motorowy „Delfin", Spółka 
z ograniczoną odpowiedzialnością". Siedziba w Górze Kai 
warji. Celem spółki jest budcjwa i eksploatacją młyna mo­
torowego w Górze Kalwarji. Kapitał zakładowy spółki wy­
nosi 8.000 zł., podzielony na 8 udziałów całkowicie wpła­
cony gotowizną. Zarządcami są: Ćżesława-Delfiną Mańkow­
ska i Konstanty Przedpełski oboje z Warszawy. Zarządcy

zastępują spółkę wobec władz i osób i prowadzą jej intere­
sy. Wszelkie zobowiązania, weksle, indosy, czeki, pełno­
mocnictwa, prokury i akty podpisują dwaj zarządcy łącznie. 
Korespondencję niezawierającą zobowiązań, pokwitowania 
z odbioru wszelkiej korespondencji nie wyłączając pienięż­
nej, przesyłek i towarów podpisuje każdy z zarządców sa­
modzielnie. Podpisy winny być kładzione pod stemplem fir­
my. Spółka z ograniczoną odpowiedzialnością zawarta na 
mocy aktu zeznanego przed notarjuszem Hettlingerem 
w Warszawie dnia 17 września 1931 r. za nr. 3409 na czas 
nieograniczony.

Wciągnięto w dn. 3 października 1931 r.

R. IL B LIII 7554: „Bracia W. i Z. Szantyr i S-ka, Spółka 
z ograniczoną odpowiedzialnością w likwidacji". Siedziba 
spółki w Warszawie, Chmielna 27. Celem spółki jest sprze­
daż opon samochodowych i innych wyrobów fabryki B. F. 
Goodrich w Colombes pod Paryżem oraz innych artykułów 
branży gumowej i samochodowej. Kapitał zakładowy 80.000 
zł., podzielony na 80 udziałów, pokryty gotowizną w sumie 
złotych 60.000 i aportem rzeczowym na 20.000 zł. Likwida­
torami są: Witold Szantyr, Zbign:ew Szantyr senjor, Zbig­
niew Szantyr junior, wsizyscy z Warszawy z prawem podpi­
sywania we dwóch łącznie wszelkich zobowiązań, weksli, 
żyr, czeków, umów i pełnomocnictw oraz przez każdego 
z nich samodzielnie pokwitowań z odbioru sum pieniężnych, 
wszelkiej korespondencji i towarów. Podpisy winny być 
kładzione pod stemplem firmv. Spółka z oganiczoną odpo­
wiedzialnością zawaita została na mocy aktu zeznanego 
przed notarjuszem Straszewiczem w Warszawie dnia 27 mar­
ca 1928 r. za nr. 755 na czas nieograniczony i zarejestro­
wana była w R H. B. 5682. Na mocy aktu zeznanego przed 
notarjuszem Straszewiczem w Warszawie dnia 1 lipca 1931 
r. za nr. 1232 uchwalono że spółka została rozwiązana 
i przedsieborstwo zlikwidowane. Na mocy aktu zeznanego 
przed notarjuszem Straszewiczem dnia 28 września 1931 r. 
za nr. 1810, powyższa uchwała o rozwiązaniu i zlikwido­
waniu przedsiębiorstwa uznana została za niebyłą, gdyż li­
kwidacja spółki nie została ukończona. Spółka obcnie znaj­
duje się w stanie likwidacji.

Wciągnięto w dn. 5 października 1931 r.

R. H. B LIII 7555: „Polski Przemysł Trykotażowo-Poń- 
czoszniczv „Standard". Spółka z ogran:czoną odoowiedzial-
nością". Siedziba 'półki w Warszawie. Biała 5. Celem spół­
ki jesit prowadzenie wytwórni wyrobów trykotażowo-poń- 
czoszn:czych. Kapitał zakładowy 15,000 zł. podzielony na 
100 udziałów, z czego 6.000 zł. wpłacono wkładem rzeczo­
wym. pozostałe 9.000 zł. w gotowiźnie. Zarządcami są: Ire­
na Zajączkowska, Ignacy Grossman, oboje z Warszawy. Za­
rządcy zastępują spółkę wobec władz i osób i prowadzą 
jej interesy. Weksle, czeki, żyra, pełnomocnictwa, prokury, 
akty notarjalne i hipoteczne, oraz wsizelkie zobowiązania 
podpisują oboje zarządcy łącznie. Korespondencję niezawie- 
raiacą zobowiązań pokwitowania z odbioru pien'ędzy, prze­
syłek, towarów, korespondencji zwyczajnej i poleconej pod­
pisuje ieden z zarządców. Podpisy winny1 być kładz’one pod 
stemplem firmy. Spółka z ograniczoną odpowiedzialnością 
zawarta na mocy aktu zeznanego przed notarjuszem Hettlin­
gerem dnia 1 września 1931 r. za nr. 3171 na czas nieogra­
niczony.

Wciągnięto w dn. 5 października /93Jt r.

R. H. B LIII 7557: „Drukarnia Społeczna — Dzierżawcy •— 
Zrzeszenie Drukarzy, Spółka z ograniczoną odpowiedzialno­
ścią". Siedziba spółki w> Warszawie, t>l. Gr-zybowski 3/5. Ce­
lem soółki jest prowadzenie drukarni pod nazwą: „Drukar­
nia Społeczna" wydzierżawionej przez Annę Balasównę
i Józefa Nowakowskiego od Stowarzyszen'a Robotników 
Chrześdiańskich. Kapitał zakładowy 2.240 zł., podzielony 
na 56 udziałów, pokryty gotowizną w sumie 1,120 zł. i apor­
tem rzeczowym ną zł 1.120. Zarządcami są: Anna Bala óuna 
7.  Warszawy, Czesław Glinojecki z Warszawy, i Józef Gra­
czyk z Brwinowa. Zarządcy zastępuią spółkę wobec wlądz 
i osób i prowadzą jej interesy. Wszelkie umowy, weksle, ży­
ra i inne zobowiązania podpisują dwaj zarządcy łącznie. 
Pokwitowania z odbion: należności, korespondencji nie wy-
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łączając pieniężnej, przesyłek, ładunków i towarów podpi­
suje każdy z zarządców samodzielnie. Podpisy winny być 
kładzione pod stemplem firmy. Spółka z ograniczoną od- 
powiedz:alnością zawarta na mocy aktu zeznanego przed 
notarjuszem Jelnickim w Warszawie dnia 11 lutego 1931 r. 
za nr. 276 na czas do dnia 11 lutego 1934 r. z prawem auto­
matycznego przedłużania na nactepne okresy trzyletnie o ile 
na 3 mies:ące przed upływem terminu żaden ze wspólników 
nie zawiadomi listem poleconym pozostałych wspólników
o chęci wystąpienia ze spółki.

Wciągnięto u> dn. 6 października !')31 r.

R. H. B LIII 7568: ..Polska Akcvfna Soółka Telefon:czna“ .
Siedziba spółki w Warszawie, Zielna 37/39. Celem spółki 
jest przebudowa, rozbudowa i eksploatacja sieci telefonicz­
nych w Warszaw'e, Łodzi. Lwowie, Borysławiu wraz z Za­
głębiem Naftowem. Sosnowcu wraz z Zagłębiem Dąbrow- 
skiem. Lublinie i Białymstoku zgodnie z udzielona «półce 
pzez Rząd Polski koncesią. Kapitał zakładowy 35 397.600 
zł podz:e’ ony na 41 160 akcii przvrzem ieden złoty równa 
się 1/5332 kg. złota 90-ej próby, całkowicie wpłacony. Pre­
zesem Rady Nadzorczej wybrany został inż. Franci zek 
Drzewiecki, wiceprezesem Franciszek Sienk'ewicz obaj 
z Warszawy. Prezes Rady Nadzorczej lub wiceprezes podpi­
sują łącznie z przewodniczącym zarządu lub innym człon- 
k'em zarządu weksle, plenipotencje pod stemplem smółki 
ofa? aktv hipoteczne i notarialne. Zarząd stanowią: Prze­
wodniczący zarzadu in*. Alek-ander Olendzki, Członkowie:
l udwik Klewin. inż. S:gfrid Haggberg wszyscy z Warszawy. 
Zarząd zastępuje spółkę wobec władz i osób i prowadzi jej 
interesy. Czeki na rachunek bieżący, pisma z żądaniem pod­
niesienia p>en:edzv z instytucii kredytowych oraz pokwito­
wania z odbioru z poczty pieniędzy, przesyłek i dokumen­
tów podpisuje pod stemplem spółki przewodniczący zarządu 
lub jeden z członków zarządu. Postanowienie Min'strow 
Przemysłu i Handlu oraz Skarbu w przedmiocie zatwier­
dzenia statutu uzgodnionego z przepisani' prawa o soółkach. 
akcvjnvch (Rozn. Prezydenta Rznlitej z dn:a 22 marca 1928 
r. Dz. Ust. 39'98 poz. 3831 opublikowane zostało w Nr. 184 
Monitora Polskiego z dnia 12 sierpnia 1931 r. Na za adzie 
art. 27 Rozn Ministra Spraw:edliwości o rejestrze handlo­
wym wszystkie dotychczasowe wpisy w R. H. B. IX 1909 
zostały skasowane.

Wciągnięto w dn. 10 poźdz!etriba 1931 r.

R. H. R LIII 7570: „Towarzystwo Handiowo-Przemvsłowe 
..Te-Wa-Pe". Soółka z ogran!czona odnowiedz!a'nościa".
Siedziba spółki w Warszawie, Wielka 11. Ce'em spółki jest 
handel i przetwarzanie naturalnych tłuszczów jada’nvch 
i technicznych oraz handel artykułami kolonialnymi. Kapi­
tał zakładowy 6 000 zł., pod/ie'onv na 120 udziałów całko­
wicie gotowizną wołaconv. Zarządcami są: Bernard Fisch, 
Pernard S^ei^er, Szul:m Hofsztatter wszyscy z Rzeszowa, 
Osjasz Haufstadter z Łodzi. Zarządcy zasteoują spółkę wo­
bec władz i osób i prowadza iei interesv. Wsze'kie umowy, 
kontrakty, weks'e, czeki, prokury, pełnomocnictwa aktv 
notarjalne i hipoteczne i t. p. podpisuje Bernard Fisch łącz­
nie z Szulimem Hof'tatterem lub Osiaszem Haufstatterem 
lub też Bernard Spe:ser łącznie z Szulimem Hofstattereni 
lub z Osjaszem Haufstatterem. Koresnondenne niezawiera- 
jacą zobowiązań, pokwitowania z odbioru korespondencji, 
pien:edzy i przesyłek podpisuje każdy z zarządców samo­
dzielnie. Podpisy winny być kładzione pod .stemplem firmy 
Smółka z ograniczona od^owiedzialno^ią zawarta na mocy 
aktu zeznanego przed notarjuszem Rossmanem w Łodzi 
dnia 25 sierpnia 1925 r, za nr. 3445 na czas do dnia 31 grud­
nia 1932 r.

Wciągnięto w dn. 12 października 1931 r.

WPISY DOPATKOWE

R. H. B III 411 fB. X X V I  4435): „Polski Bank Komunal­
ny, Spółka Akcvina" w Warszawie. Zarząd zastępuje spó’kę 
wobec władz i osób i prowadzi jej interesy. Wszystkie akty 
zobowiązania, dowody, zlecenia i wogóle wszelkie doku­
menty i listy podpisują dwaj członkowie zarządu łącznie lub

jeden członek zarządu łącznie z prokurentem lub też dwaj 
prokurenci łączn:e. Podpisy winny być kładzione pod stem­
plem firmy. Statut spółki uzgodniony z przepisami prawa
o spółkach akcyjnych (Dz. Ust. Nr. 39/28 poz. 383} i zatwier­
dzony przez Ministrów Skarbu oraz Przemysłu i Handlu 
opublikowany został w Nr. 185 Monitora Polskiego z dnia 
13 sierpnia 1931 r.

R. H. B V 747 (B XXXI 4933): „Północne Towarzystwo 
Transportowe i Ekspedycyjne, Spółka Akcyjna" w Warsza­
wie. Naum Gutman z zarządu wystąpił. Naumowi Gutmano- 
wi z Warszawy udzielono prokury z prawem podpisywania 
łącznie z jednym z członków zarządu.

R. H. B XXIV 4183: ..Dom Handlowo-Przemysłowy Zvgm. 
Borkowski i S-ka, Soółka z ograniczoną odpowiedzialno­
ścią" w Grodz:sku, Mazowieckim. Na mocy aktu zeznanego 
przed notarjuszem Błeszyńskim w Grodzisku Mazowieckim 
dnia 2 sierpnia 1929 r. za nr. 4695 spółka została rozw:aza- 
na. przedsiębiorstwo przeszło na wyłączną własność Zyg­
munta Borkow'kiego, który prowadzi takowe nadal pod 
firmą: „Dom Handlowo Przemysłowy, Zygmunt Borkowski".

R. H. B XXVII 4571: „Włoska Spółka Akcvina Powszech­
na Asekuracyjna w Tryieście Assicurazioni Genera'! Trie­
ste". Postanowieniem Prefekta Prowincji Tryjesteńskiej 
z dn‘a 8 czerwca 1931 r. za nr. prot. 11419/4480 prokuren­
towi Renato Samplichowi zezwolono na zmianę nazwiska 
rodowego na nazwisko „Sambri” .

R. H B XXVIII 4607: „Hurtownia Firanek, Soólka z ogrą- 
n:czona odoow:edzialności»“ w Warszawie. Antoniemu Zu- 
brewiczowi i Emilowi Beringowi obydwom z Warszawy 
udzielono porkury z prawem podpisywan’a łącznie z jed­
nym z zarządców lub zastępcą lub z prokurentem.

R. H B XXXVI 5395: ,.Przemvsł Leśny „Rozwadów Kępa", 
Soółka z ograniczoną odpowiedzialności" w Warszawie, 
Karo! Ike-Dunikowski przestał być likwidatorem spółki.

R. H. B XXXVII 5510: ,.Kon*ekcia Damska ..Eugenia", 
Soółka z ograniczoną odoowiedz^nością11 w Warszawie.
Firma obecn:e brzmi: „Konfekcja Damska „Emkawu", 'p ó ł­
ka z ograniczoną odpowiedzialnością. Zarządcami są: Chaja 
Sura vel Helena Knaperbaum. Mordka Knaperbaum oboje 
z Warszawy. Wpisano na mocy aktów zeznanvch przed no­
tariuszami w Warszawie: Miszewsk:m dnia 1 kwietnia 1931 
r. za nr. 2152 i Siennickim dnia 1 września 1931 r. za nr. 
3846.

R. H. B XXXVII 5537: „Pogotowie Stałych Dyżurów Le­
karskich. teł 510. So~łka z ogranxzona odoow:edzia>nościa“ .
Firma obecnie brzmi: „Prywatne Pogotowie Lekarskie, tel. 
500. Soółka z ograniczona odpowiedzialnością. Siedziba 
spółki w Warszawie Marszałkowska 67. Zarządcami są: dr. 
Cbwalisław Kohvl:ński. dr. Fe'iks Hłasko, dr. Jan Raczkow­
ski wszvscy z Warszawy Wpisano na mocy aktu zeznanego 
przed notarjuszem Dembińskim w Warszawie dnia 28 stycz­
nia 1930 r. za nr. 127.

R. H. B XXXVIII 5644: ..Polski Lloyd, Soółka Akcyjna" 
w Warszawie. Siedziba spółki mieści s'e obecnie przv ul. 
Marszałkowskiej 130. Skład przy ul. Sto-Jerskiej 10 w War­
szawie został zlikwidowany. Kapitał zakładowy wvno-i 
obecnie 1000 000 zł. podzielony na 10.000 akcji całkowicie 
wpłacony. Olaf W îllv Fermann. Henrvk A rzkenazv. Albert 
Frankfurter. Władysław Stała, Kazimierz Bauda, G;useppe 
Bucalo i Feliks Fryzę z zarządu wystąpili. Na członków za- 
rzadu zostali wvbr?ni: Georges Morrisot i Hans Demme obaj 
z Warszawy. Ustały prokury: Kurta Schlee za Oddz:ał 
w Gdyni, Karola Preske i Emila Keppelera za Oddział

X



w Katowicach, Jana Pawłowskiego, Stanisława Ziołeckiego 
i Władysława Wachowiaka za Oddział w Poznaniu. Udz elo- 
no łącznej prokury: Edimindowi Szafrankowi dla Oddziału 
w Gdyni. Henrykowi de Matlachowskiemu dla Oddziału 
w Katowicach, Emilowi Kepplerowi dla Oddziału w Kato­
wicach i Leonowi Rabinowiczowi dla Oddziału w Łodzi. Po- 
stanow'enie Ministrów Przemysłu i Handlu oraz Skarbu 
w przedmiocie zmiany nominalnej wartości akcji z 10 zło­
tych na 100 złotych, oraz zmniejszenie kapitału zakładowe­
go o 1,400.000 złotych do 100 000 złotych z poprzedniego 
kap:tału 1,500.000 zł. drogą wydania jednej akcji nominalnej 
wartości 10 zł. wzamian 15 akcji 10 zlotowych, oraz po­
większenia kapitału zakładowego o sumę 900.000 zł. do su­
my 1,000 000 złotych droćą 5-ej emisji 9.000 sztuk nowych 
akcji opublikowane zostało w Nr. 123 Monitora Polskiego 
z dnia 30 maja 1931 r

R. H. R XXXIX 5742: Spółka z ograniczona odpo­
wiedzialnością". Firma obecnie brzmi: ..Polska Spółka Eks- 
p'oatacii Wyrobów „Fit" Spółka z ograniczoną odpowie­
dzialność^". Wpisano na mocy uchwały walnego zgroma­
dzenia wspólników z dnia 15 października 1928 r. Wpis po­
wyższy w dniu 25 września 1929 r. uzupełniony został do­
pełnieniem. Kapitał zakładowy obecnie wvnosi 21.000 zł., 
podzielony na 21 udziałów całkowicie wpłacony. Na trze­
ciego zarządcę wybrany został Paul Perret du Gray z War­
szawy. Weksle, czeki, żyra na wekslach i innych dowodach 
pieniężnych, umowy, pełnomocn'ctwa, prokury i wszelkie 
zobowiązania podpisują dwaj zarządcy łącznie. Wpisano na 
mocy aktu zeznanego przed notariuszem łasirfskim w War­
szawie dn:a 5 wrzer.nia 1929 r. za nr. 1831. Wpis powyższy 
w dniu 27 marca 1930 r. uzupełniony został dopełnieniem.

onółki mieści s:e obecnie przy ul. Chłodnej 45. 
Leono'd Rozenberg przestał bvć zarządcą. F’rmę spółki pod 
jej stemolem na wszelkich zobowiązaniach : dokumentach 
podpisuje każdy z zarządców samodzielnie. Wpisano na mo­
cy aktów zeznanych przed notariuszem Jasińskim w War­
szawie dnia 27 grudnia 1929 r. i 4 marca 1930 r. za nr. 2741 
i 515. Wpis powyższy w dniu 17 września 1931 r. uzupeł­
niony zo'tał dopełnieniem. Siedziba spółki mieści się obec­
nie przy ul. Bonifraterskiej 15.

R H. R XXXIX 5«47: ..Biuro Techniczno-InstalacHne, Cz. 
Trecbci-ski i S-ka. Tnżvn:erowie. Soółka z ograniczona od- 
powie^7ia'noscia“ . Na mocy aktu zeznanego przed notarju- 
sizem Straszew:czcm w Warszawie dnia 10 li^ca 1929 r. za 
nr. 13?4. spółka została rozwiązana przedsiębiorstwo zaś 
przeszło na wyłączna własność Czesława Trechcińskiego 
i obecnie przestało istnieć.

R . H. B XLVTI 6726: ..Warszawska Sn^łka Parcelacvina, 
Sri"łka z ograniczona odpowiedzialnością". Jerzv Simiński 
z Sulejówka, gminy Okuniew. jako jedyny zarzadca. zastę- 
puie spółkę wobec władz i osób i prowadzi iei interesy rod- 
pis"iac finrę pod jej ^templem na wszelkich zobowiąza­
nych. dokumentach, aktach notarialnych i bipołecznvch. 
Wnioano na mocy aktu zeznanećo przed notarjuszem Jel- 
nickim w Warszawie dnia 1 września 1931 r. za nr. 1568.

R. H. B XT.VTTT 6937: ,.Damaza“ Towarzystwo Sivzedazy 
JWf.r ĵirvnv. S i 'lk a  z ograniczona odoowiedzia^ością". Li­
kwidatorem mianowany został Zygmunt Żukrowski z War­
szawy. Na mocy uchwały Walnego Zgromadzenia wspólni­
ków z dnia 20 sierpnia 1931 r. spółka postawiona została 
w stan likwidacji

R. H. B 7125: „Przedsiębiorstwo Inzvniervjno - Budo­
wlane „Mur", Spółka z ograniczoną odpowiedzialnością'*.
Siedziba spółki mieści się obecnie przy ul. Boduena 2 m. 5.

R. H. B L 7191: „Centralne Biuro Sprzedaży Wyrobów 
Polskich Fabryk Obuwia Gumowego, Spółka z ograniczoną

odpowiedzialnością". Siedziba spółki mieści się obecnie przy 
ul. Długiej 42.

R. H. B LII 7456: „Przedsiębiorstwo Budowy Wodocią­
gów, inż. L. Hickiewicz, Soółka z ograniczoną odpowiedzial­
nością", Prokura Aleksandra Ostrowskiego ustała. Jerzemu 
Wieniawskiemu z Warszawy udzielono łącznej prokury.

R. H B LIII 7554: „Bracia W. i Z. Szantyr i S-ka, Spółka 
z ograniczona odpowiedzialnością". Na mocy aktu zeznane- 
go przed notarjuszem Stra'zewiczem w Warszawie dnia
28 wrześn'a 1931 r. za nr. 1810, uchwała walnego zgroma­
dzenia wspólników powzięta w protokół zeznanym przed 
tymże notarjuszem Straszewiczem dnia 1 lipca 1931 r. za nr. 
1232 o całkowitem zlikwidowaniu przeds’ębiorstwa uznana 
została za niebyłą gdvż likwidacja spółki nie została ukoń­
czona. Spółka Bracia W. > Z. Szantyr i S-ka, spółka z ogra­
niczoną odpowiedzialnością w likwidacji" zarejestrowana 
jest obecnie w R H. B, LIII 7554.

R. H. B XXVT 4403: „Ziednoczeni Jubilerzy, Smółka z ogra­
niczona odnow«ed».ia'nośc;ą“ w Warszawie. Na likwidatora 
wybrany został Bronisław Sznabel z Warszawy. Na mocy 
aktu zeznanogo p r z e d  notarjuszem Tvborowskim w Warsza­
w ę  dnia 10 lipca 1931 r. za nr. 2734, spółka znajduje się 
w stanie likwidacji.

R. H. B XXVI 4414; ..Diabolo-Seoarator", Soółka z ogra­
niczona odpowiedzia'nosc’a" w Warszawie S edziba smółki 
mieści się przy ul Tamka 3. Oddziały w Równem, Wilnie 
' Lwowie, zo-tały zlikwidowane, Jakób Weisb'um prze-tał 
być zarządcą Na zarzadców zostali wybrani: Ernst AUgoth 
i Ka7irnierz T ewicki obai z Warszawy. Prokury Henryka 
Tornb'oma. Władysława Jańczaka, Leona Mintza i Rudolfa 
Hirschdórfera ustały. Wp'sano na mocy aktu zeznanego 
przed notarjuszem Szumańskim w Warszawie dnia 17 wrze­
śnia 1931 r. za nr. 2304.

R H. B XXVI 4444 (R. XL 59911: ..Towarzystwo Przedsię­
biorstw Oorniczvch ..Teoeće", Spółka Akcyfna" w War-
s*j»w'e. SieJzba  spółki mieści się obecnie przy ul. Chmiel­
nej 32 m, 22.

R. H. B XXVII 4502: ..Warszawska Spółka Budowlana, 
Spółka z ograniczona odoowiedzia'noscia" w Warszawie.
Ustała pro^prv: Mieczysława Lipowskiego > Jana Kocha­
nowskiego. Inż. Jerzemu Słom:ńskiemu, inż. War-ławowi Za­
wistowskiemu obydwom z Warszawy udz'elono prokury 
z prawem podpisywania każdego z nich łącznie z jednym 
z zarządców.

R H. B XXVTTI 4595: ..Mazowiecka Spółka Wydawnicza, 
SnółUa z crfra^czona odpowiedzialnością" w Warszawie.
Witoldowi Sobolewskiemu i Ferdynandowi Śliwińskiemu 
obydwom z Warszawy udzie'ono prokury z prawem podpi­
sywania we dwóch łącznie lub każ^ećo z nich łącznie z ied- 
nym z zarządców. Prokura Jana Lewandowskiego ustala.

R. H. B XXVTTI 4656: „B;uro Robót Budowlanych i Przed­
siębiorstwo R-kIowv, inż Szvdłowskt i S-ka" w Warszawie.
Tadeusz Radlińsk' przestał być zarządcą. Na zarządcę wy­
brana został Stefan Radliński z W a r s z a w y ,  Wpijano na mo­
cy aktu. zeznanego przed notarjuszem Szymańskim w War­
szawie dnia 26 sierpnia 1931 r. za nr. 2098.

R. H, B XXIX 4686: „Tartak i Młvn Parowy ..Fortuna", 
Soółka z ogran:czona odoowiedz:a’ nośc'a“ w Warszawie.
Zarzad obecnie stanowia: Oskar Berezowski-Żeleźniak jako 
dyrektor zarządzający. Członkowie: Salomon Apstein, Ma­
rja vel Mirla Berezowska-Żeleźniak, wszyscy z Warszawy.

XI



Zarządcy zastępują sipółkę wobec władz i osób i prowadzą 
jej interesy. Akty kupna i sprzedaży majątku nieruchomego
i ruchomego, weksle, żyra, indosy, akcepty, czeki, umowy 
prywatne, notarjalne i hipoteczne, pełnomocnictwa oraz po­
kwitowania z odbioru wszelkiego rodzaju sum, walorów
i majątku podpisuje dyrektor zarządzający Oskar Berezow- 
ski-Żeleżniak samodzielnie lub też dwaj pozostali zarządcy 
łącznie. Korespondencję niezawierającą zobowiązań, pokwi­
towania z odbioru wszelkiej korespondencji i ładunków pod­
pisuje jeden z zarządców. Wpisano na mocy aktu zezna­
nego przed notarjuszem Tyborowskim w Warszawie dnia
5 kwietnia 1927 r. za nr. 1907.

R. H. B XXX 4831: „Nils Barren, Sprzedaż Maszyn Drogo­
wych, Spółka z ograniczona odpowiedzialnością1' w War­
szawie. Elżbiecie Patzer z Warszawy, udzielono samodziel­
nej prokury.

R. H. B XXXI 4992: „Auto-Traktor, Spółka z ograniczoną 
odpowiedzialnością w Warszawie. Kazimierz Podhorski- 
Okołów z zarządu ,vystapił. Do zarządu wybrani zostali: dy­
rektor zarządzający Alfred Loth i Ryszard-Tadeusz Fijał­
kowski, obaj Z Warszawy. Prokura Stanisława Rykowskiego 
ustała. Wpisano na mocy aktu zeznanego przed notarjuszem 
Pliszczyńskim w Warszawie dnia 21 lipca 1931 r. za nr. 1861.

R. H. B XXXII 5085: „Towarzystwo Przemysłowo-Bu- 
dowlane „Polbud“ , Spółka z ograniczoną odpowiedzialno­
ścią" w Warszawie. Sędzią komisarzem masy upadłości mia­
nowany został sędzia handlowy Kazimierz Ambrożewicz, ku­
ratorem zaś adwokat Stanisław Wyszogród z Warszawy, 
który obecnie jest syndykiem tymczasowym. Wyrokiem Są­
du Okręgowego w Warszawie z dn'a 26 czerwca 1931 r. 
spółce ogłoszona została upadłość.

•R. H. B XXXIII 5105: „Towarzystwo Handlowo-Komisowe 
„Paragon", Spółka z ograniczona odpowiedzialnością" 
w Warszawie. Zarządca Moszek Rabinowicz z Warszawy, 
zastępuje spółkę wobec władz i osób i prowadzi jej interesy 
podpisując firmę pod jej siemplem na wszelkich zobowiąza­
niach i dokumentach. Wpbano na mocy aktu zeznanego 
przed notarjuszem Szymańskim w Warszawie dnia 12 sierp­
nia 1931 r. za nr. 1965.

R. H. B XXXIV 5237: „Przedsiębiorstwo Robót Budowla­
nych, Gogol, Korytowsk! i Górecki, Spółka z ograniczona 
odpowiedzialnością" w Warszawie. Siedziba spółki mieści 
się obecnie przy ul. Hożej 52 rn. 5. Wpi? powyższy uzu­
pełniony zo-tał dopełnieniem w dniu 11 kwietnia 1930 r. 
Siedziba spółki mieści się obecnie przy ul. Małej 3 m. 8. Li­
kwidatorem jest Stefan Korytowski z Milanówka. Na mocy 
uchwały walnego zgromadzenia wspólników z dnia 3 kwiet­
nia 1930 r. spółka znajduje się w stanie likwidacji.

R. H B XXXVI 5396: „Spółka Wydawnicza Drzewna, 
Spółka z ograniczoną odpowiedz;a'nością“ w Warszawie.
Likwidatorką mianowana została Melanja Śliwińska z War­
szawy. Na mocy uchwały walnego zgromadzenia wspólników 
z dnia 9 września 1930 r. spółka znajduje się w stanie li­
kwidacji.

R. H. B XXXVI 5472: „Towarzystwo Handlowo-Przemy- 
słowe oraz Leśne „Continent". Spółka Akcvjna“ w Warsza­
wie. Pejsach Szyfryn z zarządu wystąpił, Na członków za­
rządu wybrani zostali: Leon Dzienciolski i Jakób Stołowicki 
obaj z Warszawy. Wpisano na mocy uchwały walnego zgro­
madzenia akcjonarjuszów z dnia 3 sierpnia 1931 r.

R. H. B XXXVII 5542: „Majola, Soółka z ograniczoną od­
powiedzialnością" w Warszawie. Zarządcami obecnie są: 
inż. Józef Zaborowski, dr. Karol Majewski, inż. Karsch, 
Konstanty Woicki, wszyscy z Warszawy, inż. Leszek Ma­

jewski z Pruszkowa. Wpisano na mocy uchwały! walnego 
zgromadzenia wspólników z dnia 3 września 1931 r.

R. H. B XXXVII 5566: „Szczepański, Cajzner i S-ka, Spół­
ka z ograniczoną odpowiedzialnością" w Warszawie. Firma 
obecnie brzmi: „Szczepański, Bulak i S-ka, spółka z ogra­
niczoną odpowiedzialnością". Kapitał zakładowy obecnie 
wynoTi 50.000 zł. podzielony na 500 udziałów całkowicie 
wpłacony. Zarządca Kazimierz Cajzner zmarł. Na zarządcę 
wybrany został Antoni Bulak z Warszawy, Wpisano na mo­
cy aktu zeznanego przed notarjuszem Grymińskim w War­
szawie dnia 30 czerwca 1931 r za nr. 1326.

R. H. B XXXVIII 5615: „Zakłady Przemysłowo-Budowla- 
ne, A. Jurkiewicz i S-ka, Spółka z ograniczoną odpowie­
dzialnością" w Warszawie, Firma obecn'e brzmi: „Zakłady 
Przemysłowo-Budowlane, Z. Reinberg i S-ka. Spółka z ogra­
niczoną odpowiedzialnością1'. Zarządcą jest obecnie Zurych 
Re’nberg z Grodziska Mazowieckiego. Zarządca zactępuje 
spółkę wobec władz i osób i prowadzi jej interesy. Weksle, 
czeki, pełnomocnictwa, prokury umowy, zobowiązania, oraz 
pokwitowania podpisuje zarządca samodzielnie. Podpis wi­
nien być kładziony pod stemplem firmy. Wpisano na mocy 
aktów zeznanych przed notarjuszem w Warszawie K. Gry- 
mińskim dnia 8 stycznia 1931 r. za nr. 46 i Z. Nowickim dnia 
13 sierpnia 1931 roku za nr. 1327.

R. H, B XXXVIII 5618: ..Perfumerje Paryskie, Spółka Ak­
cyjna" w Warszawie. Czesław Jankowski z zarządu wystą­
pił. Na członka zarządu wybrany został Stanisław Kamocki 
z Warszawy. Prokura Ryszada Zeiffmana ustała. Wpisano 
na mocy uchwały walnego zgromadzenia akqonarjulszow 
z dnia 14 lipca 1931 r.

R. H. B XXXVIII 5643: „Soółka HandIowo-Przemvsłowa, 
A. Nowacki i W. Węgrzyn, Spółka z ograniczoną odpowie­
dzialnością" w Warszawie. Na mocy aktu zeznanego przed 
notarjuszem Jurkiewiczem w Warszawie dnia 19 listonada
1930 r. za nr. 1864, spółka została rozwiązana i przedsię­
biorstwo przestało istnieć.

R. H. B XXXVIII 5694: „Fabryka Chemiczna „Terpen", 
Soółka z ograniczoną odpowiedzialnością" w Warszawie.
Szulim Warszawski z Warszawy jako jedyny zarządca za­
stępuje spółkę wobec władz i osób i prowadzi jej 'nteresy 
podpisując firmę pod jej 'templem na wszelkich zobowiąza­
niach i dokumentach. Wpisano na mocy aktu zeznanego 
przed notarjuszem Tyborowskim w Warszawie dnia 11 sierp­
nia 1931 r. za nr. 3079.

R, H. B XXXIX 5863: „Franconol-Film", Soółka z ograni­
czoną odpowiedzialnością" w Warszawie. Na likwidatora 
wybrany został Naftal vel Naftul vel Norbert Farber z W ar­
szawy. Na mocy uchwały walnego zgromadzenia wspólni­
ków z dnia 29 maja 1931 r. spółka znajduje się w słanie 
likwidacji.

R, H. B XLI 6088: ,.Terrabona“ . Spółka z ograniczona od­
powiedzialności" w Warszawie. Siedziba spółki mieści się 
obecnie przy ul. Korzeniowskiego 6.

R. Ii. B XLII 6129: , Karol Szraiber, Soółka z ogran;czoną 
odpowiedzialnością" w Warszawie. S'edziba spółki mieści się 
obecnie przy ul. Grójeckiej 33. Zarządcami są: Karol Szrai­
ber, Zygmunt Szraiber. Antoni Słaboszewicz, wszyscy trzej 
z Warszawy. Lucian Koludzki z Grudziądza Zarządcy za 
stępują spółkę wobec władz i osób i prowadzą jej interesy. 
Pełnomocnictwa, weksle z władnego wystawienia, akcepty 
oraz skrypty dłużne podpisuje Lucjan Koludzki lub Antoni 
Slabo'zew’cz łącznie z Zygmuntem Szrajberem lub Karo­
lem Szraiberem lub prokurentem. Umowy sprzedaży, po­
kwitowania z odbioru wszelkiego rodzaju korespondencji, i
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pieniędzy, towarów, dokumentów i depozytów podpisuje za­
rządca Zygmunt Szrajber lub Karol Szrajber lub prokurent. 
Władysławowi Jakubowskiemu z Warszawy udzielono łącz­
nej prokury. Wpisano na mocy uchwały walnego zgroma­
dzania wspólników z dnia 27 lipca 1931 r.

R. H. B XLII 6198: „Bracia Zaron i S-ka, Spółka z ogra­
niczoną odpowiedzialnością" w Warszawie. Na mocy aktu 
zeznanego przed notarjuszem Tyborowskim w Warszawie 
dnia 11 września 1931 r. za nr. 3476, spółka została rozwią­
zana, przedsiębiorstwo zlikwidowane.

R. H. B XLIII 6277: „Bank Gospodarstwa Krajowego" 
w Warszawie. Prokurent Oddziału w Łodzi Arnold Nowod 
zmarł.

R. H B XLIII 6283: „Zachodnie Towarzystwo Handlu 
Produktami Spożywczemi, Spółka Akcyjna" w Warszawie.
Oddziały w Gdańsku i we Lwowie zostały zlikwidowane. 
Prokura Eleazara Polaka ustała.

R. H. B XLIII 6288: „Elektromiedż, Spółka Akcyjna Obro­
tu Wyrobami Metalowemi" w Warszawie, Aleksy Kleyff 
z zarządu wystąpił. Na członka zarządu wybrano Waltera 
Ginsberga z Warszawy. Prokura Fryderyka Syropa ustała. 
Ignacemu Margulesowi z Warszawy udzielono łącznej pro­
kury. Wpisano na mocy uchwały walnego zgromadzenia 
akcjonarjuszów z dnia 4 maja 1931 r.

R. H. B XLII1 6299: „Scintilla" Artykuły Elektrotechnicz­
ne, Spółka z ograniczoną odpowiedzialnością" w Warszawie.
Prokura Alfreda Bandi ustała. Maksymiljanowi Niedererowi 
z Warszawy udzielone łącznej prokury.

R. H. B XLV 6499: ..Towarzystwo Przemysłowe „Garben- 
zol", Spółka z ograniczoną odpowiedzialnością" w Warsza­
wie. Sędzią komisarzem masy upadłości mianowany został 
sędzia handlowy Kazimierz Ambrożewicz, kuratorem zaś 
adwokat Stanisław Wyszogród z Warszawy, który obecnie 
jest syndykiem tymczasowym. Wyrokiem Sądu Okręgowego 
w Warszawie z dnia 26 czerwca 1931 r. spółce ogłoszona 
została upadłość.

R. H. B XLV 6567: „Spożywcze Zakłady Wytwórcze 
„Teans", Spółka z ograniczoną odpowiedzialnością" w War­
szawie, Siedziba spółki mieści się obecnie przy ul. Karme­
lickiej 4/2. Likwidatorami mianowani zostali: Łazarz Hal- 
pem, Jakób Sagałowicz obaj z Warszawy. Na mocy uchwały 
walnego zgromadzenia wspólników z dnia 3 sierpnia 1931 r. 
spółka znajduje się w stanie likwidacji.

R- H. B XLVI 6651: „Zrzeszenie Komisowo - Towarowe 
Kupców Polskich „Utilis", Spółka z ograniczoną odpowie­
dzialnością" w Warszawie. Zarząd obecnie stanowią zarząd­
cy: Franciszek Maciejowski, Dawid Sadowski, Aron Sil- 
bersztajn. Zastępcy: Adam Frendler, Zygmunt Haberman, 
Abram Nisenbaum, wszyscy z Warszawy. Wpisano na mocy 
uchwały walnego zgromadzenia wspólników z dnia 6 czerw­
ca 1931 r.

R. H. B XLVI 6666: „Śledziopol" dawniej P. Gerasimowicz, 
Spółka z ograniczoną odpowiedzialnością11 w Warszawie. Na
mocy aktu zeznanego przed notarjuszem Olszewskim w War­
szawie dnia 18 kwietnia 1930 r. za nr. 497, spółka została 
rozwiązana i przedsiębiorstwo zlikwidowane.

fang z Warszawy, zastępuje spółkę wobec władz i -®só1}
i prowadzi jej interesy podpisując firmę pod jej stemplem 
z dodatkiem „w likwidacji''. Na mocy aktu zeznanego przed 
notarjuszem Miszewskim w Warszawie dnia 10 września
1931 r. za nr. 4878, spółka znajduje się w stanie likwidacji.

R. H. B XLVII 6785: „Polska Monopolina, J. Jezierski, 
Inżynier, Spółka z ograniczoną odpowiedzialnością" w War­
szawie. Zarządcami obecnie isą: Jan Jezierski, Zygmunt 
Szrajber obaj z Warszawy. Wpisano na mocy aktu zezna­
nego przed notarjuszem Romanem w Warszawie, dnia 
27 sierpnia 1930 r. za nr. 1341.

R. H. B XLVII 6832: „Towarzystwo Cukrowni i Ralinerji 
„Klemensów", Spółka Akcyjna" w Warszawie. Kapitał za­
kładowy został całkowicie wpłacony.

R. H B XLVIII 6936: „Dorley“ , Spółka z ograniczoną od­
powiedzialnością" w Warszawie, Siedziba spółki mieści się 
obecnie przy ul. Wolskiej 42. Zarządcami obecnie są: Jan­
kiel Reznik-Reznikow, Lazar Litmans obaj z Warszawy. 
Prokura Jankla Reznik-Reznikowa ustała. Wpisano na mocy 
aktu zeznanego przed notarjuszem Chomenko w Warszawie, 
dnia 27 stycznia 1931 r. za nr. 78.

R H. B XLV1II 6955: „Spółka Górniczo-Handlowa „Be- 
Wu“ , Spółka z ograniczoną odpowiedzialnością". Likwida­
torem mianowany został Jeremjasz Słapak z Warszawy. Na 
mocy uchwały walnego zgromadzenia wspólników z dnia 
31 sierpnia 1931 r., spółka postawiona została w stan likwi­
dacji.

R. H. B XLIX 6981: „Wytwórnia Robót Ręcznych „Roko­
ko", Spółka z ograniczoną odpowiedzialnością". Otw'arto 
filję przy ul. Ząbkowskiej 6,

R. H. B XLIX 7025: „Spółka Parcelacyjna „Miami", Spół­
ka z ograniczoną odpowiedzialnością". Siedziba spółki prze­
niesiona została do majątku Dębsk, pow'iatu mławskiego.

R. H. B XLIX 7038: „Zakłady Przemysłowe „Delfin", 
Spółka z ograniczoną odpowiedzialnością". Zarządcami obec­
nie są: Witold Andruszkiewicz, Zbigniew Wierzbiański, Wa­
cław Mares, wszyscy z Warszawy. Bolesław Wierzbiański 
z Milanówka. Weksle, czeki, prokury, pełnomocnictwa, akty 
notarjalne i hipoteczne oraz wszelkiego rodzaju zobowią­
zania podpisują dwaj zarządcy łącznie. Wpisano na mocy 
aktu zeznanego przed p. o. notarjuszem Tabęckim w War­
szawie, dnia 16 maja 1931 r. za nr. 416.

R. H. B L 7118: „Kosma", Spółka z ograniczoną odpowie­
dzialnością". Siedziba spółki mieści się obenie przy ul. Na­
lewki 2 (Długa 50).

R. H. B L 7120: „Fabryka Garbarska „Standard", Spółka 
Akcyjna". Zarząd obecnie stanowią: Emanuel Grynszpan, 
Albert Salkin vel Załkin, Chaim Josek vel Józef Sitkowski, 
wszyscy z Warszawy, Wszeiką korespondencję w imieniu 
spółki, żyra wekslowe, umowy, czeki,- tudzież pisma z żą­
daniem zwirotu sum z instytucji kredytowych, podpisują dwaj 
członkowie zarządu łącznie, Akcepty na wekslach, weksle 
własne, pełnomocnictwa oraz kontrakty hipoteczne i nota­
rjalne wymagają podpisu trzech członków zarządu. Zmiana 
zarządu oraz par. 6 , 7, 9, 11, 13, 14, 15, 17, 19, 20, 21 i 22 
statutu spółki nastąpiła na mocy uchwały walnego zgro­
madzenia akcjonarjuszów z dnia 3 września 1931 r.

R. H. B XLVI 6669: „Fabryka Szklanych Ozdób Choinko­
wych, Z. Morawski i S. Szymanowicz, Spółka z ograniczoną R. H. B L 7159: „Drobna Sprzedaż Części Samochodowych 
odpowiedzialnością" w Warszawie. Likwidator Izrael Adel- „Źródłoczęść", Spółka z ograniczoną odpowiedzialnością".



Zysza Indych przestał być zarządcą. Na zarządcę spółki wy­
brany został Jakób Majerowicz z Warszawy, który zastę­
puje spółkę wobec władz i osób i prowadzi jej interesy, pod­
pisując firmę spółki pod jej stemplem na wszelkich zobo­
wiązaniach i dokumentach. Wpisano na mocy aktu zezna­
nego przed notarjuszem Miszewskim w Warszawie, dnia 
18 września 1931 r. za nr. 5009.

R. H. B L 7211: „Syndykat Odlewni i Emaljerni Żeliwa, 
Spółka z ograniczoną odpowiedzialnością". Na mocy aktu 
zeznanego przed notarjuszem Hettlingerem w Warszawie 
dnia 24 sierpnia 1931 r. za nr. 3040, spółka została rozwią­
zana i przedsiębiorstwo zlikwidowane.

R. H. B LI 7254: „Towarzystwo Handlowe Orient Tea Co., 
Spółka z ograniczoną odpowiedzialnością". Zarządcami 
obecnie są: Basia Nicberg, Jadwiga Horodyska, Alina Sze- 
nuar, wszyscy z Warszawy. Izrael Ginsburg z Łodzi. Zarząd­
cy zastępują spółkę wobec władz i osób i prowadzą jej in­
teresy. Weksle, czeki, żyra wekslowe, prokury, pełnomoc­
nictwa, umowy, akty notarjalne, hipoteczne i wszelkie zo­
bowiązania, podpisuje Basia Nicberg łącznie z Jadwigą Ho- 
rodyską lub z Aliną-Barbarą Szenuar, lub Izrael Ginsburg 
łącznie z Jadwigą Horodyską lub z Aliną-Barbarą Szenuar. 
Pokwitowania z odbioru wszelkiego rodzaju korespondencji, 
korespondencję niezawierającą zobowiązań, podp suje jeden 
z zarządców. Podpisy winny być kładzione pod stemplem 
firmy. Wpisano na mocy aktu zeznanego przed notarjuszem 
Baranieckim w Warszawie w dniu 25 lipca 1931 r. za nr. 
983.

R. IŁ B LI 7278: „Dr. E. Paulin, Spółka z ograniczoną od- 
powiedzialnością“ . Manasowi Grodzińskiemu i Danielowi 
Libickiemu, udzielono prokury z prawem podpisywania we 
dwóch łącznie lub każdego z nich łącznie z jednym z za­
rządców.

R. H. B LI 7283: „Oppenheim i S-ka, Spółka z ograniczo­
ną odpowiedzialnością". Siedziba spółki mieści isję obecnie 
przy ul. Foksal 16.

R. H. B LI 7312: „Pogotowie Szewskie „Rapid", Spółka 
z ograniczoną odpowiedzialnością". Prokura Witolda Kasz- 
telaniec-Kas ztelańskiego ustała.

R. H. B LI 7338: „Oleje i Asfalty „Ebano“ , Spółka Akcyj­
na". Na członka zarządu wybrany został inż. dr. Zygfryd 
Kragen z Warszawy. Jakóbowi Poersterowi z Warszawy 
udzielono łącznej prokury, Wpisano na mocy uchwały Rady 
Nadzorczej z dnia 15 maja 1931 r.

R. H. B LII 7397: „Bank Handlowy w Warszawie, Spółka 
Akcyjna11. Franciszkowi Majewskiemu udzielono łącznej 
prokury dla Oddziału w Radomiu.

R. H. B LII 7417: „Union" Fabryka Chałwy i Wyrobów 
Cukierniczych, Spółka z ograniczoną odpowiedzialnością".
Firma obecnie brzmi: „Zjednoczone Fabryki Greckiej Chał­
wy „Union" spółka z ograniczoną odpowiedzialnością". 
Wpisano na mocy aktu zeznanego przed notarjuszem Mi­
szewskim w Warszawie dnia 21 sierpnia 1931 r. za nr. 4479.

R. H. B LII 7430: „Royal Cord“ , Spółka z ograniczoną od­
powiedzialnością". Udzielono łącznej prokury: Stanisławo- 
wi-Zygmuntowi Steinhauzowi, broniJawie-Reginie bregman
i Stanisławowi Cybulskiemu wszystkim z Warszawy, którzy 
podpisywać będą pod stemplem firmy w ten sposób że Ste­
inhaus podpisywać będzie łącznie z jednym z pozostałych 
dwóch prokurentów.

R. H. B LII 7440: ,Chemja“ , Spółka z ograniczoną odpo­
wiedzialnością". Kapitał zakładowy obecnie wynosi 66.000 
zł., podzielony na 66 udziałów całkowicie gotowizną wpła­
cony. Zarządca Leopold Wellisz z Warszawy, zastępuje spół­
kę wobec władz i osób i prowadzi jej interesy, poapisując 
firmę pod jej stemplem na wiszelkich zobowiązaniach i do­
kumentach. Wpisano na mocy aktów zeznanych przed no­
tarjuszem Jelnickim w Warszawie, dnia 7 sierpnia 1931 r. 
za nr. 1418 i 1419. , ,

R. H. B 7478: „Zakłady Przemysłowo-Handlowe, R. Levi- 
ton i S-ka, Spółka z ograniczoną odpowiedzialnością". Sam- 
sonowi Mikicińskiemu z Warszawy udzielono prokury.

R. H. B 7482: „Wołyńska Spółka Drzewna, Spółka 
z ograniczoną odpowiedzialnością". Siedziba spółki mieści 
się obecnie przy ul. Marszałkowskiej 129.

R. H. B 7484: „Adolf Likiernik, Spółka z ograniczoną 
odpowiedzialnością". Inż. Edwardowi Likiernikowi z Łodzi, 
udzielono samodzielnej prokury.

W DOBIE KRYZYSU 
GOSPODARCZEGO 
O S Z C Z Ę D Z A J MY  
PIENIĘDZY I CZASU
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S A M O L O T A M I

T A N I O  

PRĘDKO i 
WYGODNIE.

Prenumerując

„Lot Polsk
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OBWIESZCZENIA SPÓŁEK AKCYJNYCH

Zarząd Spółki Akcyjnej Przemysł Futrzany „Tytus Kowalski"
zawiadamia PP. Akcjonarjuszów, że w dn. 18 marca
1932 r, o godz. 6 po poi. w lokalu Spółki w Warszawie, 
przy ul. Nowy Świat 55, odbędzie się
ZW YCZAJNE W A LN E  ZGROMADZENIE AKCJONARJUSZÓW
z na-tępującym porządkiem dziennym:

1) Wybór pizewodniczącego;

2) Sprawozdanie Zarządu i Komisji Rewizyjnej, oraz 
zatwierdzenie bilansu za rok operacyjny 1930/31;

3) Zatwierdzenie budżetu na rok 1931/32;
4) Wybory do władz Spółki;
5) Wolne wnioski.

NADZWYCZAJNE WALNE ZGROMADZENIE 
SPÓŁKI

J a s ło "  Zakłady Przeiysłowo-Haltowe 
„Oartenbero i S t łu m i" .  Ł  #•

W NIEGŁOWICACH, ad JASŁO

odbędzie się w Niegłowicach w biurze S-ki dn. 22 marca
1932 o godz. 3 po poi. z następującym porządkiem 
dziennym:

1) Powzięcie uchwały w sprawie przelania podat­
kowego funduszu rezerwowego do ogólnego 
funduszu zapasowego;

2) Powzięcie uchwały o dotowanie ogólnego fun­
duszu zapasowego dalszą kwotą z dochodów 
roku gospodarczego 1931;

3) Powzięcie uchwały o dotowanie funduszu pen- 
syjnego dalszą kwotą z dochodów roku gospo­
darczego 1931;

4) Powzięcie uchwały co do pisma, w którem 
umieszczane być mają ogłoszenia, przepisane 
ustawą lub Statutem;

5) Wolne wnioski.
Akcjonarjusze, reprezentujący przynajmniej '/io kapi­

tału akcyjnego mają prawo umieszczenia poszczególnych 
spraw na porządku dziennym tego Walnego Zgromadzenia, 
jeśli żądanie piśmienne ze wskazaniem konkretnych 
wniosków zgłoszą do Zarządu nie później, jak na 14 dni 
przed terminem Walnego Zgromadzenia przy udowodnie­
niu posiadania powyższej ilości akcyj.

Z a r z ą d

Zarząd  W a r s z a w s k i e g o  T o w a r z y s t w a  B u d o w y  i  E k s p l o a t a c j i  
h z e źn i  M ie js K ic n ,  S .  A .

zawiadamia niniejszym PP. Akcjonarjuszów, że
Zwyczajne Doroczne Walne Ztbranie AKcjonarjuszów

odbędzie się w dn. 22 marca 1932 r. o godz. 5 popol. w lokalu
Zarządu Towarzystwa w Warszawie, przy ul. Nowy Świat 41, 
m. 28, z następującym porządkiem obrad:

1) Zagajenie obrad i wybór przewodniczącego;
2) Sprawozdanie Zarządu i Komisji Rewizyjnej;

• 3) Zatwierdzenie sprawozdania Zarządu, bilansu oraz ra­
chunku strat i zysków za 1931 r. i udzielenie Zarządowi 
absolutorium za jego czynności w 1931 r.;

4) Zatwierdzenie proponowanego przez Zarząd podziału zy­
sków, osiągniętych w 1931 r.j

5) Zatwierdzenie preliminarza budżetowego na 1932 r.;
6) Wybór 5 członków Zarządu i 5 członków Komisji Rewi­

zyjnej;
7) Określenie czynności poszczególnych członków Zarządu

i wysokości ich wynagrodzenia;
8) Wyznaczenie kierowników filij Towarzystwa w Łodzi

i w Częstochowie;
9) Upoważmen e Zarządu do wypłacenia na rachunek dywi­

dendy za 1S>j2 r. sum w terminie i do wysokości podług 
uznania Zarządu;

10) Zmniejszenie kapitału zakładowego Spółki i związana 
z tym zm:ana par. 5 statutu, który brzmi obecnie: „po 
zmniejszeniu kapitału zakładowego ten ostatni wynosi 
*L 2,945.250, podzielony na 3.927 akcyj po *1 750 każda", 
będzie zaś brzmiał w nowej redakcji: ,,po zmniejszeniu 
kapitału zakładowego ten ostatni wynosi S. 2,748.900, 
podzielony na 3.927 akcyj po & 700 każda".

Akcjonarjusze, reprezentujący przynajmniej Vio część kapi­
tału akcyjnego, mają prawo żądać umieszczenia poszczególnych 
spraw na porządku dziennym walnego zgromadzenia. W tym ce­
lu powinni zgłosić do Zarządu piśmienne żądanie ze wskaza­
niem wniosków, nie później jak na 14 dni przed terminem Wal­
nego Zgromadzenia oraz udowodnić posiadanie wymagane) ilo­
ści akcyj.

ZWYCZAJNE WALNE ZGROMADZENIE 
Spółki Akcyjnej pod firmą Juljusz Meinl, Import Kawy i Herbaty, S. A.

odbędzie się w dn. 21 marca 1932 r. o godz. 11, w biurze
firmy Juljusz Meinl, Import Kawy i Herbaty, S. A, 
w Warszawie, ul. Brylowska 22/24, z następującym po­
rządkiem dziennym:

1) Przyjęcie do wiadomości i zatwierdzenie spra­
wozdania Zarządu, bilansu rocznego i udziele­
nie absoilutorjum po wysłuchaniu rewizorów ra­
chunkowych;

2 ) Powzięcie uchwały w przedmiocie użycia czy­
stego zysku;

3) W v bór członków Zarządu w miejsc? ustępujących;
4) Wybór Komisji Rewizyjnej na rok administra­

cyjny 1932 i ustalenie ich wynagrodzenia;
5) Wnioski ozłonków,

Uprawnieni do głosowania na Walnem Zgromadze­
niu są akcjonarjusze, którzy najpóźniej na sześć dni 
ptrzed Walnem Zgromadzeniem złożą akcje, uzasadnia­
jące ich prawo do głosowania wraz z niezapadłymi ku­
ponami w kasie Spółki lub w Banku Dyskontowym War­
szawskim w Warszawie, w oddziałach tego banku we 
Lwowie, Drohobyczu, Krakowie i Lodzi, dosiadanie akcyj 
nominalnej wartości źL 100 daje prawo do jedn go głosu 
na Zwyczajnem Walnem Zgromadzeniu. Prawo głosowania 
może być wykonane osobiście, bądź też przez pełnomoc­
nika. Pełnomocnictwo musi być pisemne i przedłożone 
najpóźniej 3 dni przed Walnem Zgromadź niem Radzie 
Zawiadowczej. Pełnomocnik nie musi być akcjonarjuszem 
Spółki,

XV



Zwyczajne W alne Zebranie
„PŁÓTNO", S. A., Stęszew

odbędzie się w piątek dn. 18 marca 1932 r. o godz. 16,
w Banku Krato chwili i Pernaczyński, Poznań, PI. Wol­
ności 18.

Porządek obrad:
1) Zagajenie zebrania i wybór przewodniczącego;
2) Sprawozdanie Rady Nadzorozej, Zarządu i Komisji 

Rewizyjnej;
3} Przedłożenie i przyjęcie bilansu za 1931 r., oraz 

udzielenie Zarządowi i Radzie pokwitowania;
4) Zmiana pkt. 2 § 12 statutu Spółki;
5) Podział czystego zysku za 1931 r.;
6) Wybór członków Rady Nadzorczej w miejsce ustę­

pujących;
7) Wolne wnioski.

DRUGIE OGŁOSZENIE

Zarząd Elektrowni Zgierskie], S. I. w Zgierzu
zawiadamia nmiejszein PP. Akcjonarjuszów, że w dn. 11 j  

marca 1932 r,, t. j. w piątek o godz. 10 rano, odbędzie się 
18 ZWYCZAJNE OGÓLNE ZEBRANIE

w lokalu Łódzkich Wąskotorowych Elektrycznych Kolei 
Dojazdowych w Łodzi, przy ul. Piotrkowskiej Nr. 96.

P o r z ą d e k  d z i e n n y :
1) Wybór przewodniczącego Zebrania;
2) Sprawozdanie Narządu, zatwierdzenie bilansu 

oraz rachunku zysków i strat za 1931 r., za­
twierdzenie protokułu Komisji Rewizyjnej
i udzielenie Zarządowi absolutorjum;

3) Zatwierdzenie wydatkowanych sum na odno­
wienie urządzeń przedsiębiorstwa, z rachunku 
kapitału rezerwowego odnowienia stosownie do 
§ 48 Statutu Spółki;

4) Podział zysku;
5) Zatwierdzenie budżetu za 1932 r.;
6) Upoważnienie dla Zarządu do przekształcenia 

Elektrowni Zgierskiej, S. A. na Elektrownię 
Okręgową w Zgierzu w związku z rozwojem 
przedsiębiorstwa oraz upoważnienie dla Zarzą­
du do uzyskania uprawnienia rządowego na do­
stawę energji elektrycznej w okręgu łódzkim, 
bądź samodzielnie, bądź wspólnie z innemi in- 
isitytucjami lub jednostkami prawnemi;

7) Upoważnienie dla Zarządu bpółki Akcyjnej na 
powiększenie lub budowę nowego zakładu elek­
trycznego, kupna lub sprzedaży placu, maszyn, 
części maszyn dla przedsiębiorstwa, materjałów, 
niezbędnych dla projektowanej rozbudowy elek­
trowni i sieci zasilających, jak również zaciąg­
nięcia pożyczki do źL 1 milj. (jednego miljoaa 
złotych w złocie) w bankacn krajowych lub za­
granicznych, zabezpieczając pożyczkę na hipo­
tece Spółki, na prawach Walnego Zgroma­
dzenia;

8) Wynagrodzenie dla Zarządu i Komisji Rewi­
zyjnej;

9) Wybór Zarządu i 5 członków Komisji Rewi­
zyjnej.

PP. Akcjonariusze, życzący, sobie przyjąć udział w obra­
dach Zwyczajnego Ogólnego Zebrania, obowiązani są 
w myśl § 18 statutu Spółki złożyć swe akcje lub kwity 
depozytowe przynajmniej na 7 dni przed terminem Wal­
nego Zgromadzenia, w biurze Elektrowni, w Zgierzu, ul. 
3-go Maja Nr. 55, gdzie będą przechowywane aż do zamk-i nięcia Zwyczajnego Ogólnego Zebrania.

ZARZĄD SPÓŁKI

Składnica Straży Pożarnych, S. A.
zawiadamia PP. Akcjonarjuszów, że w dn. 20 marca 1932 r.
o godz. 13 w lokalu Spółki przy ul. Senatorskiej 29 w Warsza­
wie, odbędzie się

ZWYCZAJNE WALNE ZGROMADZENIE 
z następującym porządkiem obrad:

1) Zagajenie i wybór przewodniczącego;
2) Sprawozdanie Zarządu;
3) Rozpatrzenie bilansu za 1931 r.;
4) Sprawozdanie Komisji Rewizyjnei;
5) Uchwała w sprawie pokrycia strat;
6) Wybór członków Zarządu i Komisji Rewizyjnej;
7) Wnioski akcjonarjuszów.
Akcjonarjusze, zamierzający uczestniczyć w Walnem Zgro­

madzeniu, winni — stosownie do Art. 59 prawa o spółkach 
akcyjnych — złożyć w Zarządzie Spółki, Senatorska 29, akcje 
lub kwity depozytowe najpóźn'ej do dn. 13 marca 1932 roku.

Z A R Z Ą D

Tow a rzystw a  Budowy i Eksploatacji B o n ó w
S. A.

zawiadamia PP. Akcjonarjuszów. że w dn. 21 marca r. b.
0 godz. 18 odbędzie się w siedzibie Zarządu Towarzy­
stwa w Warszawie, przy ul. Nowy Zjazd Nr. 1

ZWYCZAJNE WALNE ZGROMADZENIE SPÓŁKI
z następującym porządkiem dziennym obrad:

1) Sprawozdanie Zarządu i Komisji Rewizyjnej 
z działalności za rok operacyjny 1931;

2) Rozpatrzenie i zatwierdzenie bilansu oraz ra­
chunku strat i zysków;

3) Zmiana § 5 statutu Spółki. Obefcne brzmienie:
„Zarząd składa się przynajmniej z 5 człon­

ków, wybieranych przez Walne Zgromadzanie 
Akcjonarjuszów na okres lat 3.

Walne Zgromadzenie może upoważnić Zarząd 
do kooptowania w razie potrzeby odpowiedniej 
ilości nowych członków” .

Projektowane nowe brzmienie § 5:
„Zarząd składa się przynajmniej z 2 członków, 

wybieranych p'zez Walne Zgromadzenie Akcjo­
narjuszów na okre's 3 lat".

4) Wybór pięciu wzgl. trzch członków Zarządu
i pięciu członków Komisji Rewizyjnej na miej­

sce ustępujących;
5) Wolne wnioski.
PP. Akcjonarjusze, życzący wziąć udziat w powyż-

• szem Zgromadzeniu, winni najpóźniej do dn. 12 marca
włącznie złożyć w Zarządzie Towarzystwa Budowy
1 Eksploatacji Domów, S. A. Warszawa, Nowy Zjazd 1 

| akcje llub świadectwa depozytowe instytucyj finansowych.

ZARZĄD TOWARZYSTWA

Browarów i fam ilii Drożdży Spirytusowych „Bergszlos"
S. A. w RÓWNEM

ma zaszczyt zawiadomić PP, Akcjonarjuszów, że
ZWYCZAJNE WALNE ZGROMADZENIE 

odbędzie się w dn. 20 marca 1932 r. o godz. 17, w siedzibie 
S-ki, przy ul. 3 Maja Nr. 213/215, z następującym porządkiem 
dziennym:

1) Wybór Przewodniczącego; 2) Sprawozdanie Zarządu za
1931 r.; 3) Sprawozdanie Komisji Rewizyjnej; 4) Zatwierdzenie 
bilansu oraz r-ku zysków i strat; 5) Podział zysków; 6) Udzie­
lenie władzom Spółki pokwitowania; 7) Wybory członków Za­
rządu i Komisji Rewizyjnej; 8) Zmiana art. 7 statutu, dotyczą­
cego kapitału i akcyj, który brzmi: „Kapitał zakładowy Spółki 
wynosi zT 1,100.000, podzielony na 11.000 akcyj, opiewających 
na 3. 100 nominalnej wartości każda. Akcje są w 60% imienne
i w 40% na okaziciela" — na brzmienie następujące: „Kapitał 
zakładowy Spółki wynosi 3- 1,100.000, podzielony na 11.000 
akcyj, opiewających na & 100 nominalnej wartości każda. Akcje 
są na okaziciela".

Właściciele akcyj na okaziciela korzystają z prawa głosu na 
Walnem Zgromadzeniu, o ile na 7 dni przed terminem Zgroma­
dzenia złożyli akcje lub kwity depozytowe w biurze Zarządu 
Spółki.

XVI



Walne Zgromadzenie firmy

„ S U P E R F O S F A T “
F a bry ki  N a w o z ó w  Sziucznycti  J ó z e fa  i K a ro la  T o w arnick ict i

S. A. WE LWOWIE

odbędzie się w dn, 19 marca 1932 r. o godz. 13 w poł. 
w lokalu Spółki we Lwowie ul. Kopernika 9, z następu­
jącym porządkiem dziennym:

1) Zagajenie i mianowanie sekretarza i 2 skrutato­
rów § 24 statutu;

2) Sprawozdanie bilansowe za 1930 r. i 1931;
3) Sprawozdanie Komisji Rewizyjnej;
4) Wnioski członków.
Celem wykonania prawa glosowania należy złożyć 

akcje w biurze Spółki, Lwów, Kopernika 9, najdalej
12 marca 1932 r., gdzie akcjonarjusize otrzymają legity­
macje imienne, upoważniające do głosowania.

Komitet Wykonawczy Spółki

Z A R Z Ą D

Warszawskiego t k i n o  Towarzystwa Pożyczkowego 
na Zastaw M m i i i

podaje do wiadomości PP. Akcjonarjuszów następujące 
POSTANOWIENIE 

Ministrów Skarbu oraz Przemyślu i Handlu z dn. 
31 grudnia 1931 roku w sprawie podwyższenia kapitału 
zakładowego i zmiany w statucie S. A. p. f. „Warszaw­
skie Akcyjne Towarzystwo Pożyczkowe na Zastaw Ru­
chomości'', mającej siedzibę w Warszawie.

Na podstawie art. 1 ustawy z dn. 29 kwietnia 1919 r,
o zatwierdzeniu i zmianie statutów spoić. akcyjny ca 
(„Dz. Ust. R, P.“ Nr. 39, poz. 282), oraz art. 170 prawa
o spółkach akcyjnych z dn. 22 marca 1928 r. („Dz. Ust. 
R. P.‘ ‘ Nr. 39, poz. 383), zarządza się co następuje;

§ 1.
Zezwala się Spółce Akcyjnej p. f. „Warszawskie A k ­

cyjne Towarzystwo Pożyczkowe na zastaw ruchomości", 
mającej siedzibę w Warszawie na:

L Podwyższenie dotychczasowego kapitału zakła­
dowego, wynoszącego 3. 1,500.000 (jeden miljon pięćset 
tysięcy) o źl 500.000 (pięćset tysięcy), czyli do łącznej 
wysokości 3  2,000.000 (dwa miljony) w drodze przelania 
3  500.000 z rezerw specjalnych i na wydanie akcjona- 
rjuszom dotychczasowym bezpłatnie 1 akcji nowej war­
tości nominalnej źL ioo (sto), na każde 3 akcje dotych­
czasowe, wartości nominalnej po 3  100 każda.

II — Na następującą, po przeprowadzeniu wymienio­
nego w punkcie I niniejszego paragrafu podwyższenia, 
zmianę w statucie Towarzystwa:

§ 6 otrzyma brzmienie:
„Kapitał akcyjny Towarzystwa wynosi 3  2,000.000 

(dwa miljony), podzielony na 20.000 sztuk akcyj po 3  100 
nom. wart. każda", 

h ‘ § 2.
Postanowienie niniejsze wchodzi w życie z dn. 1 stycz­

nia 1932 r.
Minister Skarbu: (—) Jan Piłsudski 

Minister Przemysłu i Handlu: (—) Zarzycki
■W myśl powyższego akcje V emisji będą Wydawane 

bezpłatnie począwszy od dn. 15 marca 1932 r. po jednej 
akcji na każde przedstawione 3 akcje poprzednich czte­
rech emisyj.

Biuro Zarządu pl. Napoleona 2, godz. 10 — 2, teł.: 
673 - 08. 607 - 08.

Włotławska Fabryka M u l i  MM', s. I .
Bilans Netto na 30IX l r<31 r. zatwierdzony przez 

Walne Zgromadzenie AKcjonarjuszów w dn, 27/II 1932 r.

STAN CZYNNY
Gotówka 3  12.42568; Papiery %-owe, weksle i zaliczki 

3  51.663 17; Nieruchomości 3  329.89360; Urządzenia 
3  193.523 70; Towary 3  146.195'05; Dłużnicy 3  351.33819; 
Razem 3  1,085.039 39.

STAN BIERNY
Kapitał akcyjny 3  500.000 00; Inne kapitały własne 

3  225.455 89; Zobowiązania krótkoterm. 3  255.291 24; 
/obowiązania długoterm. 3  76.000 00 ; Kaucje i niepodn. 
dyw. 3  25.165 00; Zysk 3  3.127'26; Razem 3  J,085.039 39.

RachuneK zysKów i strat
Produkcja i robocizna 3  601.751‘30; Różnica — zysk 

3  3.127 26; Razem 3  604.87856.
Zysk brutto 604.878 56; Razem 3  604.878 56.

WŁOCŁAWSKA FABRYKA DRUTU 
dawn. C. KLAUKE, S. A.

Bilans Netto na 30/ X 1931 zatwierdzony przez Walne 
Zgromadzenie AKcjonar juszów 27 lutego 1932 r.

STAN CZYNNY
Gotówka 3  7.635'16; Papiery procentowe "i weksle 

3  50.388 78; Nieruchem. 3  462.758 99; Urządzenia i ma­
szyny 3  466.682 17; Surowce 3  101.267'21 ; Dłużnicy 
3  278.94942; Razem 3  1,367.681 73.

STAN BIERNY
Kapitał akcyjny 3  500.00000; Inne kapitały własne 

3  556.50641; Zobowiązania długoterm. 3  145.500 0 0 ; 
Zobowiązania krótkoterm. 3  127.392 55; Sumy przechod­
nie 3  2.000 00; Zysk 3  36 282’77; Razem 3  1,367.68173.

RachuneK zysKów i strat
Produkcja i robocizna 3  736.099 66 ; Różnica — zysk 

3  36.282 77; Razem 3  772.382 43.
Zysk brutto 3  772.382 43; Razem 3  772.382 43.

Nadzwyczajne Walne Zgromadzenie Akcjonarjuszów 
„TOWARZYSTWA HANDLU ŻELAZEM J. PAPPE“ , S. A. 

W WARSZAWIE
w likwidacji odbędzie się w dn. 2 kwietnia 1932 r. o godz. 10 
w lokalu Nowy Świat 62 m. 33.

Porządek dzienny: 1) Rozpatrzenie i zatwierdzenie bilansu 
otwarcia likwidacj' i bilansu na 31 marca 1932 r.; 2) Pokwito­
wanie czynności likwidatorów; 3) Wolne wnioski.

Walne Zebranie AKcjonarjuszćw

S. A. „Marmury Kieleckie"
odbędzie się dn. 24 marca r. b. o godz. 16 w lokalu Za­
rządu w Kielcach, ul. Marszałka Focha 29, z następują­
cym porządkiem dziennym:

1) Zagajenie Walnego Zgromadzenia i Wybór Prze­
wodniczącego;

2) Sprawozdanie Zarządu za rok operacyjny 1931, od­
czytanie bilansu i protokułu Komisji Rewizyjnej, 
oraz udzielenie Zarządowi absolutorjum;

3) Preliminarz wydatków i dochodów na 1932 r,;
4) Zmiana art. 4 umowy dzierżawnej. . I



Zarząd Towarzystwa Ubezpieczeń „VITA” w Warszawie
s.

podaje do wiadomości, że
NADZWYCZAJNE WALNE ZGROMADZENIE

odbędzie się w dn. 24 marca 1932 r. o godz, 4 pp. w lokalu To­
warzystwa przy ul. Jasnej Nr. 6, z następującym porządkiem 
dziennym:

1) Zagajenie zebrania i wybór przewodniczącego;
2) Sprawa przejęcia portfelu ubezpieczeń na życie od jedne­

go z towarzystw ubezpieczeń;
3) Sprawa przeniesienia portfelu ubezpieczeń od nieszczę­

śliwych wypadków i od odpowiedzialności cywilnej na jedno 
z towarzystw ubezpieczeń;

4) Sprawa podwyższenia kapitału zakładowego Spółki i wy­
łączenia dotychczasowych akcjonarjuszów od poboru nowych 
akcyj;

5) Sprawa zmiany statutu Spółki.
Zmianie tekstu względnie numeracji ulegają następujące § §:
§ 1. —  „Istniejące od roku 1918 w Warszawie Towarzystwo 

Ubezpieczeń „Vita“ w Warszawie, Spółka Akcyjna, będzie na­
dal działało pod tą samą firmą: Towarzystwo Ubezpieczeń 
„Vita" w Warszawie, Spółka Akcyjna" 

otrzymuje, brzmienie:
§ 1, —  „Istniejąca od roku 1918 w Warszawie, Spółka Akcyj­

na: „Towarzystwo Ubezpieczeń „Vita" w Warszawie, Spółka 
Akcyjna" będzie nadal działała pod firmą: „Towarzystwo 
Ubezpieczeń na Życie „Vita i Krakowskie" Spółka Akcyjna".

§ 3. — „Spółka ma na celu prowadzenie działalności ubez- 
pieczen:owej:

1) bezpośredniej w działach ubezpieczeń:
a) na życie,
b) od nieszczęśliwych wypadków,
c) od odpowiedzialności cyw'lnej;

2) pośredniej w tych Samych działach ubezpieczeń; 
otrzymuje brzmienie:
§ 3. — „Spółka ma na celu prowadzenie działalności ubez­

pieczeniowej bezpośredniej i pośredniej w dziale ubezpieczeń 
na życie".

§ 4. — „Czas trwan’a Spółki oraz jej terytorjalna działalność 
nie są ograniczone. Spółka może otwierać w kraju i zagranicą 
Oddziały (fLje, reprezentacje) i ajentury celem prowadzenia 
jednego, niektórych lub wszystkich wyszczególnionych w § 3 
działów ubezpieczeń. Rozszerzenie bezpośredniej działalności 
ubezpieczeniowej na zagranicę wymaga zezwolenia Państwowej 
Władzy Nadzorczej" 

otrzymuje brzmienie:
§ 4. — Czas trwania Spółki oraz jej terytorjalna działalność 

nie są ograniczone. Spółka może otwierać w kraju i zagranicą 
oddziały (filje, reprezentacje) i ajentury celem prowadzenia 
ubezpieczeń. Rozszerzenie bezpośredniej działalności ubezpie­
czeniowej na zagranicę wymaga zezwoienia Państwowej Wła- 
dy Nadzorczej".

§ 7. — „Kapitał akcyjny Spółki wynosi zł. 2,000.000 (dwa 
miljony) pelnowpłaconych. Kapitał ten jest podz'elony na 20.000 
(dwadzieścia tysięcy) akcyj po 100 (sto) zł. nominalnej warto­
ści każda. Na działalność w dziale ubezpieczeń na życ e prze­
znacza się kapitał akcyjny w wysokości zł. 1,750.000 (jeJen 
miljon siedemset pięćdz esiąt tysięcy), pozostała zaś część, wy­
nosząca zł. 250.000 (dwieście pięćdziesiąt tysięcy), przeznaczo­
na i e t  na działalność we wszystkich innych działach, przez 
Spółkę uprawianych” 

otrzymuje brzmienie:
§ 7. — „Kapitał akcyjny Spółki wynosi zł. 2,500.000 (dwa mi­

ljony pięćset tysięcy) pełnowpłaconych. Kapitał jest podzielony 
na 25.000 (dwadzieścia pięć tysięcy) akcyj po zł. 100 (sto) nomi­
nalnej wartości każda".

§ 10. „Celem wzmocnienia środków gwarancyjnych, tudzież 
dla pokrycia ewentualnych strat bilansowych, Spółka tworzy 
z zysków kapitał zapasowy. Dotacja na kapitał zapasowy nie 
jest obowiązującą z chw.lą, gdy kapitał zapasowy osiągnie po­
łowę wysokości kapitału akcyjnego; wznawia się zaś, gdy po­
wyższa wysokość^ kapitału zapasowego ulegnie naruszeniu 
wskutek użycia jej w całości lub w pewnej części na pokrycie 
strat bilansowych. Do kapitału zapasowego przelewa się rów-

A .

nież nadwyżki, osiągnięte przy wydawaniu akcyj powyżej ich 
wartości nominalnej, a pozostałe po pokryciu kosztów wydania 
akcyj"

otrzymuje brzmienie:
§ 10. „Na pokrycie takich strat Spółki, które ż dochodów 

rocznych pokryte być nie mogą, przeznacza się kapitał zapa­
sowy, który tworzy się z sum, odkładanych corocznie na ten 
cel, stosownie do § 17 niniejszego statutu. Powiększenie kapi­
tału zapadowego nie jest obowiązujące w latach, w których 
dosięga on połowy kapitału akcyjnego".

§ li . — „iNiezaieżnie od kapitału zapasowego, Spółka może 
tworzyć jeszcze inne kapitały rezerwowe — bądź dia wzmoc­
nienia rezerw w dziale uoezpieczeń na życie, bądź też o cha­
rakterze specjalnym" 

otrzymuje brzmienie;
§ 11. — „Niezaleznie od kapitału zapasowego, Spółka może 

tworzyć jeszcze inne kapitały rezerwowe — bądź dla wzmoc­
nienia rezerw, bąaż też o charakterze specjalnym".

§ 16. — „Po rozpatrzeniu i zatwierdzeniu zamknięć rachun­
kowych i sprawozdania rocznego przez Walne Zgromadzenie, 
z czystego rocznego zysku wydziela się co najmniej 10/6 na 
kapitał zapasowy, dopóki nie osiągnie on wysokości, przewi- 
dz anej & 10 niniej.zego statutu'

otizymuje brzmienie i zm.enioaą numerację.
§ 17. — „Po rozpatrzeniu i zatwierdzeniu zamknięć rachun­

kowych i sprawozaania rocznego przez Warne Zgromadzenie 
z czystego rocznego zysku wydziela się 10% na kapitał zapa­
sowy, aopóki kapitał ten nie osiągnie przynajmniej połowy ka­
pitału akcyjnego. Nadwyżki, osiągnięte przy wydawaniu akcyj 
powyżej ich wartości nominalnej, a pozostałe po pokryciu kosz­
tów wydania akcyj, należy przelewać do kapitału zapadowego".

§ 18. — „Jeżeli bilans Społiii wykaże stratę, przewyższającą 
sumę kapitałów zapasowego i rezerwowych oraz xl3 kap.tału 
akcyjnego, wówczas to samo Walne Zgromadzenie, które za­
twierdza biians Spółki, winno powziąć uchwałę w przedmiocie 
uzupełń enia kapitału akcyjnego do pierwotnej wysokości. Je­
żeli bLans Spółki wykaże w dziale ubezpieczeń na życie stratę, 
przewyższającą sumę kapitału zapasowego i rezerwowych oraz

3 kapitału akcyjnego, przeznaczonego na działalność w dziale 
ubezpieczeń na życie, wówczas to samo Walne Zgromadzenie, 
które zatwierdza bilans Spółki, winno powziąć uchwałę 
w przedni.ocie uzupełnienia kapitału akcyjnego do pierwotnej 
wysokości. Ta sama zasada ma zastosowanie do grupy pozo­
stałych działów ubezpieczeń poza działem ubezpieczeń na ży­
cie łącznie”

otrzymuje brzmienie i zmienioną numerację;
§ 19. — Jeżeli bilans Spółki wykaże stratę, przewyższającą 

sumę kapitałów zapasowego i rezerwowych oraz x/a kapitału 
akcyjnego, wówczas to samo Wa.ne Zgromadzenie, które za­
twierdza bilans Spółki, winno powz.ąć uchwałę w przedmiocie 
uzupełnienia kapitału akcyjnego do pierwotnej wysokości".

§ 19. „O czasie i miejscu wypłaty dywidendy Zarząd po­
daje do publicznej wiadomości zapomocą ogłoszeń. Kupony, 
nieprzedstawione do zrealizowania w ciągu 5 lat, tracą swą 
v»a.iOąc - a należność mepouniesiona prz^cnoazi nu własność 
Spółki. Wyjątek stanowi przypadek, gdy co do własności akcyj 
wyniknie proces sądowy, o czem Zarząd Spółki winien być po- 
wiadom.ony"

otrzymuje brzmienie i zm enioną numerację:
§ ^0. — „O cza ie i miejscu wypłaty dywidendy Zarząd po­

daje do publicznej wiadomości zapomocą ogłoszeń. Kupony, 
nieprzedstawione do zreal zowania w ciągu 3 lat, tracą swą 
wartość, a niepodniesiona należność przechodzi na własność 
Spółki. Wyjątek stano.vi przypadek, gdy co do własności akcyj 
wyniknie proces sądowy, o czem Zarząd Spółki winien być po­
wiadomiony".

§ 21- “  " W^vne Zgromadzenie akcjonarjuszów jest naczelną 
władzą Spółki. Warne Zgromadzenia są zwyczajne lub nadzwy­
czajne. Zgromadzenie akcjonarjuszów zwołuje Zarząd; powinny 
się one odbywać w miejscu s edziby Spółki. Zwyczajne Walne 
Zgromadzenie powinno się odbyć corocznie w ciągu 5 miesięcy 
p a  u p ły w ie  r o k u  o b r o t o w e g o "  

o t r z y m u je  b r z m ie n ie  i z m ie n io n ą  n u m e r a c ję :

,§ ,22' c " . 'i’,XV a!vne, gromadzenie akcjonarjuszów jest naczelną 
władzą Spółki. Walne Zgromadzenia są zwyczajne lub nadjcwy-
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czajne. Zgromadzenie akcjonarjuszów zwołuje Zarząd; powinny 
się one odbywać w miejscu siedziby Spółki. Ponadto Walne 
Zgromadzen'e ma prawo zwołać Rada Nadzorcza, ilekroć uzna 
to za wskazane, lub też jeżeli Zarząd nie zwoła Walnego Zgro­
madzenia w przypadkach ustalonych w prawie lub w niniejszym 
statucie. Zwyczajne Walne Zgromadzenie powinno się odbyć 
coroczn'e w ciągu 5 miesięcy po upływie roku obrotowego".

§ 22, — ,,Do prawomocności uchwał Walnego Zgromadzenia 
w pierwszym termin’e wymagana jest obecność akcjonarjuszów 
lub ich pełnomocników, reprezentujących łącznie przynajmniej 
połowę kapitału akcyjnego. O ileby Zgromadzenie w pierwszvm 
terminie nie czyniło zadość powyższym warunkom. Zarząd 
zwoła najpóźniej w terminie sześciotygodniowym, 1'cząc od da­
ty niedoszłego do skutku zebrania, powtórne zebranie, które 
będzie prawomocne bez względu na liczbę obecnych akcjona­
rjuszów lub ich pełnomocników i ilość reprezentowanych przez 
nich akcyj. o ozem Zarząd winien w ogłoszeniach akcionarju- 
szów uprzedzić; na lakiem powtómem zgromadzeniu mogą być 
rozstrzygane tvlko te snrawv. które były na porządku dziennym 
pierwszego Zgromadzenia. Zarówno perwsze, jak powtórne 
Zgromadzenie zwołuje się trybem przewidzianym w § 6 niniej­
szego statutu" 

otrzvmuje brzmienie i znrenioną numerację:
§ 23. ,,Walne Zgromadzenie Akcionarjuszów jest prawo­

mocne. gdv obecni na n;em uprawnieni do głosu razem wzięci 
akcjonariusze reprezentują przynajmniej je^ną trzecią cześć ka­
pitału akcvinego. Do prawomocności uchwał w .przedmiocie 
zmian statutu, w sprawie powipkszen'a lub obniżenia kapitału 
akcvinego, połączenia snółek (fuzyj), rozwiązania i likwidacji 
Snółki, konieczna jest obecność na zebraniu uprawnionych do 
glosowania akcjonarjuszów, reprezentujących przynajmniej po­
łowę kapitału akcyjnego” .

§ 23. — ..Zarząd okłada się z 2 członków, a mianowicie Dy­
rektora Naczelnego oraz Dyrektora Zastępcy, mianowanych 
przez Rade Nadzorczą z pośród akcjonariuszów lub z poza ich 
grona. Walne Zgromadzenie może pow;ększyć ilość członków 
Zarządu. Wynagrodzenie członków Zarządu ustanawia Ra^a 
Nadzorcza. Zarząd kieruje interesami Spółki we wszystkich 
sprawach które nie należą do kompetencji Walnego - Zgroma­
dzenia : wvkonvwa uchwały Walnego Zgromadzenia, jak rów­
nież uchwały Rady Nadzorczej"

otrzymuje brzmienie i znrenioną numerację:
§ 25. — ..Zarząd składa się z 3-ch do 6 członków, wybra­

nych przez Walne Zgromadzenie z pośród akcjonarjuszów lub 
z poza ich grona".

§ 24. — „Członkowie Zarządu nie mogą pobierać prow’zji lub 
wynagrodzenia w sto'unku do osiągniętei produkcji ubezpiecze­
niowej. W sprawozdaniu dorocznego Walnego Zgromadzen:a 
akcionarjuszów winna być wskazana kwota wynagrodzenia dla 
każdego członka Zarządu z osobna"

otrzymuje brzmienie i znrenioną numerację:
§ 32. — ,,Członkowie Zarządu za pełnienie swoich obowiąz­

ków otrzymuią wynagrodzenie w fornre stałych poborów, lub 
udziału w zvskach, lub wreszcie pod obu powyższemi postacia­
mi. Wysokość wynagrodzenia członków Zarządu ustala Walne 
Zgromadzenie Akcjonariuszów".

§ 25. — ,.Wsze'kie pełnomocnictwa, akty i dokumenty, z któ­
rych wynika iakiekolwiek zobowiązanie dla Spółki, z wyjątkiem 
polis i dodatków do polis, oraz czeki, listy o wydanie fundu­
szów z instytucyj kredytowych powinny być opatrzone podpi­
sami 2 członków Zarządu, wzg'ednie jednego członka Zarządu
i prokurenta. Natomiast poli'V. dodatki do pol:s, kore'Pon^en- 
cijęi, zarządzenia co do czynności bieżących, pokwitowania 
z odbioru korespoudencyj, przesyłek pocztowych i innych, po- 
zatpni  ̂wszelkie dokumenty, z których żadne zobowiązanie dUi 
Spółki nie wynika, mogą być podpisywane przez jednego 
członka Zarządu lub osobę do tego upoważnioną" 

otrzymuje brzmienie i znrenioną numerację:
§ 33. „Wszelkie pełnomocnictwa, akty, czeki, l:sty o wy­

danie funduszów z instytucyj kredytowych oraz dokumenty, 
z których wynika jakiekolwiek dla Spółki zobowiązanie winny 
bvć opatrzone podpi'ami dwóch członków Zarządu lub jednego 
członka Zarządu i prokurenta. Wyiątek stanowią: polisy, do­
datki do polis, pokwitowania z odbioru korespondencji, prze­
syłek pocztowych i innych, które to dokumenty mogą być pod­
pisywane również przez dwóch prokurentów".

§ 26. — Dla wykonywania stałego nadzoru nad gospodarką 
Spółki, dla badania zamknięć rachunkowych i sprawozdania 
rocznego, tak co do zgodności z księgami, jak i stanem faktycz­
nym, wybiera się Radę Nadzorczą, złożoną z pięciu członków, 
wybranych przez Walne Zgromadzenie zwykłą większością gło­

sów. Walne Zgromadzenie władne jest powiększyć ilość człon­
ków Rady Nadzorczej"

otrzymuje brzmienie i znrenioną numerację:
§ 34. — „Do wykonywania stałego nadzoru nad gospodarką 

Spółki, do badania zamknięć rachunkowych i sprawozdania 
rocznego, zarówno co do zgodności z księgami, jak i co do 
stanu faktycznego, Walne Zgromadzenie wybiera co roku Ra­
dę Nadzorczą, złożoną najmniej z 5 członków, wybranych przez 
Walne Zgromadzenie zwykłą większością oddanych głosów".

§ 27. — „Członkowie Rady Nadzorczej wybierani są na lat 
trzy. Corocznie wychodzi według star-zeństwa wyboru, a w ra­
zie równego starszeństwa przez losowanie, 1/s liczby członków 
Rady. Ustępujący członkowie mogą być wybrani ponownie. 
Członkow;e Rady wybierają ze swego grona Prezesa i jego za­
stępcę na pierwszem posiedzeniu Rady po Walnem Zgroma­
dzeniu"

otrzymuje brzmienie i znrenioną numerację:
§ 35. — ..Członkowie Rady Nadzorczej wybierani są na 3 la­

ta. Corocznie ustępuje według starszeństwa wyboru, a w razie 
równego starszeństwa przez losowanie, */3 l :czby członków Ra­
dy Nadzorczej. Członkowie Rady wybierają ze swego grona 
Prezesa i dwóch zastępców na pierwszem posiedzeniu Rady po 
Walnem Zgromadzeniu".

§ 28, — „Zebrania Rady zwołuje Prezes lub jego zastępca 
przynajmniej raz na 2 nresiące oraz na żądanie ZarząJu. 
Uchwały Rady Nadzorczej ą̂ prawomocne, jeżeli wszyscy człon­
kowie zostali zaproszeni pismami, rozesłanemi przynajmniej na
3 dni przed ternrnem posiedzenia i zawierającemi porządek 
dzienny. Uchwały zapadają większością głosów obecnych. 
W razie równości głosów przeważa głos przewodniczącego ze­
brania"

otrzymuje brzmienie i znrenioną numerację:
§ 38. — „Zebrania Rady zwołuje Prezes lub jego zastępca 

przynajmniej cztery razy do roku oraz na żądan:e Zarządu. 
Uchwały Rady Nadzorczej są prawomocne przy obecności l /x 
członków, nie mniej jednak niż 3 członków, w tem Prpzesa lub 
jednego z Zastępców, jeżeli wszyscy członkowie zostali zapro­
szeni pismem, zawierającem porządek dzienny, a rozesłanem 
przynajmniej na 3 dni przed terminem posiedzenia. Uchwały 
^ ‘"a^ają większością głosów obecnych na zebraniu członków 
Rady".

§ 29. — „Członkowie Rady za pełnienie swych obowiązków 
otrzvmuia wynagrodzenie, wyznaczone przez Walne Zgroma­
dzenie akcjonarjuszów",

otr/vmuje brzmienie i znrenioną numerację:
§ 39. „Rada Nadzorcza władna je 't delegować poszcze­

gólnych członków do stałego indywidualnego wykonywania 
czynności nadzorczej. Delegowany członek Rady Nadzorczej
i czesfniczy w posiedzeniach Zarządu z głosem doradczym. 
Członkowie Rady za pełn:enie swych obowiązków otrzymują 
wynagrodzenie, wyznaczone w budżecie, zatwierdzonym przez 
Walne Zgromadzenie Akcjonarjuszów; ponadto delegowani 
członkowie Rady otrzymuią osobne wynagrodzenie, którego 
v/ysokość ustala również Walne Zgromadzenie” .

§ 30. — ..Rozwiązanie Spółki następuje w przypadkach przez 
prawo i niniejszy statut wskazanych lub na podstawie prawo­
mocnej uchwały Walnego Zgromadzenia akcjonarjuszów" 

otrzymuje brzmienie i znrenioną numerację:
§ 40. — „Rozwiązanie Spółki następuje w przypadkach przez 

prawo wskazanych lub na podstawie prawomocnej uchwały 
Walnego Zgromadzenia Akcjonarjuszów” .

§ 31. — „W  razie wykazania przez bilans Spółki straty, prze­
wyższającej sumę kapitałów zapadowego i rezerwowych oraz 
'U kapitału akcyjnego i nieuchwalenia przez Walne Zgromadze­
nie uzupełnienia kapitału akcyjnego do pierwotnej wysokości 
względnie niedokonania uzupe*nien:a kapitału akcyjnego do 
pierwotnej wysokości w ciągu 4-ch miesięcy od daty odnośnej 
uchwały Walnego Zgromadzenia wnna nastąpić likwidacja 
Spółki. W razie wykazania przez bilans Spółki w dziale ubez­
pieczeń na życie straty, przewyższającej sumę kapitału zapaso­
wego • rezerwowych oraz Va kaoitału akcyjnego, przeznaczone­
go na d7i'ałalność w dziale ubezpieczeń na życie, i nieuchwalenia 
przez Walne Zgromadzenie uzunełnienia kap'tału akcyjnego do 
pierwotnej wysokości, wzgl. niedokonania uzupełnienia kapitału 
akcyjnego do pierwotnei wysokości w ciągu 4-ch miesięcy od 
daty odnośnei uchwały Walnego Zgromadzenia winna nastąpić 
likwidacja działu ubezpieczeń na życie. Ta sama zasada ma za­
stosowanie do grupy pozostałych działów ubezpieczeń poza 
dz’alem ubezpieczeń na życie" 

otrzvmuie b-*mienie i znrenioną numerację:
§ 41. —  „W razie wykazania przez bilans Spółki straty, 

przewyższającej sumę kapitałów zapasowego, rezerwowych } 1/«
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kapitału akcyjnego i nieuchwalenia przez Walne Zgromadzenie 
uzupełnienia kapitału akcyjnego do pierwotnej wysokości, 
względnie niędokonania uzupełnienia kapitału akcyjnego do 
pierwotnej wysokości w ciągu 4-ch miesięcy od daty odnośnej 
uchwały Walnego Zgromadzenia, winna nastąpić likwidacja 
Spółki",

nozatem dodane zostają następujące § §:
§ 12. —  „Fundusze Spółki, poza lokatami przewidzianemi 

w obowiązujących ustawach i w granicach przez obowiązujące 
ustawy przewidzianych mogą być lokowane ponadto, za zgodą 
państwowej władzy nadzorczej, w akcjach przedsiębiorstw ase­
kuracyjnych i reasekuracyjnych oraz w zagranicznych papie­
rach wartościowych".

§ 24. -— ..Jeżeli zebrani na Walnem Zgromadzeniu akcjonariu­
sze nie będą reprezentowali tej części kapitału akcyjnego, przy 
której Walne Zgromadzenie uważa się za prawomocne, to nie 
później niż w ciągu dni czterech winnv być dane ogłoszenia
o powtórnem Walnem Zgromadzeniu. Powtórne Walne Zgro­
madzenie jest prawomocne bez względu na liczbę akcyj. re­
prezentowanych przez akcjonarjuszów, uczestniczących w Zgro­
madzeniu. Na powtórnem Wapnem Zgromadzeniu mogą być roz- 
Irzasam- jedynie te sprawy, które miały być rozpatrywane na 
niedoszłem do skutku, lub które zostały n'erozstrzygnięte na 
odbytem w pierwszym terminie Walnem Zgromadzeniu".

§ 26. —• „Członkowie wybierani są na lat 3. Corocznie ustę­
puje według starszeństwa wyboru, a w razie równego starszeń­
stwa p:zez losowanie, ł /» liczby członków Zarządu".

. s 27. „W  razie śmierci lub ustąpienia któregokolwiek człon­
ka Zarządu przed upływem terminu, na jaki został wybrany, naj­
bliższe Walne Zgromadzenie uzupełnia skład Zarządu do statute 
wej liczby członków. Jednakże w tym ostatnim wypadku Zarząd 
może jeszcze przed Walnem Zgromadzeniem jednomyślną uchwa­
łą powołać zastępcę z gnona akrjonarjuszów lub z poza ich grona 
do czasu najbliższego Walnego Zgromadzenia. Termin urzędo­
wania członka, wybranego przez Walne Zgromadzenie na miej­
sce członka zmarłego lub ustępującego przed terminem swego 
mandatu, upływa z końcem trzechlecia, za które ustępujący lub 
zmarły c ;łonek był wybrany".

§ 28. — „Członkowie Zarządu wybierają corocznie z? swego 
grona Prezesa i jego zastępcę na pierwszem posiedzeniu Zarządu 
po Walnem Zgromadzeniu".

§ 29. —  „Posiedzenie Zarządu zwołuje Prezes lub jego zastęp­
ca. ilekroć t:go wymigać będą imt'-esy Soński cona’ mniei ir»d- 
nak raz na mieniąc. Posiedzenie winno być bezwarunkowo zwo- 
łąne, jeżeli tego zażąda Dyrektor Zarządzający lub w razie jego 
nieobecności pełniący te obowiązki za tępca, Rada Nadzorcza 
albo la składu Zarządu; w tak’ch razach posiedzenie winno być 
zwołane nie później, niż w 10 dni po zażądaniu zwołania. Do 
prawomocności posiedzeń Zarządu potrzebna jest obecność poło­
wy członków Zarządu, nie mniej jednak niż 2, w tej liczbie obec­
ność Prezesa lub jego zastępcy. Uchwały zapadają prostą więk­
szością; przy równości głosów rozstrzyga głos przewodnic7apr^o 
na posiedzeniu W posiedzeniach Zarządu mogą brać udział 
dyrektorzy jednak tylko z głosem doradczym".

§ 30. „Zarząd kieruje interesami Spółki we wszystkich spra­
wach, które nie należą do kompetencji Walnego Zgromadzenia, 
wykonywa uchwały Walnego Zgromadzenia i stosuje się do in­
strukcji, udzielonych przez Walne Zgromadzenie"

§ 31, —  „Do prowadzenia bieżących interesów Spółki Zarząd 
może z pośród siebie lub osób postronnych wybrać Dyrektora 
Zarządzającego, któremu może nadać tytuł Dyrektora Naczelne­
go, oraz wybrać jednego lub kilku dyrektorów, przyczem obok 
prokury udziela im dokładnych ir.strukcyj, wyszczególniających 
ich obowiązki i sposób wykonywania tychże".

” W razie śmierci lub ustąpienia któregokolwiek człon­
ka Rady przed upływem terminu na jaki został wybrany naj­
bliższe Walne Zgromadzenie uzupełnia skład Rady do statutowej 
liczby członków. Jfdnakże w tym ostatnim wypadku, jeszcze 
przed Walnem Zgromadzeniem Rada może przez jednomyślną 
uchwalę powołać zastęjrę z grona akcjonarjuszów lub ,7. 007a 
;ch grona, do czasu najbliższego Walnego Zgromadzenia. Termin 
urzędowania członka, wybranego przez Walne Zgromadzenie na 
miejsce członka zmarłego łub ustępującego przed iterminom swe­
go mandatu, upływa z końcem roku, na który ustępujący lub 
zmarły członek był wybrany".

§ 37. ,.Przy wykonywaniu swych czynności Rada Nadzor­
cza może badać każdy dział gospodarki Spółki, żądać od Zarzą­
du i pracowników Spółki sprawozdań i wyjaśnień, przeprowa­
dzać rewizję majątku, tudzież wglądać w księgi i dokumenty.
'■ wyników swego badania Rada Nadzorcza winna złożyć Walne-

rau Zgromadzeniu szczegółowe pisemne sp 'awozdanie. Rada Nad­
zorcza ma prawo zwoływać Walne Zgromadzenie, ilekroć uzna 
to za wskazane, lub też jeżeli Zarząd nie zwoła tegoż w prz-ypajdr 
kach ustalonych w prawie lub w niniejszym statucie"

następujące §§ otrzymują zmienioną numerację; § § 1 3  na- l i ;  
§ 14 na § 15; § 15 na § 16; § 17 na § 18; § 26 na § 21.

6. Wolne wnioski. : •
Stosownie do art. 54 Prawa o Spółkach Akcyjnych akcjonarju- 

sze, reprezentujący przynajmniej jedną dziesiątą części kapitału 
akcyjnego, mają prawo żądać umieszczenia poszczególnych sp,r.aw 
na porządku dziennym Wallnego Zgromadzenia, Żądanie pomiesz­
czenia poszczególnych spraw na porządku dziennym powinno 
być zgłoszona nie później, jak .na czteirnaście dni przed termi­
nem Walnego Zgromadzenia.

O G Ł O S Z E N I E
Na podstawie zezwolenia Ministra Komunikacji („Mo­

nitor Polski" Nr. 106 z dn. 8 maja 1931 r.), Ministrów 
Przemysłu i Handlu oraz Skarbu („Monitor Polski" Nr. 8 
z dn. 12 stycznia 1932 r.), stosownie do Rozporządzenia 
Rady Ministrów z dn, 20 grudnia 1928 r. („D r Ust. R. P."
Nr. 103/1928 r„ poz. 919) dopuszczono do działalności" 
w Państwie Polskiem Spółkę Komandytowo - Akcyjną 
„Societe en commandite par actions Schneider et C-:e — 
Francuska Spółka Komandytowo-Akcyjna Schneider et 
C-ie" z siedzibą w Paryżu i siedz;bą Przedstawiciela na 
obszarze Rzeczypospolitej Polskiej w Gdyni, skwer Ko­
ściuszki, róg Nadmorskiej m. 4.

Kapitał zakładowy Spółki całkowicie pokryty, wynosi
100,000.000 fr. fr., kapitał zaś, przeznaczony na działal­
ność w Państwie Polskiem, wynosi 1,000.000 fr. fr,
[3- 350.000).

Celem działalności Spółki w Państwie Polskiem, jest 
budowa kolei od stacji Herby Nowe do stacji Inowrocław
i od stacji Nowawieś Wielka do stacji Gdynia, oraz bu­
dowa odnogi tej kolei od stacji Siemkowice do węzła 
kolejowego w Częstochowie.

Na s tanowisko Pełnomocnika Generalnego powołany 
został inżynier P. Jacques Claude Papi, obierający praw­
ne miejsce zamieszkania w Gdyni, Skwer Kościuszki, róg 
ul. Nadmorskiej m. 4. 1

r  (XXIV Walne Zgromadzenie AKcjonarjuszów

liilsko-liililltii Browaru Ahmnego
W BIELSKU, S. A.

odbędzie w dn. 23 marca 1932 r., o godz. 4 po poi.
w lokalu Towarzystwa w Bielsku (browar, ul. Cieszyń­
ska), z następującym porządkiem dziennym:

1) SprawozdamV 7 czynności Spółki, oraz przedłożenie 
hi’ ansu za 1930/31 r.;

2) Sprawozdanie Komisji Rewizyjnej;
3) Wniosek Rady Nadzorczej co do rozdziału zysku;
4) Wybory do Rady Nadzorczej;
5) Wybory do Komisji Rewizyjnej.
PP. Akcionariusze, życzący brać udział w powyższem 

Zgromadzeniu zechcą — w myśl § 10 statutu Towarzys­
twa — złożyć swe akcje w kasie Towarzystwa za otrzy­
maniem karty legitymacyjnej najpóźniej 8 dni przed Wal­
nem Zgromadzeniem.

R a d a  N a d z o r c z a
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II OGŁOSZENIE 
XX ZWYCZAJNE W ALMĘ ZGROMADZENIE 

AKCJONARJUSZÓW SP. AKC.
„Kolej Lokalna Przeworsk-Dynów“

odbędzie się w dn. 19 marca 1932 r.f o godz. 12 w poi.
W lokalu Kierownictwa Eksploatacji Kolei Lokalnej 
w Przeworsku z następującym porządkiem dziennym:

1) Rozpatrzenie sprawozdania Zarządu z czynności oraz
o sprawozdania Rady Nadzorczej o zamknięciu ra­

chunków za 1931 r. i udzielenie absolutorium Za­
rządowi i Radzie Nadzorczej;

2) Sprawa wyboru 1 członka Rady Nadzorczej;
_ 3) Ustalenie wartości znaczka obecności dla Członków 

Rady Nadzorczej.
Warunki prawa do głosu na Walnem Zgromadzeniu 

określa § 20 statutu Spółk'.
Lwów, dn. 27 lutego 1932 r. Z a r z ą d

Walne Zgromadzenie AKcjonarjuszów

Spółki Akcyjnej Budowy Domów j l i i r
W G N I E Ź  NI E

odbędzie się w dn. 5 kwietnia 1932 r. o godz. 17, w lokalu Ho­
telu TYancuskiego w Gnieźnie.

Porządek dzienny: 1) Sprawozdanie Rady Nadzorczej, Zarzą­
du i Komisji Rewizyjnej za rok obrachunkowy 1931; 2) Prze­
dłożenie bilan u oraz rachunków strat i zysków z tego czas­
okresu, udzielenie pokwitowania Zarządowi jak i Radzie Nad­
zorczej oraz uchwała dot. podziału zysków; 3) Wybór 3 człon­
ków Rady Nadzorczej; 4) Wolne głosy i wnioski.

Akcjonarjusze, chcący brać udział w zebraniu, winni zło­
żyć swoje akcje na 7 dni przed terminem zebrania w biurze 
Spółki łub u notariusza, wzgl. przedłożyć akcje na zeb/ąniu 
orobi-cie notarjuszowi.

Składy Towarowe „Warrant11

S. A. W ŁODZI

Zarząd niniejszym ma zaszczyt zawiadomić PP. Akcjo- 
narjuszów, że zgodnie z § 21 i § 28 statutu, w dn.
1 kwietnia 1932 r. o godz, 6 wieczorem w lokalu Spółki 
przy ul Piotrkowskiej Nr. 56, odbędzie się

ZWYCZAJNE WALNE ZGROMADZENIE 
AKCJONARJUSZÓW

z następującym porządkiem dziennym:
1) Wybór przewodniczącego Zgromadzenia;
2) Rozpatrzenie i zatwierdzenie sprawozdań Zarządu

i Kom'sji Rewizyjnej oraz bilansu i rachunku strat
i zysków za rok operacyjny 1931;

3) Wniosek Zarządu w przedmiocie powiększenia ilo­
ści członków Zarządu do 7 osób;

4} Wybór 2 członków Zarządu na miej:ce ustępują­
cych (§ 37 statutu) oraz wybór 2 nowych członków 
Zarządu;

5) Wybór 'Komisji Rewizyjnej;
6) Zatwierdzenie budżetu na 1932 r.;
7) Wolne wnioski.

PP. Akcjonarjusze, pragnący uczestniczyć w Walnem 
Zgromadzeniu Akcjonarjuszów, winni złożyć posiadane 
akcje — w myśl § 26 statutu — nie późn:ej, jak na 7 dni 
przed- dniem Walnego Zgromadzenia w kasie Spółki.

Akcjonarjusze, pragnący zamieścić dodatkowe sprawy 
w obradach na Walnem Zgromadzeniu, winni zgłosić je 
najpóźniej ńa 14 dni przed terminem Walnego Zgroma­
dzenia.

J p ó ł k a  Akcyjna Przemysłowa l a t a  K o l n "
W Ł O D Z I  :.■■■■

zawiadamia PP. Akcjonarjuszów. że w dn. 2 kwietnia 1932 r.
0 godz. 5 po poł., w siedzibie Spółki w Łodzi przy ul. Łąko­
wej Nr. 5, odbędzie się - '

ZWYCZAJNE WALNE ZGROMADZENIE 
akcjonarjuszów Spółki z następującym porządkiem dz’ennym:

1) Wybór Przewodniczącego;
2) Rozpatrzenie i zatwierdzenie sprawozdania Zarządu i Ko­

misji Rewizyjnej, bilansu otaz rachunku zysków i strat za
1931 r. oraz udzielenie absolutorjum dotychczasowym wła­
dzom Spółki z wykonania przez n;e obowiązków;

3) Powzięcie uchwały w przedmiocie podziału zysku lub po­
krycia strat;

4) Zmiana statutu Spółki;
5) Wybór Zarządu i Rady Nadzorczej;
6) Wyznaczenie wynagrodzenia dla Rady Nadzorczej;
7) Ustalenie pisma, przeznaczonego do opublikowania ogło­

szeń Spółki;
8) Wolne wn’oski akcjonarjusizów.
Projektowane zmiany statutu Spółki odnoszą się do § 1, 

który brzmi obecnie, jak następuje:
,,Firma Spółki brzmi w języku polskim: „Spółka Akcyjna 

Przemysłowa Markus Kohn", w jezvku ang'elskim: ..Markus 
Kohn LtH", w ięzyku niemieckim: ..Industrie - Aktiengesellschaft 
Markus Kohn” . w języku francuskim: „Socićtć Anonyme Tnr 
dustrielle Markus Kohn", zaś otrzymać ma brzmien'e nastę­
pujące:

§ 1, — Firma Spółki brzmi w języku polskim ..Przędzalnia 
Welnv Czesankowej Markus Kohn, Spółka Akcyjna", w iczvku 
angielskim: „Worsted Sp:nner< Markus Kohn Ltd.". w ięzyku 
niemieckim: ,,Kammgarnsr>irtnere> Markus Kohn Aktiengesell- 
schaft", w języku francuskim: ..Filature de laine peignee Mar­
kus Kohn Societe Anonyme", oraz § 9 statutu, który brzmi, 
jak następuje:

„Liczba członków Zarządu ustalona będzie w ilości conaj- 
mn.iej 3 o-óh przez Walne Zgromadzenie Akcjonarjuszów. 
Członkowie Zarządu będą wybierani na przeciąg lat 3“
1 zmieniony ma być przez wpisanie wyrazów „dwuch osób" za­
miast iak obecnie „trzech osób"

Żądanie umieszczen'a poszczególnych spraw na porządku 
dziennym winno być przez PP. Akcjonarjuszów zgłoszone nie 
później, jak na 14 dni przed terminem Walnego Zgromadzenia
i r>rzvsłvrfiwać będzie akcjonariuszom reprezentującym przy- 
najmn-ej lJ\ c z ę ś ć  Kapitału Zakładowego Spółki Akcyjnei

PP. Akejonarju'ze, którzy życzą sobie wziąć udział w W al­
nem Zgromadzeniu, winni złożyć nąjnóźn’ei ną dni 7 prze'i ter­
minem tegoż posiadane przez nich akcje Zarządowi Spółki. Za­
miast akcyj mogą być złożone zaświadczenia, wydane na do­
wód złożenia akcyj u notarjusza albo w instytucji kredytowej 
krajowej.

Zarząd Spółki Akcyjnej pod firmą

Zarząd Spółki Akcyjnej pod firmą
Wileńska Fabryka Drutu I Gwoździ, S. A.

w  w  I I. \T 1 E 
niniejszem zawiadamia PP. Akcjonarjuszów, iż zgodnie z art. 16 
statutu, w dn. 22 marca 1932 r. o godz. t9 w lokalu Wileńskie­
go Prywatnego Banku Handlowego w Wiln'e przy ul. Mickie­
wicza Nr. 8, odbędzie się

Zwvrzaine Walno Zgrnmart/pnie ARr»onarłuszów 
z nastęoującym porządkiem dziennym: 1) Zagajenie i wybór 
przewodniczącego; 2) Roznatrzen’e i zatwierdzenip bilansu, 
oraz rachunku strat i zysków za 1931 r. i udzielenie Zarządowi 
absolutorium; 3) Zatwierdzenie prelim'narza wydatków fabrycz- 
no-administracyinych na 1932 r.; 4) Ustalenie wynagrodzenia 
dla członków Zarządu i Komisji Rewizyjnej: 5) Uprawnienie 
Zarządu do nabywania, sprzedawania, wydzierżawiania i obcią­
żania nieruchomości, należących do Spółki; 6) Wybory człon­
ków Zarządu i Komisji Rewizyjnej: 7) Wolne wnioski,

Akcjonarjusze, życzący sobie wziąć udział w-Walnem. Zgro­
madzeń'!', winni w terminie Ho godz. 12 dn. 15 marca; r. b, zło­
żyć w Zarządzie Spółki (Wilno, Mickiewicza 8) swoje akcje
i dowody depozytowe o złożonych na przechowanie akcjach 
w instytucjach kredytowych (art. 21 statutu).

Upoważn’enia na prawo głosu w formie listu winny być z ło­
żone w Zarządzie najpóźniej na trzy dni przed Walnem Zgro­
madzeniem (art. 19 statutu).

XXI



„Wileński Prywatny Bank Handlowy", S. A.

niniejszym zawiadamia PP. Akcjonarjuszów — zgodnie z §§ 27
i 28 Statutu Banku — że w dn. 21 marca 1932 r. o godz. 6 po 
pel,, w lokalu Banku w Wilnie, przy ul. Mickiewicza Nr. 8, 
odbędzie się

ZWYCZAJNE WALNE ZGROMADZENIE 
AKCJONARJUSZÓW

z następującym porządkiem dziennym:
1) Zagajenie i wybór przewodniczącego; 2) Rozpatrzenie i za­

twierdzenie sprawozdania, bilansiu, oraz rachunku zysków
i strat za 1931 r., podział z y kó w i udzielenie Radz:e i Dyrekcji 
absolutorjum; 3) Zatwierdzenie preliminarza wydatków na
1932 r.; 4) Ustalen'e wynagrodzenia dla władz Banku z wyboru;
5) Wybory członków Rady i Komisji Rewizyjnej; 6) Wolne 
wnioski.

Akcjonarjusze. życzący sobie wziąć udział w Walnem Zgro­
madzeń u, zechcą złożyć w Dyrekcji Spółki Akcyjnej w Wilnie, 
swoje akcje, lub dowody depozytowe o złożonych na przecho­
wanie akcjach w instytucjach kredytowych, najpóźniej do dn
13 marca 1932 r., do godz. 12 w poł. (§ 24 Statutu). Upoważnie­
nie na prawo głosu w formie listu winno być złożone w Dyrekcji 
Banku nie później, jak na trzy dni przed dniem Walnego Zgro­
madzenia (§ 25 Statutu).

Rada Spółki Akcyjnej pod firmą
Zarząd Spółki Akcyjnej

„Warszawskie Towarzystwo Handlu Herbatą 
A. Długokęckl, W. Wrześniewski"

n a  z a s a d z ie  § 7 Statutu zawiadamia PP. Akcjonarju­
szów, ż e

ZWYCZAJNE WALNE ZGROMADZENIE 
odbędzie się w dn. 12 marca 1932 r. w sobotę, o godz. 6
po poł. w domu własnym przy ul. Brackiej Nr. 23 (pierw­
sze piętro, front), z następującym porządkiem obrad:

1) Wybór przewodniczącego, sekretarza i asesorów;
2) Sprawozdanie Zarządu za 1931 r.; 3) Sprawozdanie Ko­
misji Rewizyjnej; 4) Podz:ał zysków za 1931 r.; 5) Bud­
żet na 1932 r.; 6) Określenie wysokości kredytu, z które­
go ma korzystać Spółka; 7) Wniosek w sprawie zmiany 
§ § 13, 14 i 18 Statutu Spółki co do powiększenia składu 
Zarządu o 2 zastępców członków Zarządu (§ § 13 i 14 
Statutu) oraz co do składania oświadczeń i podpisywania 
zobowiązań w imieniu Spółki przez 2 nie zaś przez
3 uprawnione osoby, jak to obecnie jesit przewidziane 
w § 18 Statutu Spółki; 8) W razie przyjęcia wniosku, za­
wartego w p. 7 porządku dziennego, wybór 2 zastępców 
członków Zarządu; 9) Wybory: 1 członka Zarządu,
2 członków Rady, 5 członków Komisji Rewizyjnej;
10) Określenie wynagrodzenia członków Zarządu, Rady
i Korrisji Rew zyjnej; 11) Wnioski.

Na zasadzie § 8 Statutu właściciele akcyj, pragnący 
uczestniczyć w Walnem Zgromadzeni, winni najpóźniej 
na 7 dni przed Walnem Zgromadzeniem, t. j. do 5 marca
1932 r., złożyć w kasie biura Zarządu Spółki (Bracka 23), 
i r i ę d z y  godz. 10 a 1 swoje akcje bądź zaświadczenie de­
pozytowe lub zastawowe banków lub instytucyj kredy­
towych z wykazan:em numerów akcyj i adnotacją, że 
akcje nie będą wydane przed odbyciem Walnego Zgro­
madzenia.

Niniejsze ogłoszenie jest, zgodnie z wymaganiem Sta­
tutu, drugiem z kolei przed zwyczajnem Walnem Zgro­
madzeniem.

Zarząd Spółki Akcyjnej pod firmą

Fabryka Filców Landau i Weile
S A.

zawiadanra PP. Akcjonarjuszów, że w dn. 2 kwietnia 1932 r.
0 godz. 11, w lokalu Zarządu przy ul. Staro-Wólczańskiej 5, 
w Łodzi, odbędzie się

ZWYCZAJNE WALNE ZGROMADZENIE 
AKCJONARJUSZÓW 

z następującym porządkiem dziennym:
1) Wybór przewodniczącego; 2) Zatwierdzenie sprawozdania 

Zarządu i Rady Nadzorczej, bilan?u oraz rachunku zysków
1 strat za 1931 r.; 3) Podział zysku; 4) Kwitowanie władz Spół­
ki z wykonan a przez nie obowiązków; 5) Wybory do Zarządu
i Rady Nadzorczej; 6) Upoważnienie Zarządu do zaciągania po­
życzek i ich zabezpieczania na nieruchomościach Spółki;
7) Wolne wnioski PP. akcjonarjuszów.

Z A R Z Ą D

S. A.

podaje do wiadomości PP. Akcjonarjusizów, że w dn. 
30 marca 1932 r. o godz. 11.30 w lokalu Nr. 6 przy ul. 
Czackiego Nr. 8 w Warszawie, odbędzie się

WALNE ZGROMADZENIE AKCJONARJUSZÓW

z następującym porządkiem dziennym:
1) Rozpatrzenie i zatwierdzenie sprawozdania Zarządu 

za 1931 r.;
2) Rozpatrzenie i zatwierdzenie bilansu oraz rachun­

ku zysków i strat na 31 grudnia 1931 r.;
3) Postanowienie co do zysków za 1931 r.;
4) Udzielenie absolutorjum Radzie Nadzorczej i Za­

rządowi;
5) Wybór 7 członków Rady Nadzorczej, określenie za­

kresu ich pracy i uchwalenie im wynagrodzenia;
6) Zmiana Statutu, polegająca na wykreśleniu § 15 

Statutu, który brzmi: „Do kompetencyj Rady Nad­
zorczej, niezależnie od przedmiotów, prawem wska­
zanych, należą decyzje, dotyczące: nabywania nie­
ruchomości w przypadkach, gdy według prawa nie 
wymaga to uchwały Walnego Zgromadzenia; obcią­
żania nieruchomości, brania udziału w jakiejkol­
wiek formie w obcych przedsiębiorstwach przemy­
słowych i handlowych; zawierania umów bądź na 
dostawę prądu, bądź w innych przedmiotach, o ile 
wartość przedmiotu umowy przekracza 3  500.000 
(pięćset tysięcy)1’ ;

7) Wolne wnioski.

Akcjonarjusze, którzy życzą sobie wziąć udział 
w Zgromadzeniu, winni zgłosić do dn. 23 marca 1932 r. 
w biurze Zarządu Towarzystwa w Radomiu, ul. Trau­
gutta 53, swoje akcje lub zaświadczenia ze złożenia 
akcyj u notarjusza, urzędującego w granicach Rzeczy­
pospolitej Polskiej lub w banku ,,Banque de Bruxelles, 
Socićtć Anonyme a Bruxelles" (zezwolenie Ministra 
Skarbu w porozumieniu z Ministrem Przemysłu i Handhi 
z dn. 8 marca 1927 r. L D. O. P./951/III).

Życzący wystąpić z wnioskiem na Zgromadzeniu, win­
ni go zgłosić do Zarządu Towarzystwa przed dn. 18 mar­
ca 1932 r. (art. 57 Ustawy o Spółkach Akcyjnych).

Z A R Z Ą D
B i a ł o s t o c k i e g o  T o w a r z y s t w a  E le k t r y c z n o ś c i ,  \. A.

w B i a ł y m s t o k u
niniejszym zawiadamia PP. Akcjonarjuszów, że w dn- 
30 marca 1932 r.. o godz. 9 rano odbędzie się w War­
szawie, przy ul. Czackiego Nr. 8

ZWYCZAJNE WALNE ZGROMADZENIE 
AKCJONAKJUSZOW TOWARZYSTWA 

z następującym porządkiem dziennym: 1) Sprawozdanie 
Rady Nadzorczej za rok operacyjny 1931; 2) Rozpatrze­
nie i zatwierdzenie sprawozdania Zarządu, bilansu i ra­
chunku strat i zysków na di.  31 /XII 1931 r. oraz udzie­
lenie absolutorjum władzom Spółki, zgodnie z § 50 Pra­
wa o Spółkach Akcyjnych; 3) Podział zysków; 4) Wybór 
członków Rady Nadzorczej i ustalenie wynagrodzenia 
PP. Członkom Rady Nadzorczej.
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Zarząd T o m a s z o w s k i e j  F a b ry k i  D y w a n ó w ,  C ho d n ik o w  i W y r o b ó w  
K o k o s o w y c h  A l e k s a n d e r  M u l l e r ,  s .  A, w  T o m a s z o w i e  M a z o w i e c k i m
zawiadamia PP. Akcjonarjuszów, że w dn. 2 kwietnia 1932 r.
o godz. 18, w lokalu Zarządu Spółki w i oinaszowie Mazo­
wieckim, ul. Rolanda 2, odbędzie się

ZWYCZAJNE ROCZNE WALNE ZGROMADZENIE 
AKCJONARJUSZÓW 

z następującym porządkiem dziennym:
1) Zagajenie posiedzenia;
2) Wybór przewodniczącego;
3) Sprawozdanie Zarządu i Komisji Rewizyjnej za okres ope­

racyjny;
4) Zatwierdzenie bilansu oraz rachunku strat i zysków za 

okres sprawozdawczy i podział zysku;
5) Wybór członków Zarządu na miejsce ustępujących i wybór 

Komisji Rewizyjnej;
6) Wolne wnioski akcjonarjuszów.
Uczestniczyć w Walnem Zgromadzeniu mogą akcjonarjusze, 

którzy prawo swoje w tym względzie ustalą, stosownie do prze­
pisów Statutu Spółki.

W razie niedojścia do skutku Zwyczajnego Walnego Zgro­
madzenia w powyższym terminie z powodu niezgło zenia 
akcjonarjuszów dostatecznej ilości akcji — Walne Zgromadze­
nie odbędzie się w tem samem miejscu i z tymże porządkiem 
dziennym w drugim terminie 18 kwietnia 1932 r.

SP. AKC. BUDOW Y I EKSPLOATACJI 
ZAKŁADÓW KĄPIELOWYCH W POLSCE

zawiadamia, że w dn, 9 kwietnia 1932 r. o godz. 7 m. 30 j 
w siedzibie firmy w Warszawie, Kr.-Przedm. 16, odbę- [ 
dzie się .

WALNE ZGROMADZENIE AKCJONARJUSZY

z następującym porządkiem dziennym:

1) Zagajenie zebrania i wybór przewodniczącego;
2) Odczytanie protokułu o-itatniego Walnego Zgromadze­
nia; 3) Odczytanie protokułu Komisji Rewizyjnej; 4) Roz­
patrzenie i zatwierdzenie: bilansu, sprawozdania Zarzą­
du i Komisji Rewizyjnej oraz zysków i strat za rok ope­
racyjny 1931; 5) Sposób podz:ału zysków za 1931 r.;
6) Udzielenie władzom spółki absolutorjum z dotychcza­
sowych czynności; 7) Wynagrodzene członków Zarządu
i Komisji Rewizyjnej; 8) Wybór nowych członków Za­
rządu i Komiisiji Rewizyjnej; 9) Zmiana § 7 i 8 statutu 
spółki: projektowana treść § 7 statutu spółki: Zarząd 
składa się z trzech członków i dwuch zastępców, wybie­
ranych na trzy lata. Ustępujący członkowie Zarządu i ich 
zastępcy mogą być wybierani ponownie. Członkowie Za­
rządu wybierają z pośród siebie Prezesa. Prezes lub je­
den z członków Zarządu otwiera Walne Zgromadzenie 
Akcjonarjuszów. Członkowie Zarządu i ich za-tępcy 
otrzymują wynagrodzenie w wysokości, ustalonej przez 
Walne Zgromadzenie. Zarząd mianuje prokurentów. Pro­
jektowana treść § 8 statutu spółki. Do podpisywania 
wszelkiej korespondencji, nie zawierającej zobowiązań, 
jak również do odbioru korespondencji, pieniędzy, prze­
syłek i towarów, bądź od firm i osób prywatnych, bądź 
z poczty, kolei i urzędów celnych upoważniony jest każ­
dy członek Zarządu. Oświadczenia w imieniu sipółki oraz 
wszelkiego rodzaju zobowiązania, czeki, weksle, pełno­
mocnictwa, umowv. akty notarjalne i hipoteczne podpi­
sują łącznie dwaj członkowie Zarządu, względnie jeden 
członek Zarządu łącznie z zastępcą lub prokurentem, 
bądź też jeden członek Zarządu, upoważniony odnośną 
uchwałą Zarządu; 10) Wolne wnioski.

PP. Akcjonarjusze, życzący wziąć udział w zebraniu, 
winni złożyć w Zarządzie spółki 1 akcję do dn. 1 kwiet­
nia r. b.

W a r s z a w s k a  F a b r y k a  M a s o w y c h  W y r o b ó w  B l a s z a n y c h
„TŁOCZNIA”, S. A.

zawiadamia PP, Akcjonarjuszów, że w czwartek, dn.
17 marca 1932 r„ o godz. 17, odbędzie się w biurze fa- 
brycznem, w Warszawie, Przemysłowa 19

ZWYCZAJNE ZGROMADZENIE WALNE 
AKCJONARJUSZÓW

z następującym porządkiem dziennym: 1) Rozpatrzenie
i zatwierdzenie sprawozdania i bilansu, oraz podz al 
zysków za 1931 r.t a także zatwierdzenie budżetu na
1932 r.; 2) Wybór członków Zarządu i określenie ich 
uprawnień; 3) Wybór członków Komisji Rewizyjnej;
4) Ustanowienie wynagrodzenia dla Zarządu i Komisji 
Rewizyjnej.

PP. Akcjonarjusze, pragnący uczestniczyć w Zgroma- j 
dzeniu, winni dokonać formalności, przepisane art. 59 
prawa o spółkach akcyjnych z 1929 r.

Z A R Z Ą D

Tow a rzy stw a  Przemysł Tłuszczow y Sch ictit -Levn
S. A „ W A R S Z A WA

zawiadamia PP. Akcjonarjuszów, że w dn. 21 marca r. b.
o godz. 17, odbędzie się w siedzibie Zarządu Towarzystwa
w Warszawie, Nowy Zjazd Nr. 1

ZWYCZAJNE WALNE ZGROMADZENIE SPÓŁKI
z następującym porządkiem dziennym obrad:

1) Sprawozdanie Zarządu i Rady Nadzorczej z działalności 
za rok operacyjny 1931;

2) Rozpatrzenie i zatwierdzenie bilansu oraz rachunku strat
i zysków za rok operacyjny 1931;

3) Wybór ustępujących jednego członka Zarządu i dwóch 
członków Rady Nadzorczej;

4) Zatwierdzenie aktu kupna nieruchomości;
5) Wolne wnioski.
PP. Akcjonarjusze, życzący wziąć udział w powyższem Zgro­

madzeniu, winni najpóźniej do dn. 12 marca włącznie złożyć 
w Zarządzie Towarzystwa Przemysł Tłuszczowy Schicht-Lever, 
S. A., Warszawa, Nowy Zjazd Nr. 1, akcje lub świadectwa de­
pozytowe instytucyj finansowych.

Z A R Z Ą D

T - w a  Z a k ł a d ó w  t h e m i c z o y c h  J T R E M ” ,  S. A w  W a r s z a w i e
ma zaszczyt prosić PP. Akcjonarjuszów Spółki na 
XXIII Zwyczajne Walne Zgromadzenie AKcjonarjusz6w
które ma się odbyć w dn. 9 kwietnia 1932 r. o Jjodx. 5 
po poł. w lokalu Towarzystwa w Warszawie przy ul. i 
Mazowieckiej 7.

Porządek obrad jest następujący:
1) Wybór przewodniczącego;
2) Sprawozdanie władz Towarzystwa i Komisji Rewi­

zyjnej za 1930/31 r.;
3) Rozpatrzenie i zatwierdzenie bilansu i rachunku 

strat i zysków za 1930/31 r. oraz udzielenie absolu- ! 
torjum władzom Towarzystwa;

4) Budżet i plan działania na 1931/32 r.;
5) Wolne wnioski.
PP. Akcjonarjusze, życzący sobie wziąć udział w Wal­

nem Zgromadzeniu, winni złożyć swoje akcje albo kwity 
depozytowe lub zastawne instytucyj kredytowych polskich

I lub zagranicznych z wyszczególnieniem numerów akcyj 
| w biurze Towarzystwa najpóźniej na 7 dni przed termi* 
j nem Walnego Zgromadzenia, t. j. do dn. 2 kwietnia r. U

XXIII



i T o n w s I i a  Fabryka Sztucznego Je dw ab ił
s. A.

zgodnie z § 18 statutu zawiadamia PP. Akcjonarjuszów, że 
DOROCZNE ZWYCZAJNE WALNE ZGROMADZENIE 

odbędzie .się w środę dn. 16 marca 1932 r. o godz. 13, w lokalu 
Zarządu, Wilcza 9-a, z następującym porządkiem dziennym:

1) Zagajenie i wybór Przewodniczącego;
2) Rozpatrzenie i zatwierdzenie sprawozdania i bilansu za

1931 r.;
3) Pokwitowanie władz Spółki z obowiązków, sprawowanych 

w 1931 r.j ‘
4) Projekt podziału zysków, w szczególności przeznaczenie 

sumy źL 262.000 z czystego zysku na umorzenie 20.000 
trzydziestozłotowyćh akcyj spółki i ustalenie daty wypła­
cenia dywidendy;

5} Zmniejszenie kapitału akcyjnego Spółki z 2  36,300.000 
do źL 35,700.000 i nadanie ustępowi I § 5 zamiast obec­
nego brzmienia:

„Kapitał Akcyjny Spółki wynosi & 36,300.000 i jest podzie­
lony na 302.500 akcyj na okaziciela wartości nominalnej po 

120, całkowicie wpłaconych"
nowego brzmienia:
„Kapitał Akcyjny Spółki wynosi & 35,700.000 i jest podzie­

lony na 297.500 akcyj na okaziciela, wartości nominalnej po
& 120, całkowicie wpłaconych";

6} Wybór członków Komisji Rewizyjnej;
7) Zatwierdzenie kupna i sprzedaży nieruchomości w Łodzi, 

przy ul. Kilińskiego Nr. 195, Nr. hip. 916;
8) Zatwierdzenie kupna terenów;
9) Zatwierdzenie zmiany § 52 statutu, tekst obecny:
„Wynagrodzenie członków Rady Nadzorczej w postaci udzia­

łów w zyskach Spółki może uchwalić tylko Walne Zgromadze­
nie po dokonaniu ustawowych -odpisów i wyznaczeniu co naj­
mniej 5% dywidendy.

Pozatem członkowie Rady Nadzorczej otrzymują zwrot kosz­
tów podróży i wydatków, poniesionych w związku z uczestnic­
twem w posiedzeniach Rady, względnie z wykonywaniem swych 
obowiązków"

zmienić na:
„Formę i wysokość wynagrodzenia członków Rady Nadzor­

czej określa Walne Zgromadzenie";
10) Określenie formy i wysokości wynagrodzenia członków 

Rady Nadzorczej, przyczem obowiązywać będą po za­
twierdzeniu zmiany sitatutu przez władze;

11) Sprawa zamiany terenów.
PP. Akcjonarjusze, pragnący uczestniczyć w Walnem Zgro­

madzeniu, winni złożyć swe akcje lub kwity depozytowe kra­
jowej instytucji kredytowej oraz instytucyj zagranicznych: 
Banca Commerciale Italiana w Medjolanie, S. Japhet & Co. 
Ltd. w Londynie, Credit Lyonnais w Paryżu, Banque de Bruxel­
les w Brukselli, Bankers Trust Co. w iSew-York'u, Ha:tgarten
& Co. w New-Yorku. Kwity należy zdeponować w biurze Za­
rządu przynajmniej na 7 dni przed terminem Walnego Zgroma­
dzenia, zgodnie z § 22 Statutu.

Narząd Spółki Akcyjnej pod firmą

D Y R E K C J A

Banku Towarzystw Spółdzielczych, S. A.

po raz drugi zawiadamia, że
WALNE ZGROMADZENIE AKCJONARJUSZÓW BANKU

odbędzie się w dn. 19 marca r. b. o godz. 5 po poł. w lokalu 
Banku, Jasna 1, z następującym porządkiem dziennym:

1) Sprawozdanie z działalności Banku, bilans i rachunek 
strat i zysków za 1931 r.;

2) Budżet wydatków na 1932 r.;
3) Wybory 4 członków Rady i 5 członków Komisji Rewi­

zyjnej;
4) Wolne wnioski.
Karty wstępu mogą otrzymać tylko ci akcjonarjusze, na któ­

rych: imię akcje zostały przepisane w księgach Banku nie póź­
niej n̂iż na 7 dni przed Walnem Zgromadzeniem.

Osoby prawne, będące akcjonarjuszami Banku, winny listow­
nie .-zawiadomić Dyrekcję przed rozpoczęciem Zgromadzenia, 
kto będzie ich przedstawicielem, upoważnionym do glosowania.

Zaizad Sp. Ukt. ELEKIROWIIIA W PIOTRKOWIE
PIOTRKÓW TRYB.

ma zaszczyt podać do wiadomości PP. Akcjonarjuszów, 
że w dn. 30 marca 1932 r., o godz, 11 przed poł., w lo­
kalu przy ul. Czackiego Nr. 8 m. 6 w Warszawie, odbę- 

| dzie się
ZWYCZAJNE WALNE ZGROMADZENIE 

AKCJONARJUSZÓW
z następującym porządkiem dziennym:

1) Sprawozdanie Zarządu z działalności Spółki w 1931 r.;
2) Sprawozdanie Rady Nadzorczej;
3) Rozpatrzenie i zatwierdzenie sprawozdania Zarządu, 

bilansu oraz rachunku zysków i strat za rok ope­
racyjny 1931;

4 ) Powzięcie uchwały w sprawie podziału zysku;
5 ) Udzielenie absolutorjum Radzie Nadzorczej, oraz 

Zarządowi Spółki;
6) Wybór członków Kady Nadzorczej stosownie do 

§ 12 Statutu;
7) Wyznaczenie wynagrodzeń dla członków Rady Nad­

zorczej;
8) Ustalenie dzienników, w których powinny być 

umieszczane ogłoszenia Spółki.
9) Wolne wnioski,
PP. Akcjonarjusze mogą zgłaszać w terminie do 15 

marca 1932 r. do Zarządu Spółki w Piotrkowie Tryb. 
sprawy dodatkowe, nieobjęte powyższym porządkiem 
dziennym.

PP. Akcjonarjusze, pragnący wziąć udział w Walnem 
Zgromadzeniu, powinni w myśl Statutu na 7 dni przed 
datą Walnego Zgromadzenia złożyć swoje akcje w  burze 
Zarządu Spółki w Piotrkowie Tryb. lub dowody złożenia 
akcyj u notarjusza, w krajowej instytucji kredytowej lub 
też w Banku de Bruxelles w Brukselli

Zarząd Spółki Akcyjnej

Elektrownia w Kielcach
podaje do wiadomości PP. Akcjonarjuszów, że w dn.
30 marca r. b, o  g o d z .  10 i Vs w Warszawie w lokalir 
przy ul. Czackiego 8 m. 6 , odbędzie się

ZWYCZAJNE WALNE ZGROMADZENIE 
AKCJONARJUSZÓW

z następującym porządkiem dziennym:
1) Wybór Przewodniczącego;
2) Rozpatrzenie i zatwierdzenie sprawozdania Zarządu

i raportu Rady Nadzorczej za rok operacyjny 1931;
3) Rozpatrzenie i zatwierdzenie bilansu i rachunku 

zysków i strat na dz, 31 grudnia 1931 r.; ,
4) Udzielenie absolutorjum ustępującej Radzie Nad­

zorczej;
5) Wybory Rady Nadzorczej na następne trzechlecie

i wyznaczenie ich wynagrodzenia;
6) Wolne wnioski Akcjonarjuszów.

PP. Akcjonarjusze, mogą wziąć udział w tem Zwyczaj­
nem Walnem Zgromadzeniu, o ile najpóźniej do dn.
22 marca r. b, złożą w Zarządzie Spółki w Kielcach, 
przy ul. św. Leonarda 4, swoje akcje, względnie świa­
dectwa depozytowe instytucyj kredytowych krajowych, 
lub Banku Banque de Bruxelles w Brukseli, świadectw i 
depozytowe winny zawierać zapewnienie, że złożone 
akcje pozositaną w depozycie aż do końca tego Zwyczaj-. ' 
nego Walnego Zgromadzenia.



POWTÓRNE OGŁOSZENIE
Zarząd F a bry ki  P r z e t w o r ó w  C h o m U z n y c h  J E D Z I l i r ,  S .  a .

zawiadamia PP. Akcjonarjuszów, że w dn. 7 marca r. b.
o godz. 6 po poi. w Warszawie, przy ul. Dantyszka Nr. 18, w lo­
kalu członka Zarządu P. Konstantego Żórawskiego, ma się 
odbyć

N a d z w y c z a j n e  W a l n e  7 g r o m a d z e n i e  A K r i o n a i - j u s z ó w
wymienionej Spółki Akcyjnej z następującym porządkiem obrad: 

Upoważnienie Zarządu do obciążenia hipoteki nieruchomości 
fabrycznych Spółki zobow’ązaniami w związku z udzielanemi 
Spółre kredytami.

PP. Akcjonarjusze, pragnący wziąć udział w Nadzwyczajnem 
Walnem Zgromadzeniu, winni złożyć w biurze Zarządu Spółki 
w Rudn:kach-Rędzinach pod Częstochową, najpóźniej do 29 lu­
tego r, b. swoje akcje lub zaświadczenie instytucyj kredyto­
wych, działających na mocy zatwierdzonych przez Rząd statu­
tów, o złożeniu w nich akcyj.

Belgijska Sp. i i .  Zakłady Przem ysłow e. S o ijs ie w
Zarząd w BruKseli. 368, Avunue Louise

Rada Zarządzająca zaprasza posiadaczy akcyj okazi- 
ekJskich i założycielskich r,a

ZWYCZAJNE WALNE ZGROMADZENIE,
które odbędzie się w dn. 30 marca 1932 r o godz. 11 
w Zarządzie Spółki, Bruksela, 368, Avenue Louise, z na­
stępującym porządkiem dziennym:

1. Sprawozdanie Rady Zarządzającej i Komisji Rewi­
zyjnej; 2) Bilans i r-k .strat i zysków na 30/VI 1931 r.;
3) Udzielenie pokwitowania Radzie Zarządzającej i Ko­
misji Rewizyjnej: 4) Budżet na 1931/32 r. operac,.; 5) W y­
bory.

Akcjonarjusze, którzy chcą brać udział w Walnem 
Zgromadzeniu, winni zositosować się do art. 35, 36 i 37 
statutu. Akcje kapitalne i założycielskie można składać: 
1) w Tow. „Finance & Industrie" Bruksela Bi. du Re­
gent 23; 2) w biurze Spółki, Warszawa, ul. Mińska Nr. 25.

P O H Z E IM  BUliK DEPOZYTOWY, I A. W M I M I I E
zawiadamia niniejszem PP. Akcjonarjuszów, że w dn. 18 marca
1932 r. o godz. 12 w poi., odbędzie się w Warszawie przy ul. 
Długiej Nr. 48, w lokalu Banku

Zwyczajne Walne Zgromadzenie AKrionar = -sz5u ’ 
z następującym porządkiem dziennym: 1) Wybór Przewodniczą­
cego; 2) Sprawozdanie Rady, Dyrekcji i Komisji Rewizyjnej;
3) Zatwierdzenie bilansu, oraz rachunku zysków i strat; 4) Po­
dział zysków za rok operacyjny 1931 r.; 5) Ustalenie budżetu 
na 1932 r.; 6) Wybory władz Banku; 7) Wolne wnioski.

Akcjonarjusze, życzący sob’e wziąć udział w Walnem Zgro­
madzeniu, obowiązani są złożyć swoje akcje lub świadectwa 
depozytowe przynajmniej na 7 dni przed terminem Zebrania 
w kasie Banku w Warszawie, przy ul. Dfug.ej Nr. 48, lub w fir­
mie Johnson Matthey & Co., Ltd., w Londynie, przy ul. Hatten 
Garden 73/83.

Z :n a d  Zakładów Ptzem yslowytli „Gama-HuBlier" S. i .
zawiadamia, że

Zwyczajne W alne Zgromadzenie AKcionarius»«"’ 
odbędzie się we wtorek dn. 29 marca 1932 r. o godz. 20, w lo­
kalu Spółki przy ul. Gęsiej Nr. 30, z następującym porządkiem 
dziennym: 1) Zagajenie i wybór przcWodniczr 2) Za wi :-
dzenie sprawozdania Zarządu i Komisji Rewizyjnej oraz bilansu
i rachunku strat i zysków na dzień 31.XII. 1931 r.; 3) Powiększe­
nie licziby członków Zarządu; 4) Wybory na członków Zarządu
i Komisji Rewizyjnej; 5) Wolne wnioski.

Akcjonarjusze, życzący sobie uczestniczyć w tem Zgroma­
dzeniu obowiązani są złożyć w Zarządzie Spółki siwoje akcje 
lub zaświadczenia w myśl § 59 Prawa o Spółkach Akcyjnych 
z dn. 22.111,1928 r. Wolne wnioski winny być zgłoszone Zarzą­
dowi na piśmie nie później niż 14 dni przed terminem Zgroma­
dzenia.

Najkrótsze drogi w Polsce

W dwie godziny możemy być 

z Warszawy: w Bydgoszczy 

Gdańsku 

Katowicach 

Krakowie 

Lwowie 

Poznaniu

I n fo r m a c je  i W a rsza w a , telefon 5 4 7 -6 0  
--------  lub w ięk sze  biura podróży. =====

AMERYKA
J E S T  N A J W I Ę K S Z Y M  
RYNKIEM N A ŚW1EC1E

AMERYKAŃSKO-POLSKA
I Z B A  H A N D L O W A  

W S T A N A C H  Z J E D N O C Z O N Y C H  
149  E a s t  6 7 t h  Street New York City

POŚREDNICZY W N A W IĄ ZY W A N IU  
STOSUNKÓW HANDLOWYCH 

POMIĘDZY A M E R Y K Ą  A P O LSK Ą

KUPCZE I PRZEMYSŁOWCZE POLSKU 
po przybyciu do Nowego Yorku 

UDAJ SIĘ ZARAZ DO IZBY

ROZMÓWISZ SIĘ TAM PO POLSKU, OTRZYMĄSZ 
WSKAZÓWKI I POMOC BIUROWĄ Z A D  A R M  O! 

KORESPONDENCJA W JĘZYKU POLSKIM

W POLSCE
załatwiaj swe sprawy przez

Polsko - Amerykańską Izbą Handlową
Warszawa, Nowy Świat 72, tel. 26-62



B 1 B L J 0 T E K A  E K O N O M I C Z N A
TYGODNIKA

„POLSKA GOSPODARCZA"
D A W N I E ]

„ P R Z E M Y S Ł  i H A N D E L ”

1 — 18) bez serji — wyczerpane.
19) Tom 1 — J. Kulikowski. — Bankowość polska i

problem jej sanacji. 1926 (wyczerp.) . 1'20
20) .  I I — Dr. J. Podkomorski.- O właściwej for­

mie monopolu spirytysowego w Pol­
sce, 1926 ................................................. 0 70

21) „ III — Dr. F. Młynarski. — Międzynarodowe
znaczenie spadku złotego, 1926 . . . 1’50

22) „ IV — St. Pszczólkowski.— Stabilizacja kursu
złotego, 1926 (w y czerp .)....................  1‘20

23) , V — Inż. Cz. Klarner. — Dorobek czterech
miesięcy (dwie mowy program.), 1926 1'00

24) . VI — Dr. L. Barański.—Uwagi nad obiegiem
pieniężnym w Polsce w latach 1924 —
1926, 1926 ............................................  1'50

25) , VII — F. Prochaska.—Klauzula największego
uprzywilejowania (wyczerp.) . . . .  1‘50

26) „ VIII — A.  Siebeneichen.— Rozwój czy upadek
portu gdańskiego (wyczerp.) . . . .  1’20

27) „ IX — J. Gieysztor. — Tranzyt jako problem
międzynarodowy ................................  100

28) „ X  — Gustaw Taube jr. — Komercjalizacja
W arszawy................................................  1’50

29) „ X  — Wincenty Jastrzębski.—Zadania i meto­
dy pracy Komisji Ankietowej (wyczerp.) 1'00

30) « XII — Stanisław Pszczólkowski.—Kredyty za­
graniczne i ich rola w polskiej poli­
tyce kredytowej . . . .  • ................  2‘50

31) ,  XIII — Z. R. Gawroński. — Zwalczanie trus­
tów w Stanach Zjednoczonych . . 2 00

32) ,  XIV — S.Fr. Królikowski.— W sprawie metody
obliczania stawek celnych (wyczerp.) 1'50

33) „ X V  — St. Starzyński.—Położenie klasy robot­
niczej po przewrocie majowym . . . 1'20

34) „ X V I  — J. Kulikowski. — Rozbudowa miast i jej
fin a n sow a n ie ......................................... 200

35) „ X V I  — S. Szwalbe.—Polityka państwa w za­
kresie obrotu żytem (wyczerpane) . 2'00

36) „ X V II  — S. Starzyński.— Stan Finansowy Polski
w roku 1927 ......................................... 2'00

37) ,  X I X  — Józef Kożuchowslci. — Kapitał zagra­
niczny w przemyśle polskim (wyczerp.) 2’00

38) „ X X  — Henryk Rozenberg.—Polityka Państwa
w dziedzinie zaopatrzenia ludności 
w chleb (w yczerpan e)........................  1‘50

39) .  X X I — Zygmunt Karpiński. — Waluta złota
i p o z ła ca n a ............................................  1'50

40) ,, XXII — Jerzy Lubowicki. — Zasady reformy
p o d a tk o w e j........................................ • 3'00

41) „ XXIII — Marjan Turski. — Problem aktywizacji
bilansu h a n d lo w e g o ............................  3'00

42) Tom XXIV — Stefan Konopski. — Ochrona celna 
w poszczególnych państwach w świetle 
badań międzynarodowych (wyczerp.)

43) „ XXV-

44) „ XXVI

45) „ XXVII-

46) „ XXVIII-

47)

48)

49)

50)

51)

52)

53)

54)

55)

56)

57)

58)

59)

60) 

61)

62)

„ XXIX - 

XXX -  

„ XXXI -  

„ XXXII -  

,, XXXIII- 

„ XXXIV-

,  XXXV - 

XXXVI -

, XXXVII- 

XXXVIII

, XXXIX 

XL- 

XLI -

XLII - 

bez serji -

- Henryk Romanowski. — Obrót bezgo­
tówkowy (wyczerpane) ........................

-Karol Bajer. — Zarys uprzemysłowie­
nia Woj. Łódzkiego ze specjalnem 
uwzględnieniem przemysłu włókien­
niczego ....................................................

-Dr. Stanisław Wachowiak. — Targi 
i wystawy w P o ls c e ............................

- Jan Miklaszewski. — Ogólny rzut oka 
na rozwój produkcji' leśnej i obrotu 
drzewnego Polski współczesnej . . .

- Inż. Czesław Klarner. — Zagadnienie 
mieszkaniowe w niepodległej Polsce
Inż. Jędrzej Moraczewski. 
p u b liczn e ............................

Roboty 

Przedsiębior-■ Władysław Gieysztor. - 
stwa państw ow e....................................
Józef Kożuchowski. — Wojna w życiu 
gospodarczem Polski............................

- Dr. Marcin Szarski. — Bankowość 
polska (w y c z e r p .) ................................

- Inż. Dr. Stanisław Olszewski. — Fos­
foryty polskie i ich znaczenie go­
spodarcze ................................................

- Prof. Dr. Witold Staniewicz. — Uwagi 
o reformie stosunków rolnych w Polsce

- Janusz Butler. — K o n k u r e n c ja  p o r t ó w  
b a ł t y c k i c h  w  ś w ie t le  w s p ó ł z a w o d ­
n ic t w a  k o le i  p o l s k i c h  i n i e m ie c k i c h

-Adolf Peretz. — Od kartelu do kon­
cernu ........................................................

-  J. Mieszalski. — Wpływ wzrostu bud­
żetów na obciążenie dochodu spo­
łecznego zagranicą i w Polsce . . . .

-  Feliks Młynarski. — Reforma waluty 
dew izow o-złotow ej................................

- Dr. Henryk Gruber. — Stan kwestji 
mieszkaniowej w P o l s c e ....................

- Stanisław Sasorski. — Podstawy re­
wizji ustawy o zaopatrzeniu emery- 
talnem ....................................................

- Tadeusz Woynowski. — Kształtowanie 
się cen chleba w P o ls c e ....................

-  Stefan Starzyński. — Rola Państwa 
w życiu gospodarczem ........................

-  Stefan Starzyński. — Życie gospo­
darcze a ustrój p a ń s tw a ....................
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„POLMIN”
PAŃSTWOWA FABRYKA OLEJÓW MINERALNYCH
S I E D Z I B A  DYREKCJI :  L W Ó W ,  UL IC A S Z P I T A L N A  Nr. 1

TELEFONY: 2-48, 3-28, 39-20, 39-21
FABRYKA OLEJÓW MINERALNYCH REPREZENTACJA W WARS|ZAWIE
W DROHOBYCZU -  TELEFON 105 u l. Szkolna 2 ; te le fo n y : 7 0 -8 4 . 114-75. 512-33 1 177-1
Reprezentacja w Gdańsku — Polish Petroleum Company —  Krebsmarkt 7 —  8 
Przedstawicielstwa zagraniczne we wszystkich stołecznych miastach Europy

POLECA ZNANE ZE SWEJ PIERWSZORZĘDNEJ JAKOŚCI

OLEJE I SMARY SAMOCHODOWE
Polmin AS, Polmin AL, Polmin AZ, Polmin AF, Polmin AP, Polmin AD i Polrain AT 

O LE JL  C YLIN D R O W E , o d p o w ie d n ie  d o
WSZYSTKICH WARUNKÓW PRACY. WYSOKOOA-

t u n k o w k  OLEJE ŁOŻYSKOWE. OLEJE d o
SILNIKÓW SPALINOWYCH, DO KOMPRESORÓW PO­
WIETRZNYCH I KOMPRESORÓW CHŁODNICZYCH.
OLEJE TURBINOWE i TRANSFORMATORO­
WE OLEJE WIERTNICZE. TŁUSZCZE MA­

SZYNOWE. SMARY DO LIN I KÓL ZĘBATYCH.
SMARY d o  w ó z k ó w  k o p a ln ia n y o h  i OLEJE 
OSIOWE. — PARAFINĘ, ŚWIECE, W AZE­
LINĘ TECHNICZNĄ. —  BENZYNY: EKSTRAKCYJ­

NĄ, LOTNICZĄ, SAMOCHODOWĄ I MOTOROWĄ.—
NAFTĘ: RAFINOWANĄ I SILNOPLOMIENNĄ. OLE­
JE GAZOWE. ASFALTY b e z p a r a f in o w e  i p a r a ­

f i n o w e .  SULFOKWASY, KWASY n a f t e n o w e .

O D D Z I A Ł A  W K R A J U :  
BIAŁYSTOK, ul. Warszawska 7, tel. 10-34 W ARSZAW A, ul. Szkolna 2, tel. 714-75 
KRAKÓW, ul. Szczepańska 9, tel. 15-82 POZNAŃ, ul. św. Marcina 18, tel. 35-36 
LUBLIN ul. Krak. Przedm. 46, tel. 10-74 SOSNOWIEC, ul. Naftowa 4, tel. 2-08 
LWÓW, ul. Szpitalna 1, tel. 3-23 TORUŃ, ul. Mostowa 17, tel. 3-99 
ŁÓDŹ, ul. Piotrkowska 152, tel. 6-27, WILNO ul. Jagiellońska 8, tel. 1-72 

S K Ł A D Y  W Ł A S N E  I K O M I S O W E :
BIAŁYSTOK, BIELSK PODLASKI, BIŁGORAJ, BĘDZIN, BRODY, BYDGOSZCZ, CHEŁM, DOLINA, DRO­
HOBYCZ; GARWOLIN, GDYNIA, GRUDZIĄDZ, JAROSŁAW, KALISZ, KIELCE, KOŃSKIE, KOŁOMYJA, 
KOWEL. KRAKÓW, KRASNYSTAW, LIDA, LUBLIN. LUBARTÓW, LWÓW, ŁĘCZYCA, ŁOMŻA, ŁÓDŹ, 
MIĘDZYRZEC PODLASKI, NOWOGRÓDEK, OPOCZNO, OSTROWIEC, OSTRÓW, PABJANICE, RADOM, 
RADZYŃ, RÓWNE, RYKI, SANDOMIERZ, SAMBOR, SIEMIATYCZE, SIEDLCE, SKIERNIEWICE, SOBOLEW, 
SOSNOWIEC, STANISŁAWÓW, STRYJ, TOMASZÓW MAZ., TORUŃ, TARNOPOL, WARSZAWA, WILNO, 
WIELUŃ, WIERZBNIK, WOLKOWYSK, WŁOCŁAWEK, ZDUŃSKA WOLA, ZŁOCZÓW, ŻYRARDÓW

W Ł A S N Y  P A R K  C Y S T E R N O W Y

J



BANK
GOSPODARSTWA

KRAJOWEGO
ZAKŁAD CENTRALNY W  WARSZAWIE 
A L E J A  J E R O Z O L I M S K A  1 

A D R E S  T E L E G R A F I C Z N Y :  K R A J O B A N K

KAPITAŁ ZAKŁADOWY Z  150.000.000. REZERWY Z  64,216 730

Z A Ł A T W I A  WSZELKIE O P E R A C J E  B A N K O W E

UDZIELA KREDYTU  D ŁU G O TE R M IN O W E G O , PRZEDE WSZYSTKIEM 
POŻYCZEK INWESTYCYJNYCH D L A  S A M O R Z Ą D Ó W  W 7$ OBLI- 
GACJACH KOMUNALNYCH I POŻYCZEK W 1% LISTACH ZASTAWNYCH 
N A  M A J Ą T K I  Z I E M S K I E  I N I E R U C H O M O Ś C I  M I E J S K I E

EMISJE BANKU, WYSTAWIONE W PEŁNOWARTOŚCIOWEJ WALUCIE, 
Z A O P A T R Z O N E  S Ą  W G W A R A N C J Ę  S K A R B U  P A Ń S T W A  
============= ORAZ ZABEZPIECZONE HIPOTECZNIE = = = = =

19 O D D Z I A Ł Ó W  W  P O L S C E

KORESPONDENCI WE WSZYSTKICH WIĘKSZYCH MIASTACH ŚWIATA


